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KRUCJATY MODLITEWNE 

O RATOWANIE POLSKI I KOŚCIOŁA





(do prywatnego stosowania)
Wprowadzenie
Krucjaty zbrojne z udziałem rycerzy i wojsk o wyzwolenie Ziemi Świętej spod panowania mahometan podejmowano w Średniowieczu. Wojska wystawiali królowie, cesarze, a nawet papieże. Organizowano też krucjaty prostego ludu, bez przygotowania wojskowego, a nawet krucjatę dzieci. Jedna krucjata walczyła nie z mahometanami, a z mnichami prawosławnymi.

 
Gdy Święty Piotr mieczem bronił swego Pana przed strażą świątynną w Ogrodzie Oliwnym, Pan Jezus powiedział mu: „Schowaj miecz swój do pochwy, bo wszyscy, którzy za miecz chwytają, od miecza giną…” (Mt 26, 52). Niestety, o tych słowach Jezusa Chrystusa najczęściej zapominano, pogan na chrześcijaństwo nawracano nieraz (np. Krzyżacy) ogniem i mieczem.


W naszych czasach, gdy jest mowa o krucjatach, myślimy już wyłącznie o krucjatach modlitewnych. W historii Kościoła największe cuda i zwycięstwa osiągano właśnie za sprawą krucjat modlitewnych, zwłaszcza Różańcowych, za pomocą Błogosławionej Maryi Dziewicy. Krucjaty różańcowe nie tylko mają swoją tradycję, ale i swoją moc. Każda krucjata różańcowa w dziejach prowadziła do zwycięstw różańcowych. Nazywa się je zwykle Cudami Różańcowymi. Skróty kilku z tych najbardziej znanych Cudów zamieszczamy w niniejszym opracowaniu. Ponieważ prawdopodobnie większość czytających zna dobrze ich historię, dlatego podajemy je w załączniku na końcu opracowania w celu zapoznania się z nimi przez tych, którzy o nich jeszcze nie słyszeli lub tych, którzy zechcą o nich sobie przypomnieć. 


Zakresem opracowania objęto znane od dawna długotrwałe modlitwy (Krucjata Różańcowa, Nowenna Pompejańska, Jerycho Różańcowe) oraz propozycje nowych modlitw o ważne sprawy dla Polski i Kościoła. Ktoś może powiedzieć: po co proponować nowe modlitwy, skoro tyle jest od dawna znanych i zatwierdzonych przez Kościół modlitw i to w czasie, kiedy nie obserwuje się w narodzie polskim zapału modlitewnego. To prawda, w narodzie polskim nieraz obserwowano lenistwo modlitewne (dopiero „jak trwoga - to do Boga”). Ale może przez te nowe formy modlitw rozpocznie się chociaż w małej skali powolne, stopniowe odrodzenie i nawrócenie Polaków. Warto spróbować tym bardziej, że czas, spędzony na modlitwie (rozmowie z Panem Bogiem, Matką Boską) nie jest czasem straconym, a wszystkie modlitwy dochodzą do Nieba i są wysłuchiwane.

Wydaje się też, że lepsze owoce przyniesie taka modlitwa, gdy modlący się deklarują swój codzienny udział w tych modlitwach i rejestrują się w instytucjach kościelnych lub blogach internetowych, przyjmujących zgłoszenia, niż w przypadku obmawiania modlitw sporadycznie, od czasu do czasu, niesystematycznie. Rejestrując się podejmujemy zobowiązanie do codziennej modlitwy, a taka systematyczna modlitwa przyniesie wiele dobrego, ubogaci nasze życie duchowe, zachęci do podejmowania dalszych inicjatyw modlitewnych. 

Opracowanie obejmuje zatem następujące modlitwy o charakterze Krucjat Modlitewnych:




1.  Krucjata Różańcowa




2.  Nowenna Pompejańska




3.  Jerycho Różańcowe




4.  Krucjata Niebieska




5.  Krucjata Anielska




6.  Krucjata Świętych i Błogosławionych Polskich

Czwarta, piąta i szósta Krucjaty są jeszcze nieznane w Kościele, stanowią inicjatywę oddolną, podjętą w intencji dobra naszej Ojczyzny i Kościoła, w intencji ich odrodzenia i uratowania.
1.  KRUCJATA  RÓŻAŃCOWA 
Krucjata Różańcowa rozpoczęła się w Polsce dnia 15 czerwca 2011 r. z inicjatywy niewielkiej grupy osób świeckich i kapłanów po spotkaniu w dniu 14.6, wzorujących się na Krucjacie Różańcowej na Węgrzech. W tym dniu ks. Stanisław Małkowski i ks. Jacek Bałemba poinformowali modlących się przy Krzyżu na Krakowskim Przedmieściu przed Pałacem Prezydenckim w Warszawie o inicjatywie podjęcia Krucjaty Różańcowej, której pobłogosławił ks. abp Andrzej Dzięga. Wzięto przykład z naszych bratanków, którzy rozpoczęli Krucjatę w chwili, gdy Węgry były na krawędzi przepaści ekonomicznej, finansowej, społecznej, kulturowej i upadku innych dziedzin państwa w wyniku kilkunastoletnich rządów lewicowych. Węgrzy przypomnieli słowa kard. Mindszentego, który jeszcze w latach 40-ch powiedział, że jeśli znajdzie się milion Węgrów, którzy będą się modlić, będzie on spokojny o przyszłość narodu. Milion modlących się - to 10% populacji Węgier.


Na Węgrzech to Konferencja Episkopatu zaproponowała w prawie beznadziejnym stanie państwa wiernym modlitwę o duchową odnowę narodu. Konferencja Episkopatu Węgier co roku opracowuje tekst takiej modlitwy. Konferencja Episkopatu apeluje też o podjęcie modlitwy różańcowej, również Konferencja zajęła się rejestracją zgłaszających się do modlitwy.

Jak informuje Prymas Węgier ks. kard. Peter Erdó, już w 2006 r. liczba tych, którzy zadeklarowali modlitwę w intencji narodu węgierskiego, wyniosła milion osób, czyli tyle, ile marzył kard. Mindszenty. W tej chwili Episkopat Węgier potwierdza zebranie 1,5 min. podpisów. Dzięki tej inicjatywie Episkopatu Węgier nastąpił tzw. „cud węgierski". Do władzy doszedł Viktor Orban, który uzyskał w wyborach 68% głosów i zaczął przeprowadzać reformy, o których my możemy tylko marzyć. Natychmiast wprowadzono do konstytucji preambułę, zawierającą odwołanie do Boga: „Boże, błogosław Węgry". Wpisano do Konstytucji ochronę życia (w tym dzieci poczętych) od poczęcia do naturalnej śmierci. Wprowadza się bardzo dobre reformy ekonomiczne, nie do pomyślenia w Polsce przy obecnym rządzie. W mediach Unii Europejskiej i Polski (poza Naszym Dziennikiem) reformy rządu Orbana są powszechnie krytykowane i wyśmiewane. 

Na Węgrzech nie ma katolickiej gazety codziennej ogólnowęgierskiej, tak jak nasz „Nasz Dziennik”, są tylko tygodniki katolickie. Węgierskie radio katolickie, którym zarządza Episkopat, szuka obecnie możliwości nadawania na falach krótkich (chodzi o niższe koszty), co też pozwoli na uruchomienie rozgłośni regionalnych (nie mówi się jeszcze o falach UKF). W państwowej telewizji węgierskiej nadawany jest tylko raz na tydzień godzinny program o charakterze religijnym. Kanału TV katolickiej na Węgrzech nie ma. 

Pomyślmy więc o naszym kraju, gdzie jest „Radio Maryja" i „Telewizja Trwam" o ogólnoświatowym zasięgu, transmitujące najważniejsze wydarzenia z życia Kościoła, pielgrzymki papieża Benedykta XVI. Czy nie dlatego są one tak zwalczane przez obecny rząd polski?. Bo te Boże i Maryjne media mogą być najbardziej skuteczne w dziele ratowania Polski? 

Prymas Węgier mówi, że będzie wdzięczny, jeśli otrzyma tekst modlitwy za Polskę i zapewnia nas o chętnym włączeniu się Węgrów w modlitwie za Naród Polski. (Informacje powyższe zaczerpnięto z wywiadu z Prymasem Węgier w „Naszym Dzienniku" z 17-18 września 2011 r.). Prymas Węgier chyba nie przypuszczał, prosząc o tekst modlitwy za Polskę, że takiej modlitwy nie otrzyma, ponieważ jej dotąd nie ma.

U nas Episkopat Polski nie włączył się poza kilkoma biskupami (na koniec lutego 2012 r. do Krucjaty Różańcowej było zapisanych 14 biskupów), nie opracował żadnych modlitw, nie wystosował do wiernych apelu o podjęcie Krucjaty Różańcowej. A zbieraniem deklaracji przystąpienia do Krucjaty Różańcowej obarczył 26 sierpnia 2011r. OO. Paulinów na Jasnej Górze. 

Do Krucjaty Różańcowej na dzień 10.9.2012 r. należy 17 biskupów: Prymas Senior ks. kard. Józef Glemp, ks. kard. Henryk Gulbinowicz, ks. abp Andrzej Dzięga, ks. abp Wacław Depo, ks. bp Stanisław Stefanek, ks. bp Ignacy Dec, ks. bp Kazimierz Górny, ks. bp Grzegorz Kaszak, ks. bp Romuald Kamiński, ks. bp Marek Solarczyk, ks. bp Piotr Skucha, ks. bp Józef Zawitkowski, ks. bp Jan Sobiło, ks. bp Paweł Socha, bp Jan Styrna, ks. bp Edward Frankowski, bp Leon Dubrawski. 

17 biskupów, którzy przystąpili do Krucjaty, stanowią około 12% polskiego Episkopatu (na ogólną liczbę około 140 biskupów). W ten sposób pasterze Kościoła już osiągnęli wymagane 10% (nie narodu polskiego, a stanu Episkopatu). Większa nasza radość byłaby wówczas, gdyby do Krucjaty, dając przykład, przystąpiło 100% pasterzy.
Wielu z nas już wie o Krucjacie Różańcowej, podjętej na apel abpa Andrzeja Dzięgi, z inicjatywy kilku m.in. wspomnianych wyżej kapłanów, środowisk katolickich i blogów internetowych. Krucjata jest włączona do Jasnogórskiej Rodziny Różańcowej. Niestety, jak dotąd, odzew wiernych jest mizerny. Widać to po wpisach na blogach internetowych, rejestrujących zgłaszających się do Krucjaty oraz komunikatach, wydanych przez OO. Paulinów z Jasnej Góry. Aby nastąpił cud przemiany naszych serc i uratowanie Polski wg niektórych hierarchów do modlitwy powinno przystąpić około 4 mln. (10%) Polaków. Czcigodny Arcybiskup Andrzej Dzięga mówi o 6 mln., czyli 10 % narodu (mieszkających w kraju i za granicą). 

Członkowie Krucjaty odmawiają codziennie przynajmniej jedną dziesiątkę Różańca w intencji „Polski wiernej Bogu, Krzyżowi i Ewangelii oraz wypełnienia Jasnogórskich Ślubów Narodu”, uczestniczą w Mszach za Ojczyznę i innych spotkaniach modlitewnych. Aktualne informacje o liczbie członków Krucjaty oraz wydarzeniach z nią związanych można znaleźć na stronie Internetu: krucjatarozancowazaojczyzne.pl.

Intencje opracowane przez OO. Paulinów nie odpowiadają w pełni potrzebom obecnych czasów, nie uwzględniają faktów i tendencji, istniejących w aktualnej sytuacji społeczno-politycznej Polski. Drugą część intencji Krucjaty Różańcowej (dotyczących Ślubów Narodu) ktoś złośliwy przyrównał do „odgrzewanych klusek” (złośliwe to powiedzenie, ale wzięte z życia…).

Wydaje się, że w intencjach Krucjaty powinny się znaleźć modlitwy do Pana Boga o to:
* Aby Krucjata Różańcowa objęła jak największą liczbę Polaków,

* Aby dokonano w Polsce Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski,

* Aby Papież poświęcił Rosję Niepokalanemu Sercu Maryi,

* Aby do władzy w Polsce doszli ludzie uczciwi, patriotyczni i wierzący w Boga,

* Aby zaprzestano w Polsce walki z Krzyżem Chrystusowym, Kościołem i mediami katolickimi, takimi jak Radio Maryja, TV Trwam.


Zachęcamy chętnych, aby przy codziennym odmawianiu 10 – ki Różanca oprócz intencji oficjalnej wypowiedzieli do Pana Boga również powyższe 5 intencji, z których szczególnie 3 pierwsze są bardzo ważne. Nie zajmie to więcej niż 0,5 minuty czasu.

Przy obecnym tempie rejestracji chętnych do Krucjaty Różańcowej uzyskanie liczby 4 czy 6 milionów modlących się będzie możliwe dopiero za wiele-wiele lat. 

W dniu 23.7.2012 r. liczba zarejestrowanych do Krucjaty przekroczyła wreszcie liczbę 100 000 i wyniosła 100 053 osób (76 774 ze zgłoszeń indywidualnych i 23 279 osób ze zgłoszeń zbiorowych). Osób, które zgłosiły się do Krucjaty, zobowiązując się do odmawiania co najmniej 1 dziesiątki Różańca codziennie. Na dzień 15.6.2012 r. (w pierwszą rocznicę uruchomienia Krucjaty) liczba zarejestrowanych była o kilka tysięcy mniejsza od 100 tysięcy. 

Na blogu http://wobroniewiaryitradycji.wordpress.com/ jest umieszczony ciekawy film ze spotkania abpa Andrzeja Dzięki na Jasnej Górze w dniu 25.7.2011 r., na którym poruszył on sprawę Krucjaty Różańcowej. Powiedział, że do dnia 24.7.2011 r. zostało zarejestrowanych 11 342 osób, czyli około 150 osób dziennie. Powiedział piękne słowa, że gdy będzie 6 mln. modlących się, to długość ich Różańców (około 60 cm długości) będzie stanowić długość granicy Polski, wynoszącej 3511 km (6 mln. x 0,6m = 3600 km). I wtedy Polska, opasana Różańcem Maryi, będzie uratowana i bezpieczna. Powiedział uśmiechając się, że każdy może sobie obliczyć ten dzień, kiedy to nastąpi, przyjmując obecne tempo przyrostu modlących się w liczbie 150 osób dziennie. Weźmy do ręki kalkulator: 6 mln. :150 = 40000:365dni = 109,6. Prawie 110 lat!. Nie do wiary!. A jednak.

Weźmy dane aktualne (12.9.2012 r.). Liczba zarejestrowanych wynosi 103 153 osób. Od rozpoczęcia Krucjaty minęło 454 dni, czyli dziennie przybywało średnio 227 osób. Jeżeli to tempo zgłoszeń (około 6810 miesięcznie, czyli 81 720 rocznie) utrzyma się, to oczekiwane 4 mln. modlących się uzyska się po około 48 latach, a 6 mln. po 72 latach). W porównaniu do poprzedniej liczby 110 lat jest to znaczny postęp. Bo zwiększyło się tempo rejestracji. Ale w międzyczasie, przed upływem 72 lat,  ½ lub ¾  tych modlących się umrze (ponieważ zgłaszający się są głównie osobami starszymi). Praktycznie, jeżeli nie nastąpi cud, szans na zarejestrowanie 6 mln. chętnych do modlitwy za Ojczyznę nie ma. I to w narodzie „katolickim”. Potrzebny jest cud. Albo gdy przyjdzie kara Boża, wtedy polski naród się obudzi i zacznie się modlić. Jak trwoga - to do Boga… 

Spójrzmy na Krucjaty Różańcowe, podjęte w Austrii i na Węgrzech, które zakończyły się Cudami Różańcowymi. Cuda te nastąpiły po upływie 7 lat od rozpoczęcia Krucjaty w Austrii i po 6 latach na Węgrzech. Osiągnięcie 6 mln. modlących się w naszej Krucjacie Różańcowej po 6 latach byłoby możliwe w przypadku, gdyby dziennie rejestrowało się ok. 2750 osób, czyli ponad 12 razy więcej niż obecnie (średnio 227 dziennie po upływie 1 roku i 3 miesięcy). Czy jest to realne? Chyba nie. Realnym byłoby 2 - czy 3-krotne zwiększenie ilości modlących się. Ale nie 12-krotne!.

Pod rozwagę można podać fakt zebrania w ciągu kilku tygodni 1 700 000 podpisów pod apelem o przyznanie TV Trwam miejsca ma cyfrowym multipleksie (obecnie ponad 2 mln. 350tys.). Dlaczego sukces w tym przypadku był ewidentny, a przy Krucjacie? … sami widzimy. Dlaczego tak jest?. Bo podpis składa się jednorazowo w ciągu minuty i jest spokój sumienia, a do dziesiątki Różańca trzeba usiąść codziennie?. Smutne to i zastanawiające.

Jeden przykład. Ilustruje on stan zaangażowania wiernych w dzieło Krucjaty Różańcowej. Znajoma w swoim kościele parafialnym zaczęła po Mszach św. zbierać zapisy do Krucjaty Różańcowej. Szło bardzo opornie. Ludzie wymawiali się, że nie mają czasu. Po kilku dniach przyszła do niej zelatorka Wspólnoty Żywego Różańca i zażądała wykreślenia swego wpisu, ponieważ ona nie ma czasu na 10-tkę Różańca. A po kilku godzinach po innej Mszy św. przyszła inna zelatorka i też zażądała wykreślenia jej z listy z powodu braku czasu. Znajoma moja po tym załamała się, rozpłakała i podarła listę, na której było około 10 nazwisk. Powiedziałem: „szkoda, że tak zrobiłaś, bo zmarnowały się podpisy tych 8 chętnych do modlitwy”. Przyznała mi rację.

Z braku miejsca nie zamierzamy zgłębiać istoty Krucjaty Różańcowej, historii Różańca Świętego. Na ogół są one znane modlącym się z ogromnej ilości książek na ten temat, czasopism (np. „Różaniec”, a ostatnio kwartalnika „Królowa Różańca Świętego”, wydawanego przez wydawnictwo „Rosemaria”), audycji w Radiu Maryja i TV Trwam itd. 

Zainteresowani nowym kwartalnikiem „Królowa Różańca Świętego” mogą skorzystać z adresów internetowych, podanych w rozdziale 2 „Nowenna Pompejańska”.

Warto zapoznać się z kazaniem ks. Stanisława Małkowskiego – współzałożyciela Krucjaty Różańcowej, które wygłosił na Jasnej Górze w czasie spotkania i czuwania Krucjaty w dniach 27-28.1. 2012 r.  Oto kilka myśli księdza Małkowskiego z tego kazania: 
….
Krucjaty różańcowe nie tylko mają swoją tradycję, ale swoją moc. Każda krucjata różańcowa w dziejach prowadziła do cudu różańcowego, co zwycięstw różańcowych.
I tą drogą jest Krucjata Różańcowa, którą podejmujemy na wzór trwającej krucjaty węgierskiej i wszystkich innych dzieł krucjat, poczynając od XIII stulecia.

Jeżeli rozwinie się nasza krucjata różańcowa w oparciu o Jasnogórską Rodzinę Różańcową, w oparciu o błogosławieństwo, które daje nam Chrystus, w oparciu o miłość macierzyńską i królewską naszej Matki, wówczas Polska, która ginie, nie zginie.
Polska, która ma w zamiarze przeciwników Boga i ludzi stać się żerowiskiem – ocaleje i ochroni się! Przed złem i wewnętrznym i zewnętrznym. Matka Najświętsza nas obroni. Wraz z Nią Jezus Chrystus Król objawi moc swojej władzy, a ma się to dokonać przy naszym współudziale, za naszą zgodą. Bóg widzi w nas współpracowników swojego dzieła, dzieła zbawienia, ale również dzieła doskonalenia tego dobra, które Bóg – Stwórca nam powierzył, abyśmy współpracując z Nim to dobro ocalili, to dobro powiększyli.
Jezus Chrystus jest naszym najmiłosierniejszym Zbawicielem, jest naszym Panem, jest naszym Królem. I chce być uznany, intronizowany jako Król Polski. Oby jednym z owoców, może nawet najważniejszym owocem Krucjaty Różańcowej za Ojczyznę było właśnie to upragnione przez Chrystusa i upragnione przez wielu Polaków spełnienie.
Chrystus, Król Pokoju, Książę Pokoju mocen jest ten pokój zaprowadzić wobec sił wojny przeciwko Polsce – Jednym ze znaków wojny przeciwko Polsce jest zamach smoleński, zwany słusznie drugim Katyniem. Wiele innych znaków ma nas obudzić.
Gdy toczy się wojna przeciwko Polsce, Polacy mają się bronić. Tak, jak się bronili w różnych poprzednich wojnach i nieszczęściach, a nawet gdy przegrali - w wymiarze moralnym, duchowym, bożym zwyciężali zachowując swoją tożsamość, zachowując swojego ducha.

Obyśmy więc bronili polskiego ducha, aż się rozpadnie w proch i w pył – jaka? – pogańska zawierucha w każdej postaci tego pogaństwa, czy to pogaństwa socjalistycznego, komunistycznego, pogaństwa, które usiłowało zapanować nad Polską w latach PRL-u czy do tego pogaństwa, które w tej chwili chce panować nad Europą w wymiarze super państwa związku socjalistycznych republik europejskich, czy chce panować w wymiarze globalistycznym nad całym światem (…) musi się rozpaść.

I tutaj nasza modlitwa, nasze ofiary, nasze cierpienie są potrzebne. Nasza obrona dobra.
Ale – bez Boga ani do proga. Bez Chrystusa, bez Matki Najświętszej zwycięstwo w Ojczyźnie się nie dokona, powiedział Pan Jezus słudze bożej Rozalii Celakównie – narody, które nie zechcą poddać się mojej władzy – zginą. Także i Polska. Jeżeli nie zechce poddać się władzy Jezusa Chrystusa, jeżeli sprzeciwi się Intronizacji Jezusa na Króla Polski (ten sprzeciw słyszymy w różnych postaciach, ale modlimy się o to, aby ten sprzeciw był pokonany) Polska może zginąć. A z Nim Polska może ocaleć.
Kim właściwie On jest? – pytają uczniowie. A my odpowiadamy:
Jezus Chrystus jest naszym najmiłosierniejszym Zbawicielem, jest naszym Panem, jest naszym Królem. I chce być uznany, intronizowany jako Król Polski. Oby jednym z owoców, może nawet najważniejszym owocem Krucjaty Różańcowej za Ojczyznę było właśnie to upragnione przez Chrystusa i upragnione przez wielu Polaków spełnienie. 

Tak mi dopomóż Bóg i Matka Najświętsza.
Całość kazania na: - http://krucjatarozancowazaojczyzne.pl/multimedia/ (video)

- http://niezalezna.pl/22839-kazanie-ks-stanislawa-malkowskiego-krucjata-rozancowa-na-jasnej-gorze-27-28012012-r (tekst)


W swoich wystąpieniach ks. St. Małkowski przypomina, że podjęta Krucjata jest 10-tą z kolei, wszystkie dotychczasowe były zwycięskie. IX Krucjata jest realizowana obecnie na Węgrzech, już doprowadziła do Cudu Węgierskiego. Nasza X Krucjata, polska, też będzie zwycięska!

Kilka wypowiedzi Papieża – Polaka o Różańcu:
"Różaniec, to moja ulubiona modlitwa! Taka wspaniała modlitwa! Wspaniała w jej prostocie i jej głębi. W tej modlitwie powtarzamy po wielokroć słowa, które Dziewica Maryja usłyszała od Archanioła i od swej kuzynki, Elżbiety. Na tle słów: "Zdrowaś Maryja" dusza uzmysławia sobie zasadnicze wydarzenia (Tajemnice) z życia Jezusa Chrystusa… Modlitwa tak prosta i tak bogata. Z głębi mojego serca zachęcam wszystkich do jej odmawiania." (Papież Jan Paweł II)

"Różaniec jest moją ulubioną modlitwą" - wyznał Ojciec Święty Jan Paweł II. 

Papież - Polak na początku 25 roku Pontyfikatu poświęcił Różańcowi Świętemu List Apostolski "Rosarium Virginis Mariae" i ustanowił nowe tajemnice różańcowe - Tajemnice Światła.

    "Od mych lat młodzieńczych modlitwa ta miała ważne miejsce w moim życiu duchowym. (...) Różaniec towarzyszył mi w chwilach radości i doświadczenia. Zawierzyłem mu wiele trosk. Dzięki niemu zawsze doznawałem otuchy. Dwadzieścia cztery lata temu, 29 października 1978 roku, zaledwie w dwa tygodnie po wyborze na Stolicę Piotrową, tak mówiłem, niejako otwierając swe serce: różaniec to modlitwa, którą bardzo ukochałem. Przedziwna modlitwa! Przedziwna w swej prostocie i głębi zarazem.> - napisał Papież.

Świadkiem mocy tej modlitwy jest też Jan Paweł II, który w czasie wspólnej modlitwy różańcowej w Ludźmierzu powiedział: „Zawsze mogłem na nią liczyć, szczególnie w momentach trudnych bardzo jej potrzebuję i nadal was o nią proszę”.
Jan Paweł II nazwał różaniec "skarbem, który trzeba odkryć". "Przez różaniec lud chrześcijański niejako wstępuje do szkoły Maryi, dając się wprowadzić w kontemplację piękna oblicza Chrystusa i w doświadczanie głębi Jego miłości. Za pośrednictwem różańca wierzący czerpie obfitość łaski, otrzymując ją niejako wprost z rąk Matki Odkupiciela”.
Z przepowiedni Zofii Nosko („Centurii”) na czasy ostateczne

http://www.upadeknarodu.cba.pl/centuria.htm
Matka Boża: … A teraz podaję wam broń zwycięską: MODLITWĘ RÓŻAŃCA ŚWIĘTEGO. Weźcie do rąk waszych Różaniec święty i módlcie się. Noście przy sobie Różaniec gdziekolwiek jesteście, w pracy, na ulicy, w szpitalu, w szkole. On was obroni od złych mocy. Ja was zapewniam, w tych ostatnich dniach ciemności jestem i będę wśród was.

Nikt nie ma wątpliwości, że RÓŻANIEC jest najpiękniejszą, najprostszą, najskuteczniejszą modlitwą, daną wiernym. Przez RÓŻANIEC można wszystko otrzymać, wymodlić. 


W Polsce RÓŻANIEC jest również najpopularniejszą modlitwą. W każdym kościele parafialnym wierni modlą się na Różańcu we Wspólnotach (lub Kołach) Żywego Różańca, Wspólnotach Nieustającego Różańca, w Kołach Różańcowych Kobiet lub Mężczyzn. Rodzina Radia Maryja trzy razy dziennie odmawia Różaniec w Radiu Maryja i TV Trwam. Pamiętamy też wszyscy o Podwórkowych Kółkach Różańcowych, założonych w 1997 r. przez Magdalenę Buczek, do których należy obecnie około 150 000 dzieci. 


A więc RÓŻANIEC, RÓŻANIEC i jeszcze raz RÓŻANIEC! Krucjatę Różańcową umieściliśmy na pierwszym miejscu listy Krucjat. Ponieważ zawsze przez Różaniec przychodzi zwycięstwo! Tuż za nią umieszczone są dwie dalsze Różańcowe Krucjaty Modlitewne: Nowenna Pompejańska i Jerycho Różańcowe, podczas których również odmawia się Różaniec. W części dziękczynnej Nowenny Pompejańskiej przyrzekamy Matce Boskiej, że … „O ile zdołam, będę rozszerzać nabożeństwo do Różańca Świętego”. Powinniśmy o tym pamiętać i to czynić!.


Powinniśmy też pamiętać o tym, że NAJWIĘKSZA JEST POTĘGA MODLITWY RÓŻAŃCOWEJ W KOŚCIELE PRZED WYSTAWIONYM NAJŚWIĘTSZYM SAKRAMENTEM!!!

Potwierdza to niezwykły cud, zaistniały w małej wiejskiej parafii w miejscowości Garnek. Opisano go w załączniku o cudach różańcowych: pkt 9. Nieprawdopodobny cud, tego w TVN nie powiedzą.  Wydarzenie nieznane Polakom. 

Co dalej?
W aktualnej sytuacji, gdy bardzo powoli przebiega proces rejestracji chętnych do odmawiania Krucjaty Różańcowej, można postawić pytanie: co robić dalej? Czy możemy spokojnie czekać? Czy nie będą mieli do nas żalu za tak nikłe zaangażowanie modlitewne i brak efektów (Łask Bożych) w przyszłości nasze dzieci, wnukowie?. 

Myśląc trzeźwo wydaje się, że w tej chwili nie ma szans, aby za pomocą Krucjaty Różańcowej Polacy wymodlili „Cud Polski”, podobny do „Cudu Węgierskiego”. Ale załamywać się, poddawać nastrojowi rezygnacji, smutku i przegranej sprawy nie wolno! Trzeba poszukać innych sposobów i dróg osiągnięcia zamierzonych celów. 

Wydaję się, że w naszych obecnych realiach musimy wykorzystać pomoc Nieba. Jednym ze Bożych Skarbów naszej Świętej Wiary jest Dogmat Świętych Obcowanie. Propozycje wykorzystania pomocy Świętych Mieszkańców Nieba podano w rozd. 4, 5 i 6.

2.  NOWENNA  POMPEJAŃSKA
Jest najsilniejszą drogą modlitwy do Maryi. Jest to bardzo skuteczna NOWENNA!!! Przez wytrwałe codzienne odmawianie 3 części Różańca przez 54 dni możemy uznać ją za jedną z Krucjat Różańcowych.

Najświętsza Panna Pompejańska raczyła po kilka razy pouczać swoich czcicieli, co mają czynić, aby mogli odebrać łaski, na których im zależało.

I tak znany jest fakt ukazania się Matki Bożej nieuleczalnie chorej z Neapolu p. Fortunatynie Agrelli (lat 21), do której powiedziała: „Każdym razem, gdy chcesz uzyskać ode mnie jakąś łaskę, odpraw na cześć moją trzy nowenny błagalne, odmawiając 15 tajemnic mojego Różańca, a potem odpraw 3 nowenny dziękczynne”. Fortunatyna Agrelli została cudownie uzdrowiona. 

Był to początek nabożeństwa, które polegało na odmawianiu całego Różańca Świętego przez 54 dni, zwanego „Nowenną nie do odparcia”. Obraz Matki Boskiej w dolinie pompejańskiej słynie cudami i łaskami od roku 1876. W roku 1890 nastąpiło uroczyste uznanie cudów zdziałanych za przyczyną Matki Boskiej Pompejańskiej przez papieża Leona XIII. 
Twórcą bazyliki, dzieł i nowego miasta Pompei jest bł. Bartolo Longo (bł. Bartłomiej Longo), który ukochał Maryję synowska miłością i rozpowszechnił do niej nabożeństwo przez odmawianie Różańca Świętego.

Do tej pory nieznany jest fakt, aby choć jedna osoba nie została obdarzona łaskami, o które prosi po odmówieniu z wiarą tej Nowenny Pompejańskiej. Piszący te słowa również otrzymał Łaskę od Niebieskiej Mamy w 44 dniu odmawiania Nowenny w intencji pomocy w uzyskaniu pieniędzy na wykup mieszkania komunalnego. W tym dniu bliska osoba z rodziny zadzwoniła do mnie i sama zaproponowała potrzebną kwotę na wykup, mimo że nie zwracałem się do niej uprzednio z prośbą. Kwotę tę będę spłacał w wysokości i terminach odpowiednich do moich możliwości. Odpadły starania związane z braniem kredytu i płacenia dużych odsetek.

Jak odprawiać Nowennę Pompejańską – rady praktyczne:
1. Dzień, w którym rozpoczynamy Nowennę Pompejańską zaznaczamy w kalendarzu.

2. Nowenna Pompejańska trwa 54 dni. Każdego dnia przez te 54 dni odmawiamy dawne trzy części Różańca Świętego (radosną, bolesną i chwalebną). Jeśli ktoś chce, może odmawiać cztery części - z tajemnicami światła.

3. Przed rozpoczęciem każdej z wszystkich trzech części Różańca Św. wymieniamy najpierw intencję (krótko i zwięźle i tylko jedna intencję na wszystkie dni Nowenny), a następnie mówimy:

„Ten Różaniec odmawiam na Twoja cześć, Królowo Różańca Świętego”. 
4. Przez 27 dni odmawiamy tak zwaną część błagalną Nowenny Pompejańskiej (3 x 9dni – 3 nowenny błagalne) i codziennie, po ukończeniu każdej części Różańca Św. odmawiamy następująca modlitwę: 

„Pomnij o miłosierna Panno Różańcowa z Pompejów, jako nigdy nie słyszano, aby ktokolwiek z czcicieli Twoich, z Różańcem Twoim, pomocy Twojej wzywający, miał być przez Ciebie opuszczony. Ach, nie gardź prośbą moją, o Matko Słowa Przedwiecznego, ale przez Święty Twój Różaniec i przez upodobanie, jakie okazujesz dla Twojej świątyni w Pompejach, wysłuchaj mnie dobrotliwie. Amen”.
5. Przez pozostałe 27 dni odmawiamy tak zwaną część dziękczynną Nowenny Pompejańskiej (3 nowenny dziękczynne), po ukończeniu każdej z trzech części Różańca Świętego odmawiamy następującą modlitwę:

„Cóż Ci dać mogę, o Królowo pełna miłości? Moje całe życie poświęcam Tobie. Ile mi sił starczy będę rozszerzać cześć Twoją, o Dziewico Różańca Świętego z Pompejów, bo gdy Twojej pomocy wezwałem/am, nawiedziła mnie łaska Boża. Wszędzie będę opowiadać o miłosierdziu, które mi wyświadczyłaś. O ile zdołam, będę rozszerzać nabożeństwo do Różańca Świętego, wszystkim głosić będę jak dobrotliwie obeszłaś się ze mną, aby niegodni tak jak i ja, grzesznicy, z zaufaniem do Ciebie się udawali. O, gdyby cały świat wiedział jak jesteś dobra, jaką masz litość nad cierpiącymi, wszystkie stworzenia uciekałyby się do Ciebie. Amen.”
6. Niezależnie od modlitw końcowych, zapisanych w punktach 4 i 5 niniejszych „Rad praktycznych” każdą z trzech części Różańca Św. (np. chwalebną) kończymy - bezpośrednio po jej odmówieniu – 3-krotn.ym westchnieniem do Matki Bożej: 

„ KRÓLOWO RÓŻAŃCA ŚWIĘTEGO – MÓDL SIĘ ZA NAMI”.
Aspekt wytrwałości w modlitwie jest częścią Nowenny. Nowenna Pompejańska wymaga 54 kolejnych dni, aby była ukończona.

Jeżeli ktoś nie jest w pełni zdecydowany na otrzymanie tego, o co prosi w Nowennie, prawdopodobnie nie podoła modlitwie przez pełne 54 dni pod rząd.

Zamierzeniem Nowenny jest głównie wykorzystanie aspektu wytrwałości w modlitwie, aby otrzymać „prezent” (Łaskę), jakiego potrzebujemy. Obserwuje się wzrost zainteresowania tą Nowenną w Polsce. Wiele osób odmawia kilka Nowenn w ciągu roku. Są osoby, które odmawiają tę Nowennę bez przerwy: gdy skończą jedną Nowennę, następnego dnia rozpoczynają następną. Są też i tacy, którzy rano odmawiają jedną Nowennę, a wieczorem drugą równolegle (6 lub 8 części Różańca dziennie).

Pojedyncza modlitwa jest często niewystarczająca do otrzymania tego, o co prosimy.

Więcej o Nowennie Pompejańskiej można poczytać w następujących linkach:

- www.rosemaria.pl
- www.krolowa.rosemaria.pl
- krolowa@rosemaria.pl
- www.pompejanska.rosemaria.pl
- www.bartolo-longo.pl
- www.jerycho.org
- www.mbnp.religia.net
- www.egzorcyzmy.katolik.pl
- www.malirycerze.koszalin.opoka.org.pl/start/index.php/dzielmy-sie-wiara/modlitewnik-mr/580-roaniec-nowenna-pompejaska
W 79 roku p.n.Chr. Pompeje, leżące u podnóża wulkanu Wezuwiusza, zostały w wyniku jego erupcji zasypane pyłem wulkanicznym i zalane lawą. Deszcz kamieni i popiołu jakby całunem pokrył to wielkie miasto, pełne uroku i bogactwa na setki – setki lat. Dopiero pod koniec XIX w. życie powoli zaczęło powracać do Pompejów. Dzięki Bożej pomocy i działalności błog. Bartolo Longo zbudowano Sanktuarium Matki Bożej Pompejańskiej, drogi, dworzec kolejowy, budynki użyteczności publicznej, szkoły. Zaczęły się dziać wielkie Dzieła Boże, niezwykłe cuda i objawienia. Błog. Bartolo Longo opisał to wszystko w książce „Cuda i Łaski Królowej Różańca Świętego w Pompejach” , wydanej przez Wydawnictwo „Rosemaria” w Poznaniu.




3.  JERYCHO  RÓŻAŃCOWE
Nazwa „Jerycho Różańcowe” nawiązuje do wydarzenia opisanego w biblijnej Księdze Jozuego. Według Pisma Świętego, wprowadzający Izraelitów do Ziemi Obiecanej po okresie niewoli egipskiej następca Mojżesza, Jozue otrzymał od Boga nakaz, by wojsko przez siedem dni okrążało przy głośnych dźwiękach trąb kamienne mury Jerycha. Siódmego dnia od huku trąb potężne mury niedostępnego miasta popękały i runęły, a Jerycho zostało zdobyte.

Jerycho to nieprzerwane, rotacyjne czuwanie grup osób przed Najświętszym Sakramentem odprawiane w pierwsze soboty miesiąca i w okolicach świąt Maryjnych przez siedem dni. W ramach czuwania odprawiana jest codziennie Msza Święta, Różaniec, a o godz. 15.00 każdego dnia Koronka do Miłosierdzia Bożego. Prekursorem Jerycha był śp. Anatol Kaszczuk, który w latach 40. ubiegłego wieku przeszczepił idee Legionu Maryi z Irlandii do Polski.

Odbywa się ono w tylu miejscach, w ilu uda się je zorganizować grupom pozostającym ze sobą w duchowej łączności.

Nieustające, całodobowe czuwanie różańcowe przed Najświętszym Sakramentem jest ofiarowywane – za pośrednictwem Niepokalanego Serca Najświętszej Maryi Panny – w następujących intencjach:

•Wynagrodzenia Panu Bogu za grzechy narodów Europy i świata.
•O łaskę wiary dla narodów Europy i świata oraz o powstrzymanie zła.
•Wynagrodzenia za grzechy Polaków i o Polskę według Bożej woli.
•O nawrócenie nieprzyjaciół Kościoła Świętego i Polski.
•O obudzenie ducha pokuty w Polakach za grzechy całego Narodu przeciw życiu.
•O odkrycie daru Eucharystii w życiu i misji rodziny.
•O wynagrodzenie Najświętszym Sercom Jezusa i Maryi za zniewagi wyrządzone przez niewdzięcznych ludzi.

Z Maryją Królową módlmy się o Polskę wierną Bogu, Krzyżowi i Ewangelii oraz o wypełnienie Jasnogórskich Ślubów Narodu. 

Mimo że w wielu miejscach na świecie Kościół jest zagrożony, nasza wiara może przyczynić się do uratowania innych dzięki modlitwie, ofierze i czynom miłosierdzia. "O Maryjo, zwróć ku nam swoje miłosierne spojrzenie! Okaż, że jesteś Matką tego, kto cierpi i wzdycha za sprawiedliwością i pokojem. Okaż się naszą Matką, Matką jedności i nadziei" (Jan Paweł II).
Oprócz wyżej wymienionych podczas czuwania mogą być ofiarowywane również inne intencje, ale dotyczące aktualnych ogólnych spraw Polski i Kościoła, np. ratowania Ojczyzny, upadającej w wyniku złych rządów, klęsk żywiołowych, zdrowia dla Papieża, błogosławieństwa dla mediów katolickich.

Przypisywanie prywatnych intencji, czy intencji za jakiekolwiek osoby, lub stosowanie innych form, nie powinno mieć miejsca – gdyż nie będzie to wtedy odpowiadało nazwie, celowi i charakterowi tej modlitwy.

Ponieważ JERYCHO  RÓŻAŃCOWE jest modlitwą zbiorową zdecydowano w opracowaniu nie podawać szczegółowego programu prowadzenia Jerycha Różańcowego. W wielu miastach Polski (wykazy podawane są w Naszym Dzienniku) programy takie są już ustalone od wielu lat. Wystarczy zasięgnąć informacji u osób prowadzących Jerycha, do których telefony kontaktowe również podaje Nasz Dziennik. 

Dane kontaktowe Rzecznika Prasowego Legionu Maryi pani Teresy Bazylko-Boratyn poniżej:
Teresa Bazylko-Boratyn, rzecznik prasowy Legionu Maryi, tel. (22) 842 60 76, tel. kom. 506 488 274, e-mail  teresabazbor@wp.pl
HISTORIA JERYCHA RÓŻAŃCOWEGO

Po raz pierwszy Różańcowe Jerycho w intencji ojczyzny, rządzących, wynagrodzenia Panu Bogu za grzechy i o łaskę wiary dla narodów Europy zorganizowane zostało w kaliskiej bazylice św. Józefa w grudniu 2003 roku. Czuwania nawiązują do ewangelicznej sceny pod Jerychem, kiedy niewidomy człowiek prosi Chrystusa o uzdrowienie. Ich uczestnicy wierzą, że spełnią się słowa księdza kardynała Augusta Hlonda: Polska nie zwycięży bronią, ale modlitwą, pokutą, wielką miłością bliźniego.

Początki Różańcowego Jerycha w Polsce związane są z osobą Anatola Kaszczuka, delegata wspólnoty apostolskiej Legionu Maryi z Irlandii do Polski w 1946 roku. To właśnie on, kiedy ważyły się losy pierwszej pielgrzymki papieża Jana Pawła II do Polski zaproponował zorganizowanie i przeprowadzenie siedmiodniowego Kongresu Różańcowego na Jasnej Górze.

Podczas niego miano codziennie odprawiać Mszę św., odmawiać Różaniec i Koronkę do miłosierdzia Bożego przed wystawionym Najświętszym Sakramentem w intencji przyjazdu Ojca Świętego. Za radą ks. bpa Stefana Bareły zrezygnowano z Kongresu, lecz nazwano te siedem dni modlitwy "Oblężeniem Jerycha";. Nawiązano do siedmiu dni, podczas których Izraelici zgodnie z rozkazem Boga obchodzili z Arką Przymierza Jerycho, by zburzyć mury i zdobyć miasto (Joz 6).

Uczestnicy na Jasnej Górze chcieli trwać na modlitwie, by runęły mury zagradzające drogę Ojcu Świętemu do Polski. I rzeczywiście przeszkody zostały zwyciężone. Anatol Kaszczuk nazywa to wydarzenie pierwszym "Oblężeniem Jerycha".

Natomiast w 2003 roku do modlitwy za pośrednictwem Niepokalanego Serca Najświętszej Maryi Panny czyli Jerycha Różańcowego Polaków zachęcił ks. biskup Roman Marcinkowski, krajowy opiekun Duchowego Legionu Maryi, wspólnoty apostolskiej zrzeszającej świeckich pod przewodnictwem kapłana. Obecnie Różańcowe Jerycha organizowane są w wielu polskich parafiach między innymi w Toruniu, Płocku, Poznaniu, Zakopanem i Ustroniu, a także na świecie np. w Rosji, Filipinach Irlandii. Niektóre wspólnoty trwają na modlitwie w intencji ojczyzny i Europy nawet przez siedem dni.

4.  KRUCJATA  NIEBIESKA 

Odmawiając w 2011 roku po raz trzeci Nowennę Pompejańską przyszła mi do głowy myśl o sposobie ratowania Polski. Przez kilka miesięcy ze smutkiem obserwowałem nikłe zainteresowanie Krucjatą Różańcową, charakteryzujące się bardzo małą ilością wpisów osób, rejestrujących się do Krucjaty. W kolejnych dniach przychodziły dalsze szczegóły tego pomysłu. Otóż ten powstały w myślach plan ratowania Polski zakładał, że można Polskę i Kościół uratować, wykorzystując pomoc dusz czyśćcowych. Plan ten jest 2-etapowy, którego etapy są ze sobą ściśle związane. Realizacja 2-go etapu zależy od zrealizowania 1-go etapu. 
W wyznaniu wiary - „CREDO" pod koniec modlitwy wyznajemy, że wierzymy w … Świętych obcowanie. Wierzymy zatem, że za życia możemy wymodlić u Pana Boga łaski zarówno dla nas, żyjących oraz dla tych, którzy już odeszli z tego świata. W tamtym duchowym świecie dusze nie mogą pomóc sobie, a jedynie swoim bliskim lub innym ludziom, żyjącym na ziemi, zanosząc modlitwy do Pana Boga. My natomiast możemy im pomóc, ofiarowując za nich oprócz modlitw, posty, jałmużny, wyrzeczenia, cierpienia itp.. (tak samo jak i w intencjach za żywych). Możemy więc pomóc sobie i im, oni - tylko nam. Można sobie wyobrazić ich radość i wdzięczność dla nas, w chwili, gdy dzięki naszym modlitwom zostaną uwolnieni z czyśćca i wejdą do Nieba. Tę radość i wdzięczność w naszym planie zamierzamy wykorzystać. Jakże niezwykle radosne będzie też nasze spotkanie z nimi, gdy dołączymy kiedyś do tych mieszkańców Nieba.

Katechizm Kościoła Katolickiego na temat „Świętych obcowanie" wypowiada się tak: 

962 „ Wierzymy we wspólnotę wszystkich wiernych chrześcijan, a mianowicie tych, którzy pielgrzymują na ziemi, zmarłych, którzy jeszcze oczyszczają się, oraz tych, którzy cieszą się już szczęściem nieba, i ze wszyscy łączą się w jeden Kościół; wierzymy również, ze w tej wspólnocie mamy zwróconą ku sobie miłość miłosiernego Boga i Jego świętych, którzy zawsze są gotowi na słuchanie naszych próśb” 483.
A skoro dusze czyśćcowe „zawsze są gotowe na słuchanie naszych próśb” możemy w naszych realiach wykorzystać tę pomoc. Realizacja tych dwóch etapów przedstawia się następująco: 

I  ETAP – MODLITWA  ZA  DUSZE  CZYŚĆCOWE
W Kościele znana jest ogromna ilość modlitw o dusze czyśćcowe i odpustów cząstkowych oraz zupełnych, skracających ich pobyt w czyśćcu lub uwalniających z niego. 

W naszym planie proponujemy wykorzystać modlitwę Św. Gertrudy za dusze czyśćcowe. Pan Jezus w Swej niepojętej hojności i szczodrobliwości przyrzekł w przypadku każdego odmówienia tej modlitwy uwolnić z czyśćca 1000 dusz. 
MODLITWA ŚW. GERTRUDY ZA DUSZE W CZYŚĆCU CIERPIĄCE: 
Boże miłosierny, z Tronu chwały Twojej wejrzyj na biedne dusze w czyśćcu cierpiące, wejrzyj na ich męczarnie, na łzy, które przed Tobą wylewają, usłysz ich błagania i jęki, zmiłuj się nad nimi, odpuść im grzechy. Za wszystkie przestępstwa, których się dopuściły, za niedbalstwa w służbie Twojej świętej popełnione, ofiaruję Ci najświętsze życie, wszystkie zasługi Jezusa Chrystusa, wszystkie pokuty, posty, czuwania, modlitwy, prace, boleści, Krew i Rany, Mękę i Śmierć niewinną, którą w najgorętszej miłości cierpiał za nas Najmilszy Twój Syn, proszę, abyś tym ubłagany raczył przyjąć te ukochane dusze do rajskiej szczęśliwości, aby Cię wielbiły na wieki. Amen.
Ojcze Przedwieczny, ofiaruję Ci Najdroższą Krew Boskiego Syna Twojego, Pana naszego Jezusa Chrystusa w połączeniu ze wszystkimi Mszami Świętymi dzisiaj na całym świecie odprawianymi, za dusze w Czyśćcu cierpiące, za umierających, za grzeszników na świecie, za grzeszników w Kościele powszechnym, za grzeszników w mojej rodzinie, w moim domu, a także za mnie. Amen.
(poprzez jednorazowe odmówienie tej modlitwy Pan Jezus obiecał wybawiać z czyśćca 1000 dusz) 

Nie wiemy, kogo Pan Bóg uwolni po naszej modlitwie z czyśćca. To jest Jego tajemnica. Ale wydaje się, że nie będzie naszym grzechem, gdy przed tą modlitwą zwrócimy się do Niego z prośbą, zaznaczając: jeżeli jest ona zgodna z Jego Wolą, aby wśród uwolnionych znalazł się też ktoś z naszej rodziny (męża, żony, teściów, krewnych, znajomych, sąsiadów itd.). 

II  ETAP – MODLITWA  DUSZ  CZYŚĆCOWYCH  O  RATOWANIE  POLSKI I KOŚCIOŁA

Przeważnie modlitwy za dusze w czyśćcu cierpiące kończymy po ich odmówieniu. Te nasze prośby, modlitwy do Pana Boga dotyczą więc tylko uwolnienia tych dusz z czyśćca. I na tym kończy się praktycznie nasze obcowanie z duszami czyśćcowymi. Aż do następnej modlitwy. 


W naszym przypadku po odmówieniu Modlitwy Św. Gertrudy za dusze czyśćcowe zwracamy się jeszcze (to drugi etap Krucjaty Niebieskiej) do uwolnionych dusz z prośbą o przedstawienie przed Tronem Pana Boga naszych intencji. Po tym drugim etapie to dusze czyśćcowe przedstawią Ojcu Niebieskiemu nasze prośby. Intencje mogą być oczywiście dowolne. Ale w chwili obecnej wydaje się, że najważniejszymi są te intencje, które dotyczyć będą ratowania Polski i Kościoła. Poniższy zestaw intencji nie jest zamknięty. Można go skracać, poszerzać. Jest tylko propozycją tym bardziej, że nie jest on zatwierdzony przez Kościół. Oto zestaw tych intencji dla dusz czyśćcowych:
* - Aby Krucjata Różańcowa o ratowanie Polski i Kościoła objęła jak największą liczbę Polaków
* - Aby Pan Bóg dotknął Swoim Miłosierdziem i przemienił serca wszystkich Polaków, 

odpowiedzialnych za losy Polski, szczególnie osób rządzących i konsekrowanych
* - Aby jak najszybciej Episkopat Polski wraz z Rządem i Prezydentem oraz Ludem Bożym                              dokonał Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski
* - Aby do władzy doszli ludzie uczciwi, patriotyczni, wierzący w Pana Boga i przestrzegający Jego Przykazań
*- Aby życie ludzkie było chronione zapisem w Konstytucji od poczęcia do naturalnej śmierci
* - Aby władze państwowe i media publiczne zaprzestały walki z Krzyżem Chrystusowym i Kościołem oraz nie prześladowali i  nie dyskryminowali Radia Maryja, TV Trwam i innych mediów katolickich
* - Aby Papież ogłosił Dogmat o Maryi Współodkupicielce, Pośredniczce i Orędowniczce zgodnie z uznanymi Objawieniami Amsterdamskimi
* - Aby Papież ustanowił Święto Boga Ojca w dniu 7 sierpnia, zgodnie z Jego Orędziem, danym w 1932 r. Siostrze Eugenii Ravasio i uznanym przez Kościół
* - Aby Papież dokonał poświęcenia Rosji Niepokalanemu Sercu Maryi, która zgodnie z obietnicami Matki Bożej nawróciłaby się na katolicyzm i ustałyby na ziemi wojny
* - Aby Papież ustanowił w Kościele powszechne Nabożeństwo Pierwszych Pięciu Sobót Miesiąca
* - Aby Papież przywrócił powszechne przyjmowanie Komunii Świętej na klęcząco do ust przy balaskach
* - Aby Papież doprowadził do ujednolicenia z kościołami protestanckimi i prawosławnymi daty Wielkanocy
* - Aby Kościół powrócił do modlitw o nawrócenie Żydów. AMEN
Jesteśmy pewni, że dusze, które zostaną uwolnione z czyśćca dzięki naszym modlitwom, nie pozostaną nam dłużne i przed Tronem Najwyższego Boga z wielką radością przedstawią nasze, zanoszone do nich prośby. Wyobraźmy ten szturm modlitewny dusz, które zaliczone będą w poczet świętych. Jesteśmy też przekonani, że Pan Bóg im nie odmówi i w Polsce zaczną się wkrótce dziać niezwykłe rzeczy, Polska i Polacy się przemienią i wreszcie z Polski wyjdzie ta iskra, która odnowi oblicze Europy i być może całego świata.

Dlaczego Krucjata Niebieska? 

Nazwa powstała spontanicznie, przyjmując założenie, że dusze czyśćcowe po uwolnieniu należą już do grona świętych mieszkańców Nieba (stąd Niebieska, od słowa „Niebo”).

Refleksje na temat powstawania Krucjaty Niebieskiej.
Po powstaniu pomysłu Krucjaty Niebieskiej wydawało się, że najszybsze i najlepsze efekty będą w przypadku włączenia się do niej mediów katolickich, których nie ma na Węgrzech, a więc Radia Maryja, TV Trwam i Naszego Dziennika. A także słuchaczy tego Radia, czyli Rodziny Radia Maryja i podjęcie przez nią tej modlitwy w czasie zgromadzenia jak największej liczby modlących się przy odbiornikach i telewizorach, np. w chwilę po emisji Głównego Dziennika, tuż po odmówieniu Modlitwy Różańcowej, rozpoczynającej się po godz. 20.20. Czyli z wykorzystaniem potężnych w swym zasięgu katolickich mediów i przy udziale kapłana.

Po odczytaniu Modlitwy św. Gertrudy przez kapłana i powtórzeniu jej przez modlących się kapłan przedstawiłby duszom czyśćcowym nasze intencje i prośby. Słuchacze również powtarzaliby je za nim. Czas, który zajęłaby ta modlitwa wraz z naszymi intencjami, czytana po kilka słów przez prowadzącego kapłana i powtarzana przez modlących się, wyniósłby kilka minut.

Na antenie Radia Maryja przed laty słyszałem, że jest ono słuchane równocześnie nieraz nawet przez 12 milionów osób na całym świecie. Załóżmy, że byłoby nas tylko 1 milion. I milion modlących się x 1000 - daje liczbę 1 000 000 000 (1 miliard!) dusz, uwolnionych z czyśćca, które zostają wprowadzone przez Aniołów do Nieba po naszej modlitwie.

To niezwykłe: uwalniamy z czyśćca l mld. dusz, następnego dnia znów 1 mld. Po krótkim czasie OPRÓŻNIAMY czyściec! Oczywiście, niech nie przyjdzie do nas wtedy myśl, aby zaprzestać modlitw, gdy prawdopodobnie czyściec będzie już pusty. Musimy i będziemy się nadal modlić! I na Różańcu Świętym, odmawiając 10-tki, zadeklarowane w ramach Krucjaty Różańcowej i tą modlitwą św. Gertrudy i naszymi ulubionymi modlitwami. Poza naszymi indywidualnymi prośbami niech będą w nich przede wszystkim intencje RATOWANIA POLSKI I KOŚCIOŁA. 

Jeszcze jedna myśl: wiemy, że każda modlitwa dochodzi do Nieba, jest wysłuchiwana. Pan Jezus powiedział, że gdzie dwóch lub trzech jest zgromadzonych na modlitwie w Imię Jego, tam On jest wśród nich. A w przypadku modlitwy indywidualnej? Może, ale czy zawsze? W naszym przypadku, gdyby przy odbiornikach radiowych i telewizyjnych zgromadziło się na modlitwie 1 mln. osób, tam na pewno byłby Pan Jezus. I modlitwa nasza była by Mu bardzo miła. 

Pomysł uratowania Polski i Kościoła przez Rodzinę Radia Maryja i dusze czyśćcowe wysłałem do w. wym. mediów i kilku katolickich blogów internetowych. Niestety, nie było odzewu. 

Jedynie blog http://www.mocmodlitwy.info.pl/home.html lub po prostu <moc modlitwy> wyraził zainteresowanie, umieścił pomysł Krucjaty, stworzył możliwość rejestracji zgłaszających się. Od 13.10.2011 roku Krucjata zaczęła funkcjonować. Do chwili obecnej do odmawiania Krucjaty Niebieskiej zapisało się 87 osób. Ta mała garstka modlących się indywidualnie Polaków uwolniła z czyśćca do dnia 15 września 2012 r. 25 386 000 dusz, które modlą się i przedstawiają przed Tronem Najwyższego nasze prośby. Ponad 25 milionów!. Na blogu jest możliwość zadeklarowania większej ilości modlitw. Szereg osób odmawia 2 modlitwy (rano i wieczorem), niektóre nawet 10 razy. Krucjata będzie działać do odwołania. Kolejne miliony uwolnionych dusz będą wypraszać Łaski dla Polski. 

Cóż, gdy nie ma zbyt wielu chętnych do modlitw w katolickim narodzie, za to są chętni Święci (uwolnione z czyśćca dusze czyśćcowe). 
„Bóg Zapłać”, Panie Wojtku, za pracę, którą Pan wykonuje, prowadząc blog modlitewny <moc modlitwy> dla ratowania Polski, Kościoła i całego świata. Niech Pan Bóg codziennie Panu błogosławi.

Ktoś nieżyczliwy dla Krucjaty Niebieskiej powiedział, że chodzi przede wszystkim o ilość modlących się Polaków i o modlitwy Polaków, a nie o modlitwy dusz czyśćcowych. Dziwne rozumowanie. A kiedy nie ma modlących się Polaków, to co robić?. Po co w takim razie jest Dogmat Świętych Obcowanie?. Trzeba korzystać z Jego Łask. Czy nie mamy z tego Dogmatu korzystać, skoro jest on niepodważalną Prawdą naszej wiary?. Przed Mszą św. spowiadamy się przecież, że zgrzeszyliśmy bardzo myślą, mową, uczynkiem i zaniedbaniem. W tym przypadku będzie to grzech zaniedbania. Niewykorzystanie Dogmatu. Chyba każdy z tym się zgodzi.

A modlitwy uwolnionych przez nas dusz czyśćcowych? Oczywiście, nie można porównywać modlitw naszych, ludzi żyjących, i modlitw tych dusz, już Świętych w Niebie. Jednak chyba każdy się zgodzi, że ich modlitwy są bez porównania doskonalsze od naszych, albowiem nie są już obciążone takimi ludzkimi przywarami jak: brak należytego skupienia, zmęczenie, roztargnienie, senność, obce myśli, zewnętrzne hałasy itp. 

Wszystkie omawiane tu Krucjaty są związane oczywiście z naszą Niebieską Królową i Pośredniczką, Najświętszą Maryją Panną. Poza Jej Tytułami, znanymi z Litanii Loretańskiej, w której wymienia się Jej Tytuły jako Królowej Aniołów, Królowej Wszystkich Świętych i Królowej Różańca Świętego, a więc związanych z wszystkimi omawianymi tu Krucjatami. Warto tu chyba wspomnieć związek NMP z duszami czyśćcowymi. Nie jest ich Królową w czasie, gdy przebywają one w czyśćcu. Dopiero po określonym pobycie w czyśćcu, gdy zostaną uwolnione i wprowadzone przez Aniołów do Nieba i staną się świętymi mieszkańcami Nieba, dopiero wtedy będzie ich Królową (Królową Wszystkich Świętych). Święta Siostra Faustyna w swoim Dzienniczku tak pisze o odwiedzinach Matki Bożej w czyśćcu, w którym dusze te nazywają Ją „Gwiazdą Morza”:
… „W jednej chwili znalazłam się w miejscu mglistym, napełnionym ogniem, a w nim całe mnóstwo dusz cierpiących. Te dusze modlą się bardzo gorąco, ale bez skutku dla siebie, my tylko możemy im przyjść z pomocą. (...) największym dla nich cierpieniem jest tęsknota za Bogiem. Widziałam Matkę Bożą odwiedzającą dusze w czyśćcu. Dusze nazywają Maryję „Gwiazdą Morza”. Ona im przynosi ochłodę” (Dz. 20).

A z pism wielkich Świętych wiemy, że NMP w Swoje Święta odwiedza w towarzystwie Aniołów czyściec i wyprowadza stamtąd rzesze dusz. Podobnie jak czcicieli Szkaplerza Karmelitańskiego czy Różańca Świętego. Noszący Szkaplerz zapewniają sobie opiekę Matki Bożej co do duszy i ciała w tym życiu i szczególną pomoc w godzinie śmierci. Kto pobożnie nosi Szkaplerz i zachowuje czystość według stanu, zostanie wyprowadzony z czyśćca przez Matkę Bożą w pierwszą sobotę po swej śmierci. Podobnie jak w Obietnicach, danych przez NMP dla odmawiających Różaniec Święty: „Szybko wyprowadzę z czyśćca te dusze, które z pobożnością odmawiały Różaniec” (obietnica 9-ta spośród 15 obietnic).

Krucjata Niebieska działa! Oto 2 świadectwa osób, które odmawiają tę modlitwę.
Przypadek 1. Któregoś dnia osoba, która odmawiała modlitwę rano i wieczorem poszła spać, nie odmówiwszy jej. W nocy przyśnił się jej kolega ze szkoły średniej, który zmarł wiele lat temu. Stał uśmiechnięty, ale nic nie mówił. Po przebudzeniu osoba ta poczuła wielki wstyd i wyrzut w stosunku do siebie, że nie odmówiła tej modlitwy, odczuła bowiem w swym sercu, że być może kolega ten był przewidziany do uwolnienia. Po tej „nauce” nie zdarzyło się później, aby opuściła modlitwę. 
Przypadek 2. Innej osobie też zdarzyło się raz opuścić tę modlitwę. W nocy we śnie zjawili się do niej w wielkiej liczbie zmarli z jej najbliższej rodziny, ale też krewni, zmarli znajomi. Istny tłum zmarłych. Nigdy dotąd zmarli jej się nie śnili. Stali przed nią smutni, ale nic nie mówili. Po przebudzeniu osoba ta również była przejęta, też odczuła, że ci zmarli byli w kolejce do uwolnienia z czyśćca. Natychmiast odmówiła opuszczoną modlitwę, prosząc Pana Boga, aby ją zaliczył za dzień poprzedni. 

Od tego czasu osoby te odmawiają modlitwy skrupulatnie. Nie ma mowy o zapomnieniu. Czy to nie dowód, że jest łączność między ziemią a czyśćcem? Że jest Świętych Obcowanie?. 

Pomysł Krucjaty Niebieskiej nie ma na celu umniejszenia roli Krucjaty Różańcowej czy stworzenia dla niej konkurencji. Niech obie funkcjonują dla dobra Polski: jedna – przez modlitwy modlących się Polaków, druga – przez modlitwy Polaków z udziałem i pomocą dusz czyśćcowych.

Niech potwierdzeniem tych słów będzie wykaz intencji, przedstawiany duszom czyśćcowym. Pierwsza intencja Krucjaty Niebieskiej brzmi : „Aby Krucjata Różańcowa o ratowanie Polski i Kościoła objęła jak największą liczbę Polaków”. 


Oprócz Modlitwy Świętej Gertrudy w Modlitewnym Skarbcu Kościoła jest Modlitwa „OJCZE NASZ” Świętej Mechtyldy do Pana Boga w intencji dusz czyśćcowych. Modlitwa jest przepiękna w treści. Modlitwy tej nauczył świętą Mechtyldę Pan Jezus. Św. Mechtylda każdorazowo widziała, jak po jej odmówieniu z czyśćca były uwalniane nie 1000 (jak po Modlitwie Św. Gertrudy), a legiony dusz. Przypomnijmy: jeden legion – to jednostka wojska rzymskiego, licząca 6000 żołnierzy. A legiony? Co najmniej dwa…

„OJCZE NASZ” Świętej Mechtyldy w intencji dusz czyśćcowych
Wg: http://katolicki.net/forum/viewtopic.php?t=2889
http://parafiastryszow.pl/wspolnota-nieustajcego-roaca/ojcze-nasz-witej-mechtyldy.html
„OJCZE NASZ ZA UMARŁYCH” 

Pewnego razu, gdy Święta Mechtylda przyjęła Komunię Świętą za umarłych, ukazał się Jej Pan Jezus i rzekł: - Odmów za nich modlitwę - „Ojcze nasz”. I Święta z natchnienia Bożego tak się modliła:

OJCZE NASZ, KTÓRYŚ JEST W NIEBIE. Ojcze niebieski, proszę Cię, przebacz duszom czyśćcowym, że nie kochały Cię ani nie oddały Ci należnej czci; Tobie, ich Panu i Ojcu, któryś przez czystą łaskę uczynił je swymi przybranymi dziećmi. A one – przeciwnie -  z powodu swych grzechów wypędziły Cię z serc, w których tak bardzo chciałeś mieszkać.
Aby zadośćuczynić za te grzechy, ofiaruję Ci miłość i uwielbienie, które Twój wcielony Syn składał Ci w ciągu całego swego ziemskiego życia. I ofiaruję Ci całą pokutę i zadośćuczynienie, które spełnił i przez które zmazał i odpokutował grzechy ludzi. Amen.
ŚWIĘĆ SIĘ IMIĘ TWOJE. Błagam Cię, najlepszy Ojcze, wybacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze godnie czciły Twoje święte Imię, ale często wzywały go na próżno i przez swoje grzeszne życie uczyniły się niegodnymi miana chrześcijan.

Aby zadośćuczynić za popełnione przez nie grzechy, ofiaruję Ci całą cześć, jaką przez swe słowa i czyny oddał Twemu Imieniu Twój umiłowany Syn, w czasie całego swego ziemskiego życia. Amen.
PRZYJDŹ KRÓLESTWO TWOJE. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze dość żarliwie szukały, pragnęły i wprowadzały w życie Twe Królestwo, które jest jedynym miejscem, gdzie panuje prawdziwy odpoczynek i wieczny pokój.

Aby zadośćuczynić, za ich brak gorliwości w czynieniu dobra, ofiaruję Ci najświętsze życzenie Twego Boskiego Syna, który żarliwie pragnął, aby stały się one - one także - dziedzicami Jego Królestwa. Amen.
BĄDŹ WOLA TWOJA, JAKO W NIEBIE, TAK I NA ZIEMI. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze poddawały swoją wolę Twojej, nie szukały we wszystkim wypełnienia Twojej woli, a często żyły i postępowały jedynie według swej własnej woli.

Aby zadośćuczynić za ich nieposłuszeństwo, ofiaruję Ci doskonałe poddanie Twej woli pełnego miłości Serca Twego Boskiego Syna. Poddanie najgłębsze, o którym zaświadczył wobec Ciebie, będąc Ci posłusznym aż do śmierci na krzyżu. Amen.
CHLEBA NASZEGO POWSZEDNIEGO DAJ NAM DZISIAJ. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze przyjmowały Sakrament Eucharystii z dostatecznym pragnieniem, a często przyjmowały go bez miłości lub niegodnie, albo nawet zaniedbywały przyjmowanie.

Aby zadośćuczynić za wszystkie popełnione przez nie grzechy, ofiaruję Ci niezwykłą świętość i głęboką kontemplację naszego Pana, Twego Boskiego Syna Jezusa Chrystusa, jak również żarliwą miłość, z jaką złożył nam ten niezrównany dar. Amen.
I ODPUŚĆ NAM NASZE WINY, JAKO I MY ODPUSZCZAMY NASZYM WINOWAJCOM. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, wybacz duszom czyśćcowym wszystkie grzechy, które popełniły, ulegając siedmiu grzechom głównym, a także nie chcąc kochać ani wybaczać swoim wrogom.

Aby zadośćuczynić za wszystkie te grzechy, ofiaruję Ci pełną miłości modlitwę, którą skierował do Ciebie za swych wrogów Twój Boski Syn, kiedy był na krzyżu. Amen.
I NIE WÓDŹ NAS NA POKUSZENIE. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nazbyt często nie opierały się pokusom i namiętnościom, ale podążały za wrogiem wszelkiego dobra i oddawały się żądzom cielesnym.

Aby zadośćuczynić za te wszystkie tak różne grzechy, którymi zawiniły, ofiaruję Ci chwalebne zwycięstwo, które nasz Pan Jezus Chrystus odniósł nad światem, jak również Jego najświętsze życie, Jego pracę i trudy, Jego cierpienie i okrutną śmierć. Amen.
ALE NAS ZBAW ODE ZŁEGO. I od wszystkich kar, przez zasługi Twego umiłowanego Syna, i prowadź nas, jak również dusze czyśćcowe, do wiecznej chwały Twego królestwa, które oznacza Ciebie. Amen.
Po odmówieniu tej Modlitwy prosimy również dusze czyśćcowe, aby przedstawiły przed Tronem Ojca Niebieskiego nasze intencje, dotyczące ratowania Polski i Kościoła. Niech to będą te same intencje, jak w przypadku Modlitwy Świętej Gertrudy:

* - Aby Krucjata Różańcowa o ratowanie Polski i Kościoła objęła jak największą liczbę Polaków
* - Aby Pan Bóg dotknął Swoim Miłosierdziem i przemienił serca wszystkich Polaków, 

odpowiedzialnych za losy Polski, szczególnie osób rządzących i konsekrowanych
* - Aby jak najszybciej Episkopat Polski wraz z Rządem i Prezydentem oraz Ludem Bożym dokonał Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski
* - Aby do władzy doszli ludzie uczciwi, patriotyczni, wierzący w Pana Boga i przestrzegający Jego Przykazań
*- Aby życie ludzkie było chronione zapisem w Konstytucji od poczęcia do naturalnej śmierci
* - Aby władze państwowe i media publiczne zaprzestały walki z Krzyżem Chrystusowym i Kościołem oraz nie prześladowali i  nie dyskryminowali Radia Maryja, TV Trwam i innych mediów katolickich
* - Aby Papież ogłosił Dogmat o Maryi Współodkupicielce, Pośredniczce i Orędowniczce zgodnie z uznanymi Objawieniami Amsterdamskimi
* - Aby Papież ustanowił Święto Boga Ojca w dniu 7 sierpnia, zgodnie z Jego Orędziem, danym w 1932 r. Siostrze Eugenii Ravasio i uznanym przez Kościół
* - Aby Papież dokonał poświęcenia Rosji Niepokalanemu Sercu Maryi, która zgodnie z obietnicami Matki Bożej nawróciłaby się na katolicyzm i ustałyby na ziemi wojny
* - Aby Papież ustanowił w Kościele powszechne Nabożeństwo Pierwszych Pięciu Sobót Miesiąca
* - Aby Papież przywrócił powszechne przyjmowanie Komunii Świętej na klęcząco do ust przy balaskach
* - Aby Papież doprowadził do ujednolicenia z kościołami protestanckimi i prawosławnymi daty Wielkanocy
* - Aby Kościół powrócił do modlitw o nawrócenie Żydów. AMEN

Blog <Moc Modlitwy> rejestruje tylko ilość dusz czyśćcowych, uwolnionych Modlitwą Św. Gertrudy. Nie rejestruje się modlących się Modlitwą Św. Mechtyldy, bo nie wiadomo, ile dusz jest faktycznie uwalnianych. Ale wielu modlących się odmawia jedną i drugą Modlitwę. Zajmują one najwyżej 10 minut. 
5.  KRUCJATA  ANIELSKA
Gdy mówimy o Niebie i Dogmacie Świętych Obcowanie do głowy przychodzi myśl, aby wykorzystać również pomoc innych mieszkańców Nieba. Przede wszystkim Aniołów, Świętych Duchów Bożych. I to nie tylko Aniołów Stróżów, przydzielanych każdemu człowiekowi.

Przypomnijmy wypowiedź Katechizmu Kościoła Katolickiego na temat „Świętych obcowanie", którą przytoczyliśmy przy temacie Krucjaty Niebieskiej: 

962 „ Wierzymy we wspólnotę wszystkich wiernych chrześcijan, a mianowicie tych, którzy pielgrzymują na ziemi, zmarłych, którzy jeszcze oczyszczają się, oraz tych, którzy cieszą się już szczęściem nieba, i ze wszyscy łączą się w jeden Kościół; wierzymy również, ze w tej wspólnocie mamy zwróconą ku sobie miłość miłosiernego Boga i Jego świętych, którzy zawsze są gotowi na słuchanie naszych próśb” 483.


Ostatnie słowa Katechizmu mówią że: … „w tej wspólnocie mamy zwróconą ku sobie miłość miłosiernego Boga i Jego świętych, którzy zawsze są gotowi na słuchanie naszych próśb”.

W miejscu tym przychodzi natychmiast myśl, że Świętymi Boga w Niebie są nie tylko Aniołowie Boży, ale i Święci, których Pan Jezus uwolnił z Otchłani po Swojej śmierci w 33 roku n.e., a które tam przebywały od czasu stworzenia człowieka (Adam, Ewa, Patriarchowie i Prorocy Starego Testamentu, i wielu świętych, którzy żyli zgodnie z Bożymi Przykazaniami). Do grona tych Świętych dołączani są następni Świeci, objęci już Nowym Testamentem, pierwszym, z których jest Dobry Łotr, który umarł na krzyżu jako współtowarzysz Ukrzyżowanego Zbawiciela.

Triduum ku czci Świętych Aniołów
W Diecezji Szczecińsko-Kamieńskiej w latach 2010 i 2011 grupa kapłanów (ks. ks. Jacek Skowroński, Andrzej Trojanowski, Maciej Bagdziński) z błogosławieństwem Abpa Andrzeja Dzięgi organizowała Triduum ku czci Świętych Aniołów. Wspaniały pomysł, poszerzający naszą wiedzę o tych czystych, Duchach Bożych i o ich pomocy ludziom i Kościołowi. Zainteresowanym polecić można nagrania z Mszy św. i konferencji z tych 2-dniowych Triduum. Jednak przy tym rodzi się pytanie: co dalej? Po zakończeniu corocznego Triduum uczestnicy rozchodzą się, rozjeżdżają do domów i wszystko wraca do stanu poprzedzającego Triduum. Aż do następnego roku. Może niektórzy podejmą się poszerzenia swojej wiedzy o Aniołach, studiując odpowiednią literaturę, rozpoczną odmawiać modlitwy do nich w intencji własnej, Ojczyzny i Kościoła. Może. Wydaje się jednak, że celowym byłoby podjęcie próby zorganizowania modlitw wiernych, podobnej do Krucjaty Różańcowej, też powstałej z błogosławieństwem pasterza tej Diecezji, Abpa A. Dzięgi. Chodziło by o to, aby była możliwość systematycznego codziennego odmawiania ustalonych modlitw do Aniołów aż do odwołania w ramach wspólnoty modlących się na wzór Krucjaty Różańcowej i Krucjaty Niebieskiej. Tak jak i w tych Krucjatach powinna też być możliwość zgłoszenia się, zarejestrowania i prowadzenia ewidencji chętnych do odmawiania modlitw do Aniołów.

Jak wspomnieliśmy wyżej, Pan Wojciech, prowadzący w Internecie blog modlitewny <http://www.mocmodlitwy.info.pl/home.html> lub po prostu <moc modlitwy> prowadzi zapisy i rejestrację zgłaszających się do tych dwóch Krucjat i chętnie otworzyłby „okienko” dla Krucjaty, nazwijmy Anielskiej. Była by to akcja zorganizowana, aż do odwołania. Oczywiście, sprawą dyskusyjną jest ustalenie ilości modlitw do Aniołów i wykazu naszych próśb (intencji), które by Oni zanosili przed Tron Pana Boga. Próśb, dotyczących ratowania Ojczyzny i Kościoła. W opracowaniu zaproponowano takie modlitwy i intencje, oczywiście, nie są one ostateczne. Wszystko jest do uzgodnienia i zmiany. Chodzi tylko o to, aby rozpocząć działanie, a na doskonalenie przyjdzie czas.

Aniołowie… którzy zawsze są gotowi na słuchanie naszych próśb”. Czy modlimy się do Aniołów? Z dzieciństwa pamiętamy Modlitwę do swego Anioła Stróża. W wieku dorosłym dochodzi Modlitwa do Św. Michała Archanioła, Wodza i Księcia Aniołów. Na tych dwóch modlitwach kończy się raczej nasze obcowanie z Aniołami. Odmawiamy te wyuczone modlitwy, nie przedstawiając innych próśb. Modlitwami praktycznie obejmujemy tylko Aniołów Stróżów i Św. Michała Archanioła. Chór Aniołów Stróżów jest ostatnim w Hierarchii Anielskiej, ostatnim Chórem wśród Dziewięciu Chórów Anielskich. A więc pozostałe Chóry Anielskie są, mówiąc po ludzku, „bezrobotne”, gdy chodzi o pomoc ludziom. 


Jakie modlitwy trzeba wybrać do Krucjaty Anielskiej? Jest ich bardzo dużo. Aby Krucjata nie była zbyt uciążliwa (czasochłonna) wydaje się, że nasze modlitwy o ratowanie Polski i Kościoła możemy ograniczyć do trzech modlitw: do Św. Michała Archanioła, do Anioła Stróża Polski i Litanii do Świętych Aniołów. W opracowaniu poniżej zamieszczamy te trzy wybrane modlitwy.

Dalsze modlitwy do Aniołów dla osób wytrwałych i rozmodlonych podano w załączniku do opracowania. Modlitwę (lub modlitwy) do Anioła Stróża nie włączamy do Krucjaty Anielskiej i proponujemy odmawiać ją (je) w ramach modlitwy indywidualnej, prywatnej (porannej i wieczornej), kierowanej tylko do Niego, prosząc o pomoc dla naszej duszy i ciała. Przyznajmy, że modlitwa taka jest indywidualna, dotyczy tylko naszej osoby, a nie spraw Polski czy Kościoła i w tym miejscu nie była by zbyt odpowiednia.

Trochę wiedzy o dobrych Aniołach

Warto zapoznać się z książką pt. „RZECZ O ANIOŁACH” Ojca Melchiora Fryszkiewicza, wydaną przez Michalineum, w której przedstawiono wiele informacji o tych Bożych Duchach.

Chrześcijanie od początku wyznawali, że stosunki między niebem i ziemią, aniołami i ludźmi ani na chwilę nie ustają. Aniołowie niosą do Nieba nasze modlitwy, dobre uczynki, a stamtąd przynoszą łaski i dobrodziejstwa. Oni są zwiastunami, tłumaczami, wykonawcami woli Boga, czy to dotyczącej nagrody i zbawienia, czy też kary i odrzucenia. Stąd zrodził się zwyczaj wzywania pomocy aniołów w różnych potrzebach. 

Wiara w istnienie Aniołów przypomina o Bożej interwencji w dzieje człowieka, dokonującej się poprzez Anioły, a w życiu osobistym szczególnie przez Anioła Stróża. Aniołowie otrzymali misję, by prowadzić człowieka, ochraniać, upominać, pomagać w nawracaniu się, wspierać w wykonywaniu powierzonych zadań, bronić w momentach niebezpieczeństw i pokus. „W obawie, by grzeszni ludzie nie pozostali bez kierownictwa i bez przewodnika, niczym bezrozumne stada, Bóg zesłał im opiekunów sprawujących nad nimi pieczę, świętych aniołów, niczym przywódców stada i pasterzy. A nad wszystkimi postawił Jednorodzonego Syna” (Euzebiusz z Cezarei). 

W Starym i Nowym Testamencie opisano wiele przykładów działalności Aniołów, Posłańców Bożych. Opisano ich niezwykłą moc, nieporównywalną z mocą ludzką.

Pismo Święte od początku do końca w wielu miejscach wspomina o Aniołach: Bóg stawia Anioły u wrót raju; Anioł pociesza wygnaną przez Abrahama na pustynię Hagar oraz ratuje ją i jej dziecko od śmierci; Aniołowie nawiedzają Abrahama, wyprowadzają Lota i jego córki z pożaru Sodomy; Anioł nie pozwala Abrahamowi zabić swego syna Izaaka na ofiarę. Bóg posyła Anioła, który zabija wszystko pierworodne Egipcjan i wyprowadza Izraelitów z niewoli, Anioł idzie przed obozem izraelskim; Anioł dotyka Eliasza, daje mu chleb; sługa Elizeusza widzi mnóstwo Aniołów; Dawid jest świadkiem, jak Anioł wyciąga rękę i zabija rycerzy, a następnie widzi jak ten sam Anioł na rozkaz Boga chowa miecz; Anioł zabija w obozie asyryjskim w ciągu jednej nocy 185 000 żołnierzy; Anioł zamyka paszcze lwom, żeby nie pożarły Daniela. Anioł przenosi na dużą odległość za włosy Habakuka; Anioł zstępuje w piec babiloński i sprawia, że płomienie nie szkodzą trzem młodzieńcom.

To przykłady ze Starego testamentu. A w Nowym Testamencie jest nie mniej zdarzeń, w których występują Aniołowie. Na ogół ich opisy są znane Katolikom. Wymieńmy chociaż niektóre z nich: To Anioł zapowiada Zachariaszowi narodzenie syna Jana; Archanioł Gabriel zwiastuje Maryi poczęcie Syna Bożego; Aniołowie śpiewają przy narodzeniu Pana Jezusa i sprowadzają pasterzy do żłóbka; Aniołowie ostrzegają mędrców ze Wschodu, aby nie wracali do Heroda; Anioł objawia Józefowi Tajemnicę Wcielenia i każe uciekać do Egiptu; Aniołowie służą Chrystusowi na pustyni, przy męce całe legiony Aniołów są na jego rozkazy, a jeden z nich pokrzepia Jezusa w Ogrodzie Oliwnym; Aniołowie przy grobie Jezusa zapewniają o jego zmartwychwstaniu; Aniołowie przy wniebowstąpieniu przepowiadają powtórne przyjście Zbawiciela. Anioł porusza wodę sadzawki Betezda i nadaje jej moc leczenia; Aniołowie niosą ubogiego Łazarza na łono Abrahama; Anioł wyprowadza Piotra z więzienia; Anioł posyła Filipa do Gazy i unosi go potem do innej krainy. Z rozkazu Boskiego Aniołowie przenieśli 10 maja 1291 r. domek Maryi wraz ze wszystkimi sprzętami z Nazaretu na wzgórze zwane Rannika nad Morzem Adriatyckim. Po 3 latach 19 grudnia 1294 r. mieszkańcy miasta Recanati po drugiej stronie Adriatyku ujrzeli, jak Aniołowie na swych rękach unosili Domek Nazaretański i posadowili w miejscu dawnej pogańskiej świątyni, a po pewnym czasie przenieśli go nieco dalej, w inne miejsce, wokół którego powstało miasto Loreto. 

Co dzień po trzykroć Kościół odgłosem dzwonu z wież kościelnych przypomina Anielskie Zwiastowanie. Kiedyś wierni padali na kolana i słowami Archanioła Gabriela wielbili Pana Zastępów i Królową Anielską, odmawiając „Anioł Pański”.


Kościół obchodzi Święto Archaniołów Michała, Gabriela i Rafała w dniu 29 września, a 2 października – Aniołów Stróżów. Portugalia, jako jedyny kraj na świecie, czci Anioła Stróża Portugalii w dniu 5 lutego. Żaden inny kraj na świecie (Polska również) nie ustanowił Święta Anioła Stróża swego kraju. Czy wynika to tylko z niewiedzy, zbyt małej wiedzy o Aniołach? 

Gdyby się chciało zamieścić wszystkie zdarzenia, cytaty i opowiadania o Aniołach, trzeba by było przepisać niemałą część Pisma Świętego. Apokalipsa, objawiona św. Janowi przez Anioła w szczególny sposób zajmuje się światem anielskim. Między innymi opisano ostatnie posłannictwo Aniołów na ziemi: gdy Aniołowie zgromadzą wszystkich ludzi, podzielą ich na dobrych i złych, jednych wprowadzą do krainy Aniołów – do Świętej Jerozolimy, drugich wtrącą do piekła. 

Objawienia dotyczą często świata anielskiego i możemy czerpać z nich wiedze o Aniołach. O istnieniu i pojawianiu się Aniołów, poza Pismem Świętym i prywatnymi objawieniami, mamy wzmianki w historii Kościoła, także w kronikach i pamiętnikach. Najwięcej przykładów niesienia pomocy przez Aniołów spotykamy w żywotach świętych i błogosławionych.

Mimo swej potęgi, Aniołowie nie mogą stworzyć najmniejszej rzeczy ani czynić prawdziwych cudów własną mocą. Stworzyć, czyli uczynić coś z niczego. Takiej władzy nie posiada ani człowiek, ani Anioł, ani żadne inne stworzenie Boże. Moc twórcza zarezerwowana jest tylko dla Boga, tylko On jeden stwarza tak, jak z niczego stworzył i urządził świat. To samo odnosi się do czynienia cudów. Anioł i człowiek są stworzeniami i nie mogą własnymi siłami uczynić prawdziwego cudu. Cuda sprawia jedynie Bóg. Aniołowie mogą czynić cuda, ale w sposób nadprzyrodzony, jako narzędzia w ręku Boga, podobnie jak święci, ale nie własną naturalną mocą. Własnymi siłami Aniołowie mogą tworzyć dzieła tak potężne, że wydają się być cudami, przekraczającymi możliwości natury. Aniołowie znają świetnie prawa i siły przyrody. To, co ludzie odkrywają z trudem, Aniołom jest dane już w chwili ich stworzenia. Znają również wiele rzeczy, o których człowiek nie ma pojęcia. Wykorzystując swoją władzę potrafią z zadziwiająca szybkością wywoływać nadzwyczajne zjawiska.

Poprzez siły wyższe Bóg wpływa na niższe. Aniołowie, jako dworzanie Króla Niebieskiego, powołani do zarządzania wszechświatem, posiadają szczególną władzę nad żywiołami: ogniem, powietrzem, wodą i ziemią. Nie ma więc nic dziwnego w tym, że w Babilonie Anioł wyratował z rozpalonego pieca trzech młodzieńców, że poruszał wodę w sadzawce Owczej i sprawiał, że każdy, kto do niej wstąpił, odzyskiwał zdrowie; że wreszcie, kiedy Anioł zstąpił do Grobu Zmartwychwstałego Zbawiciela, zatrzęsła się ziemia. 

Jako czyste duchy, nie ograniczone żadnym ciałem, nie podlegają prawom przestrzeni. Anioł nie potrzebuje określonej przestrzeni i całą swoją mocą działa tam, gdzie przebywa. Pismo Święte uczy, że Aniołowie mają swoje miejsca. Ale miejsca tego nie można zmierzyć miarami powierzchni, bo natura anielska, jako duchowa, nie ma wymiarów, kształtu, ciężaru, koloru ani rozciągłości. Ponieważ siła Aniołów jest wielka, to i miejsce ich przebywania i działania może być bardzo rozległe, i zależy od stopnia doskonałości Anioła. Im doskonalszy jest Anioł, tym większa jest jego potęga i tym większe przestrzenie obejmuje swoim działaniem. Anioł może działać w wielu miejscach równocześnie i to w miejscach bardzo od siebie odległych. Miejsce przebywania Anioła nie jest zakreślone żadnymi granicami: jest w niebie, na ziemi i na każdym miejscu. A tam gdzie przebywa, działa. Strzegąc ludzi na ziemi, jest równocześnie w niebie i adoruje Boga, co jest dla niego największym szczęściem. 

Jak powiedzieliśmy wyżej, Aniołowie przewodniczą wszystkim rzeczom widzialnym: ziemi, powietrzu, ogniowi, wodzie, to jest głównym żywiołom, a także zwierzętom i ciałom niebieskim. Czynności ich są podzielone: jedni zajmują się płodami ziemi, drudzy rzekami i źródłami. Jedni przewodzą wiatrom, inni – morzu. Św. Tomasz uczy, że każda gwiazda, planeta, słońce, księżyc, każde ciało niebieskie, nawet największe, ma swego Anioła Stróża, który utrzymuje je w swoim biegu i chroni przed niebezpieczeństwem zboczenia z orbity. Jest prawdą, że wszystkie gwiazdy i ciała niebieskie krążą według danych przez Boga praw naturalnych, ale jest też prawdą, że świat jest materialny i dlatego podlega niszczeniu i zużywaniu się. Żeby zabezpieczyć porządek wśród miliardów ciał niebieskich, które krążą we wszechświecie z zawrotną szybkością, Bóg, zgodnie ze Swą opatrznościową Wszechwiedzą, wyznaczył każdemu oddzielnego anioła, aby je utrzymywał na właściwej drodze i chronił przed katastrofą zderzenia czy zakłócenia porządku. Rzadko o tym myślimy, spoglądając w niebo usiane miliardami gwiazd i planet. A więc ciałami niebieskimi, żywiołami i zjawiskami, oraz wszelkimi stworzeniami i rzeczami Pan Bóg zarządza, kieruje i opiekuje się przez swoich niewidzialnych pracowników i sługi. Aniołowie kierują nie tylko obrotem ziemi, ale także wszystkim zjawiskami i siłami przyrody ziemskiej, a więc warunkami klimatycznymi, klęskami żywiołowymi – ich następowaniem i odwracaniem – wahaniami temperatur itp. Pieczę nad ludźmi sprawują aniołowie z najniższego chóru. Dwa wyższe chóry działają w samym niebie i we wszechświecie. 

Jaka jest liczba Aniołów? Jak obliczyli uczeni, od stworzenia Adama i Ewy na ziemi żyło około 40 mld ludzi. Zatem jest co najmniej 40 mld Aniołów Stróżów. Wg wypowiedzi niektórych mistyków każdemu człowiekowi oprócz jego Anioła Stróża towarzyszy także upadły anioł, aby go kusić i zwieść. Do osób szczególnie rozmodlonych i świętych, kapłanów szatan „deleguje” nawet kilku demonów. Chór Aniołów Stróżów jest ostatnim, najmniejszym chórem. Wszystkie wyższe chory są o wiele liczniejsze, a Aniołowie są potężniejsi i zdolniejsi w porównaniu do Aniołów Stróżów. Pomyślmy o nieskończenie wielkiej liczbie Aniołów, zarządzających gwiazdami i planetami. A przecież każde państwo, miasto, wieś, miejscowość, parafia, rodzina, kościół, a nawet ołtarz w kościele mają swego Anioła. Ogólnej liczby Aniołów zatem nawet w przybliżeniu żaden człowiek nie jest w stanie obliczyć. Niech pozostanie to tajemnicą Boga.

Kiedy Aniołowie zostali stworzeni? Pismo Święte o tym nie mówi. Jedni Ojcowie Kościoła twierdzili, że Aniołowie zostali stworzeni przed światem materialnym, a inni, że równocześnie ze światem materialnym. Maria z Agredy w dziele pod tytułem „Mistyczne miasto Boże” (z imprimatur Kościoła) pisze: „Pierwszego dnia, albo jak Mojżesz mówi – „na początku”, stworzył Bóg niebo i ziemię: niebo dla Aniołów i ludzi, ziemię – jako miejsce doświadczenia dla ludzi. … Potem Bóg stworzył w niebie Aniołów”. Jedno jest pewne, że Aniołów Pan Bóg stworzył przed człowiekiem. 

O upadłych aniołach, niszczących ciało i duszę człowieka
Pan Jezus zapytany przez Piłata, gdzie jest jego Królestwo odparł: „Królestwo moje nie jest z tego świata…”(Jan 18,36). Władcą ziemi był wtedy szatan, Lucyfer. To on kusił Pana Jezusa, pokazując na górze wszystkie królestwa ziemi i obiecywał, że jeżeli Jezus odda mu pokłon, wtedy cała władza i chwała ich będą Jego. I wiemy, co mu Pan Jezus odpowiedział. (Łuk.4, 1-8). 

Przez śmierć na Krzyżu i Zmartwychwstanie Pan Jezus zwyciężył śmierć i szatana. Powiedział: „Jam zwyciężył świat!” – a więc i szatana, władcę tego świata. Wierzymy, że Jezus jest władcą Nieba i Ziemi. Od czasu Wniebowstąpienia wciąż czekamy na Paruzję – powtórne Przyjście Pana Jezusa. A wtedy nie będzie już wątpliwości, czy Pan Jezus jest Królem Wszechświata, Nieba i Ziemi oraz Polski. Obecnie większość Episkopatu nie chce przyznać, że Pan Jezus jest Królem Polski. Stoi na stanowisku, że Pan Jezus jest Sługą, a nie Królem.

Od początku Pan Bóg, oddając pod władzę upadłego anioła ziemię, ograniczył możliwości szkodzenia złych duchów ludziom. Pamiętajmy, że zbuntowani aniołowie (1/3 wszystkich aniołów) zostali strąceni na ziemię na dziesiątki lub setki tysięcy lat przed stworzeniem człowieka. Od czasu zaistnienia człowieka na ziemi złe duchy nieustannie prowadzą podstępną, skrytą walkę z ludźmi o ich dusze z zamiarem zagarnięcia do swego podziemnego królestwa (piekła) jak największej ilości dusz.

Pamiętamy z Pisma Świętego, jak Bóg po stworzeniu naszych Prarodziców Adama i Ewy umieścił ich w Ziemskim Raju, zwanym Ogrodem Eden. Eden został wyodrębniony z królestwa szatana i był chroniony przez Aniołów, wiernych Bogu (był jakby swoistą oazą), a mimo to szatan potrafił tam się dostać i zwieść Adama i Ewę, którzy nie okazali posłuszeństwa zakazowi nie spożywania owoców z drzewa poznania dobra i zła. Zostali więc wypędzeni z Raju i zmuszeni do życia w królestwie szatana, na jego ziemi. Nie przetrwali by sami, dlatego Bóg dał im i każdemu z nas Anioła, aby nas strzegł, bronił i prowadził od narodzenia aż do śmierci. Czy o tym myślimy, czy to czujemy?. Na pewno zbyt mało o tym myślimy. 

A już na pewno nie myślimy o Łasce Boga, którą nas obdarzył, abyśmy nie widzieli złych duchów (szatanów) na naszej ziemi, tuż obok nas. Niektórzy wielcy Święci Kościoła (św. Jan od Krzyża i św. Teresa z Avilla) powiadali, że jeżeli by Bóg zabrał od nas tę Łaskę i kiedy mielibyśmy zdolność widzieć te złe duchy, to spoglądając w niebo, nie widzielibyśmy światła słońca, ponieważ byłoby przesłonięte miliardami szatanów. Straszne… Wielcy mistycy (O. Pio i in.) mówią, że demony będą widoczni w czasie kary oczyszczenia (podczas trzech dni ciemności). Wtedy należy szczelnie zamknąć okna i nie wyglądać na zewnątrz, bo natychmiast umrzemy, nie mogąc znieść widoku tych straszliwych duchów. Jak żona Lota, gdy spojrzała za siebie z ciekawości i skamieniała, gdy ujrzała jak Aniołowie karali Sodomę i Gomorę.

Można zadać pytanie: skoro Bóg postawił Swoich zarządców niebieskich nad żywiołami ziemi, aby ludziom żyło się na niej przyjemnie, to dlaczego nieraz żywioły te, jakby buntując się, szkodzą ludziom, przynosząc ogromne szkody (trzęsienia ziemi, powodzie, huragany, cyklony, susze, ogromne mrozy czy upały)?. Przecież kataklizmy te na pewno nie wywołują Święci Aniołowie Boży! Ich rolą i radością jest jak najlepsze służenie ludziom. Można na to odpowiedzieć tak, że te kataklizmy i nieszczęścia dotykają ludzi na ziemi wtedy, kiedy ludzie zapominają o Bogu, swoim Stworzycielu i Ojcu, nie przestrzegają Jego Przykazań i żyją tak, jakby Boga nie było. Odszedłszy od Boga, są posłuszni szatanowi i żyją według jego „nauk” i wskazówek. Te bezbożne „nauki” szatan wprowadza za pomocą ludzi, będących na jego usługach, którym zapewnia powodzenie, bogactwa, kariery i łatwe, przyjemne życie. Gdy odejście od Boga i upadek moralności, bezbożność osiągną stan, „wołający o pomstę do Boga”, wówczas Pan Bóg dla ratowania Swoich dzieci dopuszcza, aby ziemię dotknęły dotkliwe kary (kataklizmy, choroby, epidemie, głód itp.). Jak przychodzą straszne nieszczęścia i doświadczenia, wielu ludzi się nawraca, przychodzi do Boga i unika potępienia i spędzenia wieczności w piekle. Dopuszczając kary, Pan Bóg ratuje wielu od pobytu w tym miejscu. Czyli zło Pan Bóg przemienia w wielkie dobro. „Jak trwoga – to do Boga” – mówi przysłowie. Pan Bóg zezwala wówczas złym duchom na czynienie zła ludziom w ustalonym przez Siebie zakresie lub posługuje się Swoimi Aniołami, którzy tak jak w przypadku Sodomy i Gomory spalili te dwa miasta ogniem z Nieba, wyprowadzając z nich przed wymierzeniem kary ludzi, wiernych Bogu. Złe duchy nie rozróżniałyby w takim przypadku ludzi i uśmierciliby złych wraz z dobrymi. 

Przypomnijmy, jak w Hiroszimie i Nagasaki Bóg uratował dwa domy z mieszkańcami, którzy na polecenie Aniołów odmawiali Różaniec. Szczegóły podano w załączniku nr 1 do opracowania. 

Z najnowszej historii pamiętamy straszliwe skutki tsunami (ponad 250 tys. ofiar), które zaatakowały plaże Polinezji i Oceanii po podmorskim trzęsieniu ziemi. Według wielu ludzi wierzących była to kara (dopuszczona przez Boga) za niegodziwe, grzeszne postępowanie ludzi. Z całego świata ogromnymi statkami przypływały tu tysiące ludzi głównie na wypoczynek i uprawianie seksu (ale nie z legalnymi małżonkami). W tym strasznym kataklizmie zginęło też wiele osób niewinnych, ale też bardzo wielu uczciwych i wierzących zostało uratowanych od niechybnej śmierci. Tylko o tym w mediach cisza. 

A więc od pierwszych chwil po stworzeniu pierwszych ludzi na ziemi upadli aniołowie prowadzą z rodzajem ludzkim nieustanną walkę, celem której jest w maksymalnym stopniu zaszkodzić ludziom, których nienawidzą i którymi pogardzają. Ich najważniejszym celem jest doprowadzenie ludzi do upadku, wyrzeczenia się Boga i zawładnięcia ich dusz, które wrzucają do ognistego piekła na wieczne męki i potępienie. 

Zastanówmy się teraz nad takimi rodzajami zła, które czynią złe duchy w każdym kraju, a o których przeważnie nie myślimy. Zło, które dotyka pojedynczego człowieka za ich sprawą, następnie przekłada się na społeczność, w której mieszkają ludzie: rodziny, wioski, miasta… Stopniowo następuje ich upadek, zwiększa grzeszność, odejście od Boga, zdiablenie i opętanie. Opętanie może dotyczyć nie tylko konkretnego człowieka, ale i miast (poszczególnych ich dzielnic), wiosek lub nawet całych regionów kraju. 

Nie będziemy tu mówić o złu indywidualnym, które dotyka poszczególnego człowieka. Temat raczej znany, w miarę dobrze opisany w dokumentach Kościoła z podaniem środków zaradczych (nawrócenie, spowiedź święta, Komunia św., wyrzeczenie się zła, modlitwa, wzrost duchowy przez studiowanie Pisma Świętego i pism Mistyków oraz Świętych i Błogosławionych, noszenie sakramentaliów, egzorcyzmy, modlitwy o uwolnienie itp.). Przyjmujemy, że sposoby postępowania, prowadzące do ratowania poszczególnego grzesznika są znane.

Natomiast jak pomóc społecznościom wiosek, miast, regionów kraju? O tym w czasach obecnych nie mówi się. Może z powodu osłabienia wiary, zaniechania podejmowania w Kościele działań, które były znane przed wielu laty. A teraz nie wypada, bo to działania… ze Średniowiecza?. 


Pomówmy zatem w skrócie o następujących tematach:


a) - klątwy i przekleństwa


b) – niszczenie człowieka i przyrody, kataklizmy w przyrodzie


c) – opętanie ludzi, miast, obszarów ziemskich 

Proponujemy rozważyć je zatem w odniesieniu do zbiorowości ludzkich.


a) Klątwy i przekleństwa

Wiemy, jak straszne są skutki klątw lub przekleństw, rzucanych przez złych (lub nieświadomych) ludzi na ludzi, zwierzęta, domy. Najgorsze są klątwy lub przekleństwa rzucane przez domowników (członków rodziny) na swoje dzieci, wnuki, synowe, zięciów itd. Gabriel Amorth i inni znani egzorcyści powiadają, że najtrudniejsze są egzorcyzmy, gdy opętanie nastąpiło w wyniku rzucenia klątwy przez kogoś z rodziny. Rzucenie przez członka rodziny na bliskie osoby klątwy typu: „Idź do diabła”, „Żeby to dziecko urodziło się ślepe, głuche…”, „Żebyś nigdy w życiu nie był (ła) szczęśliwy (a), ”Żebyś nie mógł skonać”….itp. nieraz się realizuje i jest skuteczne przez kilkanaście, kilkadziesiąt lat lub przez całe życie. Tak samo w przypadku rzucenia przekleństwa, np. „Przeklinam ciebie, całą twoją rodzinę i przyszłe pokolenia. Oby zawsze spotykały was nieszczęścia, oby nigdy się wam nic nie udawało … itp.” Całe rodziny w wyniku tego cierpią przez całe życie, a nawet przez wiele pokoleń. Jakże wielka jest odpowiedzialność za mówione słowa! Czasem ludzie, aby rzucić na kogoś klątwę lub przekleństwo, korzystają z usług różnych złych ludzi: wróżbitów, magów, czarnoksiężników, czy tzw. „szeptunów i szeptuch”. I często szkody przez nich czynione są bardzo dotkliwe i długotrwałe. Przekleństwa nie dotykają osób, będących w stanie laski uświęcającej.


Natomiast mało znane lub w ogóle nieznane są przypadki klątw i przekleństw, rzucanych na całe wioski, miasta lub obszary ziemi. Wielu księży opowiada o przypadkach przeklętych wiosek, osad czy wręcz wielkich obszarów ziemskich. Nieraz są to skutki wydarzeń sprzed dziesiątków czy setek lat, np. dawnych powstań, wojen na tych obszarach, różnych zamieszek i walk w wyniku waśni między narodami, zamieszkującymi te obszary czy wręcz planowanych mordów ludności innej narodowości (rzezie Polaków na Polesiu i innych regionach przedwojennych Kresów przez bandy OUN - UPA). Przelana krew zabitych, pomordowanych, która wsiąkła w te ziemie, woła o pomstę do Nieba. Przez straszliwy ogrom zła, który się na nich dokonał, ziemie te są przeklęte, nie objęte bożym błogosławieństwem. Bardzo często na ziemiach tych nie dokonano godziwego pochówku poległych, zamordowanych, nie odprawiono należytych nabożeństw o ich wieczny odpoczynek. Bo w międzyczasie obszary te przeszły pod władanie innych krajów lub w kraju nastały rządy ateistyczne i odprawienie takich nabożeństw było niemożliwe. W Polsce jest wiele takich miejsc, począwszy od pól bitewnych w czasach wojen aż do setek wiosek i dziesiątków miast na Kresach. 

A obszary, z których siłą przepędzono lub wysiedlono rdzenną ludność! Ziemie Zachodnie, Północne czy Mazury, z których wysiedlono ludność pochodzenia niemieckiego czy Bieszczady, z których przesiedlono na tereny odzyskanych Ziem Zachodnich Ukraińców i Łemków. Przesiedlani i wypędzani ludzie przeklinali te ziemie, aby inni, którzy przejmą ich domy i ziemię nie zaznali szczęścia, aby te domy i ziemia były dla nich przeklęte. Te przekleństwa (ich skutki) trwają do dziś. Wystarczy porozmawiać z księżmi – proboszczami wiosek i miasteczek na tych obszarach, a wnet dowiemy się o wielkiej panującej tam biedzie, powszechnym bezrobociu, zaniku dobrych obyczajów, upadku religijności. Na obszarach tych jest bardzo niska frekwencja chodzących do kościoła. Panuje tam typowy model życia: pędzenie bimbru, upijanie się i bezmyślne patrzenie w ekran telewizora. Z braku pieniędzy ludzie nie zamawiają Mszy św. nawet za swoich zmarłych, nie dają na tacę. Najczęściej w takich wioskach proboszczowie odprawiają Mszę św. ciągle w intencji swoich parafian (z braku innych intencji). I sami cierpią po prostu nędzę. 


Zatem jakże potrzebne są nasze modlitwy do św. Michała Archanioła czy Anioła Stróża Polski o wyjednanie u Pana Boga błogosławieństwa dla tych udręczonych i nieszczęśliwych od dziesiątków lat (a czasem i wieków) miast, wiosek i ziem oraz jakże brakuje modłów do Aniołów, aby za ich pośrednictwem nastąpiło ich odnowienie, oczyszczenie oraz zlikwidowanie skutków tych przekleństw. 
b) Niszczenie człowieka i przyrody, kataklizmy w przyrodzie

Po stworzeniu pierwszych ludzi Pan Bóg błogosławił im i rzekł: …”Rozradzajcie się i rozmnażajcie się i napełniajcie ziemię, i czyńcie ją sobie poddaną…” (Rdz 1, 28). Jak wypełnia ten nakaz Boży człowiek, widzimy w działaniu wielkich światowych organizacji (ONZ i in.), które promują aborcję, sterylizację, środki antykoncepcyjne i wczesnoporonne i wszelkie metody, skierowane na ograniczenie populacji ludzi na ziemi z powodu rzekomego przeludnienia. Wystarczy poszukać w Internecie informacji o planach iluminatów i masonów w tym temacie, które są realizowane przez ich niewidzialny rząd światowy. 

W stanie Georgia w USA wzniesiono pomnik z sześciu kamiennych bloków zwany The Georgia Guidestones – Kamienne Wskazania z Georgii, na których w znanych językach świata (ośmiu współczesnych i czterech starożytnych) podaje się dekalog – zestaw 10 praw dla przyszłych pokoleń, zastępujący Dekalog Boży. Pierwsze dwa „przykazania” tego „dekalogu „brzmią: 1. „Utrzymujcie populację poniżej 500 mln w trwałej równowadze z przyrodą.  2. Zarządzajcie mądrze reprodukcją – wzmacniając sprawność i zróżnicowanie. 

W tym drugim przykazaniu nie wiadomo o jaką sprawność i zróżnicowanie chodzi. W tekście angielskim „przykazanie” to brzmi: „Guide reproduktion wisely – improving fitness and diversity”. 
A co robić z resztą obecnych 7 mld ludzi? Rządcy świata w tajemnicy przed narodami wytrwale realizują od lat politykę zmniejszania populacji świata. Każdy człowiek, gdy zastanowi się nieco nad polityką stosowaną wobec ludności przez rządy, sprawujące władzę, dojdzie do wniosku, że faktycznie nie jest to teoria spiskowa, lecz realne zagrożenie. Pomyślmy o uprawach modyfikowanych genetycznie, o żywności, pochodzącej z tych upraw, o diabelskich planach rządów zniesienia zakazu ich stosowania, o zatruwaniu żywności dziesiątkami uzdatniaczy, spulchniaczy, konserwantów, sztucznych barwników itp. rakotwórczych dodatków, o chemicznych lekach ze szkodliwym działaniem ubocznym, z równoczesnym gnębieniem przemysłu zielarskiego, wycofywaniem i niedopuszczaniem do obrotu leków na bazie ziół (nagminne w USA, ponieważ zioła są konkurencją dla chemicznego przemysłu farmakologicznego, są tańsze, bez szkodliwych skutków ubocznych i przyczyniają do zmniejszenia zysków koncernów farmakologicznych). Jeszcze niedawno w Polsce zachorowalność na raka wynosiła około 100 000 rocznie. Obecnie już ok. 120 000. 

1-sze „przykazanie” Iluminatów mówi o trwałej równowadze z przyrodą. Prawdopodobnie jest to przykazanie dla tych 500 mln, którzy mają żyć na ziemi. Obecnie widzimy, jak ta równowaga wygląda w rzeczywistości. Niekontrolowany wyrąb, karczowanie lasów, szczególnie w Ameryce Południowej i Afryce, gdzie tamtejsze lasy są uważane za płuca Ziemi. To samo obserwujemy i u nas, w Rosji. W Europie lasy zostały wycięte prawie zupełnie; na Polesiu, naszych dawnych Kresach lasy powycinano, mokradła, te słynne „pińskie błota”, zmeliorowano, osuszono, przez co naruszono równowagę przyrody, zmienił się klimat, zmniejszyły opady deszczu i śniegu, obecnie tamtejsze ziemie stepowieją. 

O zdjableniu, opętaniu przez szatana elit, rządzących światem niech świadczy wprowadzenie „wynalazków”, których celem jest zabijanie człowieka. Poniżej wspomnimy w skrócie o tzw. „Chemtrails-ach” czyli „smugach chemicznych” i broni HAARP. Zachęcamy również studiowanie zagrożeń, wynikających z wprowadzania nowych szczepionek i przymusowych szczepień. 

Chemtrails. Wystarczy w wyszukiwarce internetowej wpisać słowo „Chemtrails”, a pojawią się dziesiątki plików i setki zdjęć, wyjaśniających i ilustrujących to zjawisko, występujące w zasadzie we wszystkich krajach świata. Zaczęło się w 1997 r. w USA, w 2005 r. w Polsce, po wejściu do Unii Europejskiej. „Wynalazek” ten polega na nieustannym rozpryskiwaniu z samolotów aerozoli, w skład których wchodzą szkodliwe dla zdrowia człowieka substancje chemiczne.

W nielicznych wypowiedziach agencji rządowych mówi się, że są to eksperymenty prowadzone w ramach walki z globalnym ociepleniem klimatu i służą one regulacji pogody. Generalnie wmawia się ludziom, że nie ma żadnego problemu, że są to zjawiska naturalne, po prostu zwykłe smugi kondensacyjne, czyli para wodna z silników odrzutowych, która zamarza na wysokości ok. 5 km. Jednak smugi chemiczne są zupełnie odmienne od smug kondensacyjnych (spalin samolotowych) z zagęszczonych cząsteczek zamarzającej wody, które następnie szybko się rozpuszczają i zanikają w atmosferze po kilku lub kilkunastu sekundach. I to jest zasadnicza wizualna różnica między smugami kondensacyjnymi a smugami chemicznymi (chemtrails’ami).  

Smugi te nie ulegają rozproszeniu, ale rozwijają się na niebie, „puchną”, pęcznieją i powiększają, tworząc welony chmur i mgłę, przesłaniającą słońce. Ich wygląd i układ zależy od składu chemicznego aerozoli. Prawie każdego dnia już od porannych godzin można na czystym, niebieskim niebie dostrzec na dużej wysokości 1-2 a często 4 czy 5 samolotów, które bezmyślnie przecinają niebo w różnych kierunkach i zostawiają smugi, najczęściej krzyżujące się ze sobą. Kierunek lotu tych samolotów i układ pozostawionych smug jest całkowicie niezgodny z korytarzami powietrznymi, którymi kursują samoloty rejsowe. Po pewnym czasie niebieskie niebo znika, całość jego jest zasnuta jakby szarą mgłą, na niebie widać dziwne smugi, zupełnie niepodobne do naturalnych chmur, powstałych w wyniku parowania pary wodnej z ziemi i skraplania się jej na wysokości w wyniku ochłodzenia. Patrząc na te smugi, pracowicie „produkowane” przez samoloty w dzień i w nocy, z serca wyrywają się do Pana Boga słowa: „Panie Boże, Tatusiu nasz! Zobacz, jak nieustannie nas trują źli ludzie! Ratuj nas! Pomóż nam! Spraw, aby zaprzestano tych nieustannych oprysków”. 
Większość samolotów jest nie oznakowana, robi wrażenie samolotów wojskowych. Ciecz, tworząca chmury, wydobywa się z okolic tylnego statecznika lub bezpośrednio z okolic silników lub skrzydeł. W Internecie można znaleźć zdjęcia i filmy, przedstawiające wnętrza dużych samolotów klasy pasażerskiej lub wojskowych transportowców, w których zamiast foteli po obu stronach ustawiono szeregowo od kabiny pilota do końca samolotu ogromne zbiorniki z cieczami. Na filmach przedstawia się sposób rozpryskiwania tych cieczy, sposób prowadzenia rur wewnątrz skrzydeł, a niekiedy ich wyprowadzanie nawet na górną płaszczyznę skrzydeł, skąd pod ciśnieniem ciecz rozpryskuje się w postaci długich warkoczy, nieraz przez całe niebo.

Tragiczne jest to, że ludzie nie patrzą w niebo i nie mają wiedzy o chemtrail’ach. Rolnicy, prowadzące uprawy ekologiczne zapewniają z dumą, że ich owoce, jarzyny, zboża są zdrowe, bo nie były opryskiwane różnymi chemikaliami. Tak samo działkowicze, zachwalające swoje zdrowe uprawy. A tymczasem na te, w ich mniemaniu zdrowe uprawy, nieustannie osiadają chemikalia, o wiele bardziej szkodliwe od tych, które są stosowane na normalnych, nie ekologicznych uprawach. Osiadają one też na łąkach, trawę z których zjadają krowy (a my potem jemy skażone mięso, pijemy skażone mleko), dostają się do wód, a my jemy skażone ryby. Wynika  z tego, że w tej chwili najzdrowsze są uprawy ze szklarni, w tuneli. Dalej podano w skrócie skutki tych chemicznych oprysków: choroba „Morgellonów”, choroby wywołane grzybami, choroby nowotworowe… 

Na blogu prof. Mirosława Dakowskiego podano dokładne dane o tych aerozolach, ich skład jakościowy i ilościowy. Zawierają do 16-tu tlenków i soli metali, takich jak np. aluminium (powodujący chorobę Alzheimera), mangan (sprzyja rozwojowi demencji, schizofrenii, choroby Parkinsona), bar, tor, kadm, chrom, nikiel, rtęć, ołów, ale też szklane włókna powlekane nano-aluminium, suszona krew, zarodniki pleśni, grzyby, dwubarek etylenu, włókna polimerowe itp. W większości są one rakotwórcze lub wywołujące poważne choroby. Na terenach spryskiwanych w Kanadzie zaczęto zgłaszać nagły wzrost zachorowań na astmę, ciężkie zachorowania dróg oddechowych, zapalenia płuc, choroby serca, alergię, krwawienia z nosa, bóle stawów, nagłe skrajne zmęczenie, zawroty głowy, silne bóle głowy, krótkotrwałą pamięć, brak koncentracji, bóle gardła, drżenie powiek. Analiza włosów chorych w Kanadzie wskazuje na znacznie wyższy niż zwykle poziom aluminium we włosach chorych.

Informacje o chemicznych opryskach nadal można znaleźć tylko w Internecie. W mediach państwowych (całego świata, Rosji też) oraz mediach powiązanych (sprzyjających) rządom jest zmowa milczenia na ten temat, nie publikują one żadnych informacji, twierdzą natomiast, że jest to kolejna teoria spiskowa i ośmieszają tych, którzy chcą poznać szczegóły tego procederu. Wyjaśniają bezczelnie, że są to zwykłe smugi kondensacyjne, które wytwarzają samoloty odrzutowe na wysokości około 5-6 km. I większość ludności świata tym się zadawala i przestaje myśleć, nie spojrzy nawet od czasu do czasu w niebo, posiekane białymi (najczęściej, bo są i czarne), różnego kształtu smugami. 

Wg badań naukowców zawarte w chemtrailach włókna polimerowe, są lepiszczem dla przesuszonych czerwonych krwinek doprawionych patogenami. Bombardowanie nas drobnoustrojami ma osłabiać układ odpornościowy i prowadzić do zachorowań. Włókna polimerowe zawarte w chemtrailach mają też prowadzić do innej niezwykłej choroby, której lekarze odmawiają nawet prawa do istnienia. Choroba ta nosi nazwę choroby Morgellonów. Jest to schorzenie skórne, objawiające się szpecącymi ranami, obecnością w skórze i pod nią różnokolorowych włókien oraz uczuciem przypominającym pełzające pod skórą robaki. Większość lekarzy uważa tę chorobę za urojenie. Wszak pod skórą nie mogą pojawiać się kolorowe włókna, a skoro nie mogą, to ich obecność jest negowana. A co to są morgellony? Są to związki poliestru w kształcie dwóch rurek, jedna w drugiej, z główką krzemową – taka podwójna mikroskopijna słomka. Wyposażona jest w tzw. „składacz” czyli nano-robot, część zaprojektowaną chemicznie, zdolną budować system włókien podobny do sieci światłowodów. Pyły, zawierające nano-roboty z oprysków (chemtraili) rozprzestrzeniły się już na cały świat. Spożywamy je np. osiadłe na roślinach jadalnych, pobrane przez zwierzęta (z trawą) i ryby. Wszystko wykonano nano-techniką, która wykorzystuje własności materii na poziomie atomowym. Morgellony nie mają więc charakterystyk organizmu biologicznego czy pasożyta - są tworem sztucznym. Mają jednolitą formę, strukturę i skład. W wysokich temperaturach nie płoną ani się nie topią, tylko rozpadają na mniejsze części. Choroba morgellonów wywołuje okropne problemy skórne, zmęczenie, dezorientację i poważne problemy z pamięcią oraz bóle w stawach i dziwne uczucie igieł i szpilek przekłuwających ciało czy czegoś pełzającego wewnątrz ciała. Niektórzy pacjenci skarżą się, że dziwne włókna przepychają się przez ich skórę. Innym wypadają włosy, zastąpione włóknami morgellonów. Inni znów dostają zgrubienia skóry, pod którym kłębią się morgellony. Wyrastają z wewnątrz organizmu, wyłaniając się przez skórę. Wg dr Hildegarde Staninger, wzrost włókna wymaga kwasowości charakterystycznej dla żołądka i nerek, więc materiał musi dostać się tam, zanim “wyrośnie” na zewnątrz, powodując doznania pod skórą, gdzie są czułe zakończenia nerwowe. Jeśli wnioski dr Stanninger i in. profesjonalnych badaczy są prawidłowe, mamy do czynienia z wykorzystaniem okrutnej technologii, zdolnej atakować człowieka masowo przez opryski z powietrza, dodawaniu do żywności i in. metodach propagacji. Nie wygląda na to, że naturalne warunki (temperatura, wilgotność, promienie ultrafioletowe…) mogłyby negatywnie wpływać na “przeżywalność” nano-włókien. Nie potrzebują do przenoszenia nośnika biologicznego - człowieka czy zwierząt (szczurów, myszy, pcheł czy komarów). Są więc one pod tym względem bardziej zbrodnicze niż dotychczasowe zarazy. Centrum Zwalczania i Zapobiegania Chorób (CDC) w USA nie zajęło jeszcze oficjalnego stanowiska, gdyż prowadzi badania w celu ustalenia, czy faktycznie mamy do czynienia z nową jednostką chorobową. W Internecie można znaleźć liczne kolorowe zdjęcia wyjętych z ciała całych kłębów nici oraz okropnych ran z wystającymi różnokolorowymi włóknami.

Jak wspomniano wyżej, w składzie chemtraili z oprysków lotniczych mogą być też grzyby, m.in. grzyb Cryptococcus gatti. Wiosną 2010 r. wykryto je w masowo w płn.-zach. USA. Wg lekarzy w dotkniętych częściach USA, zjadliwy C. gatti atakuje ludzi i zwierzęta domowe, a objawy pokazują się dopiero 2-4 miesiące po ekspozycji - u ludzi: przewlekły kaszel, ostre bóle w klatce piersiowej, gorączka, chudnięcie, bóle głowy i brak tchu. Przy wczesnym wykryciu, można wyleczyć się doustnymi lekami przeciwgrzybowymi, ale nie sposób zapobiec infekcji i nie ma szczepionki ochronnej. Na pewno ratunkiem na grzyby tego typu jest zażywanie koloidalnego srebra czy złota, zabijających w ciągu 6 sek. do 650 patogenów (najlepszy antybiotyk jest skuteczny najwyżej na 5 czy 6 szkodliwych drobnoustrojów, oczywiście do czasu, aż one uodpornią się na jego działanie). Bez diagnozy i leczenia, grzyb dostaje się w końcu do płynu mózgowo-rdzeniowego i ośrodkowego układu nerwowego, powodując zgubne zapalenie opon mózgowo-rdzeniowych.

Wiele znaków wskazuje na to, że „chemtraile” - to jest jeden ze sposobów realizacji 1-go Przykazania Iluminatów (wspomnianego wyżej), celem zmniejszenia populacji ludzi na ziemi do 500 mln. przez doprowadzenie do zmniejszenia, a później utraty odporności organizmu na choroby i w konsekwencji do śmierci. 
Sama Światowa Organizacja Zdrowia (WHO) ocenia liczbę ofiar tego projektu geoinżynierii do regulacji pogody i zapobieganiu globalnemu ocieplaniu na 2 miliardy w ciągu następnych 50-ciu lat, czyli 40 mln. rocznie, głównie przez przedwczesną śmierć ludzi starych i chorych lub uczulonych na schorzenia dróg oddechowych. Inne źródła, np. amerykański US Center for Desease Control (CDC) mówi o 3-4 mld. ofiar w przeciągu 50 lat lub odpowiednio 60-80 mln. rocznie. 
Obecnie wprowadzane plany zlikwidowania 6,5 mld. prawdopodobnie nie zadowolą władców tego świata. Eksterminacja następuje zbyt powoli. Trzeba czegoś bardzie skutecznego. Możemy spodziewać się więc kolejnych zbrodniczych pomysłów.

HAARP. Program HAARP zwany niewinnie (High frequency Active Auroral Research Program), co można przetłumaczyć jako Projekt Aktywnego Badania Zorzy za pomocą Wysokich Częstotliwości jest faktycznie bronią globalną, bronią geofizyczną. Czy można sobie wyobrazić broń, przy której bomba atomowa to dziecinna zabawka? Oręż globalny, którego siła zdolna jest modyfikować pogodę, wywoływać w wybranym miejscu planety trzęsienia ziemi, huragany i wysokie na kilka pięter powodzie i długotrwałe susze, a nawet-gdy zajdzie potrzeba-, zniszczyć wszelkie życie? Czy istnieje uzbrojenie, za pomocą którego unicestwić można każdy system łączności, przesyłania energii, unieszkodliwić lecące samoloty, rakiety lub pojazdy kosmiczne, zaglądać bez pośrednictwa satelity za horyzont lub pod powierzchnię ziemi, powodować samodetonację amunicji lub gazociągu i co-najbardziej niewiarygodne-manipulować na ogromną skalę ludzkimi umysłami?

W Polsce o ”broni geofizycznej” prawie się nie mówi, chociaż jej pojawienie się może zmienić świat w stopniu większym niż skonstruowanie broni nuklearnej. Nie ma o niej nawet wzmianki w Wielkiej Encyklopedii PWN, choć prace nad skonstruowaniem HAARP trwały od połowy lat 60-ych. Jedna z nielicznych, przetłumaczonych na język polski, pozycji książkowych poświecona realizowaniu właśnie projektu w tej dziedzinie- praca Jerego E. Smitha, „HAARP - broń ostateczna” -jest nieosiągalna w Centralnej Bibliotece Wojska Polskiego. Pozostaje jedynie Internet. Ogromna ilość publikacji jest w języku angielskim, rosyjskim i innych językach europejskich. 

Kilkanaście kilometrów na północ od Gekon na Alasce w połowie lat 90. XX wieku wycięto szmat tajgi i postawiono las radiowych masztów wycelowanych prosto w niebo. Rozpoczęto tam program HAARP. Badania finansują amerykańskie siły powietrzne i marynarka wojenna z typową dla tych instytucji atmosferą tajności. Nic dziwnego, że HAARP od razu wzbudził wielkie kontrowersje. W internecie aż huczy od informacji o tajnej i potężnej broni, wykorzystującej te same siły natury, które są źródłem zórz polarnych. Jedni obawiają się, że bombardowanie silnymi impulsami radiowymi jonosfery (najwyższej warstwy ziemskiej atmosfery, gdzie powstają zorze) może doprowadzić do osłabienia pola magnetycznego, które chroni Ziemię przed cząstkami kosmicznymi. Inni wieszczą, że skutkiem ubocznym eksperymentów będą trzęsienia ziemi, wybuchy wulkanów i zmiany w pogodzie. 

Niedawno przygotowany przez rosyjski wywiad GRU (w sierpniu 2010 r.) raport dla premiera Putina mówi, że b. senator Ted Stevens zginął po próbie zebrania dowodów na wykorzystywanie przez Obamę niszczącej amerykańskiej “broni pogodowej”. Senator włączył do pomocy dwóch swoich przyjaciół, ważne osoby z Waszyngtonu: Williama Philipsa (od ropy naftowej – słynne Philips Petroleum) oraz Seana O’Keefe’a (byłego administratora NASA). Tuż przed upadkiem samolotu Teda Stevensa  rosyjskie satelity nad Alaską zarejestrowały silny sygnał radiowy z bazy HAARP skierowany na region, gdzie ten samolot właśnie przebywał. Wkrótce potem ginie w wypadku Philips, a O’Keefe w stanie krytycznym znalazł się w szpitalu. Wraz z uśmierceniem senatora Philipsa i jego pomocników, uśmiercono również rozpoczęte dochodzenie w sprawie HAARP. 

Rosyjski naukowiec dr Andriej Areszew i grono międzynarodowych naukowców i ekspertów jest pewnych, że wyjątkowy chaos pogodowy wywołał system obronny oparty na technologii Tesla, kierowany z zorganizowanej na Alasce bazy HAARP. Chaos pogodowy na całym świecie na skutek pozwolenia Obamy na wykorzystanie “broni pogodowej” systemu HAARP, można jedynie opisać jako apokaliptyczne “biblijne” zniszczenie, które spowodowało m.in. następujące katastrofy:

*- największe upały i niszczące pożary, jakich nie doświadczyła Rosja w ciągu ponad 1000 lat 

*- największe powodzie w Europie środkowej od ponad 800 lat 

*- powódź w Pakistanie o tak ogromnych rozmiarach, że ONZ nazwała ją mega-katastrofą, gorszą niż tsunami w 2004 r., które wstrząsnęło basenem Oceanu Indyjskiego 

*- powódź w Chinach tak ogromna, że liczba jej ofiar wzrasta w tysiącach 

*- upały w Japonii tak straszne, że w szpitalach przebywa ponad 21 tys. osób po udarze cieplnym 

*- upały o bezprecedensowych proporcjach na północnych i południowych terenach USA 

*- tak niskie temperatury na terenie zachodnich USA, że farmerzy w Kalifornii donoszą o przemarznięciu owoców i warzyw 

*- katastrofalna susza w Afryce mogąca wywołać stan zagrożenia głodem i śmiercią dla ponad 10 mln osób 

*- katastrofalna zima w Ameryce Płd., która tylko w Boliwii spowodowała zagładę 3-6 mln ryb, w Brazylii tysięcy sztuk trzody i setek ludzi. 
Bomby nuklearne detonowane podczas testów na dużych wysokościach w późnych l. 1950-ych i wczesnych 1960-ych, zarówno przez ZSRR jak i USA, wywołały zmiany pogodowe i prądy trwające prawie 20 lat.  HAARP ma również możliwość wpływu na prądy powietrzne i zakłócanie atmosfery i jonosfery. Ilość tzw. anomalii pogodowych zdecydowanie przewyższa ich liczbę z ostatnich dekad. Wszyscy pamiętają kuriozalne obrazki przedstawiające Jerozolimę pod śniegiem, czy monstrualne, nie notowane od 100 lat letnie upały i susze w Europie. W 2009 r. roku te same obszary zostały nawiedzone przez powodzie. Do tego ogromna liczba palących się lasów oraz nagłych niezwykle silnych tajfunów pustoszących np., Chiny czy Koreę Północną .Wielu ludzi wątpi w wytłumaczenie, że to jedynie emisja gazów cieplarnianych do atmosfery. Niektórzy jak np. ukraiński deputowany Jurij Salomotin, przewodniczący komisji do spraw likwidacji skutków awarii w Czarnobylu, otwarcie oskarżają Amerykanów o testowanie możliwości nowej broni geofizycznej HAARP. Jako cywilny projekt naukowy HAARP omija wszelkie procedury kontroli zjawisk, jakim podlegają wszelkie systemy broni. A jego potencjalna moc jest wprost niewyobrażalna. Wystarczy powiedzieć, że tropikalny sztorm może mieć siłę około 10000 jednomegatonowych bomb wodorowych. A kontrolowane trzęsienia ziemi, wywołane przez HAARP, mogą w kilka sekund zniszczyć wielomilionowe miasta, unicestwić każdą infrastrukturę. Bez prądu, energii i komunikacji nie może funkcjonować żadne państwo. Z drugiej strony światowe katastrofy ekologiczne są argumentem za poddaniem państw kontroli międzynarodowej i stworzeniem jednego tzw. światowego rządu czyli tzw. .nowego światowego ładu zapowiadanego na rewersie banknotu jednodolarówki USA. 
W chwili obecnej broń geofizyczną typu HAARP mają także Chiny i Rosja.

Szczepionki, przymusowe szczepienia. Ludobójstwo szczepionkowe – eskalacja przemocy. 
Więcej na :http://monitorpolski.wordpress.com/2012/01/13/ludobojstwo-szczepionkowe-eskalacja-przemocy/
http://www.monitor-polski.pl/zbieramy-dowody-na-proces-przeciwko-ludobojcom-w-rzadzie-i-sejmie-cz-5/comment-page-1/#comment-15921
W świetle faktów związanych z tzw. “pandemią świńskiej grypy” z 2009 roku, nie można mieć wątpliwości, że nie tylko za biznesem szczepionkowym kryje się wielki biznes, ale jest to częściowa realizacja perfidnego planu depopulacji globu. Otóż druga największa firma na świecie, Baxter, która ma też oddziały w Polsce, wysłała do kilkunastu laboratoriów materiał szczepionkowy na świńską grypę skażony śmiertelnym wirusem ptasiej grypy. Gdyby nie czeski laborant, który zbadał nadesłany materiał na fretkach, które zdechły, mielibyśmy faktyczną pandemię – spowodowaną właśnie tymi skażonymi szczepionkami na świńską grypę!

Sprawa byłaby praktycznie nie do wykrycia, bowiem nikt by nie przypuszczał, że to szczepionka może być przyczyną zgonów. To, że się tak nie stało, zawdzięczamy temu jednemu laborantowi i ludziom, którzy nagłośnili tę aferę, jak austriacka dziennikarka Jane Burgermeister, czy w Polsce dr Piotr Bein i prof. Maria Dorota Majewska.

Po niebezpiecznych  informacjach, które się ukazują w polskiej prasie, można się spodziewać nowej eskalacji i nowej akcji szczepionkowej. 

Gazety jednak zupełnie nie wspominają o zagrożeniu, jakie powodują szczepionki, a przecież nawet na ulotkach do nich dołączonych jest wyraźnie zaznaczone, że mogą one powodować schorzenia neurologiczne ze zgonem włącznie!

O skutkach przyjmowania szczepionek ze szczególnie szkodliwymi skwalenem czy timerosalem, pisano obszernie w 2009 roku na blogu www.grypa666.wordpress.com, co podchwyciły i potwierdziły inne media – publikacje były zresztą oparte na pracach naukowych i zagranicznych opracowaniach. Fakty, które są dostępne od niedawna, nakazują szczególną czujność, jeśli chodzi o masowe szczepienia. Okazuje się bowiem, że Pentagon opracowywał szczepionki, które mogą powodować lobotomię – nie wiadomo jaki jest ich cel.

Dr E. Pianka chce eksterminacji 90% ludzi.
Mało kto wie, że jeden z doradców naukowych prezydenta Obamy, dr E. Pianka jest zwolennikiem wymordowania większości populacji Ziemi!. 
Oto jego słowa:
„Kryzys nadmiernej populacji musi być rozwiązany, by elity mogły przeżyć. Wojna i głód nie są rozwiązaniem. Zamiast tego, najbardziej efektywnym sposobem jest choroba, zdolna zabić w krótkim czasie miliardy ludzi. AIDS nie jest skuteczne, ponieważ zabójczy wirus (uwaga: jest to wirus sztuczny, opracowany w laboratoriach USA, podobnie jak i wirus Ebola, rozprzestrzeniający się obecnie poprzez krew) jest zbyt powolny. Moim faworyzowanym kandydatem, zdolnym wyeliminować 90% ludności świata przez ich skażenie jest wirus Ebola (Ebola Reston), rozprzestrzeniający się w powietrzu, ponieważ jest wysoce śmiertelny i zabija w ciągu jednego dnia, zamiast roku. Ptasia grypa jest również dobra.(…) Uzyskaliśmy ten środek, jest w 90 proc. śmiertelny dla ludzi, rozprzestrzenia się w powietrzu. Pomyślcie o tym…”

Ten człowiek – potwór jest naukowym doradcą prezydenta supermocarstwa!
Około 400 ludzi nauki z teksańskiej Akademii Nauk odpowiedziało długotrwałą owacją na stojąco na wykład wygłoszony w dniu 3 marca 2006 r. przez dr Erica Pianka, który zasugerował wykorzystanie zmutowanego wirusa Ebola do unicestwienia 90 proc. ludzkości na Ziemi.

Inny teksański naukowiec, który opisał później to zdarzenie stwierdził:
“Obserwowałem ze zdumieniem jak kilkuset członków Texas Academy of Science wstaje z miejsc i owacyjnie przyjmuje mowę, w której Pianka entuzjastycznie opowiedział się za eliminacją 90 proc. populacji Ziemi za pomocą wirusa Ebola, zdolnego rozprzestrzeniać się w powietrzu”.
Tenże Pianka wygłosił wkrótce potem (31 marca 2006) odczyt dla studentów uniwersytetu St. Edwards w Austin w stanie Texas oraz zaproszonych na tę okoliczność ich rodziców, w którym stwierdził, że dla Ziemi będzie lepiej, jeżeli 90 proc ludzkości poniesie śmierć. Miał on wówczas wręcz powiedzieć: “Każdy z was, który chce przeżyć, musi pogrzebać 9-ciu innych”.
Co więcej, Pianka miał sam określić swoje wystąpienie jako “doomsday talk”, tj. jako przemowę zapowiadająca powszechną, apokaliptyczną zagładę.

Jeden ze zwolenników doktora Pianki miał potwierdzić, iż “ma on nadzieję, jeśli można się tak wyrazić, że wkrótce wirus Ebola, który obecnie atakuje ludzi, ale rozprzestrzenia się przez krew, skrzyżowany zostanie z analogicznym wirusem Ebola atakującym małpy, który rozprzestrzenia się w powietrzu, aby stworzyć rozprzestrzeniający się w powietrzu wirus atakujący ludzi”... “Jest on radykalnym myślicielem. Myślę, że opowiada się on za śmiercią całej istniejącej populacji ludzkiej z wyjątkiem 10 proc.! Przy całym ryzyku, że zabrzmi to zbyt radykalnie, sądzę, że ma on słuszność”.
Z powyższej wypowiedzi pana Pianki wynika, że wirus ten jest już opracowany, a od rządzących zależy wydanie decyzji o jego zastosowaniu. Można zapytać: czy pan Pianka i oklaskujący na stojąco naukowcy jego diabelskie wystąpienie o planach zagłady 90% ludzkości nie myślą o tym, że ten wirus może dopaść również ich, ich żony, dzieci, wnuki, bliskich?. Prawdopodobnie jest już opracowana również szczepionka-antidotum na działanie wirusa i każdy z nich ma zapewnienie, że otrzyma ją w potrzebnej chwili. Dlatego nie ma w nich strachu. Oby Pan Bóg pomieszał ich plany! 

Kataklizmy w przyrodzie

O kataklizmach w przyrodzie wciąż słyszymy i czytamy. Omawiane wyżej anomalie pogodowe, powodzie, susze, niespotykane upały i mrozy, trzęsienia ziemi są też przecież katastrofami czy kataklizmami, wywołanymi bądź bezmyślnym niszczeniem, zatruwaniem środowiska człowieka, wyrębem lasów, zawracaniem biegu rzek, meliorowaniem, osuszaniem zbiorników wodnych, które zapewniały dostateczną ilość opadów i umiarkowany klimat, bądź też planowanymi diabelskimi metodami regulacji pogody typu „chemtrails” lub bronią typu HARAP, w rzeczywistości doprowadzające do rozregulowania klimatu i pogody, skutkującego zwielokrotnieniem występowania anomalii pogodowych. Oczywiście, elity rządzące przekonują ludzi, że mają one służyć dobru człowieka, co jest ogromnym kłamstwem. Nie myślimy o tym, że spowodowane są one przez ZŁO, przy pomocy ludzi na usługach diabla. Kataklizmy mogą być też wywołane czasem przez błąd człowieka (wybuch reaktora atomowego w Czarnobylu) lub naturalny kataklizm (trzęsienie ziemi w Fukushimie w Japonii), co jednak skutkuje skażeniem środowiska na setki czy tysiące lat. I w pierwszym i drugim przykładzie możemy postawić tezę, że jednak zawinił człowiek, bo projekt elektrowni atomowej powinien zakładać takie zabezpieczenia, które zapobiegłyby awarii rektorów (obojętnie: czy z powodu błędu człowieka, czy też zbyt malej wytrzymałości reaktorów np. na trzęsienia dużej mocy). 

Poczytajmy, co mówi wizjonerka Zofia Nosko (zwana „Centurią”) o kataklizmach w czasach ostatecznych. Czasach, w których żyjemy. Zostawiła po sobie trwały ślad w postaci uporządkowanych i zapisanych w trzech tomach Orędzi skierowanych do Polaków i narodów całego świata. Z tomu pt. I. OSTRZEŻENIA DLA CAŁEGO ŚWIATA zamieszczamy urywek o kataklizmach.
…..
Grzech się stał wielki i ciężki, przygniata ziemię. Człowiek sprzeniewierzył się prawom Bożym. Cała przyroda drży przed wymiarem sprawiedliwości. Jaką będzie musiał ponieść człowiek za lekceważenie praw Boga wiecznie żyjącego. Cała przyroda będzie współdziałała w dziele zniszczenia nagromadzonego grzechu na ziemi. Jej działanie niszczycielskie dotyczyć będzie też człowieka, bo ludzkość z uporem pogrążać się będzie w barbarzyńskich grzechach. Obrażają bez przerwy Boga Najświętszego w Trójcy Jedynego. Bóg jest miłością i miłosierdziem. Ale niech nikt nie łudzi się, żaden naród, że Miłość najdoskonalsza będzie tolerowała narody pełne fałszu, które mordują swoich braci dla zagrabienia ich dobytku. Narody, depczące prawo Boże, nie mogą żyć w zgodzie z wszelkim prawem, bo kierują się podszeptem złego ducha, a to jest przeciwne Bogu i wszelkiemu dobru. Znamieniem tych narodów jest grzech bluźnierczy, godzący w święte prawa Boże i Boga świętego. Pocieszają się tym, że mają nagromadzoną broń, która niesie zagładę i zniszczenie i nie chcą wiedzieć, że nadużycie tej broni zniszczy też i ich samych. Siebie zniszczą, bo nastąpi dziejowy kataklizm. Jaki trudno sobie wyobrazić. Słońce w pewnym momencie stanie, by po sekundzie biec jak oszalałe w tempie bardzo przyśpieszonym po nieboskłonie. Ten obraz będzie dla człowieka straszny, nie do przeżycia. Ludzie będą tracić zmysły. Przyczyną tych zjawisk będzie wytrącenie kuli ziemskiej z jej orbity - osi. Przerwana zostanie powłoka atmosfery otaczająca ziemię. Zalegną ciemności przerażające. Krwawe słońce, biegnące po nieboskłonie będzie jak upiór. Będzie to nowe zjawisko dla człowieka. W niczym nie będzie przypominać błogosławionych promieni dnia, bowiem światło nie będzie się mogło rozpraszać w powłokach atmosfery, bo takiej już wokoło ziemi nie będzie. Stąd powstanie ciemność na całym świecie i w dzień i w nocy. Ci, co będą mogli jeszcze żyć, zrozumieją, że nie ma czym oddychać. Będą się dusili bez tlenu, będzie coraz większe przerażenie i chaos. To człowiek grzeszny wyzwoli złe moce przez upór, złość, zacietrzewienie w grzechu. Zerwał on prawa Boże, które są łagodnością, zdrowiem, miłością, wielkim ładem, dobrocią. Poddał się prawom szatana, które są zbudowane na kłamstwie, fałszu, złu. Wówczas, jak lawina potoczą się przerażające kataklizmy obejmujące całą ziemię. Rozpadać się będą całe kontynenty, fale oceanów zalewać będą i niszczyć Amerykę Północną, Południową, środkową. Skruszone zostaną bieguny ziemi, z gór będą toczyć się masy grubych lodów i obejmować w sposób niszczycielski państwa wschodnie. Wszystko, jak za dotknięciem różdżki stanie się ruchome, góry biec będą, wszystko będą miażdżyć, niszczyć, przytłaczać, palić, parzyć, zalewać lawą wulkaniczną, wodami oceanu. Kogo? Człowieka! Tak, człowieka, bo ten będzie zdawał rachunek ze swego pobytu tu, na ziemi, którą skaził grzechem, przeciwstawieniem się prawom Boga i Jego świętej Woli. W te dni ziemia jęczeć będzie. A czy to wina tej małej łupiny, która została nazwana ziemią przez Boga Ojca Wszechrzeczy? Nie, tylko wina człowieka. Bóg święty mówi: 
   "Dałem dla ciebie wszystko, całe piękno ziemi. Ty prawem swego dziecinnego poznania zacząłeś zwalczać Moje prawa. Tego, który nie ma początku i nie będzie miał końca. Mocarza świętego. Jak długo żyjesz, co możesz dodać? Z wielkiej miłości Mojej uczyniłem cię nieco mniejszym od Aniołów. Wszelkim bogactwem łask moich obdarowałem cię, usynowiłem cię, a ty ustawicznie nastawałeś przeciw świętemu świętych i prawom Moim świętym Bożym. Nasyciłem cię dobrami Moimi, założyłem dla ciebie wspaniałe ogrody, gaje, winnice, zaroiłem rzeki i morza różnorakimi rybami, stworzonkami. Dałem ci zwierzyny w bród. a ty co dałeś Bogu świętemu? A gdy nadal byłeś uparty jak krnąbrne dziecko, aby cię wyrwać z czeluści grzechu i zła, nie zawahałem się rozpiąć Siebie na Krzyżu dla ciebie, człowiecze. A ty co uczyniłeś dla Boga swojego? Kpiłeś ze Swego świętego Boga, lekceważyłeś prawa Boże święte, które ustanowiłem dla ciebie, aby cię ochraniały od złego, bo jarzmo Moje jest lekkie. W prawie Moim świętym jest rozkoszny, spokojny byt tu na ziemi i w Królestwie Bożym, do którego ty powinieneś ciągle dążyć. A gdybyś kroczył po drodze praw Bożych, nie spotkałaby ciebie żadna kara, ale bramy niebios czekałyby otwarte dla ciebie. Pamiętaj: prawo Boże niesie ład, prawdę, mądrość, miłość, wieczne życie. Ale ty dałeś posłuch złemu duchowi, odrzuciłeś od siebie przykazania i prawa Boga Ojca, dlatego jesteś w grzechu- Masz wolną wolę i rozum, lecz ty nie chcesz, aby rozum twój został objęty światłem Bożym, wolisz ciemność i zło. l oto idzie ku tobie zagłada końcowa ziemi, którą Ja, Bóg powołałem do istnienia. Utwierdziłem prawem Swoim świętym, aby posłusznie trzymała się szyku, jaki jej nadałem. Zezwalam, aby się poruszała; będzie jak pijana krążyła, nie mając pionu ani zachowania równowagi, bo Moje Prawo odejmę od niej. Wówczas góry, pagórki, doliny, oceany, morza, wulkany wytoczą ci proces, który będzie tak straszny, że twoja broń będzie dziecinną zabawką wobec siły kataklizmu, jaki obejmie całą ziemię. A przed owymi dniami będzie na ziemi szum nieustanny narodów, zgiełk, okrucieństwo.
…

Niestety, jak to stwierdza sługa Boży Jan Paweł II, człowiek stał się, i to już od dawna, istnym „eksploatatorem”. Nierozumnie wykorzystując zasoby naszej planety doprowadził do już widocznych skutków: efekt cieplarniany, dziura ozonowa, coraz częstsze kataklizmy: powodzie, huragany, lawiny i inne. Jest to dowód na zerwanie jedności człowieka z przyrodą.
…
Okres dojrzewania ziemi umiecie obliczać. Mówicie: era archaiczna trwała dwa miliardy lat, era mezozoiczna - pięćset milionów lat, paleozoiczna - trzysta sześćdziesiąt milionów lat, mezozoiczna - sto trzydzieści pięć milionów lat. Tak liczy człowiek powstanie ziemi, a Ja, Bóg wiem wszystko! Dzieło zniszczenia przez grzech będzie jak błyskawica. Ja proszę was, dzieci Moje, wychwalajcie Dobroć i Wielkość Boga Ojca Najświętszego. Powierzcie swoje królestwa, zagrody, domy, rodziny Królowi Pokoju, Władcy nad wszystkimi władcami. Temu, który was obmył we Krwi Swojej na Drzewie Krzyża. Serca swoje pełne złości, niepokoju, grzechu złóżcie w Sercu Miłości Bożej, która w swoim bezgranicznym Miłosierdziu przetopi je na Miłość świętą, nieustającą. Zostaną wówczas powstrzymane działania i zapory złego ducha, który was wszystkich wiedzie ku przepaści. Powiedziałem: nigdy więcej nie zniszczę ludzkości potopem. Nie pragnę was zniszczyć kataklizmem, wywołanym nadużyciem broni nuklearnej, ale rąk waszych, które są związane z dziełem złego ducha, umysłów waszych, które wsłuchują się w podszepty szatańskie - nie powstrzymam, bo dałem wam wolną wolę. Gdy wy sami nie odstąpicie dobrowolnie od drogi zła.
Po ustaniu gniewu Bożego, Aniołowie usuną skutki kataklizmów. Poniżej dwa krótkie opisy ich działania po trzech dniach ciemności:

Z Przepowiedni Zofii Nosko:
http://www.upadeknarodu.cba.pl/centuria.htm
…. Po trzech dniach strasznej nawałnicy, strasznego gniewu Bożego, ciemności będą powoli opuszczały zbolałą, opuszczoną planetę Ziemię. Widok jej będzie straszny. Będą zgliszcza, same zgliszcza, popioły. Tam, gdzie były góry, będą rozpadliny i gotująca się w nich woda. Tam, gdzie były morza, będą kamienne, błotniste obszary. W tym czasie wszystkie wody będą zatrute i ciemne jak smoła. Piątego dnia zstąpi z Nieba wielki, święty, majestatyczny Anioł Boży w białych szatach. W dłoni będzie trzymał gałązki hizopu i On to, do wszystkich mórz, rzek i oceanów włoży owe gałązki hizopu i oczyści wody, i znowu gorzka woda zmieni się w słodką, nadającą się do picia. A woda stanie się jasna, uświęcona mocą Bożego hizopu, i będzie zdrowa jako napój. W tym czasie nie będzie też drzew i nie będzie żadnej roślinności, tylko nagie skały.”(tom I, orędzie nr 71. VI 1985 r.).
Mały Sąd Ducha Świętego:
http://gloria.tv/?media=249676
...Pod koniec trzeciego dnia ciemności rozkażę Hufcom Anielskim, aby uporządkowały całą planetę, przetwarzając ją do stanu, pożądanego przez Wolę Bożą. Oczyszczą oni atmosferę z wszelkiej trucizny, uporządkują ziemię i góry, uspokoją morza i oceany. Nakażę, aby ponownie rosła roślinność i zwierzęta.

Zajrzyjmy na chwile do Pisma Świętego. Pamiętamy o gwałtownej burzy na Jeziorze Genezaret w czasie, gdy zmęczony Pan Jezus spał w łodzi, a Apostołowie wpadli w popłoch, bojąc się, że łódź zatonie. Obudzony Pan Jezus …„wstał, rozkazał wichrowi i rzekł do jeziora: Milcz, ucisz się! Wicher się uspokoił i nastała głęboka cisza” (Mk 4, 39).

Podobnie w Ew. św. Mateusza: ”Potem wstał, rozkazał wichrom i jezioru, i nastała głęboka cisza. A ludzie pytali zdumieni: „Kimże On jest, że nawet wichry i jezioro są Mu posłuszne?”. (Mt 8, 26-27). Ten przykład jest jakby potwierdzeniem mocy Boga, któremu są podległe i posłuszne żywioły: powietrze i woda. Tak jednak nie jest. Woda ani wicher nie mają uszu! A jednak burza ustała. Tak, ale dlatego, że Pan Jezus rozkazał szatanowi, zwracając się do niego jak do osoby, aby się uciszył. Bo to szatan posłużył się żywiołem wody i powietrza (wichru), aby zaszkodzić ludziom. 


Przypomnijmy epizod z Pisma Świętego, gdy również dobry Anioł porusza co jakiś czas wodę w sadzawce Betezda i nadaje jej moc uzdrawiania każdego, kto pierwszy do tej wody wstąpi. 

Wielką moc zwalczania szatana mają również Boży Aniołowie, których wspominamy w Krucjacie Anielskiej. Czy zwracamy się do nich w chwilach zagrożeń?. Nie. W czasach obecnych nie zwracamy się już w modlitwach nawet do Boga o pomoc, gdy zagrażają nam kataklizmy. Gdzie te czasy, gdy w chwili kataklizmów kapłani organizowali modlitewne szturmy do Nieba!. Zanoszono modły o deszcz w czasie suszy lub ustanie deszczów w czasie żniw, o ratunek w czasie powodzi, nawałnic, wichur, pożaru, groźby gradobicia. Wyruszano w procesjach z chorągwiami i obrazami świętymi oraz Najświętszym Sakramentem w monstrancji na pola i w miejsca zagrożone np. powodzią. I Pan Bóg wysłuchiwał modlitw swego ludu. 


Obecnie bardzo rzadko ten piękny zwyczaj zachował się jeszcze na zapadłych wioskach. W dużo większej skali te tradycyjne modły zachowały się w cerkwi prawosławnej w Rosji, na Ukrainie, Białorusi. Podczas pamiętnych powodzi w latach 1997 oraz 2008, 2009 i 2010 w Polsce (zwanych powodziami stulecia, tysiąclecia) niestety nie wołano do Boga o pomoc. I nie proszono o pomoc ani naszych Patronów Polski, ani wielkich Świętych i Błogosławionych oraz Aniołów.


Warto przypomnieć dzień 6.6.2010 r. – dzień beatyfikacji ks. Jerzego Popiełuszki. W tym czasie Polskę dotknęła klęska powodzi. Na 17 województw woda czyniła ogromne szkody w 16-tu. Podczas 4-godzinnej transmisji w TV, pokazującej Mszę św. beatyfikacyjną, procesję z relikwiami błogosławionego ks. Jerzego i przemówienia przy budowanej Świątyni Opatrzności Bożej nie wypowiedziano ani jednego słowa błagalnej modlitwy o ratunek w klęsce powodziowej ani do Pana Boga, ani do nowo błogosławionego księdza Jerzego. Pamiętamy, jak przemawiali wtedy przy Świątyni dwaj Prymasi Polski: ks. kard. Glemp i ks. abp Kowalczyk oraz Metropolita Warszawski ks. kard. Nycz. Z ust żadnego z nich nie padło słowo modlitwy o ratunek dla Polski….

Moje świadectwo. Na Polesiu, gdzie upłynęło moje dzieciństwo, podczas silnych burz z piorunami i błyskawicami stawialiśmy na parapecie okna zapaloną świecę gromniczną oraz obraz Matki Boskiej Ostrobramskiej wizerunkiem na zewnątrz, prosząc Ją o ratunek. Nie było takiego przypadku, aby Matka Boska Gromniczna nie wysłuchała naszych modlitw. Ustawały pioruny i błyskawice, deszcz padał nadal obficie, ale bez gwałtownych wyładowań i silnego wiatru. Zwyczaj ten stosowaliśmy szczególnie wtedy, gdy byliśmy sami w domu (najstarsze z naszej trójki rodzeństwa miało wtedy 10 lat, pozostali 8 i 5), a nasza Mama była w pracy w szpitalu.


I jeszcze przykład z Pieszej Pielgrzymki na Jasną Górę. W 1996 r., gdy do zakończenia etapu pozostał 1 km drogi, nagle nadciągnęła błyskawicznie powiększająca się czarna chmura deszczowa. To był tzw. przypadek oberwania chmury: w jednej chwili lunął obfity deszcz i drogą popłynęła rzeka o głębokości powyżej kostek nóg. Najgorsze jednak były pioruny i błyskawice, które z sykiem mijały kolumnę około 200 pielgrzymów z prawej strony i wbijały się jak złociste oszczepy w nasyp po lewej stronie drogi i z hukiem eksplodowały. Przerażenie było ogromne, mimo nawałnicy słychać było płacz, krzyki i piski dzieci oraz kobiet. Zamarłem też przerażony, bo zdałem sobie sprawę, że w każdej chwili piorun (błyskawica) może uderzyć w 3 tuby nagłaśniające, wykonane z rurek aluminiowych (wspaniały przewodnik prądu), które wystawały ponad głowami niosących je na wysokość prawie 1-go metra. Dodatkowo w kolumnie niesiono około 30-tu chorągiewek, które ociekając wodą też stanowiły doskonały materiał do uderzenia piorunu. Wówczas przypomniałem o Modlitwie do Św. Michała Archanioła (Egzorcyzm Papieża św. Leona XVIII) i zacząłem się modlić, a w zasadzie z całej siły w płucach krzyczeć w kierunku burzy. Gdy wykrzyczałem tę Modlitwę 3 razy, nagle ustały pioruny i błyskawice. Deszcz nadal lał jak z cebra, ale już bez wichru, piorunów i efektów świetlnych.

Ksiądz - przewodnik grupy, nim spadły pierwsze krople deszczu, wsiadł do samochodu towarzyszącego grupie i odjechał na plebanię. Po dojściu do kościoła deszcz ustał i pierwszą czynnością, którą wykonaliśmy, było wylanie wody z butów i wykręcenie skarpetek. 

A cóż powiedzieć o głodzie, z powodu którego corocznie na ziemi umiera wiele milionów ludzi. Naukowcy już dawno udowodnili, że ziemia jest w stanie wyżywić nie 7 mld. ludzi (jak obecnie), a 20 mld. Przyczyną głodu na ziemi jest niesprawiedliwy podział środków żywności, zbyt wysokie jej ceny, ograniczanie areałów upraw (w Unii Europejskiej, USA i in. krajach rolnikom wypłaca się ogromne premie za nie obsiewanie swoich pól. Lepiej, żeby zimie leżały odłogiem, bo w świecie jest nadprodukcja żywności. A że głoduje i umiera z głodu duża część ludności świata – przecież to jest część planu zmniejszenia populacji ludności świata. Właśnie o to chodzi. 

Aborcja. Rocznie zabija się na świecie 50 mln. bezbronnych, niewinnych dzieci. Łona wyrodnych matek znieczula się, aby nie czuły bólu, a ciałka dzieci rozrywa się i w kawałkach wyciąga bez ich znieczulania. Podczas II Wojny Światowej zginęło wg statystyk od 50 do 78 mln. ludzi w czasie 6 lat wojny (1.9.1939 do 2.9.1945), co wynosi średnio 13 mln. rocznie (porównajmy: 13 a 50!). Pomyśleć: ludzie zabijają rocznie w naszych nowoczesnych czasach tyle dzieci (bez wyroku sądowego, które nikomu nie zawiniły), ilu ludzi zginęło w czasie 6 lat wojny. Tak jest każdego roku! I świat o tym HOLOKAUŚCIE nie mówi nic.
Tych tylko kilka dotkniętych zagadnień wskazuje jasno, że szatan - władca tej ziemi za pomocą swoich sług realizuje plan zniszczenia ludzkości. Sługami jego są zaprzedani, opętani politycy, ludzie bez sumienia, nieuczciwi producenci żywności, leków i in. produktów. Celem ich jest pieniądz! Zysk, dochód, coraz wyższe zarobki, korupcja. Upadli aniołowie kierują nimi nieustannie. Zaprzedani złemu ci ludzie udają, że są wierzącymi w Boga, chodzą do kościołów, przystępują do Komunii św., po kilkudziesięciu latach zawierają związki sakramentalne, dają się ochrzcić. Obecnie postępują tak już coraz rzadziej, bo dawniej udawanie takie było im potrzebne, aby zdobywać punkty u wyborców, a teraz zwiększyła ich bezczelność i arogancja, bo widzą, że i tak bezmyślni wyborcy wybiorą ich na następną kadencję, więc nie muszą.


A propos pieniądza. Zachęcam do odszukania w Internecie Anty – Dekalogu masonów, czyli Dziesięciu Anty – Przykazań. 1. przykazanie brzmi: „Bogiem jest pieniądz”. A np. 7-me: „Kradnij i nie daj się złapać”. Każdy z nas, podejmując minimalny wysiłek myślowy musi przyznać, że jesteśmy świadkami realizacji tych anty-przykazań również w naszym kraju. 

Podobnie jak przy omawianiu poprzedniego zagadnienia jakże potrzebne są nasze modlitwy do św. Michała Archanioła, Anioła Stróża Polski czy Chórów Anielskich o wyjednanie u Pana Boga łaski nawrócenia dla tych opętanych, zwiedzionych, zaczadzonych przez diabła rządzących polityków, złych, nieuczciwych producentów żywności, leków i wszelkich dóbr itp. złych ludzi, niegodziwie postępujących wobec bliźniego i żeby za pośrednictwem tych Aniołów doznali oni Łaski Bożej przemiany swoich serc, aby się nawrócili i żyli zgodnie z Przykazaniami Bożymi.
c) – opętanie ludzi, miast, obszarów ziemskich
Ks. Aleksander Posacki, egzorcysta i demonolog ze Stowarzyszenia ds. Posług Uwalniania mówi, że szatan rośnie w siłę i atakuje coraz mocniej. W ciągu kilku zaledwie lat w Warszawie i okolicach podwoiła się liczba opętanych przez złe moce. Podobnie jest w innych miastach. Egzorcyści są przerażeni i biją na alarm. Najbardziej zagrożeni są młodzi ludzie uzależnieni od okultystycznych praktyk, czyli wróżbiarstwa, jasnowidztwa czy wywoływania duchów. 
- „Widać dziś pewną fascynację złem, więc problem będzie narastał - ostrzega demonolog. Najsłabsi są mieszkańcy dużych miast. Szczególnie zaś - stolicy. - Nad Warszawą "diabeł krąży jak lew ryczący, patrząc kogo by pożreć" - przywołuje słowa św. Piotra egzorcysta.

Wróćmy na chwilę do poprzedniego tematu dot. szczepionek. Jak nazwać ludzi nauki, elity ogromnego supermocarstwa, którzy oklaskują na stojąco autora, przedstawiającego swój pomysł i plan zgładzenia 90% ludzkości?. Nie da się tego zrozumieć. Chyba, że tych ludzi już opętał szatan i myślenie ich jest już zupełnie inne, niż myślenie normalnego człowieka.

Nie będziemy tu mówić o opętaniu poszczególnego człowieka. Piszą o tym obszernie pisma katolickie. Na rynku księgarskim jest wiele wydawnictw o opętaniu i uwalnianiu ludzi od złych duchów (posługa egzorcystów). Natomiast temat opętania miast czy obszarów ziemi nie jest znany, nie podaje się w literaturze chrześcijańskiej takich przykładów. A wystarczy sięgnąć do Pisma Świętego. 


Przypomnijmy Sodomę i Gomorę. Miasta opętane przez szatana, ludzie uprawiający sodomię. Aniołowie przed zniszczeniem tych miast wyprowadzili z nich ludzi sprawiedliwych, którzy żyli zgodnie z Prawami Bożymi. Było ich czterech: Lot z żoną i dwie ich córki. Tylko cztery osoby!. Miasta te spalił ogień Gniewu Bożego z Nieba i zapadły się one pod ziemię. Spoczywają pod dnem Morza Martwego. Spotkała ich karz Boża – mówimy. Kary takiej uniknęła Niniwa dzięki nawróceniu mieszkańców tego ogromnego miasta i Króla Niniwy. Chwała im, ale to raczej odosobniony przykład.

Weźmy też przykład Jerozolimy. Przypomnijmy, jak traktowali mieszkańcy Jerozolimy Pana Jezusa, dźwigającego Krzyż na Golgotę. Opluwali, obrzucali kamieniami, bili, szarpali, złorzeczyli, wyszydzali. Ci sami ludzie, którzy 5 dni wcześniej podczas Niedzieli Palmowej kładli na drodze jadącego na osiołku Pana Jezusa swoje płaszcze, kwiaty, gałązki palmowe… Witali Go jak Króla!. Po 5 dniach szatan przemienił ich serca, stali się obłąkanymi, żądającymi śmierci niewinnego, Tego, który ich uzdrawiał z chorób, przywracał wzrok, dokonywał nadzwyczajnych cudów, nauczał… Niezwykłe są opisy tych demonicznych ataków na Pana Jezusa w książkach wielkiej mistyczki Marii Valtorty pt. „Poemat Boga – Człowieka”. Valtorta opisuje m.in. młodego człowieka, któremu Jezus przywrócił wzrok, a ten obrzucał Go podczas Drogi Krzyżowej kamieniami, pluł i szydził. Gdy matka jego mówiła, aby się opamiętał, bo przecież to Jezus go uzdrowił, ten kopnął matkę w brzuch, powodując jej śmierć na chodniku. 

Zastanówmy się jeszcze nad działaniem szatana w ten Dzień Wielkiego Piątku. Wiemy, że może on szkodzić ludziom na tyle, na ile mu Pan Bóg pozwoli. Jak pies na łańcuchu. W tym dniu został on spuszczony z łańcucha. Pomyślmy o jego mocy szkodzenia ludziom, o zadawanym złu! Poza Piotrem i Janem wszyscy Apostołowie uciekli ze strachu z miasta; Piotr w kilka godzin później zaparł się swego Pana 3-krotnie; wytrwał tylko św. Jan, był przy Maryi pod Krzyżem. Zło było tak ogromne i wszechogarniające, że nawet Pan Jezus, będąc już na Krzyżu odczuł utratę łączności z Ojcem. Bo Ojciec tak chciał i do tego stanu dopuścił. Chciał, aby ogrom Męki Jego Syna dla naszego zbawienia był z niczym nie porównywalny. Pamiętamy to bolesne zawołanie Jezusa: „Boże mój, Boże mój, czemuś mnie opuścił?”. W tym dniu dochodzi do walki szatana z Bogiem – Człowiekiem. I wydawało się wtedy, że Bóg przegrywa w tej walce, bo ponosi śmierć. Ale tylko do niedzielnego poranka!

Zadziwia postawa kobiet jerozolimskich. Tylko one płakały, użalając się nad Jezusem, tylko ich nie dotknęło opętanie szatana. Wszystkich innych, szczególnie mężczyzn, dotknęło. Chwała więc kobietom!. Najwięcej ich będzie w gronie świętych, zbawionych. We wszystkich dziedzinach życia ludzkiego, gdzie jest mowa o opiekowaniu się słabymi, chorymi, o nauczaniu dzieci i młodzieży, o udziale w pielgrzymkach, procesjach, akcjach modlitewnych i charytatywnych, w życiu parafii, organizowaniu wspólnot modlitewnych, uczęszczaniu na nabożeństwa i Msze Św. – tam zawsze zdecydowaną przewagę mają kobiety. Może te cechy miłowania bliźniego i Boga, wrażliwości na ból i cierpienie innych, zakodowane w sercach kobiet pochodzą z Serca naszej Matki Maryi?. Bo Maryja też była kobietą. I dobrze, że te matczyne cechy Maryi Jej córki mają i w naszych czasach.

Jaki los spotkał to opętane miasto, Jerozolimę? Karą Bożą było zniszczenie miasta przez wojska rzymskie w 70 roku n.e.. Kompletnemu zniszczeniu uległy nie tylko domy, ale i Świątynia Salomona, do dziś nie odbudowana. A naród żydowski prawie przez 2000 lat nie miał swego kraju, stał się narodem tułaczy. Sztucznie utworzone kosztem innych narodów państwo Izrael nie ma błogosławieństwa Bożego, nękają go nieustanne zamachy terrorystyczne. Wielu Żydów opuszcza ten kraj i osiedla się w innych państwach.

A w Polsce? Takim opętanym miastem była do 1939 r. Warszawa. Dokonywano w niej największej ilości w Europie aborcji (500 tys. rocznie), kwitła rozpusta (najwięcej domów publicznych było w Warszawie). I kara przyszła. Powstanie Warszawskie zakończone straszliwą klęską przyniosło śmierć ponad 250 tys. Warszawiaków. Zagładzie, kompletnemu zniszczeniu (spaleniu lub wysadzeniu w powietrze) uległo 95 % budynków stolicy. Drugie tyle Warszawiaków (250 tys.) Niemcy wymordowali w obozie koncentracyjnym KL Warschau. Był to rachunek za 0,5 mln zamordowanych w wyniku aborcji niewinnych dzieci. Matka Boska mimo to usiłowała ratować Warszawę. Na 1,5 roku przed Powstaniem Maryja objawia się w Siekierkach, prosząc o modlitwy w intencji ratowania miasta. Objawiła się sama, nieproszona, po raz pierwszy w dziejach świata. Niestety, nie posłuchano Matki Bożej. Szczegóły o tej tragedii Warszawy podano w załączniku do opracowania dot. Cudów Różańcowych. 

W proroctwach mistyków, w niepublikowanej oficjalnie III Tajemnicy Fatimskiej podano los dalszych miast, które doznają strasznej kary. Należą do nich Paryż, Londyn, Berlin, Moskwa, Petersburg… W jednym z rosyjskich proroctw czytamy: …Moskwa zapadnie się pod ziemię w słoną wodę. Z 6-ciu wzgórz, na których stoi, pozostanie tylko jedno. Kiedy to się stanie? - Gdy łysego wyniosą z mauzoleum…

Poza opętanymi wioskami, miastami są też opętane większe lub mniejsze obszary ziemi: wszyscy znamy nazwy takich miejsc: czarci jar, diabelska dolina, las itp. Zwierzęta (psy, konie) czują obecność złych duchów, konie nie chcą przez te miejsca jechać.


Podobnie jak i w przypadkach rzucanych klątw i przekleństw, również w przypadku opętania wiosek, miast i miejsc na ziemi bardzo potrzebne są nasze modlitwy do Świętych Aniołów o ich uwolnienie od złych duchów, o przepędzenie upadłych aniołów, aby nie szkodziły ludziom, a także o odnowienie, oczyszczenie tych miast i ziem oraz o zlikwidowanie skutków opętań.
Nieco o Aniołach Stróżach
Życie na ziemi, poddanej szatanowi byłoby niemożliwe, gdyby Pan Bóg nie przydzielił każdemu człowiekowi Anioła Stróża. Pierwszą posługą Anioła Stróża jest usuwanie wszystkiego, co może zaszkodzić zdrowiu i zagrozić życiu powierzonego mu człowieka. 

Posługą Anioła Stróża jest także uświadamianie człowiekowi szatańskich pułapek. Gdy go wzywamy, uczy rozpoznawania pokus, przez które szatan chce odwieść od modlitwy, od pogłębiania więzi z Bogiem, od pełnienia woli Bożej. Pomocą daną od Boga w walce z szatanem jest wstawiennictwo Archanioła Michała, którego Kościół otacza szczególną czcią i wierzy w moc jego modlitwy. Warto codziennie odmawiać modlitwy do niego. Do niedawna odmawiano ją na zakończenie każdej Mszy św. 

Najważniejszą jednak posługą Anioła Stróża jest oświecanie, pouczanie i zachęcanie do godnego życia. Anioł może pogłębiać pobożność, jeżeli go o to poprosić, prowadzić w modlitwie, a zwłaszcza podtrzymywać w człowieku pamięć o obecności Boga. Anioł zanosi modlitwy do Boga i wstawiając się za człowiekiem, przyczynia się do jego zbawienia. Może podpowiedzieć postanowienie poprawy, pomóc wypełnić jakiś dobry zamiar, który pozostaje niezrealizowany. Prócz zsyłania pomocy duchowej, Anioł Stróż może wspierać także w drobnych potrzebach zwyczajnego życia: w znalezieniu zagubionej rzeczy, w pamiętaniu o jakiejś sprawie lub w byciu punktualnym. 

Można również kontaktować się z Aniołami Stróżami swoich bliskich, prosząc zwłaszcza o ich nawrócenie. Gdy istnieje jakaś trudność w relacji z drugą osobą, można „wysłać” swojego Anioła do Anioła Stróża tej osoby, by się ze sobą „dogadali” i pomogli we wzajemnym przebaczeniu i pojednaniu. Św. Ojciec Pio zachęcał, by posyłać swoje Anioły, jeżeli nie można osobiście poprosić go o pomoc: „Kiedy potrzebujecie mojej modlitwy, zwróćcie się za pośrednictwem swoich Aniołów Stróżów do mojego Anioła Stróża”. Nieraz zdarzało się, że o. Pio korzystał z pomocy swojego Anioła Stróża, tak jak my korzystamy z telefonu lub Internetu. 

Anioł Stróż z polecenia Bożego zawsze jest gotów nieść wszelkiego rodzaju pomoc, prawdą jest również, że kto prosi, ten otrzymuje. Anioł Stróż zanosi modlitwy człowieka do Boga i wstawia się za nim. Częste zwracanie się do Anioła Stróża, życie z nim w serdecznej bliskości, niejako podwaja jego czujność i dobroć. Im częściej modlimy się do niego, tym hojniej jesteśmy obdarowywani dobrodziejstwami z jego ręki. Częste zwracanie się do Anioła, częsta do niego modlitwa, niejako podwaja jego czujność i dobroć dla nas. Kościół poleca uciekanie się pod opiekę Anioła Stróża w częstej modlitwie, np. poprzez wezwanie „Aniele Boży, Stróżu mój…”. Modlitwa ta odpowiada pięknym słowom św. Bazylego: „Każdy wierny posiada przy sobie anioła jako opiekuna i pasterza, który prowadzi go do życia”.

Każdy naród, państwo, miasto, zakon, zrzeszenie, diecezja, kościół, seminarium, klasztor, parafia, wioska, rodzina itd. mają swego Anioła Stróża. Czy pamiętamy o nich, czy myślimy o nich, modlimy się do nich w intencji swoich miast, wiosek, rodzin, kościołów…?.
Nasze intencje do Pana Boga za pośrednictwem Aniołów

Proponujemy, aby nasze intencje o ratowanie Polski i Kościoła Świętego podać na końcu po odmówieniu wszystkich 3 poniższych codziennych modlitw w ramach Krucjaty Anielskiej: 

A. MODLITWA DO ŚW. MICHAŁA ARCHANIOŁA
(modlitwa ułożona przez Papieża św. Leona XIII o mocy egzorcyzmu)

Święty Michale Archaniele! Wspomagaj nas w walce, a przeciw niegodziwości i zasadzkom złego ducha bądź naszą obroną. Oby go Bóg pogromić raczył, pokornie o to prosimy, a Ty, Wodzu niebieskich zastępów, szatana i inne złe duchy, które na zgubę dusz ludzkich po tym świecie krążą, mocą Bożą strąć do piekła. Amen.
B. LITANIA DO ŚWIĘTYCH ANIOŁÓW
Panie, zmiłuj się nad nami, Chryste zmiłuj się nad nami
Chryste, usłysz nas, Chryste  wysłuchaj nas
Ojcze z Nieba Boże, Stworzycielu Aniołów, 

zmiłuj się nad nami
Synu Odkupicielu świata Boże, Władco Aniołów, 
zmiłuj się nad nami
Duchu Święty Boże, życie Aniołów, 


zmiłuj się nad nami
Święta Trójco Jedyny Boże, szczęście Aniołów, 

zmiłuj się nad nami
Święta Maryjo, Królowo Aniołów, módl się za nami
Święci Serafini, Aniołowie miłości, módlcie się za nami
Święci Cherubini, Aniołowie słowa, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Tronów, módlcie się za nami
Święci Aniołowie życia, módlcie się za nami
Święci Aniołowie wielbiący Boga, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Panowania, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Potęg, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Książąt, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Mocy, módlcie się za nami
Święty Michale Archaniele, módl się za nami
Zwycięzco Lucyfera, módl się za nami
Aniele wiary i pokory, módl się za nami
Stróżu Sakramentu chorych, módl się za nami
Patronie umierających, módl się za nami
Wodzu Niebieskich Zastępów, módl się za nami
Ratunku dusz zagubionych, módl się za nami
Święty Gabrielu Archaniele, módl się za nami
Aniele Zwiastowania, módl się za nami
Wierny wysłanniku Boży, módl się za nami
Aniele nadziei i pokoju, módl się za nami
Opiekunie sług i służebnic Bożych, módl się za nami
Stróżu chrztu świętego, módl się za nami
Patronie Kapłanów, módl się za nami
Święty Rafale Archaniele, módl się za nami
Aniele miłości Bożej, módl się za nami
Zwycięzco złego ducha, módl się za nami
Wspomożycielu w każdej potrzebie, módl się za nami
Aniele cierpienia i uzdrowienia, módl się za nami
Patronie lekarzy, podróżnych i pielgrzymów, módl się za nami
Wielcy Święci Archaniołowie, módlcie się za nami
Aniołowie pełniący służbę przez Tronem Bożym, módlcie się za nami
Aniołowie pełniący służbę dla nas ludzi, módlcie się za nami
Święci Aniołowie Stróżowie, módlcie się za nami
Pomocnicy w naszych potrzebach, módlcie się za nami
Światła w naszych potrzebach, módlcie się za nami
Oparcia nasze w każdym niebezpieczeństwie, módlcie się za nami
Upominający nas przez głos sumienia, módlcie się za nami
Orędownicy nasi przed Bożym Tronem, módlcie się za nami
Tarcze broniące nas przed złymi duchami, módlcie się za nami
Nasi stali towarzysze, módlcie się za nami
Nasi pewni przewodnicy, módlcie się za nami
Nasi wierni przyjaciele, módlcie się za nami
Nasi roztropni doradcy, módlcie się za nami
Dający nam przykład natychmiastowego posłuszeństwa, módlcie się za nami
Pocieszyciele w opuszczeniu, módlcie się za nami
Odbicia pokory i radości, módlcie się za nami
Aniołowie naszych rodzin, módlcie się za nami
Aniołowie naszych Kapłanów i duszpasterzy, módlcie się za nami
Aniołowie naszych dzieci, módlcie się za nami
Aniołowie naszej Ojczyzny, módlcie się za nami
Aniołowie Kościoła świętego, módlcie się za nami
Wszyscy Święci Aniołowie módlcie się za nami
Bądźcie z nami w życiu, bądźcie z nami przy śmierci,

W Niebie wam za to podziękujemy!

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, przepuść nam, Panie
Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, wysłuchaj nas, Panie
Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, zmiłuj się nad nami
V. Bóg rozkazał Swoim Aniołom, 

R. Aby cię strzegli na wszystkich twoich drogach.
Módlmy się: Wszechmogący, wieczny Boże udziel nam pomocy Twych Niebieskich Zastępów, aby nas strzegły przed napaściami złego ducha i abyśmy przez Najdroższą Krew Pana naszego Jezusa Chrystusa i przyczynę Najświętszej i Niepokalanej Dziewicy Maryi uwolnieni od wszelakiego nieszczęścia, mogli Ci służyć w pokoju. Przez Pana Naszego Jezusa Chrystusa, Twego Syna, który z Tobą i z Duchem Świętym żyje i króluje, Bóg przez wszystkie wieki wieków. Amen. 
Święty Michale Archaniele! Wodzu Niebieskich Zastępów, zwycięzco piekielnego smoka, otrzymałeś od Boga siłę i moc przez pokorę zniszczyć pychę potęg ciemności. Prosimy Cię, pomóż nam osiągnąć prawdziwą pokorę serca, niewzruszoną wierność w wypełnianiu Woli Bożej, siłę w cierpieniu i potrzebie. Pozwól nam się ostać na Ostatecznym Sądzie Bożym.
Święty Gabrielu Archaniele! Aniele Zwiastowania, wierny posłańcu Boży, otwórz nasze uszy nawet na ciche napomnienia i wołania kochającego Serca naszego Pana. Stój nam zawsze przed oczyma, abyśmy Słowo Boże należycie zrozumieli, słuchali i pełnili to, czego Bóg od nas żąda. Naucz nas czujnej gotowości, aby kiedy przyjdzie Pan, nie znalazł nas śpiących.
Święty Rafale Archaniele! Strzało miłości i lekarzu miłości Bożej, prosimy Cię, zrań nasze serca gorącą miłością i nie dozwól tej ranie zagoić się nigdy, abyśmy pozostali zawsze na drodze miłości i przez tę miłość wszystko zwyciężali.

Pomagajcie nam przed Bogiem wy, nasi wielcy Święci Bracia! Brońcie nas przed nami samymi, przed naszą słabością i oziębłością, przed naszym egoizmem i naszą chciwością, przed zazdrością i niewiarą, przed pragnieniem sytości, dobrobytu i uznania! Wyzwólcie nas z więzów grzechu i przywiązania do rzeczy doczesnych. Włóżcie w nasze serca cierń niepokoju za Bogiem, abyśmy nie ustali w szukaniu Boga, tęsknocie za Nim, w żalu i miłości.

Szukajcie Krwi naszego Pana w nas, która dla nas wypłynęła. Szukajcie łez naszej Królowej w nas, które dla nas wylała. Szukajcie w nas biednego, zamazanego zniszczonego Obrazu Bożego, który niegdyś Miłość Boża wycisnęła w naszych sercach. Pomóżcie nam Boga poznać i uwielbiać Go, kochać i Jemu służyć. Pomóżcie nam w walce z mocami ciemności, które nas skrycie osaczają i trapią. Pomóżcie nam, aby nikt z nas nie zginął, abyśmy się spotkali z wielką radością w Niebie. Amen.
Za: http://katecheta.narod.ru/litania_sa.htm
http://skarbiecmilosci.pl/litanie/42-litania-do-swietych-aniolow
C. MODLITWA DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
Boże, nieskończenie dobry, Ty który w swej niezmierzonej miłości przydzieliłeś naszej chrześcijańskiej Ojczyźnie Świętego Anioła Stróża, aby strzegł nasz Naród i bronił od wszelkich niebezpieczeństw i zasadzek nieprzyjaciół, z całą pokorą błagamy Cię, udziel Narodowi polskiemu tych łask, o które Cię gorąco prosimy…*/.  Ty zaś Aniele Stróżu Polski, który na przestrzeni dziejów tak dzielnie przychodziłeś jej z pomocą we wszelkich zagrożeniach, uwalniając ją z niewoli i jarzma nieprzyjaciół wewnętrznych i zewnętrznych – bądź błogosławiony w Twoim oddaniu się Bogu i pełnieniu Jego świętej woli! Wstawiaj się za nami, aby Polacy wszystkich czasów i pokoleń, razem z Maryją Niepokalaną, Królową Aniołów, św. Michałem Archaniołem, ze wszystkimi Aniołami i Świętymi, uwielbiali zawsze i wszędzie Boga w Trójcy Jedynego. Amen
*/
W tym miejscu modlitwy możemy skierować do Anioła Polski nasze prośby i intencje

Wg naszej propozycji intencje przedstawiamy po odmówieniu wszystkich 3 modlitw do Aniołów. 

/ Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

za: http://aniolpolski.isgreat.org/modlitwyaspmenuitem
Nasze intencje do Pana Boga za pośrednictwem Aniołów:
Prosimy Was, Święci Aniołowie Boży, wstawiajcie się przed Panem Bogiem za Polską, strzeżcie i brońcie Jej oraz Kościoła od wszelkich niebezpieczeństw i przed tymi, którzy chcą duchowo i fizycznie wyniszczyć naród polski i spowodować upadek Polski i Kościoła, będących własnością Jezusa Chrystusa, Pana naszego i waszego. AMEN

Szczególnie prosimy: 
* - o uwolnienie, usunięcie i przecięcie wszelkiego rodzaju klątw i przekleństw, w tym przekleństw pokoleniowych, rzuconych przez złych ludzi lub wynikłych z naszego grzesznego postępowania, które dotknęły nas, wiosek, miast i ziem polskich, o Boże Błogosławieństwo dla nas i dla nich oraz o zlikwidowanie skutków tych przekleństw,

* - o oczyszczenie i uwolnienie naszych miast, wiosek i ziem z praktyk okultyzmu, wróżbiarstwa, spirytyzmu, nałogów, dokonywanych zbrodni, w tym aborcji oraz o odnowę naszych ziem,

* - o nawrócenie, przemianę serc i sumień dla opętanych, zwiedzionych przez złe duchy rządzących, polityków, pracowników mediów, sądownictwa, prokuratury, nieuczciwych pracodawców, producentów żywności, leków, szczepionek i wszelkich dóbr, pseudouczonych, dokonujących diabelskich eksperymentów na zgubę ludzkości oraz wszystkich niegodziwych ludzi, nie przestrzegających Bożych Przykazań,

* - o oczyszczenie z wszelkiego rodzaju skażeń, zatruć i zanieczyszczeń polskich ziem, wód, lasów i polskiego nieba,

* - o dezaktywację, zobojętnienie i unieszkodliwienie zapasów wszelkiego rodzaju broni nuklearnej, chemicznej i biologicznej oraz broni typu HAARP, chemtraili, których celem jest zmniejszenie populacji ludzkiej na ziemi,

* - o przepędzenie upadłych aniołów z opętanych miast, wiosek i ziem polskich, o ich odnowę, oczyszczenie i usunięcie skutków opętań,

* - o wyjednanie przed Tronem Pana Boga Łaski mądrości i wiary dla Polaków, szczególnie rządzących i konsekrowanych, aby starali się ze wszystkich sił i modlili, aby Krucjata Różańcowa objęła jak największą liczbę Polaków, aby jak najszybciej dokonano w Polsce Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski oraz aby Papież poświęcił Rosję Niepokalanemu Sercu Maryi. AMEN.
6.  KRUCJATA  ŚWIĘTYCH  I  BŁOGOSŁAWIONYCH  POLSKICH

Jeżeli podjęliśmy już próbę utworzenia Krucjaty Niebieskiej i Krucjaty Anielskiej, aby poprzez codzienną, systematyczną modlitwę prosić dusze czyśćcowe i Aniołów o przedstawienie Panu Bogu naszych próśb, to również należałoby utworzyć kolejną Krucjatę, nazwijmy ją Krucjatą Świętych i Błogosławionych Polskich. Aby oni również przed Tronem Pana Boga przedstawiali nasze intencje. 


Powstaje problem: jaką modlitwę przyjąć do tej Krucjaty? W modlitewnikach, mszalikach, książeczkach do nabożeństwa, tych dawniejszych i współczesnych, podaje się różne wykazy świętych, do których zwracamy się w modlitwie w Litanii do Wszystkich Świętych. W tych starszych (ale i zbiorze 111 Litanii ks. Kontkowskiego z 2007 r.) wymienianych jest np. 69 świętych, w tym 5 z Polski, a mianowicie: Św. ,Św. Stanisław, Wojciech, Stanisław Kostka, Kazimierz i Jadwiga. 

Inne wydania modlitewników zawierają 59 imion Świętych. W wydanym w 1989 r. modlitewniku „Idę do Ojca”, opracowanym przez Abpa J. Strobę z zespołem księży ujęto imiona tylko 24 Świętych. Ciekawe, że w wydanym rok wcześniej (1988 r.) „Modlitewniku dla chorych” z Imprimatur tego samego Biskupa St. Napierały, co i dla Modlitewnika „Idę do Ojca”, ujętych jest 69 Imion Świętych. Ponadto w tym o rok starszym modlitewniku dla chorych początek Litanii rozpoczyna się tak, jak w większości znanych Litanii, tj. od „Kyrie, elejson”…i z wymienieniem Imion Boga Ojca, Syna, Ducha Świętego i Świętej Trójcy oraz 3 Imion Matki Bożej. Natomiast ten z 1989 r. rozpoczyna się od 2-krotnego wezwania: „Panie, zmiłuj się nad nami,” 1-krotnego wezwania „Chryste, zmiłuj się nad nami i 1-krotnego wezwania do Matki Bożej. Nie zwracamy się w Litanii do Boga Ojca, Ducha Świętego, Trójcy Świętej (?). 

Wydaje się zatem, że ta znana Litania do Wszystkich Świętych, zawierająca Imiona tylko 5 Świętych polskich i nie zawierająca żadnych imion Błogosławionych, niezbyt nadaje się do naszych modlitw o ratowanie Polski i Kościoła, które chcemy kierować do naszych polskich Świętych i Błogosławionych, aby oni z kolei przedstawili je przed Tronem Pana Boga w Niebie. W modlitewnym skarbcu Kościoła jest Litania Narodu Polskiego, wydana w roku 1915, która była uzupełniona w 1981 i 2001 r.. Litanię tę odmawiał Ojciec Św. Jan Paweł II.

Ta modlitwa ma potężną moc. Odsyła nas do wszystkich świętych patronów polskiej ziemi, ale również wprowadza w przestrzeń Bożą naszych królów, wodzów, ofiary niesprawiedliwości. I dlatego powinna być odmawiana w domach, rodzinach i wszędzie tam, gdzie jest to możliwe. W walce duchowej bowiem nie ma skuteczniejszej broni niż modlitwa. A taka walka toczy się obecnie na naszych oczach. I takiej właśnie duchowej broni dostarczają Polakom na trudny czas mniszki ze Wspólnoty Sióstr Służebnic Bożego Miłosierdzia. Proszą one poprzez księdza Stanisława Makowskiego, aby Litanię Narodu Polskiego odmawiać w formie nowenny w okresie od 29 września do 7 października każdego roku.

Zgromadzenie to powstało w 2001 roku, gdy kilka sióstr należących do czynnego Zgromadzenia Sióstr Jezusa Miłosiernego, poczuło powołanie do życia kontemplacyjnego. I uznało, że taki model życia jest bardziej zgodny z tym, czego chciała dla nowego zgromadzenia św. Siostra Faustyna. Od tego momentu zgromadzenie rozwija się (obecnie liczy dziewięć sióstr oraz nowicjuszki) i stało się ważnym miejscem na religijnej mapie Polski. W Rybnie k/Sochaczewa (gdzie jest siedziba Zgromadzenia) spotykają się bowiem egzorcyści, a także księża i świeccy, którzy szukają pomocy modlitewnej czy umocnienia w wierze. Siostry, choć żyją za surową klauzurą, mają także pełną świadomość tego, co dzieje się w Polsce. A po katastrofie smoleńskiej – nie tylko zachęcają do zamawiania Mszy św. za Ojczyznę – ale także przygotowały i rozpowszechniają tę głęboką teologicznie Litanię Narodu Polskiego, która może być potężną bronią – w toczącej się walce duchowej – w rękach Polaków. Proces laicyzacji dotknął także Polskę, choć w stopniu mniejszym, niż pozostałe kraje Europy. Ta walka duchowa rozgrywa się na naszych oczach. Jeśli Polska zostanie zlaicyzowana, jeśli katolicyzm padnie i modlitwa do Boga przestanie być zanoszona przez setki tysięcy sióstr, księży, zakonników i świeckich, to padnie ostatnia nadzieja na nawrócenie Europy. Stary Kontynent zostanie oddany, a niewiara odniesie ostateczne zwycięstwo. To dlatego możemy obserwować dziś tak mocny atak na krzyż, na modlitwę, na ludzi wierzących. I na atak ten musimy odpowiedzieć modlitwą, albowiem modlitwa w walce duchowej jest najskuteczniejszą bronią. 

Tekst tej modlitwy to nie tylko wielkie modlitewne wezwanie, ale również głęboka teologia i historiozofia polskości. W kolejnych wezwaniach nie tylko przypominani są patroni Polski, ale również omadlane są najważniejsze nasze problemy.

Siostry proszą, aby odmawiać tę Litanię przez 9 dni, od św. Michała Archanioła 29 września do święta Matki Boskiej Różańcowej 7 października. Gorąco również zachęcamy i równocześnie proponujemy przyjąć ją jako jedyną, systematycznie odmawianą codzienną modlitwę w ramach Krucjaty Świętych i Błogosławionych Polskich. 
Więcej na: http://fronda.pl/news/czytaj/tytul/modlmy_sie_litania_narodu_polskiego

Ośmielę się tu podać swoje wątpliwości do treści aktualnego tekstu Litanii. Jestem laikiem i nie mam prawa wnosić poprawek i uzupełnień do treści modlitwy, opracowanej przez organizacje czy instytucje, upoważnione przez Kościół. Jednak patrząc nawet pobieżnie na treść Litanii widzimy, że:

-* zawiera ona 20 imion Świętych Polskich, a tymczasem aktualnie jest już ich 31. Poza tym trzech Świętych w Litanii jest wymienionych w gronie Błogosławionych,

- * zawiera ona tylko 13 imion Polskich Błogosławionych, a jest ich dziś 46 (faktycznie jest ich dużo więcej, bo niektórzy błogosławieni zapisani są grupowo, np. 108 męczenników z II wojny światowej, 11 Nazaretanek z Nowogródka, 49 męczenników z Sandomierza). 

Czy chcemy odmawiać tę piękną Litanię, nie zwracając się np. do Świętej Faustyny Kowalskiej czy do Błogosławionych Jana Pawła II, Papieża – Polaka (którego wymienia się obecnie na każdej Mszy św.), ks. Jerzego Popiełuszki, kapelana Solidarności czy ks. Michała Sopocki, Spowiednika i Opiekuna Świętej Siostry Faustyny tylko dlatego, że jeszcze nie dołączono ich do grona wymienionych w Litanii?. Ufam, że w niedługim czasie zostanie dokonana taka aktualizacja i osoby, dotąd nie ujęte w treści Litanii, zostaną w niej wymienione. Ale my potrzebowalibyśmy już teraz Litanii, zawierającej wykaz wszystkich Świętych i Błogosławionych Polskich. 

Dlatego pozwoliłem sobie na uzupełnienie wykazu Świętych i Błogosławionych Polskich, których od czasu ostatniej aktualizacji wynieśli na ołtarze Papieże Jan Paweł II i Benedykt XVI, przeniosłem 3 Świętych z części, dotyczącej Błogosławionych do części z wykazem Świętych oraz ułożyłem oba wykazy w porządku alfabetycznym. Tytuły nowych Świętych i Błogosławionych wpisałem wg modlitewnika „111 Litanii” ks. Jerzego Lecha Kontkowskiego SJ. 

Na początku wykazu Świętych Polskich umieściłem Imiona 3 Patronów Polski: Św. Stanisława, 

Św. Wojciecha – jako Głównych Patronów Polski oraz Św. Andrzeja Boboli – Patrona Polski.


W Litanii Narodu Polskiego po wymienieniu Świętych Polskich zamieszczona jest następująca inwokacja: „Wszyscy Święci i Święte Boże, módlcie się za nami”. Wynika z tego, że swoją modlitwą obejmujemy również Patriarchów i Proroków, Apostołów i Uczniów Pana Jezusa, Męczenników, Biskupów, Doktorów Kościoła, Kapłanów i Zakonników, Starego i Nowego Testamentu, czczonych w całym Kościele i ujętych w Litanii do Wszystkich Świętych. Czyli Wszystkich Świętych z tej Litanii ujmujemy również w naszej Litanii Narodu Polskiego.


Poniżej treść Litanii Narodu Polskiego:
Litania Narodu Polskiego

Kyrie, elejson, Chryste, elejson, Kyrie, elejson. 

Chryste, usłysz nas, - Chryste, wysłuchaj nas. 

Ojcze z nieba, Boże, - zmiłuj się nad nami. 

Synu Odkupicielu świata, Boże, - zmiłuj się nad nami. 

Duchu Święty, Boże, - zmiłuj się nad nami. 

Święta Trójco, jedyny Boże, zmiłuj się nad nami. 

Nad Polską, Ojczyzną naszą, zmiłuj się, Panie. 

Nad narodem męczenników, zmiłuj się, Panie. 

Nad ludem zawsze wiernym Tobie, zmiłuj się, Panie. 

Jezu nieskończenie miłosierny, zmiłuj się nad nami. 

Jezu nieskończenie mocny, zmiłuj się nad nami. 

Jezu, nadziejo nasza, zmiłuj się nad nami. 

O Maryjo, Bogurodzico, Królowo Polski, módl się za nami. 

Święty Stanisławie, Ojcze Ojczyzny, Główny Patronie Polski, módl się za nami. 

Święty Wojciechu, Główny Patronie Polski, módl się za nami. 

Święty Andrzeju Bobolo, Męczenniku, Patronie Polski, módl się za nami. 

Święty Adamie Chmielowski, Opiekunie ubogich, módl się za nami

Święty Brunonie z Kwerfurtu, Apostole ziem polskich, módl się za nami. 

Święty Cyrylu i Metody, Apostołowie Słowian, módlcie się za nami. 

Święta Edyto Stein, Karmelitanko, Męczennico z Oświęcimia, módl się za nami.

Święta Faustyno Kowalska, Apostołko Bożego Miłosierdzia, módl się za nami.

Święty Florianie, Patronie Krakowa, módl się za nami. 

Święty Jacku Odrowążu, Apostole Rusi, módl się za nami. 

Święta Jadwigo, Patronko Śląska, módl się za nami. 

Święty Janie z Kęt, Patronie profesorów i studentów, módl się za nami.

Święty Janie z Dukli, Patronie rycerstwa polskiego, módl się za nami

Święty Janie Sarkandrze, Męczenniku z Ołomuńca, módl się za nami.

Święty Jozafacie, Patronie Rusi, módl się za nami. 

Święty Józefie Bilczewski, Założycielu Józefitek, módl się za nami.

Święty Józefie Sebastianie Pelczarze, Założycielu Sercanek, módl się za nami.

Święty Kazimierzu, Patronie Litwy, módl się za nami. 

Święta Kingo, Patronko górników, módl się za nami. 

Święta Królowo Jadwigo, Patronko młodzieży żeńskiej, módl się za nami. 

Święty Maksymilianie Kolbe, Męczenniku z Oświęcimia, módl się za nami. 

Święty Melchiorze Grodziecki, Męczenniku z Koszyc, módl się za nami.

Święci Męczennicy polscy: Benedykcie, Janie, Mateuszu, Izaaku i Krystynie, módlcie się za nami. 

Święty Ottonie, Apostole Pomorza, módl się za nami. 

Święci Pustelnicy Andrzeju Świeradzie i Benedykcie, módlcie się za nami. 

Święty Rafale Kalinowski, Odnowicielu Karmelu w Polsce, módl się za nami.

Święty Stanisławie Kostko, Patronie młodzieży, módl się za nami. 

Święty Szymonie z Lipnicy, Kaznodziejo prawdy, módl się za nami.

Święta Urszulo Ledóchowska, Założycielko szarych urszulanek, módl się za nami.

Święty Wacławie, Patronie katedry wawelskiej, módl się za nami. 

Święty Zygmuncie Gorazdowski, Lwowski ojcze ubogich, módl się za nami.
Wszyscy Święci i Święte Boże, módlcie się za nami. 
Błogosławiona Angelo Truszkowska, Założycielko Felicjanek, módl się za nami

Błogosławiona Anielo Salawa, Patronko ubogich, módl się za nami

Błogosławiony Auguście Czartoryski, Kapłanie wierny w cierpieniu, módl się za nami

Błogosławiona Bernardyno Jabłońska, Współzałożycielko Albertynek, módl się za nami

Błogosławiony Bogumile, Arcybiskupie gnieźnieński, módl się za nami

Błogosławiona Bolesławo Lament, Założycielko Zgr. Sióstr Misj. Św. Rodziny, módl się za nami

Błogosławiony Bronisławie Markiewiczu, Założycielu Michalitów i Michalitek, módl się za nami

Błogosławiona Bronisławo, Patronko Śląska Opolskiego, módl się za nami

Błogosławiona Celino Chludzińska-Borzęcka, Założycielko Zmartwychwstanek, módl się za nami

Błogosławiony Czesławie, Patronie Wrocławia, módl się za nami

Błogosławiona Doroto z Mątowów, Patronko Prus i Pomorza, módl się za nami

Błogosławiony Edmundzie Bojanowski, Zał. Zgrom. Służeb. NMP Bogurodzicy…, módl się za nami 

Błogosławiony Honoracie Koźmiński, Założycielu licznych zgromadzeń zakonnych, módl się za nami

Błogosławiony Ignacy Kłopotowski, Założycielu Loretanek, módl się za nami

Błogosławiony Jakubie Strzemię, Patronie Lwowa, módl się za nami

Błogosławiony Janie Balicki, Wzorze cnót kapłańskich, módl się za nami

Błogosławiony Janie Beyzymie, Opiekunie trędowatych, módl się za nami

Błogosławiony Janie Pawle II, Papieżu Polaku, módl się za nami

Błogosławiony Jerzy Matulewiczu, Odnowicielu Zakonu Marianów, módl się za nami

Błogosławiony Jerzy Popiełuszko, Męczenniku, Kapelanie Solidarności, módl się za nami

Błogosławiona Jolanto, Krzewicielko odnowy ewangelicznej, módl się za nami

Błogosławiona Karolino Kózkówno, Dziewico i Męczennico, módl się za nami

Błogosławiona Kolumbo Gabriel, Zał. Zgrom. Sióstr Benedyktynek od Miłości, módl się za nami 

Błogosławiona Mario Karłowska, Zał. Instytutu Sióstr Dobrego Pasterza, módl się za nami

Błogosławiona Mario Franciszko Siedliska, Założycielko Nazaretanek, módl się za nami

Błogosławiona Mario Merkert, Założycielko Elżbietanek, módl się za nami

Błogosławiona Marcelino Darowska, Współzałożycielko Niepokalanek, módl się za nami

Błogosławiona Mario Mardosewicz i 10 towarzyszek Nazaretanek z Nowogródka, módlcie się za nami

Błogosławiona Mario Marto Wiecka, ze Zgr.S. Miłosierdzia św.Wincentego a Paulo, módl się za nami

Błogosławiona Mario Tereso Ledóchowska, Matko Afrykanów, módl się za nami.

Błogosławiony Michale Kozalu, Męczenniku z Dachau, módl się za nami

Błogosławiony Michale Sopoćko, Spowiedniku i Opiekunie św. Faustyny, módl się za nami

Błogosławiony Rafale Chyliński, Opiekunie chorych, módl się za nami

Błogosławiona Regino Protmann, Założycielko Katarzynek, módl się za nami

Błogosławiony Sadoku i 48 jego towarzyszy, męczenników z Sandomierza, módlcie się za nami

Błogosławiona Salomeo, Księżno Halicka, módl się za nami

Błogosławiona Sancjo Janino Szymkowiak, ze Zgromadzenia Serafitek, módl się za nami

Błogosławiony Stanisławie Kazimierczyku, Duszpasterzu krakowski, módl się za nami

Błogosławiony Stanisławie Papczyński, Założycielu Zgrom. Kapłanów Marianów, módl się za nami

Błogosławiony Stefanie Wincenty Frelichowski, Męczenniku z Dachau, módl się za nami

Błogosławiony Wincenty Kadłubku, Dziejopisarzu Polski, módl się za nami

Błogosławiony Wincenty Lewoniuku z 12 towarzyszami męczennikami, módlcie się za nami

Błogosławiony Władysławie z Gielniowa, Patronie Warszawy, módl się za nami.

Błogosławiony Władysławie Findyszu, Męczenniku komunizmu, módl się za nami.

Błogosławiony Zygmuncie Feliński, Założ. Zgrom. S. Franciszkanek Rodziny Maryi, módl się za nami.

Błogosławionych 108 męczenników II wojny światowej z lat 1939-45, módlcie się za nami.

Od długiej, ciężkiej pokuty dziejowej, wybaw nas, Panie. 

Od kajdan niewoli, wybaw nas, Panie. 

Od godziny zwątpienia, wybaw nas, Panie. 

Od podszeptów zdrady, wybaw nas, Panie. 

Od gnuśności naszej, wybaw nas, Panie. 

Od ducha niezgody, wybaw nas, Panie. 

Od nienawiści i złości, wybaw nas, Panie. 

Od wszelkiej złej woli, wybaw nas, Panie. 

Od śmierci wiecznej, wybaw nas, Panie. 

Winy królów naszych, przebacz, o Panie. 

Winy magnatów naszych, przebacz, o Panie. 

Winy szlachty naszej, przebacz, o Panie. 

Winy rządzących krajem, przebacz, o Panie. 

Winy kierujących ludem, przebacz, o Panie. 

Winy pasterzy naszych, przebacz, o Panie. 

Winy ludu naszego, przebacz, o Panie. 

Winy ojców i matek naszych, przebacz, o Panie. 

Winy całego Narodu polskiego, przebacz, o Panie. 

Głos krwi męczenników naszych, usłysz, o Panie. 

Głos krwi żołnierzy naszych, usłysz, o Panie. 

Płacz matek i żon, usłysz, o Panie. 

Płacz wdów i sierot, usłysz, o Panie. 

Płacz dzieci katowanych za pacierz polski, usłysz, o Panie. 

Łzy przesiedleńców i wygnanych z Ojczyzny, usłysz, o Panie. 

Łzy rolników pozbawionych swej ziemi, usłysz, o Panie. 

Wołanie krzywdzonego ludu robotniczego, usłysz, o Panie. 

Jęki z więzień, obozów koncentracyjnych, usłysz, o Panie. 

Brzęk kajdan naszych, usłysz, o Panie. 

Wiarę w Ciebie i ufność w Maryi, daj nam, o Panie. 

Nadzieję w zwycięstwo dobrej sprawy, daj nam, o Panie. 

Miłość Polski, Ojczyzny naszej, daj nam, o Panie. 

Męstwo, mądrość, łagodność i solidarność, daj nam, o Panie. 

Wszystkie dary Ducha Świętego, daj nam, o Panie. 

Służbę w świętej sprawie Twojej na ziemi, daj nam, o Panie. 

Wolność, chwałę, szczęście i pokój, daj nam, o Panie. 

Przez Narodzenie Twoje, bohatera wielkiego, wzbudź nam o Panie. 

Przez Bogurodzicę, Ojca Świętego na długie lata zachowaj nam, o Panie. 

Przez Najświętsze Życie Twoje, żyć dobrze nas naucz, o Panie. 

Przez Krzyż i Mękę Twoją, cierpienia nasze mężnie znosić daj, o Panie. 

Przez Święte Zmartwychwstanie Twoje, z ciemności grzechu wskrześ nas, o Panie. 

Przez Wniebowstąpienie Twoje, Ojczyznę wielką, wolną i szczęśliwą daj nam, o Panie. 

Przez Ducha Świętego Zesłanie, "ducha dobrego" daj nam, o Panie. 

Przez czystą Królowej Jadwigi ofiarę, w jedności Polskę naszą zachowaj, o Panie. 

Przez cnoty wielkich Ojców naszych na Twe błogosławieństwo, daj nam zasłużyć, o Panie. 

Boże Piastów i Jagiellonów, nie opuszczaj nas, o Panie. 

Boże Sobieskiego i Hallera, nie opuszczaj nas, o Panie. 

Boże Ojca Kordeckiego i Ojca Kolbe, nie opuszczaj nas, o Panie.
Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, przepuść nam, Panie.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, wysłuchaj nas, Panie.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, zmiłuj się nad nami. 
Módlmy się: Boże Wszechmogący, Panie Zastępów, padamy do stóp Twoich w dziękczynieniu, że przez wieki otaczałeś nas Swą przemożną opieką. Dziękujemy Ci, że Ojców naszych wyprowadziłeś z rąk ciemięzców, najeźdźców i nieprzyjaciół. Błogosławimy Cię za to, że po latach niewoli obdarzyłeś nas na nowo wolnością i pokojem. AMEN.
ANTYFONA
W tej chwili, kiedy tyle sił potrzeba naszemu Narodowi, aby zachować uzyskaną wolność, prosimy Cię, o Boże, napełnij nas mocą Ducha Twojego. Uspokój serca, dodaj ufności w Twoją Miłość. Oświeć zaćmione umysły naszych braci. Wzbudź w Narodzie chęć do cierpliwej walki o zachowanie pokoju i wolności. Spraw, byśmy stali się zdolni własnymi rękami i wzajemną solidarnością w służbie Twojego Krzyża zachować Twoje królestwo w nas, w naszych rodzinach, w naszym Narodzie jak za czasów naszych praojców. Wybaw nas od głodu, nędzy i wojny. Obdarz nas chlebem. Błogosław naszej pracy, Panie miłosierny, Panie sprawiedliwy, Panie wszechmocny. 

Boże, niech Duch Święty zmienia oblicze naszej ziemi i umacnia Twój lud. Daj nam, o Panie, abyśmy po przyjęciu w pokorze "Bierzmowania Dziejów" - udzielonego przez Ojca Świętego Jana Pawła II - Twego Ducha nigdy nie zasmucali, a przez zawierzenie Maryi, Matce Kościoła i Królowej Polski pozostali zawsze wierni Chrystusowi i Ojczyźnie. AMEN.
Pierwsza publikacja 1915 r. Uzupełniana w 1981 i 2001 r.

http://ekai.pl/wydarzenia/raport/x22781/swieci-i-blogoslawieni-polscy/?page=2
Nasze dalsze intencje do Pana Boga za pośrednictwem Świętych i Błogosławionych Polskich:
Wydaje się, że oprócz zestawu pięknych inwokacji w treści Litanii Narodu Polskiego możemy w intencjach Krucjaty ująć jeszcze te same modlitwy do Pana Boga jak w Krucjacie Różańcowej, a mianowicie:

* Aby Krucjata Różańcowa objęła jak największą liczbę Polaków,
* Aby dokonano w Polsce jak najszybciej Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski,
* Aby Papież poświęcił Rosję Niepokalanemu Sercu Maryi,
* Aby do władzy w Polsce doszli ludzie uczciwi, patriotyczni i wierzący w Boga,
* Aby zaprzestano w Polsce walki z Krzyżem Chrystusowym, Kościołem i mediami katolickimi, takimi jak Radio Maryja, TV Trwam,
* Aby jak najwięcej Polaków podjęło modlitwy za dusze w Czyśćcu cierpiące, a zwłaszcza za te, o których już nikt nie pamięta i za które nikt się nie modli,
* Aby jak najwięcej Polaków podjęło modlitwy o nawrócenie grzeszników w Narodzie Polskim. 

AMEN.

Szczególnie 3 pierwsze intencje są ważne dla dzieła ratowania Polski i Kościoła. Można też dodać swoje własne intencje, dotyczące ratowania Ojczyzny i Kościoła (nie własne, indywidualne) lub skorzystać z pozostałych intencji (z 13-tu), podanych w Krucjacie Niebieskiej.

Zakończenie

Opracowanie dobiegło końca. Dwa rodzaje uczuć dotykają teraz moje serce: radości z powodu opisania tematów, będących owocem długich przemyśleń, a których celem była chęć znalezienia ratunku dla Polski i Kościoła Świętego oraz niepokoju i obaw, związanych z przyjęciem tego opracowania. Czy będzie ono totalnie skrytykowane i odrzucone, a na autora posypią się wręcz słowa potępienia za zajmowanie się tematyką, zastrzeżoną dla uczonych, teologów i księży?. 


Mogę tylko powiedzieć jedno: nie kierowała mną chęć zabłyśnięcia, popisania się czy też chęć podjęcia starań, aby opracowanie stało się dostępne dla jak największego grona odbiorców. Nie, absolutnie nie. Byłbym szczęśliwy, gdyby udało się je spopularyzować wśród osób modlących się, którzy obok już odmawianych modlitw podejmą dodatkowy wysiłek modlitewny dla ratowania Ojczyzny i Kościoła. Którzy wybiorą jakąś Krucjatę i systematycznie będą w jej ramach prosić Pana Boga o Łaski dla Polski. Jak zaznaczyłem pod tytułem opracowania, jest ono przeznaczone tylko dla prywatnego stosowania, prywatnego modlenia się. Nie powstała nigdy we mnie myśl, aby podejmować starania, żeby zostało ono przyjęte i zalecane w Polsce w całym Kościele. 

Owszem, wysłałem w ub. roku opis Krucjaty Niebieskiej do mediów katolickich, ale odzew był zerowy. Tak samo będzie prawdopodobnie i tym razem. 


Dlaczego podjąłem się opracowania tego tematu?. Otóż pod koniec ub. roku podczas odmawiania kolejnej Nowenny Pompejańskiej w pewnym momencie w głowie zaświtała myśl, aby do ratowania Polski i Kościoła wykorzystać pomoc dusz czyśćcowych. Od miesięcy śledziłem mizerny efekt wprowadzonej od 15.6.2011 r. Krucjaty Różańcowej i bardzo ubolewałem nad brakiem modlitewnego poparcia Polaków dla pięknej inicjatywy utworzenia Krucjaty na wzór Węgierskiej. 

Wewnętrzny nacisk, ponaglenie, aby opisać i rozpropagować ten pomysł, który zaistniał w głowie podczas odmawiania Nowenny Pompejańskiej, były tak silne, że nieustannie o nim myślałem, ale jednocześnie odrzucałem, albowiem zdawałem sobie sprawę ze swojej nieudolności. Kimże ty jesteś? - zadawałem sobie to pytanie, że ośmielasz się szukać ratunku dla Polski, Kościoła? Od tego są inni, uczeni, teologowie, księża, biskupi. A nie ty, mały, nędzny grzesznik. Odrzucałem i odrzucałem, a temat wciąż wracał i nie dawał spokoju. Po miesiącach walki uległem. Za podstawę wziąłem Modlitwę Św. Gertrudy za dusze w czyśćcu cierpiące, po odmówieniu której przez każdą modlącą się osobę, z czyśćca zostaje uwolnionych 1000 dusz. Dotąd ta modlitwa na tym się kończyła. Ja przyjąłem ten stan jako pierwszy etap. I zaproponowałem drugi etap zgodnie z Dogmatem o Świętych Obcowaniu. Modlitwą uwalniamy 1000 dusz i w II etapie prosimy ich, aby oni przed Tronem Boga już w Niebie, jako Święci, przedstawili nasze intencje. Czyli: my dla nich, a oni dla nas. Opracowałem 13 intencji i pomysł rozesłałem do mediów katolickich (w tym Radio Maryja i Nasz Dziennik) i prawicowych, Episkopatu, kilku biskupów i niektórych blogów katolickich. Odzewu nie było. Może pomyślano: ot, kolejny oszołom, nawiedzony, moher… Odezwał się Pan, prowadzący blog <moc modlitwy>, który poparł ten pomysł, zamieścił Modlitwę Św. Gertrudy i moje intencje oraz dał możliwość rejestracji chętnych, podobnie jak w przypadku Krucjaty Różańcowej. I Krucjata ta, nazwana Niebieską, od 13.X.2011r. zaczęła funkcjonować.

Myślałem wtedy przede wszystkim o tym, aby dla sprawy przyznania miejsca na multipleksie cyfrowym dla TV Trwam zaangażować do pomocy dusze czyśćcowe, modlące się do Pana Boga w naszych intencjach. Przecież każdy chyba widział i nadal obserwuje, że nasze, ludzkie działania nie robią na obecnej, obcej Polsce ekipie rządzącej, żadnego wrażenia. Na nic są akcje zbierania milionów podpisów, marsze (ponad 100), popierające żądania przyznania miejsca na multipleksie, czy chociażby akcja zbierania protestów przeciwko wydłużeniu wieku emerytalnego. Rząd i tak uchwalił ten haniebny pomysł, aby Polacy pracowali do śmierci, a Prezydent podpisał. Myślałem o działaniu nie z udziałem ludzi, a z zaangażowaniem Nieba. Cóż, nie został ten pomysł przyjęty.


A potem przychodziły dalsze myśli: aby uruchomić kolejne Krucjaty o ratowanie Polski i Kościoła w ramach Dogmatu Świętych Obcowanie przy pomocy kolejnych mieszkańców Nieba tj. Aniołów oraz Świętych i Błogosławionych. Tak powstała Krucjata Anielska i Krucjata Świętych i Błogosławionych Polskich. Innych mieszkańców w Niebie nie ma i dalszych Krucjat już nie będzie. Zatem obok istniejących i znanych w Kościele Krucjat (Krucjata Różańcowa, Nowenna Pompejańska i Jerycho Różańcowe) pojawiły się 3 nowe Krucjaty: Krucjata Niebieska, Krucjata Anielska i Krucjata Świętych i Błogosławionych Polskich. I niech one wszystkie działają razem, bez prób rywalizacji i wywyższania się czy konkurencji. Cel jest jeden: ratowanie Polski, Ojczyzny naszej i Kościoła!


Nie ma obowiązku uczestniczenia we wszystkich Krucjatach. Tym bardziej, że zapał modlitewny Polaków jest obecnie bardzo słaby. Niech każdy czytający to opracowanie podejmie się modlitwy za Polskę i Kościół w ramach chociaż jednej Krucjaty, np. tej moim zdaniem, najważniejszej – Krucjaty Różańcowej. I najłatwiejszej. Wymagającej odmówienia tylko 1 dziesiątki Różańca Świętego. Osoby bardziej rozmodlone mogą wypraszać Łaski u Boga dla Polski i Kościoła w kilku Krucjatach. Szczególnie osoby starsze i chore.

Mam prośbę: aby nie delektować się i nie zachwycać ilością milionów uwolnionych z czyśćca dusz czyśćcowych (Krucjata Niebieska) oraz aby nie zajmowały nas myśli: dlaczego po uwolnieniu tylu milionów dusz nie widać w Polsce zmian na lepsze. Tak jakby Bóg nie wysłuchiwał naszych modlitw?. Odrzućmy takie myśli, bądźmy pewni, że wszystkie nasze modlitwy (nawet grzeszników) dochodzą do Nieba, a co Pan Bóg z nimi uczyni, to nie nasza już sprawa. Jego Plany nie są naszymi planami. Więc bądźmy spokojni i módlmy się wytrwale dalej. Przypomnijmy tu św. Monikę.

Mam też wątpliwości, czy nie za dużo czasu poświęciłem Krucjacie Anielskiej, a konkretnie opisaniu mocy i możliwości Aniołów – Duchów Bożych, a także zagrożeniom ze strony szatana i aniołów upadłych oraz zbrodniczym planom zniszczenia populacji ludzkiej, realizowanym przez ludzi na służbie szatana. Gdy rozmawiałem o tym z pewną osobą, ta po chwili oznajmiła, że nie chce więcej o tym słyszeć. Powiedziała wręcz: „Nie chcę nic o tym wiedzieć, nie chcę się denerwować, chcę mieć spokój w sercu, spokojny sen. A poza tym wszystko i tak jest w ręku Boga…”. Cóż, można i tak żyć. Metodą strusia. Nic nie wiedzieć. Osoby, podobne do wspomnianej, odmawiają codzienne pacierze o zdrowie, pomyślność i łaski dla swoich dzieci, męża, żony, o dobre wyniki w szkole, sukcesy w pracy itp. Absolutnie nie wypowiadam się krytycznie o takich postawach. Wszelkie modlitwy są godne szacunku. Ale czy nie powinniśmy przede wszystkim modlić się do Pana Boga o sprawy, dotyczące zagrożeń dla naszej Ojczyzny i Kościoła, a nie tylko mojej najbliższej rodziny?. Odrzucając wszelką wiedzę o zagrożeniach dla ludzkości, planach zniszczenia populacji ludzkiej i Kościoła Katolickiego pozbawiamy się tematyki modlitewnej, nie będziemy wiedzieli nawet, o co się mamy modlić. 

W załącznikach podano wiele dodatkowych wybranych modlitw, głównie do Aniołów, które mogą być wykorzystane również w intencjach osobistych (kilka krótkich egzorcyzmów, modlitwa przeciw burzy, liczne modlitwy do Anioła Stróża).

W opracowaniu niniejszym nie uwzględniono modlitw indywidualnych, dotyczących spraw osobistych i najbliższej rodziny, ponieważ jeżeli Pan Bóg wysłucha naszych modlitw w ramach Krucjat Modlitewnych, to automatycznie Łaski Jego obejmą wraz z całą Polską również każdą rodzinę.

Wyjątkiem jest tu Nowenna Pompejańska. Oprócz intencji ratowania Ojczyzny i Kościoła, możemy podejmować tę Nowennę również w bardzo ważnych sprawach swojej rodziny: śmiertelnej choroby, ratowania z nałogu, nawrócenia itp. Jak wspomniano, jest to najskuteczniejsza modlitwa. 


Poza funkcjonującą już Krucjatą Niebieską na blogu <www.mocmodlitwy.info.pl> zostanie stworzona możliwość zarejestrowania się i podjęcia modlitw w ramach Krucjaty Anielskiej i Krucjaty Świętych i Błogosławionych Polskich. Zamieszczone przy nich modlitwy zdecydowaliśmy zamieścić osobno na końcu opracowania, jako materiał pomocniczy (swego rodzaju takie „ściągi modlitewne”), ułatwiający modlitwę: będzie można je prowadzić korzystając z jednej czy kilku kartek (warto zrobić ksero), a nie wyszukiwać w 90-stronicowym opracowaniu. 


Kończąc, chciałbym wyrazić swoje pragnienie, że byłbym szczęśliwy, gdyby ci, którzy zetkną się z tym opracowaniem, podjęli chociaż jedną z najprostszych modlitw w intencji Ojczyzny i Kościoła, tj. tę 10-tkę Różańca Świętego z Krucjaty Różańcowej, ofiarując bukiet 10-ciu róż, 10-ciu „Zdrowasiek”, naszej Niebieskiej Mamie, Maryi, prosząc Ją, by ofiarowała go w Niebie Panu Bogu przed Jego Tronem, aby wejrzał łaskawie na nasz kraj i obdarzył go Swoimi Łaskami.
Opracował: 
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Załączniki do opracowania pt. „KRUCJATY  MODLITEWNE  O  RATOWANIE  POLSKI  I  KOŚCIOŁA”

Załącznik 1 – CUDA  RÓŻAŃCOWE 
(głównie wg Wydawnictwa „VOX DOMINI”)
1. Bitwa pod Lepanto
Największym zwycięstwem Maryi jest rozbicie trzykrotnie silniejszej od chrześcijańskiej floty tureckiej pod Lepanto 7 października 1571 roku. To wówczas Papież Pius V złożył ze łzami w oczach przyszłość chrześcijaństwa w ręce Maryi i zarządził modlitwy we wszystkich kościołach, zakonach i klasztorach Rzymu. Sam poprowadził wieczorem 6 października modlitwę różańcową w klasztorze Dominikanów w Rzymie. W bitwie morskiej flota chrześcijańska ze 100 okrętów straciła 17, flota turecka z 300 okrętów straciła 260. Poległo 8 000 żołnierzy chrześcijańskich i 30 000 tureckich. Wieczorem w dniu bitwy Papież Pius V w pewnym momencie podszedł do okna i po chwili wrócił rozpromieniony do zebranych oznajmiając, że flota chrześcijańska odniosła wspaniałe zwycięstwo. Po dwóch tygodniach kurier przyniósł potwierdzenie tego cudu. Następnie Pius V postanowił, aby dzień 7 października obchodzono jako Święto Matki Bożej Zwycięskiej, dzięki której zostało ocalone całe chrześcijaństwo. Następny Papież Grzegorz XIII w 1573 roku zmienił nazwę Święta na : Matki Bożej Różańcowej.  A Papież Klemens XI, po zwycięstwie nad Turkami pod Belgradem w 1716 roku, rozszerzył Święto Matki Bożej Różańcowej na cały Kościół. 

Papież Leon XIII, który usłyszał w wizji, iż Bóg pozwala szatanowi przez 100 lat doświadczać Kościół, napisał aż 12 encyklik o modlitwie różańcowej. W roku 1885 polecił odmawiać Różaniec przez cały październik i wprowadził do Litanii Loretańskiej wezwanie „Królowo Różańca Świętego, módl się za nami”.

2. Wiktoria Wiedeńska
Po bitwie pod Lepanto Turcy nie stanowili już poważniejszego zagrożenia na morzach. Jednak w 100 lat po Lepanto, Europa musiała stawić czoło muzułmańskiej inwazji lądowej. 13 lipca 1683 roku ogromna 115 000 armia turecka otoczyła Wiedeń i zaczęła oblężenie miasta. Ani Austriacy, ani Niemcy nie byli w stanie pokonać armii tureckiej. Legat papieski prosił Króla Jana III Sobieskiego o pomoc. Król mógł przybyć do Wiednia z odsieczą dopiero we wrześniu. Kiedy informacje o zagrożeniu chrześcijaństwa doszły do króla Jana, wzniósł on serce do Nieba i modlił się tak: „Błogosławiona Dziewico Częstochowska, pozwól mi doświadczyć dwóch cudów: że ci, którzy trwają w Wiedniu wytrzymają oblężenie do września i że my zdążymy tam na czas, aby ich uwolnić.”
Chociaż liczyła się każda minuta, Król Polski i jego doradcy pojechali na Jasną Górę, aby się modlić przed wizerunkiem Czarnej Madonny. Po czterech dniach modlitw, kiedy Król był już gotowy opuścić sanktuarium, kapłan podał mu obraz Madonny zawieszony na złotym łańcuchu. Król z wdzięcznością go przyjął i razem z około 26 tysiącami zbrojnego polskiego wojska rozpoczął wymarsz. Po przybyciu Niemcy i Austriacy wsparli polskiego króla swoimi wojskami.

12 września 1683 r. król Jan wstał, pomodlił się, wzniósł w górę obraz Matki Bożej Częstochowskiej i dał sygnał do ataku. Mówi się, że jego żołnierze, ścierając się z Turkami w zaciekłej walce, mieli na ustach okrzyk: „Maryjo, pomóż!”. 
Bitwa zakończyła się niespodziewanie wcześnie tego dnia. Po zwycięstwie, Jan III Sobieski, król Polski, oświadczył: „Przybyłem, zobaczyłem, a Bóg zwyciężył.” Dzień zwycięstwa upamiętniono ogłoszeniem 12 września dniem Wspomnienia Najświętszego Imienia Maryi.

3. Cud w Hiroszimie i Nagasaki, Japonia 6 i 9 sierpnia 1945 r. 
Cudem związanym z modlitwą różańcową jest także niezwykłe ocalenie kilkunastu osób w Hiroszimie i Nagasaki. Na sześć miesięcy przed atomowym atakiem lotnictwa USA w miastach tych, jak mówili potem świadkowie, pojawiło się dwóch mężczyzn. Trzem milionom katolików głosili konieczność nawrócenia, odmawiania Różańca i pokuty jako jedynego ratunku przed zbliżającym się nieszczęściem. Nawoływali do życia w stanie łaski uświęcającej, częstego przyjmowania sakramentów, do noszenia sakramentaliów, do trzymania w swoich domach wody święconej oraz gromnicy i do codziennego odmawiania przynajmniej jednej części Różańca.

Po ataku atomowym okazało się, że w Hiroszimie i Nagasaki prawie wszystko zostało zrównane z ziemią — z wyjątkiem dwóch budynków. W jednym było 12 osób, a w drugim – 18. Mieszkańcy przeżyli. Otaczające dom podwórka, a nawet trawa, również pozostały niezniszczone. Nie została zniszczona ani jedna szyba czy dachówka! Specjaliści Armii Stanów Zjednoczonych przez kilka miesięcy obserwowali domy, próbując zrozumieć niezwykły fenomen: w jaki sposób oba domy wraz z ich mieszkańcami i otaczającym je dobytkiem mogły ocaleć? W końcu doszli do przekonania, że nie było tam niczego, co po ludzku mogłoby ocalić te domy przed zburzeniem. Stwierdzili, że musiała zadziałać jakaś siła nadprzyrodzona...

Natomiast sami uratowani opowiadali, że w noc poprzedzającą atak bombowy usłyszeli pukanie do drzwi. Twierdzą, że ukazał się im Anioł, który zaprowadził ich do domu, w którym mieszkała rodzina wierna wezwaniom Matki Bożej i wypełniająca Jej polecenie, by codziennie, przez sześć miesięcy, odmawiać różaniec. Ocaleni żyli jeszcze przez wiele lat. Jeden z nich,  Hubert Schiffler, został księdzem. Powiedział, że od czasu ataku atomowego setki ekspertów zastanawiało się, czym mógłby różnić się ów ocalały dom od kompletnie zburzonych. Ks. Schiffler twierdził, że różnił się jednym: w tym domu posłuchano wezwań Matki Bożej do codziennego odmawiania Różańca!

4. Austria, 13 maja 1955 roku 
13 maja 1955 roku, w rocznicę pierwszego objawienia Matki Bożej Fatimskiej, Rosja Sowiecka zgodziła się na niezależność Austrii i wkrótce stosownie do podpisanej deklaracji, wycofała wszystkie oddziały wojskowe. 

W liście napisanym przez Ojca Pavlička OFM, opublikowanym w Voz de Fatima 13 października 1955 roku, całą zasługę w odzyskaniu wolności przez Austrię oddano Matce Bożej Fatimskiej i odmawianiu w tej intencji Różańca. Ponad 700 tysięcy ludzi z 7-milionowej ludności Austrii, czyli 10 % ludności, zadeklarowało codzienną modlitwę różańcową stosownie do prośby Matki Bożej Fatimskiej. Ojciec Piotr (Petrus) Pavliček napisał: „Czy to nie cudowne jak Nasza Najdroższa Pani pomogła Austrii odzyskać wolność? To było tak oczywiste... 13 maja wszystkie gazety austriackie przyniosły wieść, że Rosja Sowiecka zgodziła się na niezależność Austrii i w niedzielę, 15 maja, w Wiedniu zostało podpisane porozumienie. To był rzeczywiście cudowny podarunek Matki Bożej dla całej społeczności katolickiej Wiednia, która codziennie, wiernie, przez siedem lat przychodziła do Niej i odmawiała od 15-stej do 20-stej, jeden różaniec za drugim...”
To, że Matka Boża przezwyciężyła niebezpieczeństwo, które ciążyło nad Austrią, potwierdziła też publicznie Teresa Neumann, niemiecka mistyczka, przed śmiercią, 18 września 1962 roku: „Z pewnością to modlitwy i wiele różańców ludności Austrii dało im wyzwolenie od dominacji rosyjskiej.” 

Bawarska mistyczka zachęciła wówczas reprezentanta Błękitnej Armii, Alfreda Williamsa do kontynuowania szerzenia przesłania Matki Bożej Fatimskiej. To, co stało się w Austrii, mogłoby być udziałem każdego innego kraju skłonnego tak postąpić dla rozwiązania swoich trudnych spraw.

5. Cud  Różańcowy na Filipinach w 1986 roku
W dniach 22-25 lutego 1986r. w stolicy Filipin Manili, w Alei Objawienia się Świętych dokonała się pokojowa rewolucja. Ośmiopasmowa droga opasująca miasto stała się miejscem objawienia potęgi - ludzi trzymających w rękach .... Różańce.

Dyktator F. Marcos rozwiązał parlament i rozpoczął aresztowania. Część żołnierzy zbuntowała się i odmówiła mu posłuszeństwa. Wiedzieli jednak, że sami nie mają szans. Poprosili o pomoc kard. J . Sina, prymasa Filipin. Kardynał zamknął się na półtorej godziny w swojej kaplicy. Zadzwonił najpierw do kilku zakonów kontemplacyjnych w Manili, wzywając mniszki do postu i modlitwy, a potem - za pośrednictwem katolickiego Radia Veritas, jedynego w tamtym czasie niezależnego medium na całych Filipinach - zwrócił się do mieszkańców stolicy z apelem: „Proszę, wyjdźcie z waszych domów, bo musimy chronić życie tych żołnierzy”.
Ludzie usłyszeli i odpowiedzieli. W ciągu kilku godzin w Alei Objawienia stanęły 2 mln. ludzi. Przyszli całymi rodzinami z różańcami w rękach. Zebrani nieustannie odmawiali różaniec, błagali Najświętszą Matkę o pomoc, kapłani odprawiali niepoliczone Msze św., a wszystkiemu towarzyszyły pieśni maryjne. Trwali tak na posterunku przez cztery dni i cztery noce, wspomagani ustawiczną modlitwą leżących krzyżem zakonnic z kontemplacyjnych klasztorów.

Wtedy to Marcos zadecydował o wysłaniu pięciu helikopterów, które miały zrzucić bomby na zebrany tłum. Kiedy jednak śmigłowce ze śmiercionośnym ładunkiem dotarły na miejsce, piloci zobaczyli przez chmury ogromny żywy krzyż, który utworzyła ponad dwumilionowa rzesza modlących się na różańcach ludzi. Ten widok tak ich zaszokował, że odmówili wykonania rozkazu i wylądowali. W Alei Objawienia się Świętych nadal więc trwało potężne nabożeństwo różańcowe z udziałem przeszło dwóch milionów Filipińczyków. 

Po 4 dniach na ulicy pokazało się 25 czołgów z towarzyszącą im kilkutysięczną armią. Krwawa jatka wydawała się nieunikniona. Czołgi i armia ruszyły wprost na tłum. 2 mln. bladych i drżących ludzi uklękli z twarzą w kierunku nadjeżdżających czołgów. Podnieśli w górę różańce i zaczęli się głośno modlić. Nie mieli zamiaru się cofnąć. Kiedy żołnierze dochodzili już do Alei Objawienia, nagle ich oczom ukazała się piękna kobieta, która rzekła do nich: „Stop, kochani żołnierze! Nie posuwajcie się dalej! Nie krzywdźcie moich dzieci! Jestem królową ich serc”. Czołgi zatrzymały się przed modlącym się tłumem ludzi. Po chwili żołnierze przyłączyli się do modlitwy. Następnie nadszedł rozkaz rozpędzenia tłumów gazem. Ale to specjaliści, którzy go wykonali, zaczęli kaszleć i uciekać, nagle bowiem odwrócił się wiatr.

Dokładnie w tym samym czasie zebrani nieopodal ludzie - na klęczkach i ze wzniesionymi rękoma - głośno odmawiali różaniec; tak oto po raz kolejny moc różańcowej modlitwy pokonała wysłanników śmierci. 

Zaraz też wśród wojska pojawiły się dzieci z kwiatami; wciskały je w lufy żołnierskich karabinów, na których też wiązały żółte opaski - wyborczy znak pani Aquino, klerycy wychodzili naprzeciw żołnierzom i obejmowali ich w braterskim uścisku, kobiety zaś częstowały niedawnych agresorów naprędce przygotowywanymi kanapkami.

Despotyczny prezydent mimo wszystko nie chciał dać za wygraną i nakazał ostrzelać zamkniętych w budynku ministerstwa zbuntowanych żołnierzy ogniem z moździerzy. Po dwóch godzinach od wydania tego rozkazu nie usłyszano ani jednego wystrzału, okazało się, że wszystkie znajdujące się w moździerzach naboje to niewypały! 

Wówczas to po raz kolejny niepospolitą odwagą i nadzwyczajną jasnością umysłu wykazuje się kard. Sin, który powstrzymuje komunistyczne bojówki przed zabiciem Marcosa i skłania  prezydenta Reagana do udzielenia dyktatorowi azylu w USA. W ciągu trzydziestu minut amerykańskie helikoptery przetransportowały Marcosa i jego otoczenie do bazy Clark, a stamtąd samolot zawiózł go na Hawaje - jak wspominał po latach hierarcha. Władzę w kraju ostatecznie objęła pani Aąuino wraz ze swymi zwolennikami. 

Kardynał Sin pytany o to, jak w ogóle była możliwa ta bezkrwawa rewolucja, niezmiennie odpowiadał: „Nie ma odpowiedzi. To był cud”. Kiedy zaś odbierał doktorat honoris causa Boston College, publicznie wyraził swoje przekonanie w następujących słowach: „Myślę, że cały scenariusz tamtych wydarzeń był pisany przez samego Boga. Myślę, ze całością akcji kierowała Najświętsza Maryja Panna. Byliśmy tylko aktorami. Ale nasza moc pochodziła od Boga”. A w innym miejscu dodał: „Jestem przekonany, że cała cześć, cale uznanie i cała wdzięczność powinny być oddane Najświętszej Maryi Pannie, a przez Nią Jej Synowi i z Nim Ojcu w Niebie, bo Bóg naprawdę patrzył na nas łaskawym okiem, naprawdę błogosławił Filipiny i wszystkich nas dotknął swoją Łaską”.

6. Brazylia, 1964 r. - UCIECZKA PREZYDENTA PRZED MOCĄ RÓŻAŃCA
Zwycięstwo różańcowe w Brazylii było również imponujące. Zwycięstwo polegało na usunięciu prezydenta o komunistycznych skłonnościach, który był na krawędzi przeprowadzenia krwawej rewolucji. Zwycięstwo było przypisane Matce Bożej Różańcowej, ponadto nikt nie stracił życia.

Na początku lat 60-tych XX wieku, Brazylia miała około 215 milionów obywateli. Komuniści, zwykle czujni i skrupulatni, nie wzięli pod uwagę w swoich planach jednego raczej niezwykłego szczegółu: ofiarności brazylijskich kobiet, które nie dawały spokoju Matce Bożej Różańcowej błagając Ją nieustannie o ocalenie przed komunizmem. Do Matki Bożej Fatimskiej modliły się tak: 
„Matko Boża, zachowaj nas od złego losu i cierpienia, jakie jest udziałem umęczonych kobiet kubańskich, polskich, węgierskich i innych – ze zniewolonych narodów.”
Do pierwszego poważnego spotkania z komunistami doszło w Belo Horizonte, kiedy 20 tysięcy kobiet z różańcami w rękach zakłóciło spokój Zjazdu Partii Komunistycznej. Ówczesny prezydent Goulard zadrwił z tej pokojowej demonstracji i z lekceważeniem odniósł się do skuteczności modlitwy w rozwiązywaniu problemów Brazylii. Wtedy włączyły się do akcji przeciwko Goulardowi kobiety w Sao Paolo. Zorganizowały demonstrację nazwaną Marszem Rodziny z Bogiem ku Wolności. 

600 tysięcy ludzi podjęło trzygodzinny marsz przez śródmieście Sao Paolo, modląc się na Różańcu i śpiewając pieśni religijne. Dla Goularda stało się jasne, że nie miał powszechnego poparcia koniecznego, aby rewolucja w Brazylii się powiodła. Uciekł więc z kraju.
7. Cud nad Wisłą w 1920 roku
W Wielki Piątek 1872 r. na 46 lat przed odzyskaniem niepodległości Maryja - Królowa Polski przekazuje mistyczce Wandzie Malczewskiej (obecnie kandydatce na ołtarze) następujące słowa:
„Skoro Polska otrzyma niepodległość, to niezadługo powstaną dawni gnębiciele, aby ja zdusić. Ale moja młoda armia, w imię moje walcząca, pokona ich, odpędzi daleko i zmusi do zawarcia pokoju. Ja jej dopomogę”. 
Rok później, w Święto Wniebowzięcia, Matka Boża mówi: „Uroczystość dzisiejsza niezadługo stanie się ŚWIĘTEM NARODOWYM was, Polaków, bo w tym dniu odniesiecie świetne zwycięstwo nad wrogiem, dążącym do waszej zagłady. To święto powinniście obchodzić ze szczególną okazałością”.
Matka Boska informuje Polaków o przyszłym zwycięstwie Jej młodej armii nad gnębicielami narodu polskiego i zapowiada, że to Ona dopomoże tej armii, a dzień zwycięstwa stanie się Świętem Narodowym. Czy ktoś potem pamiętał o tym proroctwie w dniach sierpniowych 1920 roku?. 

Również ksiądz Ignacy Skorupka  31 lipca w dniu swych imienin, przyjmując życzenia od podopiecznych zapewniał: "Nie martwcie się. Bóg i Matka Boska Częstochowska, Królowa Korony Polskiej, nie opuści nas. Nie minie dzień 15-ty sierpnia, dzień Matki Boskiej Zielnej, a wróg będzie pobity".
W 1920 roku do stolicy Polski zbliżała się niczym nie powstrzymana nawałnica Armii Czerwonej. Tylko cud mógł uratować Polskę, a z nią całą Europę przed zarazą barbarzyńskiego, bezbożnego i  antychrześcijańskiego bolszewizmu. Rewolucyjni wodzowie: Dzierżyński, Marchlewski, Próchnik i Tuchaczewski pisali wówczas w odezwie do czerwonoarmistów: "Towarzysze! Runął Bóg, ten największy ciemiężca proletariatu. Legli nasi wrogowie. Wy teraz wolni, ale oto tam, na Zachodzie ciemiężona i krępowana brać Wasza ręce ku nam wyciąga... Po trupie Polski wiedzie droga do światowej rewolucji. Idźcie i we krwi zmiażdżonej armii polskiej utopcie zbrodnicze rządy Polaków. Na Wilno, Mińsk i Warszawę – marsz, Towarzysze!".

Do proletariatów Europy pisali: "Towarzysze, pochwyćcie władzę w swoje ręce i wyjdźcie na spotkanie Czerwonej Armii Wyzwoleńczej!". Warszawa miała być zaledwie wstępem do rewolucji światowej, po niej miał być Berlin, Paryż i cały świat.

W obliczu zagrożenia Ojczyzny Episkopat Polski rozpoczął swoistą Krucjatę Modlitewną. Oto niektóre z ważniejszych inicjatyw polskich biskupów: 
* 7 lipca 1920 r. Episkopat Polski wystosował list do papieża Benedykta XV, w którym prosił Ojca Św. o modlitwę za Polskę, obrończynię świata chrześcijańskiego.
"Ojcze Święty, w tej ciężkiej chwili prosimy Cię, módl się za Ojczyznę naszą, która od dwóch lat walczy z wrogiem Krzyża Chrystusowego, z bolszewikami. Odradzająca się Polska, wyniszczona obecną wojną, zdobywa się na ostateczny wysiłek. Jeżeli Polska ulegnie nawale bolszewickiej, klęska grozi całemu światu, nowy potop ją zaleje, potop mordów, nienawiści, pożogi, bezczeszczenia Krzyża. Módl się, abyśmy nie ulegli i przy Bożej pomocy murem piersi własnych zasłonili świat przed grożącym mu niebezpieczeństwem. … Nie tylko więc miłość dla Polski, ale miłość dla Europy całej każe nam pragnąć połączenia się z nami wszystkich wiernych w błaganiu Najwyższego, aby za orędownictwem Najświętszej Dziewicy Opiekunki Polski zechciał oszczędzić Narodowi Polskiemu tej ostatecznej klęski”.

* Ojciec Święty Benedykt XV, odpowiadając na list biskupów  skierował 5 sierpnia 1920 r. list do Wikariusza Generalnego Stolicy Apostolskiej, kard. Bazylego Pompili, w którym m.in. pisał: "… Nie tylko więc miłość dla Polski, ale miłość dla Europy całej każe nam pragnąć połączenia się z nami wszystkich wiernych w błaganiu Najwyższego, aby za orędownictwem Najświętszej Dziewicy Opiekunki Polski zechciał oszczędzić Narodowi Polskiemu tej ostatecznej klęski, oraz by raczył odwrócić tę nową plagę od wycieńczonej przez upływ krwi Europy".
* Z kolei w liście „Do biskupów świata” z 7 lipca 1920 r. biskupi polscy pragnęli poruszyć sumienia i apelowali do międzynarodowej społeczności katolickiej uświadamiając niebezpieczeństwo, przed jakim stanąłby katolicyzm, gdyby Polska uległa bolszewickiej nawale.
… Zwracamy się przeto... z prośbą o ratunek; nie o pieniądze was prosimy, nie o amunicję, nie o wojskowe zastępy, nie prosimy was o to, zwłaszcza że nie wojny pragniemy, lecz jedynie pokoju, byleby tylko pokój ten nie był nowym u nas podbojem, a światu zagrożeniem. Pokoju pragniemy i o pokój się modlimy i was dlatego, najczcigodniejsi bracia, o broń prosimy pokoju, jaką jest modlitwa. Prosimy was dzisiaj o szturm modłów do Boga za Polską. (...)
* W krytycznym dla Polski okresie centrum duchowym kraju była Jasna Góra. 27 lipca 1920 r. w jasnogórskim sanktuarium podczas konferencji episkopatu Polski hierarchowie dokonali podwójnego aktu religijnego: poświęcenia narodu i kraju Najświętszemu Sercu Jezusa oraz ponownie obrali Matkę Bożą Królową Polski.
* 7 sierpnia na Jasnej Górze rozpoczęto nowennę błagalno-pokutną, a 12 i 13 sierpnia na placu pod Szczytem leżały krzyżem tysiące ludzi. Przez cały czas w modlitewnej łączności z jasnogórskim sanktuarium pozostawał generał Józef Haller, który gorąco wierzył w Bożą pomoc. Z jego inicjatywy w stołecznym kościele Zbawiciela rozpoczęto nowennę dla żołnierzy w intencji Ojczyzny przy ołtarzu Matki Bożej Częstochowskiej. 

* W samej Warszawie od 6 do 15 sierpnia modlono się o cud. Kapłani udzielali wszystkim rozgrzeszenia generalnego przed spodziewaną rzezią Warszawy. W procesji na Plac Zamkowy wyniesione zostały relikwie św. Andrzeja Boboli i bł. Władysława z Gielniowa. "Huk armat spod Radzymina mieszał się z modlitwą. "Święty Boże, Święty mocny, Święty a nieśmiertelny... Od powietrza, głodu, ognia i wojny! Zachowaj nas, Panie!". Na Placu Zamkowym przed Panem Jezusem w Najświętszym Sakramencie klęczał Nuncjusz Apostolski Achilles Ratti i kardynał Aleksander Kakowski. 

* 12 sierpnia w Warszawie władze kościelne zorganizowały powszechne modły w intencji obrony stolicy. Przez dwa dni po ulicach miasta chodziły tłumy ludności w procesjach z chorągwiami. Procesje trwały całe dnie, a uczestniczyło w nich po kilkadziesiąt tysięcy ludzi różnych zawodów. W tym czasie komendant miasta gen. Latinik bezskutecznie nawoływał ludność do budowy urządzeń i kopania rowów. Premier Witos próbował wraz z ministrem Skulskim doprowadzić do tego, żeby zamiast chodzić po ulicach, ludzie wzięli się do pracy przy obronie miasta. Jednak były to próby mało skuteczne. Władze kościelne stały na stanowisku, że Warszawę może ocalić tylko Bóg (więc po co kopać rowy – dod. A.L.).


Nigdy już potem Kościół w Polsce nie zorganizował podobnych modłów dla ratowania Ojczyzny. Zarówno w 1939 roku po napaści dwóch najeźdźców z Zachodu i Wschodu jak i podczas Powstania Warszawskiego w sierpniu 1944 roku, zakończonego totalną klęską powstańców, śmiercią 500 tys. mieszkańców Warszawy i całkowitym zburzeniem miasta.


Czy Niebo i nasza Królowa Polski, Matka Boska Łaskawa i Patronka Warszawy mogła pozostać w tamte sierpniowe dni 1920 roku obojętna na modły swego ludu? Nie mogła. Modlitwa zjednoczonych serc całego narodu polskiego wyprosiła cud – PRAWDZIWY CUD – ukazanie się Najświętszej Dziewicy. Najświętsza Maryja Panna sama ukazała się 2 - krotnie na obłokach, a Jej widok wzbudził tak paniczny strach w sercach żołnierzy sowieckich, że nie byli oni zdolni do walki. Widok Maryi sparaliżował ich wolę walki, napełnił serca lękiem nie do opisania i spowodował w niezwykłym popłochu ich odwrót spod wrót Warszawy i w dalszej kolejności z ziem Polski.


Przybliżmy sobie opis tego cudownego wydarzenia w relacji księdza Józefa Bartnika, autora książki o „Cudzie nad Wisłą”, relacji zamieszczonej w „Naszym Dzienniku” z dnia 18.8.2010 r. pt. „Cudowna interwencja Maryi”:
Te żarliwe modlitwy zobligowały niejako Matkę Bożą, Patronkę Warszawy i Strażniczkę Polski, do osobistej interwencji na przedpolach Warszawy, czego owocem był cud zwycięstwa w tej praktycznie przegranej wojnie. Bo bez Boga ani do proga!

Matka Boża ukazuje się w postaci Matki Bożej Łaskawej – Patronki Warszawy. Jest przecież z woli magistratu i ludu miasta tego Patronką – Tarczą i Obroną, od 1652 roku. Matka Łaskawa pojawia się na niebie przed świtem, monumentalna postać, wypełniająca swoją Osobą całe ciemne jeszcze niebo. Ukazuje się odziana w szeroki, rozwiany płaszcz, którym osłania stolice. Zjawia się w otoczeniu husarii, polskiego zwycięskiego wojska, które pod Wiedniem z hasłem „W imię Maryi” przegnało pogańskie wojska. Matka Boża trzyma w swych dłoniach jakby tarcze, którymi osłania miasto Jej pieczy powierzone.

Postać Matki Bożej była widziana przez tysiące bolszewików, atakujących polskie oddziały w bitwie o dostęp do stolicy. To pojawienie się na niebie wywołało wśród sołdatów strach, przerażenie i panikę, której nie sposób opisać.

Naoczni świadkowie wydarzenia, zahartowani w boju, niebojący się ani Boga, ani ludzi, programowi ateiści, na widok postaci Maryi, groźnej „jak zbrojne zastępy”, rzucali broń, porzucali działa, tabor, aby w nieopisanym popłochu, na oślep, pieszo i konno, salwować się ucieczką. Przerażenie, jakie wywołało ujrzane zjawisko, i paniczny strach były tak silne, ze nikt nie myślał o konsekwencjach ucieczki z pola walki – karze śmierci dla dezerterów. Uciekinierzy poczuli się bezpieczni dopiero w okolicach Wyszkowa i stąd – od ich słuchaczy – pochodzą pierwsze relacje o tym wstrząsającym wydarzeniu.

Można ubolewać, ze fakt cudownej interwencji, łaskawej pomocy Matki Niebieskiej, fakt oczywisty, znany i przyjmowany przez ludzi, a relacjonowany przez dorosłych, żołnierzy, konsekwentnie przemilczano zarówno w przedwojennej Polsce, jak i później, w czasach rządów komunistycznych.

W sanacyjnej Polsce oficjalnie podawaną przyczyną Cudu nad Wisłą, czyli nagłego odwrotu zwycięskiej (do tej pory) Armii Czerwonej spod bram Warszawy, był tylko geniusz Marszałka Piłsudskiego.

Z kolei za rządów ateistycznych w komunistycznej Polsce nie do pomyślenia było nawet wspominanie o prawdziwym scenariuszu wydarzeń. Ukazanie się Matki Bożej widziane i relacjonowane przez naocznych świadków, sowieckich żołnierzy, było przez historyków reżimu zaszufladkowane jako przypadkowa gra świateł na niebie, pobożna maryjna legenda, wymysł grupki pobożnych pań, a najczęściej w oficjalnych przemówieniach komunistycznych władz – pomijane całkowitym milczeniem.

Po wielkim modlitewnym zrywie sierpnia 1920 r., na skutek wspomnianych uwarunkowań politycznych (odsyłam do mojej książki „Matka Boska Łaskawa w Bitwie Warszawskiej”) Patronka Stolicy została zapomniana.

Ufundowane przez polskie kobiety wotum dziękczynne przeznaczone dla Matki Bożej za uratowanie stolicy i Polski od okupacji bolszewickiej – złote berło i jabłko, zostało przekazane na Jasną Górę. Patronka Warszawy – Matka Boska Łaskawa nie doczekała się od magistratu miasta i swojego ludu oficjalnego dowodu wdzięczności, dowodu pamięci. Propaganda władzy sanacyjnej udowadniała, że żadnego cudu, objawienia się Matki Bożej w Ossowie nie było, bo być nie mogło. Zwyciężył bolszewików swoim geniuszem militarnym Józef Piłsudski! Sam zaś Marszałek w słowach skierowanych do ks. kard. A. Kakowskiego powiedział: „Eminencjo, ja sam nie wiem, jak myśmy te wojnę wygrali” (sic!).

Mijają lata – zapomniana Matka Boska Łaskawa na Świętojańskiej w ukryciu patronuje stolicy. O tym patronacie wiedzą tylko czciciele staromiejskiej Madonny. Władysław z Gielniowa, drugi patron stolicy, staje się powoli w świadomości warszawiaków głównym patronem miasta, co zresztą trwa po dziś dzień. Niestety, również i teraz fakt ten jest pomijany milczeniem, choć z zupełnie innych przyczyn.
Ks. kard. A. Kakowski tak z kolei zapisał w swoich pamiętnikach cud objawienia się Matki Bożej w 1920 roku: … Szczegóły śmierci ks. Skorupki opowiadali mi młodzi żołnierze, których odwiedziłem w szpitalu, jako rannych. Bolszewicy wzięci do niewoli opowiadali znowu, że widzieli księdza w komży i z krzyżem w ręku, a nad nim Matkę Boską. Jakżeż mogli strzelać do Matki Boskiej, która szła przeciwko nim”. (Kard. A. Kakowski, Z niewoli do niepodległości. Pamiętniki, Kraków 2000, s. 826-827) (pogr. A.L.).
Gdy ktoś zada sobie trud i sięgnie po artykuł prof. J. Szaniawskiego w „Naszym Dzienniku” np. z 14.8.2009 roku „Victoria Polska” 1920 roku (www.naszdziennik.pl), to przeczyta opis przebiegu Bitwy Warszawskiej, w której „pierwsze skrzypce” gra marszałek Piłsudski. W wywiadzie tym nie ma ani jednego słowa o objawieniu Maryi, dzięki której możliwe było zwycięstwo nad Armią Czerwoną, które później naród polski nazwał „Cudem nad Wisłą”. Ani jednego słowa o tym, że to Matka Boska Łaskawa, Patronka Warszawy była sprawczynią „CUDU”. Ani jednego słowa! Czy to nie zastanawia czytelnika czy słuchacza mediów katolickich?


Oto jeden akapit z artykułu, w którym po mistrzowsku profesor J. Szaniawski połączył określenia o uroczystości Wniebowzięcia NMP, uroczystości MB Zielnej, z Cudem nad Wisłą, Bitwą nad Wisłą i zwycięstwem marszałka.
… W uroczystość Wniebowzięcia Najświętszej Marii Panny, czyli w polskiej tradycji w dzień Matki Bożej Zielnej – 15 sierpnia 1920 r., Wojsko Polskie ruszyło do uderzenia na Armię Czerwoną. Jej dywizje pewne były już pokonania Polaków, zdobycia Warszawy oraz dalszego marszu na Berlin, Paryż i inne stolice Europy, według strategicznych planów podboju i dyrektyw rządu Rosji sowieckiej. W Bitwie Warszawskiej 1920 r., zwanej też Cudem nad Wisłą oraz Bitwą nad Wisłą, Wojsko Polskie na czele ze zwycięskim wodzem Marszałkiem Józefem Piłsudskim zatrzymało i zwyciężyło milionową nawałę Armii Czerwonej i uratowało nie tylko Polskę, ale i całą Europę przed niewolą oraz wprowadzeniem zbrodniczego sowieckiego totalitaryzmu i systemu komunistycznego. Było to nawiązanie do najwspanialszych tradycji Rzeczypospolitej, kiedy to Polska nazywana była powszechnie w krajach Zachodu przedmurzem chrześcijaństwa albo przedmurzem Europy, co było wówczas równoznaczne. Tak jak przed wiekami, w 1920 r. na terytorium Rzeczypospolitej toczyła się w rzeczywistości bitwa o losy Europy.

Na końcu artykułu autor proponuje, aby wypromować nazwę „Victoria Polska”. Bo np. Bitwy pod Wiedniem nie można nazwać Wiktorią Polską, ponieważ brały tam udział również inne wojska poza polskimi, natomiast w Bitwie Warszawskiej zwycięstwo odniosło wyłącznie wojsko polskie.

Autor jest wykładowcą na Uniwersytecie Kardynała Stefana Wyszyńskiego oraz w Wyższej Szkole Kultury Społecznej i Medialnej. Jest autorem m.in. książek “Bitwa Warszawska 1920”, “Marszałek Piłsudski – w obronie Polski i Europy” oraz “Victoria Polska – Marszałek Piłsudski w obronie Europy”. 


W Naszym Dzienniku z 14-15.08.2012 r. jest również okolicznościowy wpis na temat Bitwy Warszawskiej Józefa Szaniawskiego pt. „Wiktoria Polska w obronie Europy”. Czy coś się zmieniło w jego poglądach? Nic. Nadal nie ma ani jednego słowa, przypisującego Cud nad Wisłą Matce Bożej Łaskawej, Patronce Warszawy. Tylko J. Piłsudski! … „Marszałek Piłsudski obronił Polskę dla niej samej – za cenę polskiej krwi”…. Wojsko Polskie na czele ze zwycięskim wodzem Józefem Piłsudskim zatrzymało współczesnych zwyciężyło milionową nawałę Armii Czerwonej współczesnych uratowało nie tylko Polskę, ale także całą Europę przed niewolą oraz wprowadzeniem zbrodniczego sowieckiego totalitaryzmu…”  
Według współczesnych twierdzeń polskich historyków i naukowców to Marszałek Józef Piłsudski jest nadal jedynym obrońcą Polski i Europy, a nie Maryja, Królowa Polski… Jak długo te kłamstwa będą jeszcze fałszować historię Polski, podręczniki szkolne i zatruwać umysły Polaków?. 

8. Dlaczego nie zaistniał kolejny cud nad Wisłą? Klęska Powstania Warszawskiego. Zagłada Warszawy. Dlaczego Maryja tym razem nie pomogła? Dlaczego taki okrutny los spotkał naszą stolicę w roku 1944?


Na te pytania stara się odpowiedzieć we wspomnianym wywiadzie dla „Naszego Dziennika” (14.8.2009r.) ksiądz dr Józef Maria Bartnik. Oto skrót jego wypowiedzi:
Nie mogłem zrozumieć, dlaczego Najłaskawsza nie ocaliła Warszawy, miasta, któremu patronuje, przed zagładą! I oto dowiaduję się od ks. Jana Taffa, pijara, kustosza sanktuarium Matki Bożej na warszawskich Siekierkach, o objawieniach Maryi, jakie odbywały się tutaj w czasie wojny od 3 maja 1943 roku. Po zapoznaniu się ze wspomnieniami wizjonerki pani Eugenii Władysławy Papis (wydanymi przez sanktuarium w 60. rocznicę Objawień) odetchnąłem z ulgą! Otóż na 15 miesięcy przed Powstaniem Patronka Warszawy objawia się na Siekierkach, by przestrzec i ocalić lud stolicy przed grożącą katastrofą. Jak Jonasz ostrzegał Niniwę, tak i Maryja ostrzegała, że jeśli warszawianie nie zaczną respektować Praw Bożych, tj. Dekalogu, jeśli się nie nawrócą, to ich miasto spotka los Niniwy… Przypomniałem sobie, że przed II wojną światową Pan Jezus prosił Sługę Bożą Leonię Nastał, Sługę Bożą Rozalię Celakównę i Sługę Bożą Kunegundę (Kundusię) Siwiec o modlitwy za Warszawę! Stolica Polski była przed wojną siedliskiem rozpusty i dopuszczała się największej liczby aborcji w Europie. O morderstwach dzieci nienarodzonych tak powiedział przyszły Papież Jan Paweł II: Największą tragedią naszego narodu jest śmierć ludzi, którzy są poczęci. Jest rzeczą oczywistą, że nie może to minąć bez konsekwencji. Jakie miały być następstwa tych czynów, wiedziała Matka Boska Łaskawa! Dlatego przybyła z misją prorocką na ziemię warszawską, uprzedzając o grożącej miastu karze i nawołując do pokuty i wynagradzania.

Niestety, mimo wysiłków mieszkańców Siekierek treść orędzi nie została nagłośniona, głównie dlatego, że posługujący tu księża zakonnicy nie zrobili nic, by je przyjąć i rozpropagować. Nie podjęli wysiłku powiadomienia o objawieniach księży diecezjalnych, a co za tym idzie, orędzia nie były powszechnie głoszone ludowi stolicy. „Jeśli nie będziecie mi posłuszni, postępując według mojego Prawa, i jeśli nie będziecie słuchali słów moich proroków, to z tego miasta uczynię przekleństwo dla wszystkich narodów ziemi” (por. Księga Jeremiasza 26, 6). I tak jak z Jerozolimą, stało się z Warszawą. Niezwykle życzliwy ks. Jan Taff SP umożliwił mi spotkanie z wizjonerką, panią Eugenią Władysławą Papis, dlatego mogłem wyjaśnić wszelkie nurtujące mnie kwestie.

Uważam, że nadszedł czas, aby zwrócić uwagę opinii publicznej na ten fakt i jego tragiczne skutki. Zaniedbanie to jest tym dziwniejsze, ze Polska od wieków jest Maryjna, a dowody opieki Matki Bożej nad naszym Narodem i Ojczyzną, poczynając od obrony Częstochowy, a na Cudzie 1920 roku kończąc, są tak oczywiste i niosące ufność w Jej niezawodną nieustającą pomoc.

Konsekwencja braku zawierzenia losów stolicy tej od wieków niezawodnej Tarczy i Obronie – Matce Łaskawej, była totalna klęska Powstania Warszawskiego, wykrwawienie Narodu, śmierć najwartościowszych synów tego miasta i w konsekwencji całkowite zburzenie i spalenie stolicy Polski.

Cóż, również i teraz historia się powtarza. Władze Warszawy usiłują sobie radzić bez pomocy i wsparcia jej Patronki. W każdym urzędzie miejskim króluje komputer wraz z wizerunkiem syrenki – herbem stolicy. Patronka miasta nie została zaproszona do współrządów. Na marginesie warto wspomnieć, że Warszawa, dzieląca się dawniej na dwa miasta – Stare i Nowe, ma też dwa herby – Nowe Miasto (wokół kościoła Sióstr Sakramentek) ma w herbie Najświętszą Dziewice, Stare Miasto zaś (od Barbakanu do placu Zamkowego) – mitologiczną syrenę.

Jest mi bardzo przykro, ze Patronka Stolicy – Matka Boska Łaskawa, znana praktycznie od 1920 roku, nie jest kochana i publicznie czczona. Ubolewam, ze prezydenci miasta z magistratem nie zawierzają swej pracy Jej opiece. Że rektorzy wyższych uczelni, przedstawiciele policji, służb miejskich nie ślubują Jej służyć – nawet w kontekście tylko indywidualnego zawierzenia.
9. Nieprawdopodobny cud, tego w TVN nie powiedzą
Wg: http://partenos.nowyekran.pl/post/47594,nieprawdopobny-cud-tego-w-tvn-nie-powiedza#comment_341565
K.KATOLICKI 11.01.2012 

 Działo się to w Polsce w czasie II wojny światowej. Ciągle trzeba o tym mówić, szczególnie młodzieży, co czynili Niemcy w Polsce w czasie II wojny. Jakiej ruinie uległa cała Polska; spalone wioski, miasta, zniszczone fabryki. Ile milionów ludzi zginęło w Polsce w czasie wojny (35 mln. Polaków było w 1939 r. – 23 mln. w 1945r.) Ludzie ginęli na frontach wojny, podczas bombardowań miast i wsi, ginęli w obozach koncentracyjnych, więzieniach, byli rozstrzeliwani, wieszani na ulicach, ginęli od mrozu, głodu w obozach śmierci. Pojawienie się żołnierzy niemieckich w jakiejś miejscowości oznaczało śmierć nawet wielu mieszkańców. Bardzo często żołnierze niemieccy, którzy przyjechali do jakiejś miejscowości, strzelali do napotkanych na ulicy ludzi tak, jak do zwierząt w lesie. Są w Polsce miejscowości, parafie, które straciły nawet do 60-80% mieszkańców.

JEST TYLKO JEDNA PARAFIA W POLSCE, KTÓREJ MIESZKAŃCY NIE ZAZNALI NIESZCZĘŚĆ, TRAGEDII!

- Nikt z tej parafii nie zginął w czasie wojny!

- Wszyscy żołnierze powrócili z wojny do swoich rodzin!

- Przez cały czas wojny, żaden Niemiec nie przekroczył granicy tej parafii!

TO JEST CUD!
Jak to się stało, że ta parafia doznała tego cudu?

Parafia ta nazywa się Garnek, leży w centrum Polski, około 70 km od Warszawy. W 1939 r. liczyła 7 tys. mieszkańców. Dnia 1.IX.1939 r., gdy Niemcy zaatakowały Polskę, w parafii proboszczem był bardzo mądry i pobożny kapłan. W tym tragicznym dniu w tamtejszym kościele zgromadziło się trochę ludzi na Mszy św. - był to pierwszy piątek miesiąca.

Proboszcz do zgromadzonych w kościele ludzi powiedział wtedy takie słowa: „Dziś Niemcy pod wodzą Hitlera zaatakowały Polskę. Hitler to człowiek opętany przez szatana. Hitler wyrządzi straszliwe zło Polsce i całej Europie. Zginą miliony ludzi, Europa ulegnie wielkiemu zniszczeniu. Czy jest jakiś ratunek? Czy możemy uniknąć śmierci, uratować nasze domy, gospodarstwa, zakłady pracy? Tak, jest ratunek! Tym ratunkiem jest różaniec przed wystawionym w monstrancji Najświętszym Sakramentem! Od dzisiaj, aż do końca wojny, (nie wiemy ile będzie trwać ta wojna), każdego dnia w naszym kościele będzie odmawiany Różaniec przed wystawionym Najświętszym Sakramentem. Zapraszam wszystkich każdego dnia na to nabożeństwo.”

(Wojna trwała 6 lat, Różaniec w kościele trwał 6 lat). Proboszcz podał ludziom godz. nabożeństwa. Na to nabożeństwo ludzie zaczęli przychodzić. Odmawiali cząstkę Różańca (5 tajemnic) po Różańcu proboszcz udzielał błogosławieństwa Najświętszym Sakramentem. Początkowo ludzi było niewiele, ale w miarę upływu wojny przychodziło coraz więcej. Kościół codziennie był zapełniony ludźmi. Gdy spostrzeżono, jaka jest potęga tego nabożeństwa, tzn. że nikt z tej parafii nie zginął (w innych zginęło już wielu), na Różaniec codziennie gromadziło się tyle ludzi, że kościół nie mógł wszystkich pomieścić!

Nie było w Polsce miejscowości, do której by nie dotarli żołnierze niemieccy w czasie wojny. Nawet do najdalej położonych wiosek, 300-400 km od Warszawy. Docierali nawet do tych wiosek, które nie miały szosy (dojeżdżali końmi), a ta parafia jest w centrum Polski, tak blisko Warszawy. A więc:

JAK WIELKA JEST POTĘGA MODLITWY RÓŻAŃCOWEJ W KOŚCIELE PRZED WYSTAWIONYM NAJŚWIĘTSZYM SAKRAMENTEM!!!

Z tej parafii przed IX 1939 r. wielu młodych mężczyzn zostało zmobilizowanych do wojska. Jedni walczyli (we wrześniu 1939 r.) z Niemcami, inni z Rosjanami. Nikt z nich nie zginął na froncie! Część z nich wróciła do domów po ustaniu walk, część dostała się do niewoli. Jedni byli w obozach niemieckich, inni w rosyjskich, również na dalekiej Syberii. Wszyscy powrócili do swoich rodzin!

A więc cudowną opieką modlitwy zostali otoczeni żołnierze z tej parafii, którzy byli nawet kilkanaście tys. km od niej (Syberia).

Jak to wszystko zrozumieć? Jak to wszystko wytłumaczyć? Można stwierdzić z całą pewnością, Różaniec w kościele przed wystawionym w monstrancji Najświętszym Sakramentem jest wielką potęgą. Okazał się silniejszy, niż wszystkie bomby, czołgi, armaty, karabiny maszynowe itp. Silniejszy niż cała potęga hitlerowskich Niemiec.

Czy tylko w czasie wojny?

A czy dziś nie ma już tej samej mocy, potęgi, skuteczności w innych dziedzinach ludzkiej egzystencji?

*) Wstępną informację podał +ks. Bp. Zb. Kraszewski na spotkaniu Kapłańskiego Ruchu Maryi Pośredni kontakt z autorem opracowania pod nr tel. (12) 380-20-00 lub  0/506-999-845. 

-------

Za: wobroniewiaryitradycji.wordpress.com

Załącznik 2 - RÓŻANIEC  JAKO  EGZORCYZM
RÓŻANIEC JAKO EGZORCYZM
Wg: http://zenobiusz.wordpress.com/
Wg: http://www.porady-duchowe.siedlce.opoka.org.pl/Rozan-egzorc.htm
Około 1981 roku ks. bp Zbigniew Kraszewski po powrocie z Rzymu opowiedział na Jasnej Górze członkom Kapłańskiego Ruchu Maryjnego, co następuje:

Na prywatnej audiencji dla Polaków Jan Paweł II pochwalił Ruch za to, że wszyscy (także świeccy, na wieczernikach – chórem) mówią egzorcyzm Leona XIII, zaczynający się od modlitwy do św. Michała Archanioła. Po chwili jednak wyjął z kieszeni swój różaniec i pokazując obecnym powiedział:
„Ale przecież to jest egzorcyzm przeciwko wszystkim złym duchom, dostępny także dla świeckich!” Widząc zaskoczenie na twarzach, dodał: „Żebyście nie mieli wątpliwości, to ja w tej chwili nadaję Różańcowi moc egzorcyzmu”. Usłyszawszy to stwierdziliśmy my, zebrani na Jasnej Górze w Sali Różańcowej: „Przecież właśnie od dnia wypowiedzenia przez Papieża tych słów – od kilku miesięcy – Różaniec stał się strasznie męczącą modlitwą! Musieliśmy toczyć walkę z rozproszeniami, z sennością oraz z innymi przeszkodami, jak nigdy dotąd!”

Jak się wydaje, aby Różaniec w pełni był egzorcyzmem, powinniśmy wypełnić przynajmniej trzy warunki: zaangażować w tę walkę swój rozum, swoją wolę, jak też mieć mocne przekonanie, że ta broń jest zawsze skuteczna. Inaczej mówiąc: mamy mieć świadomość walki oraz mocną wolę pokonania Przeciwnika (szatan znaczy właśnie przeciwnik), jak też wielką ufność w moc Boga i w Jego zwycięstwo, choćby owoce tego zwycięstwa miały pozostać dla nas na razie tajemnicą. Niniejsze rozważania różańcowe mogą być w tym względzie pomocą.
I – 1 – Zwiastowanie
Przeciwnik chlubił się tym, że odebrał Bogu człowieka, zniszczył na zawsze Raj, a bramę Nieba zatrzasnął. Lecz oto dwa tysiące lat temu pękła kurtyna smutku, a radość zalała Niebo oraz serce Nowej Ewy: oto wypełnia się zapowiedź zwycięstwa, dana przez Boga w Raju. Oto chwila, w której Niewiasta staje u boku Nowego Adama, poczynającego się w Jej łonie, aby razem z Nim okazać Bogu posłuszeństwo posunięte aż do najdalszych granic. Do tej pory odnosiła na ziemi pełne zwycięstwo sama, a teraz Oboje wypowiadają rajskiemu Wężowi wojnę na śmierć i życie, pytając ludzkość: kto do nas dołączy?

Niech mocą aktu najwyższej pokory i posłuszeństwa Maryi i Jezusa w Niej poczętego zostaną pokonane, zbuntowane i pyszne duchy piekielne.
I – 2 – Nawiedzenie
Niektóre złe duchy, wypędzane z ludzi, bardziej boją się obecności i mocy imienia Maryi, niż samego Boga. Duchy pychy nie mogą przeboleć upokorzenia zadanego im przez Niewiastę – stworzenie, którym gardzą jako niższym od siebie, cielesnym, a przecież ustanowionym Królową nieba i ziemi. Dlatego też pieśń, którą wyśpiewała Maryja w domu swojej krewnej, działa na nich porażająco i ma w sobie moc egzorcyzmu. Razem z Najświętszą i Niepokalaną uwielbijmy Boga, którego Imię jest święte, który jest miłosierny, wszechmocny, wywyższa pokornych, dotrzymuje obietnic danych przodkom. Radujmy się razem z Maryją, Janem, Elżbietą w Duchu Świętym Pocieszycielu.

Niech mocą ochraniającej nas obecności Maryi, mocą Jej imienia i Jej hymnu, jak też mocą otaczających Ją zastępów anielskich, złamana zostanie moc Przeciwnika.
I – 3 – Narodzenie
Ma się narodzić Mesjasz-Król, więc drży Herod kłamiąc, że chce złożyć Mu pokłon. Drżą duchy ciemności, gdyż nie może ujść ich uwagi wielka światłość nad Betlejem i poruszenie w świecie anielskim. Bóg ukrywa jednak swój majestat przed władcami tej ziemi i przed władcą piekieł, otaczając się ludźmi najuboższymi i zajmując miejsce wśród zwierząt. Tak będzie czynił do końca, gdyż da się nawet policzyć pomiędzy złoczyńców. Także dzisiaj, w Nowym Betlejem – w Domu Chleba, którym uczynił całą ziemię – pozostaje najuboższy, najpokorniejszy, wystawiony na zniewagi i świętokradztwa. Otwórzmy Mu na oścież swoje serca, osłaniajmy Go swoją miłością!

Niech mocą tej Tajemnicy zniweczona zostanie władza piekła nad wszystkimi Herodami, zabójcami dzieci nienarodzonych, świętokradcami znieważającymi Chleb Życia Wiecznego.
I – 4 – Ofiarowanie
Kapłan Starego Przymierza nie rozpoznał Mesjasza w Dziecku ubogich rodziców, lecz Bóg dał się poznać starcom Symeonowi i Annie, wiernym Duchowi Świętemu i Jego natchnieniom. Podobnie bywa i w Nowym Przymierzu: ludzie świeccy dość często prześcigają duchownych w dążeniu do świętości, chociaż powinno być odwrotnie. Niech jednak świeccy wiedzą, że ludzie obdarzeni powołaniem wyjątkowym są też w sposób o wiele bardziej gwałtowny, a przy tym podstępny, atakowani przez piekło, którego atak wymierzony w pasterza uderza zarazem w liczne owce. Stąd wypływa ścisły obowiązek świeckich wspierania, osłaniania, a nawet ratowania z duchowej niewoli kapłanów i zakonników.

Błagamy, by Duch Święty ogarnął i rozpalił wielką miłością serca powołanych do specjalnej służby w Kościele, by nie było w tych sercach miejsca dla ducha złego i jego pokus.
I – 5 – Znalezienie
Słowa przykre, pełne wyrzutu i żalu, słyszy od swoich najbliższych Jezus. A przecież czy to gdy naucza w świątyni, czy w jakimkolwiek innym momencie ziemskiego życia pełni tylko i wyłącznie wolę Ojca niebieskiego, a przy tym ma najświętszych rodziców… A cóż dopiero mówić o naszych rodzinach, do których mają nieraz łatwy przystęp duchy gniewu, zazdrości, pychy, chciwości, nieczystości…! Ileż się słyszy słów raniących, wypowiedzianych pod wpływem tych duchów… choć nieraz bardziej od słów ranią godziny – a nawet całe dni czy tygodnie – ciszy, izolacji pełnej gniewu, żalu czy pogardy. Jak trudno jest przebaczyć winowajcy lub kogoś przeprosić, przebaczyć mu, gdy zły duch trzyma serca na uwięzi!

Niech mocą naszego Pana Jezusa Chrystusa, mocą Jego najświętszej Krwi i Jego Imienia, zostanie złamana moc złych duchów, które do tej pory działały, a nawet zwyciężały, w naszych rodzinach.
II – 1 – Chrzest Jezusa
Odtąd woda, użyta w sakramencie Chrztu świętego w imię Najświętszej Trójcy, powoduje w duszach dzieci Bożych wspaniałe skutki, i to na wieczność całą! Wie o tym dobrze szatan, więc czyni wszystko, by nie dopuścić do chrztu dzieci i dorosłych, albo przynajmniej osłabić jego wzniosłe działanie w duszach. Każdy grzech ciężki w czyimś życiu – wypędzenie z duszy Trójcy Świętej i utrata łaski – jest dla piekła ogromnym tryumfem, a dla człowieka największym nieszczęściem. Gaśnie w duszy nadprzyrodzone światło a nastają straszne ciemności, wygasa ogień miłości Bożej, ze smutkiem oddala się Anioł Stróż, a przychodzi szatan. Często zły duch posługuje się w tym dziele ludźmi-gorszycielami.

Niech mocą miłości Najświętszej Trójcy do człowieka zostanie złamana moc gorszycieli oraz ich piekielnych panów, a sakramenty Chrztu i Pokuty niech przyniosą oczekiwane owoce.
II – 2 – Cud w Kanie
Pierwszy cud Jezusa wyprosiła Jego Matka, występując w roli orędowniczki ludzi ubogich. Odtąd „Kaną” Maryi stanie się cała ziemia, czyściec i niebo, gdyż Bóg nie odmówi niczego Matce Jezusa, a zarazem Matce Kościoła, która nigdy niczego Jemu nie odmówiła. Nie chcą tego uznać nasi bracia odłączeni. Od czasów Lutra wielu teologów podkopuje kult Maryjny, pomniejszając wielkość Niepokalanej oraz moc Jej orędownictwa, zwalczając także Jej orędzia przekazywane w wielu miejscach świata. Czy w ten sposób nie współpracują z piekielnym przeciwnikiem, który pała szczególną nienawiścią do Nowej Ewy oraz do wszystkiego, co jest związane z Jej osobą i z Jej misją wobec ludzi?

Niech mocą tej Tajemnicy zostaną zniweczone wszystkie ataki piekła i jego ludzi na wyjątkowe przywileje Nowej Ewy oraz na Jej moc i wielkość, na prawdziwy kult Maryjny, na Różaniec.
II – 3 – Jezus naucza i nawraca
Któż z nas pojmie olbrzymi trud, jakiego wymagało od Jezusa wypełnienie Jego misji wędrownego nauczyciela w ciągu długich, a może wprost przeciwnie – zbyt krótkich trzech lat? W ciągu dnia wciąż w otoczeniu ludzi – przyjaciół i wrogów, nocą na modlitwie do Ojca, aż do granic wytrzymałości ludzkiej natury. Codziennie, a nie tylko w ostatnim dniu, pod ciężarem krzyża… Oto wzór dla wszystkich pasterzy i ewangelizatorów. Ci z nich, którzy tak naprawdę walczą o zbawienie choćby jednej duszy, napotykają na wściekły opór piekielnego przeciwnika, są przez niego zwalczani tak w swoim wnętrzu – przez pokusy, osłabienie, zniechęcenia i lęki, jak i z zewnątrz, najczęściej przez ludzi służących szatanowi.

Niech mocą tej Tajemnicy zostaną pokonane złe duchy, utrudniające pracę głosicieli ewangelii oraz łowców dusz, czy to atakujące ich samych, czy to zagradzające duszom drogę do nawrócenia i pokuty.
II – 4 – Przemienienie na Taborze
„Dobrze, że tu jesteśmy!” – wołał święty Piotr, chcąc jakoś utrwalić te chwile szczęścia na Taborze. Jakże wielu ludzi trwałoby przy Bogu, gdyby dawał im duchowe pociechy, pociągał ku sobie łaską głębokiej oświecającej modlitwy! Gdy jednak proponuje im drogę trudów i wyrzeczeń, drogę codziennego krzyża – wloką ten krzyż za sobą ze smutkiem, niechęcią i narzekaniem. Złe duchy mają w takiej postawie swój udział, rozbudzając ciekawość łowców wszelkich „cudowności”. U jednych swoimi „wizjami” (we śnie i na jawie) rozdmuchują zarzewie pychy przekonując ich, że są „uprzywilejowani”, innych odciągają od praktyk religijnych, wymagających trudów i oderwania od własnych upodobań.

Niech mocą tej Tajemnicy zostaną uwolnieni od złych duchów fałszywi wizjonerzy oraz wierzący w ich wizje, jak też ludzie odciągani przez piekło od wytrwałej, ufnej, a zarazem trudnej modlitwy.
II – 5 – Ustanowienie kapłaństwa i Eucharystii
Tamtego wieczoru powierzył Siebie nasz Pan, ukrywając się pod postacią chleba i wina, rękom Apostołów i ich następców, ale przede wszystkim ich sercom. Judasz uobecniał tam jakby wszystkich świętokradców, którzy w ciągu wieków wyciągną swoją rękę po Najświętszy Sakrament, by Go bezcześcić i znieważać, zwalczać i niszczyć. Niektórzy będą też niegodnie przyjmować sakrament kapłaństwa – ku zdradzie Jezusa, a nie ku budowaniu Jego Królestwa. Pod wpływem księcia ciemności znajdą się pasterze, którzy przemienią się w wilki, a wielu powołanych do wzniosłej służby pasterzy albo nie rozpozna tej drogi, albo nią wzgardzi, albo napotka na przeszkody nie do pokonania.

Niech mocą tej Tajemnicy zostanie pokonana cała armia duchów piekielnych, przeciwstawiająca się kultowi Eucharystii i osłabiająca lub niszcząca życie wewnętrzne kapłanów oraz ich misję.
III – 1 – Ogród Oliwny
Oto nasz Pan powalony na ziemię, dręczony straszliwymi pokusami Przeciwnika, opływa krwawym potem… „Nie podołasz, to przekracza nawet twoje możliwości, załamiesz się! – syczy wąż piekielny. Zresztą po co się tak męczyć, skoro i tak piekło zapełni się tymi, których chciałeś zbawić? Zobacz ich twarze, zobacz zmarnowany na zawsze owoc twojego trudu. A niebo – czyż nie zamknęło się dla Ciebie? Sam przecież chciałeś, by wszystkie grzechy ludzkości zbrukały Twoją szatę, więc czego się jeszcze spodziewasz? Że Ojciec Ci przebaczy…?” Krew obficiej spływa na ziemię, a modlitwa do Ojca staje się straszną udręką. Jakie to szczęście… Anioł Pocieszyciel… Nareszcie… „Ojcze, niech się stanie…!”

Niech mocą tej Tajemnicy zostaną odparte ataki szatana na ludzi pogrążonych w udręce fizycznej lub duchowej, na przechodzących wewnętrzne oczyszczenie, na konających u progu rozpaczy.
III – 2 – Biczowanie
Najświętszy obnażony za tych, którzy w Raju „poznali że są nadzy”, za wszystkich hołdujących swojemu ciału ze szkodą dla swojej duszy, za gorszycieli dzieci i młodzieży, za twórców pornografii, za żerujących na ludzkich słabościach, za wzniecających burzę namiętności i za poddających się jej, za tych, co nie wytrwali w ślubie lub przyrzeczeniu dozgonnej czystości albo w celibacie… Wszyscy oni z biczami w rękach, jak to widziała święta Faustyna, podeszli do Pana i wymierzali Mu ciosy, pastwiąc się nad Bezbronnym, i to przez wszystkie wieki! Czy wtedy, gdy opuściły Cię siły, o Jezu, nie zaczerpnąłeś ich od tych, którzy z miłości do Ciebie, walcząc, trwają w czystości właściwej dla ich stanu?

Niech mocą tej Tajemnicy będzie złamana moc duchów nieczystości wszędzie tam, gdzie do tej pory odnosiły zwycięstwa, zwłaszcza atakujących osoby konsekrowane.
III – 3 – Cierniem ukoronowanie
„Oddaj mi pokłon, a dam Ci cały świat” – kusił szatan na pustyni. Nie chcesz…? Więc potrafię zniszczyć Twoje dzieło. Rzymscy żołnierze i Piłat to moi ludzie, jak też wszyscy, którzy wysoko cenią sobie swoją siłę, zdolności, władzę, bogactwo, spryt życiowy… Oto oni otaczają Cię teraz, wymierzają Ci ciosy, udają składanie hołdu, wbijają Ci w głowę koronę, dają kij do ręki, wreszcie krzyczą z pogardą wobec tłumu: „Oto człowiek!!!” To już tylko strzęp człowieka, jak tylu innych, doprowadzonych w różnych czasach do podobnego stanu! A jednak prawdziwy majestat Króla Wieków wraz z pełnią duchowego piękna nie tylko na tym nie ucierpiał, lecz rozkwitł, a w nim – majestat każdego męczeństwa… „Nie bójcie się więc tych, którzy zabijają ciało, lecz duszy nic uczynić nie mogą”.

Niech mocą tej Tajemnicy zostaną pokonane duchy rozdmuchujące w ludzkich głowach pychę, żądzę władzy (choćby po trupach), bezbożność, kult szatana – zwłaszcza duchy sterujące masonerią.
III – 4 – Droga krzyżowa
O Jezu, Ty nie tylko sam przeszedłeś tę drogę do końca, ale wszystkich swoich uczniów wezwałeś do niesienia za Sobą, każdego dnia, ich własnego krzyża. Wielkie mogą być owoce tej ich ofiary, obejmującej duszę i ciało – wielkie dla nich samych oraz dla tych, za których razem z Tobą się ofiarują. Wie o tym szatan, więc usilnie stara się te owoce zniweczyć, a przynajmniej pomniejszyć. Czyni to na tysiąc sposobów, m.in przez wzbudzanie lęku przed cierpieniem, a nawet przed jakimkolwiek trudem; przez odizolowanie cierpiących od Ciebie, zakłócenie ich modlitwy, skoncentrowanie na własnym „ja” i własnych bólach; przez rozbudzanie grzesznych pożądań i pogoni za przyjemnościami…

Niech mocą tej Tajemnicy odstąpią złe duchy od wszystkich powołanych do niesienia codziennego krzyża, a zwłaszcza do apostolstwa przez krzyż, by mogli bez przeszkód iść za swoim Odkupicielem.
III – 5 – Śmierć na krzyżu
W świecie przyrody na obumierające osobniki zwala się cała chmara innych, chcących je dobić i nimi się pożywić. Podobnie zachowują się ludzkie „hieny” na Golgocie w Wielki Piątek, sycąc oczy strasznym widokiem agonii tego Jezusa, na którego wydali wyrok śmierci. Szatan także czuje się bliski tryumfu, bo oto rękoma ludzi zniszczył najbardziej Znienawidzonego, który nie tylko nie oddał mu nigdy pokłonu, lecz odebrał mu wiele dusz. Gdyby wtedy miał pewność, że Chrystusowe żniwo dusz dopiero się zaczyna, a krzyż będzie odtąd znakiem zbawienia i kluczem otwierającym niebo, nigdy by nie podniósł ręki na Jezusa z Nazaretu. Teraz też wie, jaką moc ma ofiara wszystkich współcierpiących z Jezusem.

Niech mocą męki i śmierci Chrystusa, mocą Jego Najświętszej Krwi zostanie w świecie złamana władza piekła nad duszami. Niech idą pod stopy Ukrzyżowanego, pozostając do Jego dyspozycji.
IV – 1 – Zmartwychwstanie
Złe duchy wiedziały, że na zawsze wymknęły im się dusze świętych, idące od początku świata do Otchłani. Odwiedziła to miejsce dusza Chrystusa, niosąc tryumfalną wieść o dokonanym odkupieniu, radosną zapowiedź wyzwolenia wszystkich za 40 dni. Potem połączyła się z ciałem, blaskiem swej chwały oświecając wszystko co żyje. Piekło przy użyciu swego wypróbowanego narzędzia, jakim są pieniądze, zamknęło usta świadkom Zmartwychwstania pilnującym grobu. Jednak Baranek Zabity, lecz Wiecznie Żyjący, znajdzie dosyć świadków, którzy za wiarę w Zmartwychwstanie oddadzą swoje życie doczesne, aby zyskać wieczne. Nie zlękną się zabijających ich ciało, lecz bezsilnych wobec ich duszy.

Niech z Ran Zmartwychwstałego Pana spłynie moc na wszystkich cierpiących za wiarę w Prawdziwego Boga, a klęska spadnie na duchy ciemności, posługujące się prześladowcami Kościoła.
IV – 2 – Wniebowstąpienie
Syn Boży, otoczywszy swoją ludzką naturę przeogromną chwałą, porywa ją ku niebu i wynosi na prawicę Ojca. Razem z sobą wprowadza do nieba wszystkich, którzy okazali się tego godni. Czyni to ku wściekłości upadłych aniołów, których zazdrość nie ma granic. Zechcą do końca świata porywać dusze w kierunku przeciwnym, lecz Jezus wstępujący do nieba dał swojemu Kościołowi nakaz: „Wypędzajcie złe duchy, uzdrawiajcie chorych, wskrzeszajcie umarłych”. Dzieło to wypełnia Kościół zwłaszcza przez sakramenty święte, dzięki którym nawet duchowo umarli – pogrążeni w grzechach ciężkich, w nałogach, w niewierze i rozpaczy – otwierają swoje serca dla Boga i Jego łaski.

Niech mocą sakramentów świętych, a także sakramentalii, do których należą egzorcyzmy, poniosą klęskę wszystkie złe duchy wszędzie tam, gdzie sięga władza i moc Chrystusowego Kościoła.
IV – 3 – Zesłanie Ducha Świętego
Dobre drzewo ludzkiej duszy przynosi Boskiemu Ogrodnikowi, Duchowi Świętemu, dobre owoce: miłość, radość, pokój, cierpliwość, uprzejmość, dobroć, wierność, łagodność, opanowanie, czystość i wstrzemięźliwość. Rajski Wąż zna doskonale, i to już od dziecka, ogród naszej duszy i próbuje działać w nim, oczekując swoich trujących owoców jako odwrotności tamtych. Wyhodowuje więc nienawiść, smutek, strach, wojny na większą lub mniejszą skalę, niecierpliwość, brutalność, egoizm, niewierność, gniew, popędliwość, nieczystość, brak umiarkowania, wszystkie inne wady i złe przyzwyczajenia. Nawet jeśli już odniósł jakieś zwycięstwa, Duch Święty zawsze chce przyjść nam z pomocą.

Niech mocą Ducha Świętego, mieszkającego i działającego w nas, złamana zostanie moc siewcy wad i wszelkiego zła. Niech uzbrojenie w postaci siedmiu darów Ducha Świętego zapewni nam zwycięstwo.
IV – 4 – Wniebowzięcie Maryi
Stwarzając Maryję oraz kształtując w Jej łonie ludzką naturę Syna Bożego Bóg powtórzył niejako swoje rajskie dzieło… Jednak Nowego Adama i Nową Ewę umieścił nie w rajskim ogrodzie, lecz na ziemi rodzącej osty i ciernie, zamieszkanej przez ludzi skażonych grzechem pierworodnym i obciążonych większą skłonnością do złego, niż do dobrego. I oto w tych straszliwych warunkach, wśród niesłychanych ataków zbuntowanych aniołów oraz zniewolonych przez nich ludzi, wśród męczarni i przeciwności, Jezus i Maryja wytrwali w pełnej miłości do Boga, w posłuszeństwie bez granic. Wniebowzięcie Maryi jest więc tryumfem Stwórcy, a klęską szatana, który jednak zechce się mścić na nas – „pięcie Niewiasty”.

Niech mocą tej Tajemnicy uchodzi szatan z dusz pogrążonych w grzechach ciężkich, zwłaszcza konających w rozpaczy. Niech ustąpi przed Maryją Najpokorniejszą, Bramą Niebieską.
IV – 5 – Ukoronowanie Maryi
Jest bardzo możliwe, że w tej Tajemnicy wypełnia się Boży scenariusz, ukazany Lucyferowi i wszystkim aniołom na początku ich próby: Niewiasta obejmuje na wieki królewską władzę nie tylko nad ludźmi, ale także nad wszystkimi aniołami. Zakochany w samym sobie, w swym pięknie i w swej wielkości Lucyfer nie chciał zgodzić się na to, że inne stworzenie, cielesny człowiek, otrzyma w niebie nad nim władzę, i zawołał: „Nie będę służył!!!” Cóż teraz jemu, strąconemu do piekła przez Archanioła Michała i wierną Bogu armię, pozostało? Żyje tylko żądzą zemsty na Bogu i odebrania mu ludzi, zwłaszcza tych, którzy stanowią ziemski poczet Królowej. To ci, którzy mówią Jej: „Totus Tuus!”

Niech moc tej Tajemnicy ochrania wszystkich oddanych Maryi w niewolę miłości. Niech zniweczy moc wszystkich sług szatana na ziemi, by mógł nadejść Tryumf Niepokalanego Serca Maryi.
Zakończenie
Dziękujemy Ci Boże za wszystkie zwycięstwa, które zostały odniesione pod dowództwem Królowej Różańca Świętego. Dziękujemy Ci za przyszłe zwycięstwa oraz za tę chwałę, jaką przyniosła Ci i jeszcze przyniesie ta walka, jak też za nasz w niej udział. Chwała Ojcu i Synowi i Duchowi Świętemu…
Załącznik 3 -  MODLITWY  DO  ANIOŁÓW
A. KORONKA  DO  9-ciu  CHÓRÓW  ANIELSKICH

- KORONKA ANIELSKA -
Według pobożnego podania św. Michał Archanioł objawił Antoninie d´Astanc, że nabożeństwo do niego i chórów anielskich wyprasza Kościołowi szczególną pomoc z nieba. Dlatego polecił to nabożeństwo pielęgnować i rozszerzać. Oznajmił również, że gorliwe odmawianie Koronki (zwanej też Koronką do św. Michała Archanioła) zapewnia jego czcicielom:

* wysłuchanie próśb zanoszonych w duchu wiary 

* towarzystwo Aniołów z poszczególnych chórów podczas przyjmowania Komunii św. 

* stałą ich opiekę w drodze życiowej 

* po śmierci rychłe wyzwolenie z czyśćca samych czcicieli i ich rodzin 
Uwaga: do odmawiania Koronki Anielskiej dobrze jest zaopatrzyć się w specjalny Różaniec.

Całujemy medal. Robimy znak krzyża, mówiąc: 
P. Boże, wejrzyj ku wspomożeniu memu. 

W. Panie, pospiesz ku ratunkowi memu. 

P. Chwała Ojcu i Synowi i Duchowi Świętemu. 

W. Jak była na początku, teraz i zawsze i na wieki wieków. Amen. 
Na zwykłych paciorkach, pozostawiając cztery duże na koniec, modlimy się do poszczególnych chórów niebiańskich: 
Pozdrowienie I

Na  cześć   C H Ó R U    S E R A F I N Ó W
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Serafinów. Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – rozpal nas ogniem doskonałej miłości. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie II

Na  cześć   C H Ó R U    C H E R U B I N Ó W
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Cherubinów, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – udziel nam łaski opuszczenia drogi grzechu i postępowania drogą doskonałości chrześcijańskiej. Amen.
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie III

Na  cześć   C H Ó R U    T R O N Ó W
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Tronów, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – oczyść nas z mamideł pychy i wlej w serca nasze ducha prawdziwej i szczerej pokory. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie IV

Na  cześć   C H Ó R U    P A N O W A Ń
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Panowań, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – daj nam łaskę panowania nad naszymi zmysłami i naprawienia skażonych namiętności. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie V

Na  cześć   C H Ó R U    M O C A R S T W
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Mocarstw, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – zachowaj dusze nasze od zasadzek i pokus szatana oraz umocnij naszą chwiejną wolę. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie VI

Na  cześć   C H Ó R U    P O T Ę G
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Potęg, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – broń nas w walce ze złem, użycz nam zwycięstwa nad pokusami i zbaw od złego. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie VII

Na  cześć   C H Ó R U    K S I Ę S T W
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Księstw, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – kieruj nas ku Prawdzie, napełnij nas duchem prawdziwego i szczerego posłuszeństwa. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie VIII

Na  cześć   C H Ó R U    A R C H A N I O Ł Ó W
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Archaniołów, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – obdarz nas wytrwałością w wierze i dobrych uczynkach, abyśmy mogli osiągnąć chwałę w niebiosach. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Pozdrowienie IX

Na  cześć   C H Ó R U    A N I O Ł Ó W
Przez wstawiennictwo św. Michała Archanioła i niebiańskiego Chóru Aniołów, Panie Boże nieba i ziemi, zmiłuj się nad nami – spraw, aby Twoi Aniołowie czuwali nad nami na drogach naszego życia i abyśmy doznając od nich opieki w tym życiu, zostali zaprowadzeni do chwały wiecznej. Amen. 
1 Ojcze Nasz i 3 Zdrowaś Maryjo 
Na zakończenie, na dużych paciorkach przy medalu: 
Na cześć św. MICHAŁA ARCHANIOŁA                  Ojcze Nasz 

Na cześć św. GABRIELA ARCHANIOŁA                Ojcze Nasz 

Na cześć św. RAFAŁA ARCHANIOŁA                     Ojcze Nasz 

Na cześć naszych ANIOŁÓW STRÓŻÓW                Ojcze Nasz 

Wszystkie niebiańskie Chóry Aniołów, wspierajcie nas nieustannie, abyśmy Boga w Trójcy Świętej Jedynego, mogli zawsze wielbić, wiernie Mu służyć, całym sercem Go miłować i z wdzięczności ogłaszać Jego chwałę, teraz i przez wszystkie wieki wieków. Amen. 
Za pozwoleniem

Kurii Metropolitalnej Warszawskiej

Dnia 25 marca 1986 r. Nr 1590/K/86

Ks. Bp Zb. J. Kraszewski, wikariusz generalny

Ks. Stanisław Pytel, notariusz
Za: http://www.michaeljournal.org/KORONKAANIELSKA.htm
B. Modlitwa szturmowa do świętych Aniołów
Wszechmogący, Wieczny Boże, w Trójcy Świętej Jedyny! 
Zanim my, słudzy Twoi, zaczniemy błagać świętych Aniołów, upadamy przed Tobą na kolana i wielbimy Ciebie, Ojcze, Synu i Duchu Święty! Bądź pochwalony i uwielbiony na wieki, a wszyscy Aniołowie i ludzie przez Ciebie stworzeni niech Cię adorują, kochają i Tobie służą Święty, Mocny, Nieśmiertelny Boże.!

I Ty, Maryjo, Królowo wszystkich Aniołów, przyjmij łaskawie nasze błagania, które zanosimy do sług Twoich i kieruj je do tronu Najwyższego, abyśmy otrzymali łaski, pomoc i ratunek. Ty błagająca Wszechmocy, Ty Pośredniczko łask. Amen.
Święci Aniołowie, zostaliście nam dani przez Boga ku naszej ochronie i pomocy, błagamy Was w imię Boga w Trójcy Jedynego:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was w imię Krwi Przenajświętszej Pana naszego Jezusa Chrystusa:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez wszechmocne imię Jezusa:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez wszystkie rany Pana naszego Jezusa Chrystusa:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez całą mękę Pana naszego Jezusa Chrystusa:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez święte Słowo Boże:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez Serce Pana naszego Jezusa Chrystusa:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was w imię miłości Bożej ku nam biednym:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was w imię wierności Bożej ku nam biednym:

- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was w imię Miłosierdzia Bożego ku nam biednym:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was w imię Maryi, Matki Bożej i naszej Matki:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was w imię Maryi, Królowej Nieba i Ziemi:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was w imię Maryi, Waszej Królowej i Pani:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez waszą szczęśliwość:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez Waszą wierność:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was przez Waszą waleczność o Królestwo Boże:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Błagamy Was:
- Zasłaniajcie nas Waszą tarczą!
Błagamy Was:
- Brońcie nas Waszym mieczem!
Błagamy Was:
- Oświecajcie nas Waszym światłem!
Błagamy Was:
- Schrońcie nas pod płaszcz Maryi!
Błagamy Was:
- Ukryjcie nas w sercu Maryi!
Błagamy Was:
- Złóżcie nas w ręce Maryi!
Błagamy Was:
- Ukazujcie nam drogę do bramy życia: otwartego Serca Pana naszego!
Błagamy Was:
- Prowadźcie nas bezpiecznie do niebieskiego domu Ojca!
Wszystkie dziewięć chórów błogosławionych:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Nasi szczególni, towarzyszący nam wszędzie przyjaciele, dani nam przez Boga:
- Śpieszcie nam z pomocą!
Śpieszcie, wspomagajcie, błagamy Was!

Najdroższa Krew naszego Pana i Króla została przelana za nas biednych.
- Śpieszcie nam z pomocą, błagamy Was!
Serce Pana naszego i Króla bije z miłości do nas biednych.
- Śpieszcie nam z pomocą, Błagamy Was!
Niepokalane serce Maryi, Najczystszej Waszej Królowej, bije z miłości do nas biednych.
- Śpieszcie nam z pomocą, błagamy Was!
Św. Michale, Św. Rafale, Św. Gabrielu, bądźcie przy nas ze swymi Aniołami,
- pomagajcie nam i módlcie się za nami.

Za zgodą Kurii Warszawsko – Praskiej

Z dnia 28.VI.2002r. nr 908/K/2002

Do prywatnego odmawiania

Za: http://www.aniol.org.pl/site/index.php?option=com_content&view=article&id=110:modlitwa-sztrumowa-zrsma&catid=12:zastep-rycerstwa-swietego-michala-archaniola&Itemid=92
C. Potężna Modlitwa - egzorcyzm Świętego Michała Archanioła 
Opublikowano: sobota, 19, maj 2012 

http://www.echochrystusakrola.info/index.php/maj
Boże w Trójcy Świętej Jedyny, błagam Cię i proszę za wstawiennictwem Bogurodzicy Dziewicy Maryi, Świętego Michała Archanioła, wszystkich Aniołów i Świętych o tę wielką łaskę pokonania sił ciemności na polskiej ziemi i w całym świecie.

Odwołujemy się do zasług Męki Pana Naszego Jezusa Chrystusa, Jego Przenajdroższej Krwi przelanej za nas i Jego Świętych Ran, Agonii na Krzyżu i wszystkich cierpień, poniesionych podczas Męki i przez całe ŻYCIE PANA NASZEGO I ZBAWCY. Prosimy Cię, Jezu Chryste, wyślij Swoich Aniołów, aby strąciły złe moce do czeluści piekielnych, aby na polskiej ziemi i na całym świecie nastało BOŻE KRÓLESTWO. Aby łaska Boża mogła się rozlać na każde ludzkie serce, aby nasz Naród i wszystkie narody całego świata mogły doświadczyć BOŻEGO POKOJU. Nasza PANI I KRÓLOWO, błagamy Cię gorąco, poślij swoich Aniołów, aby strąciły do czeluści piekielnych wszystkie te złe duchy, które mają być strącone. A Ty, Wodzu Niebieskich Zastępów, dokonaj tego dzieła, aby łaska Boża mogła nam nieustannie towarzyszyć. Poprowadź wszystkie Zastępy Niebieskie, aby złe moce zostały strącone do czeluści piekielnych. Użyj całej Swej mocy, aby pokonać Lucyfera i jego aniołów, którzy się sprzeniewierzyli Woli Bożej i teraz chcą niszczyć dusze ludzkie. Pokonaj ich, albowiem masz taką władzę, a nam wyproś łaskę pokoju i Bożej Miłości, abyśmy podążali za CHRYSTUSEM do KRÓLESTWA NIEBIESKIEGO. AMEN.
Każdorazowe odmówienie tej modlitwy spowoduje strącenie do czeluści piekielnych 50 tys. złych duchów. To wielka łaska, pamiętajcie o tym, aby odmawiać tę modlitwę jak najczęściej. To wielki dar od Boga przekazany przeze Mnie, Świętego Michała Archanioła w tym szczególnym dniu. Oto moce piekielne będą drżały na tę modlitwę, albowiem wielka rzesza złych duchów będzie musiała być strącona do czeluści piekielnych. To spowoduje wielkie uwolnienie w całym Polskim Narodzie i w wielu miejscach na całym świecie
ŚWIĘTY MICHAŁ ARCHANIOŁ, w dniu 29 września 2011 r.

D. Wybrane modlitwy do Aniołów
Pamiętaj, aby modlitwy przyniosły rozwiązanie twoich problemów, powinieneś odmawiać je sercem, a nie tylko ustami!

Modlitwy do Aniołów
Wg: http://www.anielsko.net/?modlitwy-do-aniolow,23

Modlitwa do Aniołów 
O Święci Aniołowie, przybywajcie i nas słabych ludzi przed złem wzmacniajcie. Rozpuście wszelką rozpaczliwą niemoc, co uczyniła w naszych sercach tą wielką ciemną noc. Aniołowie, otaczajcie nas swoimi zastępami. Poprowadźcie po drogach miłości i módlcie się za nami. Śpieszcie i wspomagajcie nas, na Krew waszego Pana i Króla, głośno błagamy Was. I wołamy do Waszej Królowej, na łzy Najczystszego Serca, Maryi przez Boga błogosławionej. Ochraniajcie waszym światłem, Aniołowie Życia i Miłości. Brońcie ludzi, przed zatraceniem. Amen.
Modlitwa do Archanioła Michała
„ Michale, Michale, Michale stań przede mną z przodu, stań za mną z tyłu, stań po prawej, stań po lewej, stań od góry, stań od dołu. Michale, Michale, Michale krocz ze mną pospołu”. Amen.
Modlitwa do Archanioła Gabriela 
Archaniele Gabrielu, broń mnie przed niezrozumieniem, otwórz moje uszy, otwórz moje oczy, abym zrozumiał sens mojego życia i rozpoznał Słowo Boże. Naucz mnie swojej gorliwości i wprowadź na drogę Światła. Amen. 
Modlitwa do Archanioła Rafaela
Archaniele Rafaelu, ulecz moje serce z oziębłości i egoizmu. Wyzwól mnie od przywiązania do rzeczy doczesnych, które przeszkadzają mi w pełnym zjednoczeniu z Bogiem. Zakłócają mi pełny obraz Boskiej Miłości. Broń mnie przed słabością, chciwością i zazdrością. Pozwól mi poznać Boga, uwielbiać Go i kochać całym sercem. Amen. 
Do św. Gabriela Archanioła
Święty Gabrielu Archaniele, który byłeś zawsze zwiastunem dobrej nowiny, dopomagaj nam do spokojnego przyjmowania wszelkich wieści. Byśmy nigdy nie ulegali panice, a zawsze umieli zaufać Bogu, którego łaską jesteśmy umocnieni. Przyczyniaj się także do tego, aby oznajmiana nam prawda stawała się dla nas jasna i zrozumiała, byśmy umieli przyjąć to, co Bóg w swej dobroci nam objawia. Amen. 
Modlitwy ziemskich aniołów
Który widzisz w prawdzie,

Uczyń mnie obrazem twojej prawdy.

Który stwarzasz słowem,

Uczyń mnie obrazem twego słowa.

Który dajesz się pokorze,

Uczyń mnie odblaskiem twojej pokory.

Dotknij mnie swoją mocą,

Niech moje nogi idą tam,

Gdzie Ty chcesz być obecny.

Niech moje ręce czynią to,

Co Ty chcesz uczynić.

Niech moje usta mówią to,

Co Ty chcesz powiedzieć,

Który jesteś moim Bogiem.

Bądź moja radością w drodze,

I otwórz moje serce dla człowieka.

Który jesteś, bądź moim życiem

Na wieki. AMEN
Do św. Rafała Archanioła
Święty Rafale Archaniele, który czuwasz przed majestatem Bożym i z polecenia Stwórcy, byłeś przewodnikiem w niebezpiecznej wędrówce Tobiasza. Czuwaj nad drogami naszego życia, ostrzegaj przed niebezpieczeństwami, jakie nas zgubić mogą. Ty odpędzałeś demony i uzdrawiałeś mocą Bożą. Broń nas przed uległością złu, a gdy zdrowie i życie nasze zagrożone będzie, wstawiaj się za nami u Boga, przedstawiaj nasze sprawy i bądź nam pomocny. Amen. 
Modlitwa do Archanioła Rafała (o zdrowie)
Archaniele Rafale! Przybądź do mojego życia!

Proszę, uzdrów moje ciało na wszystkich poziomach. Spraw, by stało się silne i niezawodne, aby służyło mi dobrze każdego dnia.

Proszę, wypełnij światłem moje myśli tak, aby tworzyły wyłącznie pozytywne wzorce zdrowia.

Proszę, wypełnij światłem wszystkie komórki mojego ciała. Niech każda z nich promieniuje siłą, miłością i harmonią.

Proszę, Archaniele Rafale, niech każdego dnia będzie przy mnie jeden z Twoich Aniołów.

Proszę, niech chroni mnie przed wszelkimi negatywnymi emocjami. Dziękuję! Amen.
E. Modlitwy do Anioła Stróża
Święty Aniele Stróżu, który z Bożego nakazu czuwasz nade mną, abym nie poniósł szkody na duszy i ciele, bądź moim doradcą, abym nie zboczył z dobrej drogi życia, pomóż mi powstać, gdy upadnę, dodawaj odwagi. Proszę także Byś w porę podsuwał mi dobre myśli i pragnienia, których spełnienie będzie podobało się Bogu i będzie przynosiło pożytek ludziom. Gdybym jednak okazywał lekceważenie względem Ciebie i Twoich starań o moje dobro, wstrząśnij mną, stań mi na drodze, bądź przeszkodą dla mnie. Proszę także, aby twoja obecność była otuchą dla mnie, gdy przyjdzie godzina osamotnienia i śmierci. Czuwaj nade mną, aż doprowadzisz mnie przed oblicze Ojca Niebieskiego. Amen.
Modlitwa poranna
Wg: http://www.anielsko.net/?modlitwy-do-aniolow,23
Kochany Aniele Stróżu, witam Cię w tym kolejnym dniu. Pomóż mi przeżyć go bardzo dobrze, owocnie i korzystnie. Prowadź mnie, ochraniaj i wspieraj we wszystkim, co robię. Powstrzymuj od robienia tego, co szkodzi mnie i innym, daj mi siłę i odwagę, abym nie uległ pokusom. Dodaj mi odwagi i zapału do czynienia tego, co dobre i piękne dla mnie i dla innych. Podpowiadaj mi nowe, wspaniałe rozwiązania, które ułatwią mi realizowanie moich zadań i pomogą lepiej i szybciej zrealizować moje cele. Z radością i ufnością oddaję się pod Twoją opiekę! Amen
Modlitwa wieczorna
Kochany Aniele Stróżu, dziękuję Ci za pomoc, wsparcie i prowadzenie, jakiego dzisiaj doświadczyłem z Twojej strony. Dziękuję Ci za Twoją miłość, cierpliwość i wyrozumiałość. Bądź przy mnie dzisiejszej nocy i pomóż mi dobrze wypocząć, abym rano, gdy się obudzę, miał odpowiednio dużo sił i chęci, by jak najlepiej przeżyć ten kolejny dzień. Amen 
Modlitwa o miłość
Kochany Aniele Stróżu, proszę Cię pomóż mi otworzyć się na więcej miłości w moim życiu. Spraw, abym coraz lepiej potrafił okazywać miłość Bogu, sobie i wszystkim ludziom, jakich codziennie spotykam. Naucz mnie jak wspaniale kochać i jak być kochanym, jak dawać i jak przyjmować miłość. Spraw, aby z każdym dniem we mnie i w moim życiu było coraz więcej miłości. Amen
Modlitwa przed podjęciem ważnej decyzji
Kochany mój Aniele Stróżu i wierny Przyjacielu, Ty wiesz, że znajduję się obecnie w obliczu podjęcia ważnej dla mnie decyzji (można tu przedstawić, jaka to decyzja). Przyjdź mi z pomocą, abym dokonał słusznego i właściwego wyboru, który się będzie podobał Bogu i będzie zgodny z Jego wolą. Amen.
Modlitwa przed wyborem stanu
(dla dziewcząt i chłopców)
Aniele mój, Stróżu kochany. Pozdrawiam Cię serdecznie i dziękuje za Twoją obecność w moim życiu, dziękuje za opiekę, jaką mnie otaczasz i za wszelkie łaski, jakie otrzymuję za Twoim pośrednictwem. Obecnie stoję przed trudną decyzją dotyczącą dalszego mojego życia. Z całym zaufaniem zwracam się do Ciebie i proszę, abyś pomógł mi dokonać właściwego wyboru stanu, który sam Bóg dla mnie przeznaczył z chwilą mego przyjścia na świat. Uporządkuj moje pragnienia, aby odpowiadały woli Boga i wprowadź mnie na drogę mego powołania. Wiem bowiem, że tylko na niej mogę osiągnąć pełnię szczęścia. Pomóż mi, Aniele Stróżu mój, dostać się do takiej szkoły bądź uczelni, która odpowiada mojemu powołaniu i talentom, którymi mnie Bóg obdarzył. Za udzieloną mi pomoc składam gorące dziękczynienie, a Bogu hołd uwielbienia. Amen. 
Do Anioła Stróża
Mój drogi święty Aniele Stróżu, budząc się, zastaję Ciebie czuwającego przy mnie. Błogosław mnie na początku dnia i kieruj moje pierwsze myśli do Boga. Bądź obecny przy mnie podczas wszystkich czynności tego dnia i udziel mi swego wsparcia w uświęcaniu całej mojej pracy. Ty znasz moje potrzeby, trudy i bóle, spraw, abym nie utracił zasług moich cierpień. Ty słyszysz moje modlitwy i znasz ich wartość, naucz mnie dobrze się modlić, aby moja modlitwa była miła Bogu.

Ty znasz moją drogę, która ma zaprowadzić mnie do Nieba; kieruj moimi krokami, abym nie zagubił właściwej drogi. Ty znasz zamiary Boga względem mojego życia; udzielaj mi swoich natchnień, abym zawsze spełniał to ,czego żąda ode mnie Bóg. Ty obdarzasz ludzi miłością, dobrocią i miłosierdziem. Spraw, abym wszystko czynił z łagodnością, cierpliwością i delikatnością. Bądź moim opiekunem w podróży do wieczności, zachowaj od złego moje ciało i moją duszę.

Ukaż mi słabości mojej natury, bym świadomy własnej małości, kierował serce ku temu, co jest miłe Bogu. Naucz mnie słuchać Ciebie i bądź zawsze blisko mnie, abym nie zbłądził. U schyłku dnia zanieś moje modlitwy przed Boży tron; ukaż mi zło ,które popełniłem, abym mógł za nie żałować i dzięki Twojej pomocy poprawić się. Ty czuwasz przy mnie, kiedy zasypiam; przyjmij moje wieczorne pozdrowienia, moje podziękowania i prośby. Błogosław mnie i strzeż w czasie snu.

A potem zaprowadź mnie, mój Aniele Stróżu do Jezusa, mojego Pana. Amen.
Miły Bogu Aniele, który mnie pod Twoją świętą opiekę oddanego, od początku mego życia bronisz, oświecasz i mną kierujesz. Czczę Cię i kocham jako mojego Patrona i Opiekuna, Twojej opiece zupełnie się oddaję. Proszę Cię pokornie, abyś mnie nie opuszczał choć jestem niewdzięczny i przeciw świętym Twoim natchnieniom wykraczam, lecz abyś mnie gdy błądzę - łaskawie poprawiał, gdy upadnę - podźwignął, nieumiejętnego - nauczał, strapionego - pocieszał, w niebezpieczeństwie zostającego - ratował, aż mnie do szczęśliwości w niebie doprowadzisz. Amen.
Modlitwa o zdrowie
Kochany Aniele Stróżu, znasz mnie doskonale, od urodzenia! Wiesz, co jest dla mnie najlepsze, najzdrowsze, najkorzystniejsze. Pomóż mi bardzo dobrze dbać o moje zdrowie, moje ciało, moją kondycję fizyczna i umysłową. Pomóż mi smacznie i zdrowo się odżywiać, jedząc to, co jest dla mnie dobre i dokładnie tyle, ile potrzeba, abym był zdrowy, rześki, piękny i czuł się wspaniale.
3x Aniele Boży...
Modlitwa przed podjęciem ważnej decyzji
Mój kochany Aniele Stróżu, wiem, że masz dostęp do nieskończonej mądrości Boga i wiem, że pragniesz tego, co najlepsze dla mnie i innych ludzi. Pomóż mi podjąć w tej sprawie bardzo dobrą decyzję, bardzo dobrą dla wszystkich ludzi, których ona dotyczy. Pomóż mi wytrwać w tej decyzji, wprowadzić ją w życie i cieszyć się jej pozytywnymi rezultatami. 
3x Aniele Boży...
Modlitwa w ważnej sprawie
Kochany Aniele Stróżu, proszę Cię o pomoc w jak najlepszym rozwiązaniu tej sprawy (tu opisujesz w kilku słowach o co ci chodzi). Podsuń mi najlepsze rozwiązanie, najlepsze dla mnie i dla wszystkich osób związanych z tą sprawą. Pomóż mi dostrzec pojawiające się szanse i nowe możliwości. Przyciągnij do mnie pomocnych i życzliwych ludzi.
3x Aniele Boży...

Modlitwa do Anioła Stróża dziecka
Podaj mi rączkę Boży Aniele, 

Bo moje serduszko nie umie wiele

Podaj mi rączkę, którędy droga, 

Prowadzi prosto do Pana Boga

Moje serduszko Ciebie usłucha, 

A więc Aniołku mów mi do ucha, 

Jak mam pracować Bogu na chwałę, 

I jak mam kochać serduszkiem całym

Podaj mi rączkę Boży Aniele, 

Bo bardzo chcę kochać wszystkich i Ciebie.

Amen
Modlitwa do Anioła Stróża




Modlitwa do Anioła Stróża
Aniele Boży Stróżu mój,




Aniele Boży Stróżu mój,

Ty zawsze przy mnie stój.




Ty zawsze przy mnie stój.

Rano, we dnie, w wieczór, w noc



Rano, wieczór, we dnie, w nocy

Okaż swoją siłę, moc.





Bądź mi zawsze ku pomocy

Pragnę z Tobą w niebie być




Strzeż duszy i ciała mego

Razem śpiewać, Boga czcić




I doprowadź do żywota wiecznego

Więc jasnością Swą





Amen

Oświecaj drogę mą. 

Amen
MODLITWY Św. JANA MARII VIANEYA DO ANIOLA STRÓŻA



RANO:





WIECZOREM:
Dzień dobry, mój Aniele Stróżu,



Dobranoc, mój Aniele Stróżu.

Kocham Cię czule, troszczyłeś się o mnie


Dziękuję Ci za to, że opiekowałeś się

tej nocy, podczas gdy ja spałem.



mną podczas tego dnia.

Zachowaj mnie, proszę, podczas tego dnia


Ofiaruj Bogu wszystkie uderzenia mego

od zła i wypadków i abym nie obraził Boga


serca, kiedy będę spał. AMEN
grzechem ciężkim. AMEN

Modlitwy do Anioła Stróża i św. Michała Archanioła 
1.Święty Michale Archaniele, wspomagaj mnie w walce ze złem.
Święty Aniele, Stróżu mój, którego otrzymałem od Boga, abyś był mi towarzyszem w całym moim życiu, ratuj mnie dla wieczności i pełnij Twój obowiązek wobec mnie, który wyznaczyła Ci miłość Boga. Wstrząśnij mną w mojej obojętności, wzmacniaj mnie w mojej słabości, zagrodź mi każdą niewłaściwą drogę, otwórz oczy dla Boga i krzyża, a zamknij mi uszy na pokusy złego ducha. Czuwaj nade mną w czasie snu i dozwól, abym został Twoją radością i nagrodą w niebie. Amen.
2.Święty Michale Archaniele, wspomagaj mnie w walce ze złem.
Miły Bogu Aniele, który mnie, w świętą Twoją opiekę oddanego, od początku życia mego bronisz, oświecasz i prowadzisz, ja Ciebie jako Patrona mego czczę i kocham; Twojej opiece cały się poddaję, pokornie Cię proszę, byś mnie, lubo niewdzięcznego i przeciw natchnieniom twoim wykraczającego nie opuszczał, lecz byś mnie błądzącego łaskawie poprawił, nieumiejętnego nauczył, upadającego podźwignął, strapionego cieszył, w niebezpieczeństwach zostającego ratował, aż mnie do wiecznej szczęśliwości doprowadzisz. Amen.
3.Święty Michale Archaniele, wspomagaj mnie w walce ze złem.
Aniele Boży, Stróżu mój, Ty zawsze przy mnie stój. Rano, we dnie, w wieczór, w noc, okaż swoją siłę, moc. Duszy, ciała mego broń i od grzechu zawsze chroń. Wspieraj dobre czyny me, z pokorą błagam Cię. Do rajskich drzwi zaprowadź mnie Aniele Stróżu. Bądź przy boku mym przez wszystkie życia dni. Bez Ciebie słaby jestem sam i trudno dojść do nieba bram. Nie opuszczaj mnie Aniele Opiekunie mój. Aniele Boży, Stróżu mój, Ty zawsze przy mnie stój. Rano, we dnie, w wieczór, w noc, okaż swoją siłę, moc. Pragnę z Tobą w niebie być. Razem śpiewać, Boga czcić. Więc jasnością Swą oświecaj drogę mą. Do rajskich drzwi zaprowadź mnie Aniele Stróżu mój. Amen
4.Święty Michale Archaniele, wspomagaj mnie w walce ze złem.
Aniele Stróżu mój, razem z Tobą uwielbiam Pana boga, którego Ty ustawicznie oglądasz twarzą w twarz i w Nim poznajesz jego świętą wolę. Dziękuję Ci za Twoją obecność i za natchnienia do dobrego. Wspomagaj mnie, abym zawsze wypełniał to, co się Bogu podoba i, razem z Tobą, wszystkimi Aniołami, Świętymi i Zbawionymi wychwalał Go na wieki. Amen.
5.Święty Michale Archaniele, wspomagaj mnie w walce ze złem.
Aniele Stróżu, który stoisz na straży mojej duszy, chroń mnie w każdej godzinie życia od wszelkiego zła, a w dobrym wspieraj swoją łaskawą pomocą, abym wszystko, cokolwiek Bóg przeznaczył dla mnie, z pokorą na chwałę Jego obrócić umiał. Pomóż mi kochać Boga i wielbić Go wszystkimi uczynkami moimi, słowem i myślą każdą. Amen.
6.Święty Michale Archaniele, wspomagaj mnie w walce ze złem.
Aniele, mój przyjacielu i opiekunie, w dobroci naszego Pana Tobie zostałem powierzony od urodzenia do ostatniej godziny mego życia. Ileż szacunku mam dla Ciebie, wiedząc, że jesteś zawsze i wszędzie przy mnie! Jak bardzo jestem Ci wdzięczny za miłość, jaką masz dla mnie. Ufam, że zawsze jesteś gotowy mnie bronić. Nie dozwól, abym popełniał czyny, które obrażą Twoją świętość i czystość. Panu Bogu moje pragnienia, moje modlitwy, a także moje zmartwienia. Przez dobroć i matczyne wstawiennictwo Maryi wyjednaj mi ratunek. Czuwaj nade mną, kiedy śpię, podtrzymuj mnie, kiedy jestem zmęczony i kiedy upadam, jeśli upadnę, podnieś mnie, wskaż mi właściwą drogę, kiedy się zgubie, umocnij mnie, kiedy brak mi odwagi, oświeć, kiedy nie widzę jasno, broń mnie, kiedy jestem w niebezpieczeństwie i bądź mi tarczą przeciwko złemu w ostatnim dniu mojego życia. Uproś mi w końcu, abym mógł wejść z Tobą do radosnego mieszkania Boga, gdzie przez całą wieczność chcę Ci dziękować i chwalić z Tobą Pana Jezusa Chrystusa i Jego Matkę, Maryję. Amen.
7.Święty Michale Archaniele, wspomagaj mnie w walce ze złem.
Mój Aniele Opiekunie, prowadź mnie przez życie, chroń mnie, broń mnie, wspieraj mnie, służ mi radą. Strzeż od złego, teraz, i w każdej chwili mojego ziemskiego życia, a po śmierci zaprowadź mnie do Królestwa Niebieskiego. Amen.
Modlitwa do Aniołów
Niechaj Anioły, Boscy Posłańcy, prowadzą mnie w kierunku Światła i obdarzą Miłością pozwalającą odciąć się od przeszłych myśli, czynów i wpływów. Proszę, abym uwolnił się od wszelkich pokus, szkodliwych nałogów, pychy i ignorancji oraz mógł stać się tu na Ziemi człowiekiem o cechach Anioła. Amen
Modlitwa wstawiennicza do św. Anioła Stróża
Aniele Boży, mój opiekunie, dobroć Niebieskiego Ojca powierzyła mnie tobie, oświecaj, chroń, kieruj i rządź mną. Amen.
Święty Aniele Stróżu, uwielbiaj nieprzerwanie Trójcę Przenajświętszą w mojej duszy. Bądź stróżem mojego życia łaski! Bądź również opiekunem mojego życia. Amen.
Aniele Boży! Wyproś nam twoją siłę promieniowania dla naszych oczu, żeby zwiastowały miłość Bożą; dla naszych słów, żeby zdobywały serca ludzi dla Boga; dla naszych rąk, żeby mogły błogosławić. Amen
Modlitwa do mojego Anioła Stróża
Miły Bogu Aniele, który mnie pod Twoją świętą opiekę oddanego, od początku mego życia bronisz, oświecasz i mną kierujesz. Czczę Cię i kocham jako mojego Patrona i Opiekuna, Twojej opiece zupełnie się oddaję. Proszę Cię pokornie, abyś mnie nie opuszczał choć jestem niewdzięczny i przeciw świętym Twoim natchnieniom wykraczam, lecz abyś mnie gdy błądzę - łaskawie poprawiał, gdy upadnę - podźwignął, nieumiejętnego - nauczał, strapionego - pocieszał, w niebezpieczeństwie zostającego - ratował, aż mnie do szczęśliwości w niebie doprowadzisz. Amen.
F. MODLITWY DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
http://aniol-ave.blogspot.com/p/modlitwy-do-aniola-stroza-polski.html

Zasadniczą funkcją Aniołów jest sprawowanie opieki nad stworzeniami. Opiekują się nie tylko ludźmi, ale także całymi narodami. Wiadomo, że narodem izraelskim opiekował się Anioł Jahwe, w jego zaś imieniu rolę tę pełnił, jak poświadcza Daniel, Archanioł Michał. Przykładem opieki i interwencji Anioła Stróża jest Portugalia. W najnowszych czasach jest to jak dotąd jedyne, w pełni potwierdzone przez Kościół objawienie narodowego Anioła Stróża.

Zamieszczone poniżej orędzia Anioła Stróża Polski, który sam się przedstawił jako „Anioł Ave” mają za cel pobudzić w Polakach nie tylko nabożeństwo do Jego wstawiennictwa, lecz obudzić prawdziwą wiarę, przestrzec przed zagrożeniami i uświadomić powołanie w łączności z Kościołem, który przeżywa kryzys na tle ogólnej sytuacji. Kościół w Polsce jest Kościołem nieustannego przełomu, który dokonuje się w dzieciach Bożych. Jak Chrystus, ma on swój Tabor i Kalwarię. Jednak tylko Kościół ma gwarancję, że Chrystus będzie z nim po wszystkie dni aż do skończenia świata. Można mówić o kryzysie poszczególnych ludzi – nie jest to jednak kryzys Kościoła jako Dobrego Nauczyciela, który naucza w prawdzie.

MODLITWY DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
KORONKA DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
(za pozwoleniem Władzy zakonnej do prywatnego odmawiania)

Boże wejrzyj ku wspomożeniu memu. Panie pospiesz ku ratunkowi memu.

Chwała Ojcu i Synowi i Duchowi Świętemu.

Jak była na początku teraz i zawsze i na wieki wieków. Amen.

+

1. Święty Aniele Polski, który patrzysz w oblicze Boga, oświecaj posłów, senatorów i rządzących, aby troszczyli się o prawdziwe dobro Polski i wszystkich Polaków, a zwłaszcza najbiedniejszych. Amen.

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu…

Ojcze niebieski! Dla wstawiennictwa Anioła Stróża Polski i naszych Aniołów Stróżów błogosław Polskę i wszystkich rodaków. Amen.
2. Święty Aniele Polski, który przedstawiasz Bogu nasze prośby, wspomagaj nas, byśmy nawet w  najtrudniejszych sytuacjach, budowali wszystko na fundamencie, którym jest Jezus Chrystus. Amen.

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu... Ojcze niebieski...

3. Święty Aniele Polski, któremu Bóg przedstawia swe plany względem naszej Ojczyzny, wpływaj na odpowiedzialnych za środki przekazu, aby popierali prawdę, wartości duchowe, moralne i patriotyczne. Amen.

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu… Ojcze niebieski...

4. Święty Aniele Polski, zachwycony Bogiem, chroń  dzieci i młodzież polską  przed deprawacją i działaniem szatana, który czyha na ich niewinność. Amen.

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu… Ojcze niebieski...

5. Święty Aniele Polski, duchu wzniosłego piękna, wpływaj na twórców kultury i  artystów, aby ich działalność ukazywała piękno Boga i Jego przybranych dzieci. Amen.

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu… Ojcze niebieski...

6. Święty Aniele Polski, który razem z Aniołami Stróżami przekazujesz naszym rodakom zamiary Boga względem Polski, oświecaj wszystkich Polaków, aby w życiu społecznym i gospodarczym zachowywali Przykazania Boże. Amen

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu…Ojcze niebieski...

7. Święty Aniele Polski, Duchu zanurzony w miłości Boga,  wspomagaj nas w realizowaniu przykazania wzajemnej i przebaczającej miłości. Amen.

Ojcze nasz...Zdrowaś Maryjo...Chwała Ojcu... Ojcze niebieski...

8. Święty Aniele Polski, uczestniczący w szczęściu Boga, porusz serca rodaków, aby spieszyli z pomocą głodującym, bezdomnym, bezrobotnym i roznieć nadzieję w tych, którzy ją. stracili. Amen.

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu…Ojcze niebieski...

9. Święty Aniele Polski, który znasz nasze grzechy  i wady narodowe, wypraszaj nam siłę do powstania z nich i do czynienia dobra. Amen.

Ojcze nasz…Zdrowaś Maryjo… Chwała Ojcu…Ojcze niebieski...
Na zakończenie (3 razy):

Dla wstawiennictwa Anioła Stróża Polski i naszych Aniołów Stróżów, Trójco Przenajświętsza, okaż miłosierdzie naszej Ojczyźnie i jej mieszkańcom. Amen
MODLITWA DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
Boże, nieskończenie dobry, Ty który w swej niezmierzonej miłości przydzieliłeś naszej chrześcijańskiej Ojczyźnie Świętego Anioła Stróża, aby strzegł nasz Naród i bronił od wszelkich niebezpieczeństw i zasadzek nieprzyjaciół, z całą pokorą błagamy Cię, udziel Narodowi polskiemu tej łaski, o którą Cię gorąco prosimy….

Ty zaś Aniele Stróżu Polski, który na przestrzeni dziejów tak dzielnie przychodziłeś jej z pomocą we wszelkich zagrożeniach, uwalniając ją z niewoli i jarzma nieprzyjaciół wewnętrznych i zewnętrznych – bądź błogosławiony w twoim oddaniu się Bogu i pełnieniu Jego świętej woli!

Wstawiaj się za nami, aby Polacy wszystkich czasów i pokoleń, razem z Maryją Niepokalaną, Królową Aniołów, św. Michałem Archaniołem, ze wszystkimi Aniołami i Świętymi, uwielbiali zawsze i wszędzie Boga w Trójcy Jedynego. Amen
/ Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/
WOŁANIE O ŚWIATŁO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
Aniele Stróżu Polski, przedziwny Przewodniku i Opiekunie narodu polskiego! Razem z moim Aniołem Stróżem zwracam się do Ciebie, który w świetle Bożym widzisz zamiary, jakie ma Bóg względem naszego polskiego narodu. Oświecaj mojego Anioła Stróża, abym otwierając się na jego natchnienia, nie tylko myślał o własnym zbawieniu, ale troszczył się o zbawienie wszystkich rodaków, a przez to przyczynił się do zbawienia wszystkich ludzi. Ukochany nasz Obrońco, wstawiaj się za wszystkimi Polakami, abyśmy w życiu rodzinnym, gospodarczym, politycznym i kulturalnym otwierali drzwi Chrystusowi Panu, naszemu Bogu i Zbawcy.

Proś, aby Krew Jezusa Chrystusa broniła nas i całą naszą Ojczyznę od ataków szatana.

Wstaw się do swej Niebieskiej Królowej, Matki Jezusa i naszej duchowej Matki, aby Polska na zawsze pozostała świętym królestwem Jezusa i Maryi. Amen
/ Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

MODLITWA O BRATERSTWO LUDÓW
Święty Aniele, Stróżu Polski, pozdrawiam Cię serdecznie i dziękuję Bogu Najwyższemu za chwałę, jaką Cię otoczył i za to, że wybrał Cię na Obrońcę i Opiekuna naszego Narodu.

Dziękuję również za wszelkie dobro, jakie dla Jego chwały dokonujesz i proszę gorąco, abyś w porozumieniu i jedności z Aniołem Stróżem Rosji i innych narodów sprawił, by ustały wszelkie spory miedzy Polską a Rosją lub innymi narodami, aby zostały zażegnane wszelkie waśnie i oddalone jakiekolwiek pretensje czy oskarżenia.

Dopomagaj nam, Przewodniku naszej Ojczyzny, by w oparciu o sprawiedliwość, wzajemne zrozumienie się, w duchu miłości i pokoju, zapanowała trwała przyjaźń i braterstwo Polski, Rosji oraz wszystkich ludów i narodów tak, aby stanowiły jedną Rodzinę Bożą. Amen
/ Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

MODLITWA ZA POLSKĘ
Boże Nieskończonego Miłosierdzia, dziękujemy Ci za pomoc i łaski, których udzielałeś naszej Ojczyźnie za pośrednictwem Anioła Stróża Polski. 

Przez wstawiennictwo naszego Opiekuna prowadź nas do spełnienia Twoich planów, jakie masz wobec naszej Ojczyzny tak, aby Chrystus wszedł we wszystkie wymiary naszego życia. 

Wspomagaj nas, aby Polska stała się rzeczywistym Królestwem Jezusa i Maryi teraz i na wieki. Amen
/ Za zezwoleniem Władz Zakonnych/

MODLITWA O OBRONĘ PRZED ATAKAMI ZŁYCH DUCHÓW
Aniele Stróżu Polski, módl się za nami!

Broń naszej Ojczyzny przed atakami złych duchów.

Wypraszaj nam łaski do wierności Chrystusowi i Maryi.

Wspomagaj nas, byśmy byli światłem dla innych Narodów świata. Amen
/za: „Któż jak Bóg” nr.5 (59) wrzesień-październik 2002 r. str.24/

MODLITWA DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
/podziękowania i prośby/

Boże w Trójcy Świętej Jedyny, racz przyjąć nasze dziękczynienie za duchową posługę Twego Boskiego Posłańca a naszego Orędownika – Świętego Anioła, Stróża Polski. W Miłosierdziu Swoim zechciej spojrzeć na Ojczyznę naszą przez otwarte Rany Ukrzyżowanej miłości i okaż nam łaskę przebaczenia za wszystkie uchybienia wobec Twojego Bożego Prawa.

Jezu Chryste, Królu Chwały i Panie Zastępów, przez Krzyż Twój i Mękę Twoją prosimy Cię, niech światło Ewangelii świętej spłynie ku Polskiej ziemi na skrzydłach Twego Anioła.

Królowo Polski i Aniołów Królowo, Któraś zwyciężyła ojca pychy i kłamstwa, wyjednaj nam przed tronem Boga Najwyższego zbawienną łaskę Ducha Świętego: nieugiętą wiarę świętą, błogosławioną nadzieję i wszechogarniającą miłość.

Święty Aniele, Stróżu Polski, wspieraj nas w walce z mocami ciemności i bądź nam Zwiastunem Bożego błogosławieństwa. Nieś Twemu ludowi niegasnący płomień Miłosierdzia z gorejącego miłością Najświętszego Serca Jezusowego. Amen
/za: „Któż jak Bóg” nr.4 (10) lipiec-sierpień 1994 r. str. 20/

MODLITWA ZA RZĄDZĄCYCH NASZĄ OJCZYZNĄ
Boże, Ojcze Wszechmogący! Jakże często na przestrzeni historii naszego Narodu, lud lechicki zamieszkujący terytorium naszej Ojczyzny, musiał krwią swoją płacić za prywatę możnowładców i rządzących, cierpiąc przy tym głód, ucisk i niedostatek. Ojcze Niebieski, prosimy Cię za przyczyną Anioła Stróża Polski, aby rządy w Polsce były sprawiedliwe, służyły dobru wszystkich dzieci tego narodu, zwłaszcza najbiedniejszych oraz były otwarte na dobro wszystkich innych narodów świata. Amen
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/
MODLITWA O ZACHOWANIE WARTOŚCI CHRZEŚCIJAŃSKICH W NASZEJ OJCZYŹNIE
Boże, Ty widzisz że Polska jest narodem chrześcijańskim i chociaż zdarzały się nam liczne upadki, Ty zawsze litowałeś się nad nami dopuszczając, by Kościół w naszej Ojczyźnie był prześladowany i w ten sposób oczyszczał się i uświęcał jeszcze bardziej. Wspomnij Panie na to, iluż Polaków oddało swe życie w obronie wiary katolickiej, w obronie Krzyża, Ewangelii i Twojej Matki Niepokalanej.

Panie, Ty swoją potęgą możesz wszystko sprawić. Błagamy Cię za przyczyną Anioła Stróża Polski, Świętych naszego narodu, Sługi Bożego kardynała Wyszyńskiego oraz wychowawcy Narodu polskiego Bł. Ks. Markiewicza, aby Polska pozostała na zawsze wierna Chrystusowi i Jego Matce Najświętszej. Amen
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

MODLITWA ZA NASZYCH NIEPRZYJACIÓŁ
Boże, Ojcze Wszechmogący, za przyczyną Anioła Stróża Polski, przepraszamy Cię za tych, którzy zdradzając swoją wiarę podążają za marnościami tego świata.

Przepraszamy Cię za grzechy pijaństwa, braku miłości i inne wady naszego Narodu.

Broń nas przed tymi, którzy jako niewolnicy szatana, chcą świadomie zniszczyć nasz chrześcijański Naród.

Ojcze Niebieski! Przez posługę Anioła Stróża Polski broń nas przed podstępnym działaniem naszych nieprzyjaciół. Daj nam siłę przeciwstawić się wszelkim pokusom i dopomóż wyrwać się z niewoli wewnętrznej tym Polakom, którzy już w nią popadli. Przez Chrystusa Pana naszego. Amen
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

MODLITWA O OBRONĘ ŻYCIA
Boże, nasz Ojcze Najlepszy, Ty wiesz, że jednym z najcięższych grzechów naszego Narodu, są grzechy przeciwko życiu ludzkiemu. Boże Miłości, Boże wszelkiego dobra, Ty z matczyną troskliwością, w cudowny sposób utrzymujesz przy życiu każdą istotę przez Ciebie stworzoną. Rozpal miłość w sercach matek do wszystkich dzieci poczętych w ich łonach, aby nie dopuszczały się straszliwej zbrodni dzieciobójstwa. Chroń kaleki, chorych i starców. Aniele Stróżu Polski stań w naszej obronie przeciwko tym, którzy chcą wyniszczyć duchowo i fizycznie nasz naród. Prosimy Cię wstaw się za Polską do Chrystusa, Pana twojego i naszego. Amen.
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/
MODLITWA O ZACHOWANIE NARODOWEJ GODNOŚCI
Aniele Stróżu Polski, przyjdź z pomocą wszystkim Polakom w potrzebach duszy i ciała, aby podążając za wartościami materialnymi, nie tracili swych najważniejszych wartości, jakimi są wiara chrześcijańska i prawdziwe poczucie dumy narodowej. Połóż kres poczynaniom szatana, który przez różne uciski i wrogie zasadzki spycha Polaków na dno moralne. Wstawiaj się za nami do Boga i przypomnij nam, że mamy najpierw szukać Królestwa Bożego i spełniania świętej woli naszego Ojca w niebie, a wszystko inne będzie nam przydane. Przez Chrystusa Pana naszego. Amen.
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

MODLITWA O OCHRONĘ PRZED ZGUBNYM WPŁYWEM ŚWIATA
Boże nieskończenie dobry, za przyczyną Anioła Stróża Polski oświeć nas i daj zrozumienie, abyśmy nie szukali uciech doczesnych przez rozwiązłość naszego życia, ale zabiegali zawsze o zbawienie naszych dusz nieśmiertelnych. Niebieski nasz Opiekunie, chroń Polskę przed zalewem pornografii i demoralizacją dzieci i młodzieży.

Wstaw się za naszym Narodem do Chrystusa, abyśmy pomni na Jego słowa, nie stali się nigdy zgorszeniem dla innych.

Uproś nam to u Boga, który żyje i króluje na wieki wieków. Amen
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

MODLITWA W INTENCJI POLSKICH RODZIN
Boże w Trójcy Przenajświętszej, oto szatan w naszych czasach w sposób szczególny uderza w rodziny. Prosimy Cię za przyczyną Anioła Stróża Polski o nierozerwalność polskich rodzin, aby zawsze panowała w nich miłość i jedność. Ratuj nasze rodziny, aby w swych trudnościach udawały się po pomoc do Najświętszej Rodziny z Nazaretu. Zanieś nasze modły do Chrystusa, który żyje i króluje na wieki wieków. Amen
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

MODLITWA ZA KAPŁANÓW
Panie Jezu Chryste, Ty jesteś Najwyższym Kapłanem i Głową Kościoła, Mistycznego Twego Ciała – oświecaj światłem Ducha Świętego wszystkich kapłanów, aby w duchu Twojej miłości i z najgłębszą pokorą, otwierając się na oświecenia Anioła Stróża Polski, służyli wszystkim Polakom jak również członkom całego Mistycznego Ciała Chrystusa, i wiedli ich do ożywczych zdrojów zbawienia. Aniele Stróżu Polski prowadź wszystkich kapłanów do świętości. Amen
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/
WOŁANIE O POMOC DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI!
Aniele Stróżu Polski, przybądź nam z pomocą we wszelkich uciskach i prześladowaniach, chroń nasz Naród przed samozagładą, zwłaszcza przez grzechy dzieciobójstwa, przed upadkiem moralnym i duchowym. Stań w obronie naszej godności dzieci Bożych, naszego honoru, czci i odpowiedzialności wobec innych Narodów. Oddalaj wszelkie zasadzki szatana, który chce nas zniszczyć docześnie i wiecznie. Broń naszej wiary, bądź naszym Przewodnikiem do ziemi obiecanej królestwa niebieskiego, aby wszystkie pokolenia Polaków osiągnęły zbawienie.

Dopomagaj nam, abyśmy poprzez nasze oddanie się Bogu, stali się wzorem i przykładem dla innych, spiesząc z pomocą nawet tym Narodom, które w historii były wrogo ustosunkowane do nas. Niech w ten sposób nastąpi powszechne braterstwo ludów i narodów, które obmywszy się we Krwi Chrystusa, razem z Aniołami będą Cię wysławiać na wieki wieków. Amen
/Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/ 

DZIĘKCZYNIENIE ZA ANIOŁÓW I ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
Boże, wejrzyj ku wspomożeniu memu.

Panie pospiesz ku ratunkowi memu.

Chwała Ojcu i Synowi i Duchowi Świętemu.

Jak była na początku teraz i zawsze i na wieki wieków. Amen

1. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za stworzenie Aniołów i Anioła Stróża Polski

Zdrowaś Maryjo…Chwała Ojcu….

DLA WSTAWIENNICTWA. Świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski,

Panie Zastępów, okaż nam miłosierdzie i błogosław naszej Ojczyźnie. Amen
2. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za dopuszczenie świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski do udziału w Twoim Boskim życiu.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

3. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za ciągły hołd uwielbienia, chwały i dziękczynienia, który oddają Ci święci Aniołowie i Anioł Stróż Polski.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

4. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski, którzy wspomagali naszych praojców Lechitów w utworzeniu chrześcijańskiej Polski.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

5. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za pomoc, której udzielałeś naszej Ojczyźnie przez świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski w epoce królów, nawołując do praworządności, sprawiedliwości i miłosierdzia społecznego wobec ubogich chłopów i kmieci.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

6. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za podtrzymywanie w Narodzie polskim, podczas rozbiorów, przez posługę świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski, ducha religii katolickiej, kultury polskiej i nadziei na zmartwychwstanie naszej Ojczyzny.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

7. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za to, że przez świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski wspomagałeś Polaków w odzyskaniu wolności politycznej i religijnej.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

8. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za wspomaganie nas w wolnej Ojczyźnie przez natchnienia i oświecenia świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski we właściwym korzystaniu z wolności w życiu osobistym, rodzinnym i społecznym.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

9. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za łaski i dobrodziejstwa wypraszane dla naszego Narodu przez świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski, wstawiających się za nami do Maryi, naszej Królowej, które Ona wyjednuje nam u Jezusa, naszego Pana i Zbawcy.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

10. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za strzeżenie nas na drogach ziemskiego życia przez świętych Aniołów i Anioła Stróża Polski, którzy czuwają nad nami, aby Polska była królestwem Chrystusa i Maryi.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

11. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za wezwanie, które kierujesz do Polaków, aby z pomocą swoich Aniołów, Anioła Stróża Polski i Aniołów Stróżów wszystkich ludzi, ewangelizowali wszystkie narody świata.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…

12. Dziękujemy Ci Ojcze Przedwieczny przez Jezusa Chrystusa w Duchu Świętym za to, ze tworząc wraz ze świętymi Aniołami i Aniołem Stróżem Polski jedną Rodzinę Bożą, możemy Cię wspólnie wysławiać, uwielbiać, dziękować za Twą nieskończoną miłość i niezmierzone miłosierdzie.

Zdrowaś …Chwała Ojcu… Dla wstawiennictwa…
Na zakończenie trzy razy:
Niech będzie Bóg uwielbiony w swoich Aniołach, w Aniele Stróżu Polski, w Świętych nieba oraz w Narodzie polskim i wszystkich ludach ziemi. AMEN




G. - INNE  WYBRANE  MODLITWY

Modlitwa za Ojczyznę (Ks. Piotra Skargi). 
Boże, Rządco i Panie narodów, z ręki i karności Twojej racz nas nie wypuszczać, a za przyczyną Najświętszej Panny, Królowej naszej, błogosław Ojczyźnie naszej, by Tobie zawsze wierna, chwałę przyniosła Imieniu Twemu a syny swe wiodła ku szczęśliwości. 

Wszechmogący wieczny Boże, spuść nam szeroką i głęboką miłość ku braciom i najmilszej Matce, Ojczyźnie naszej, byśmy jej i ludowi Twemu, swoich pożytków zapomniawszy, mogli służyć uczciwie. 

Ześlij Ducha Świętego na sługi Twoje, rządy kraju naszego sprawujące, by wedle woli Twojej ludem sobie powierzonym mądrze i sprawiedliwie zdołali kierować. Przez Chrystusa, Pana naszego. Amen. 
Modlitwa do Najświętszej Maryi Panny Królowej Polski 
Powierzamy się Tobie, najpewniejsza Przewodniczko i Wspomożycielko narodu na tym gwałtownym zakręcie naszych dziejów, w tak dziś trudnych chwilach życia polskiego. Oddajemy w Twe macierzyńskie dłonie to, co jest u nas najlepsze, abyś to dobro umocniła w naszych sercach i czynach, W obyczaju i działaniu narodu. Powierzamy Ci, Maryjo, i to, co w nas słabe i zagrożone. Ulecz nas z grzechów i niemocy. Pomóż pokonać wszelką beznadziejność. Dźwigaj z upadków, klęsk i błędów. Zawierzamy Ci, Matko, wszystkich Polaków, ale szczególnie tych, którzy znaleźli się w obliczu biedy, bezrobocia, braku mieszkania, strachu przed przyszłością. Zawierzamy Ci każdego człowieka w naszej Ojczyźnie. Przede wszystkim jednak młode rodziny i całe pokolenie młodych Polaków, bo od nich zależą przyszłe losy Ojczyzny. Ucz nas, Zwycięska Pani, przezwyciężać nasze złe skłonności i wady, a szczególnie egoizm, nieczułość na potrzeby innych, bezmyślne korzystanie z dóbr tego świata. Ucz nas wychodzić z sercem obdarzającym i z czynem miłości ku ludziom, szczególnie tym, którzy oczekują naszej pomocy. Prosimy Cię, Matko i Żywicielko Syna Bożego: naucz nas służyć życiu od jego poczęcia aż po naturalną śmierć. Naucz nas to życie przyjmować z wdzięcznością i ufnością. Ucz nas, Wspomożycielko wiernych współodpowiedzialności w Kościele i życiu społecznym. Wiemy, że trzeba nam u progu drugiego tysiąclecia polskich dziejów wziąć w swe dłonie odpowiedzialność za losy Ojczyzny. Ucz nas, Królowo Polski, jak to mamy czynić. Pragniemy żyć z każdym dniem lepiej i godniej, jako chrześcijanie i Polacy, świadomi wielkiego dziedzictwa tysiącletniej kultury narodu; wierni kontynuatorzy jego najlepszych tradycji, ale otwarci na wezwania, jakie stawia nam dzisiaj Bóg, Władca Dziejów. Spraw to, Przewodniczko narodu, abyśmy nie uchylali się od podejmowania tych od wieków ważnych i tych prawdziwie nowych - a gwarantujących dobro naszego kraju i narodu - zadań, jeśli tylko okażemy się do nich sposobni. Spraw przez pomoc z nieba, przez swe potężne wstawiennictwo u Boga, abyśmy podjęte przez siebie zadania i obowiązki jak najlepiej wykonywali. Chcemy kroczyć w naszym życiu wspólnie z Chrystusem, jako Jego wierni wyznawcy. Pragniemy gorąco, czynem i słowem, całym swoim życiem, dawać świadectwo prawdzie, którą wyznajemy, Wspomagaj nas w tym Maryjo, Wspomożycielko wiernych, Królowo Polski. Amen.
MODLITWA  O  INTRONIZACJĘ  JEZUSA  KRÓLA  POLSKI
Boże Ojcze, dziękujemy Ci, że objawiłeś naszemu Narodowi Jezusa jako Króla Polski i że zobowiązałeś nas, abyśmy Go słuchali i Mu służyli. 

Duchu Święty, Boże, dziękujemy Ci, że oświeciłeś nasze serca i umysły światłem miłości i poznania prawdy o Jezusie Królu, Synu Bożym. 

Maryjo, Królowo Polski, dziękujemy Ci, że zstąpiłaś na Jasnogórski tron, aby przygotować nasz Naród do podjęcia wielkiej misji Intronizacji Jezusa Króla Polski. 

Jezu, ufamy Tobie i kochamy Ciebie, bo jesteś Zbawicielem świata, zapowiedzianym przez proroków Mesjaszem Królem, który mocą Ducha Świętego zaprowadza na ziemi jako w niebie Królestwo Boże. Korząc się przed Twym majestatem, składamy Ci najgłębszy hołd czci. Ty bowiem jesteś Alfą i Omegą, Początkiem i Końcem, Królem królów i Panem panujących – jedynym Władcą całego stworzenia. Razem z naszym Narodem klękamy przed Tobą, Nieskończony Boże, przyzywając Twego nad nami panowania.

Jezu, Królu Polski, przyjdź Królestwo Twoje!
Modlitwy egzorcyzmujące:

Modlitwa oddania życia Jezusowi
Panie Jezu, Ty kochasz mnie dzisiaj takiego, jakim jestem. Przyjmuję pełnię Twojej Miłości, uznaję przed Tobą moją grzeszność. Dziękuję Ci, że przebaczyłeś moje grzechy, umierając za mnie na krzyżu. Uznaję w Tobie jedynego Boga i Zbawiciela, oddając Ci cale moje życie i otwieram moje serce dla Ciebie. Amen 
Egzorcyzm przemyski
Potężna niebios Królowo i Pani Aniołów, Ty, która otrzymałaś od Boga posłannictwo i władzę, by zetrzeć głowę szatana, prosimy Cię pokornie: rozkaż hufcom anielskim, aby ścigały szatanów, stłumiły ich zuchwałość, a zwalczając ich wszędzie, strąciły do piekła. Święci Aniołowie i Archaniołowi, brońcie nas i chrońcie nas. Amen
Egzorcyzm poranny 
W imię Boga w Trójcy św. Jedynego, w imię Ojca, i Syna i Ducha Świętego, uciekajcie złe duchy z tego miejsca, nie patrzcie, nie słuchajcie, nie niszczcie i nie wprowadzajcie zamieszania do naszej pracy i naszych planów, które poddajemy zbawczemu projektowi Boga. Nasz Bóg jest waszym Panem i rozkazuje wam: oddalcie się i nie wracajcie więcej tutaj. AMEN

Boże, Najwyższy nasz Panie, Twoją Boską Mocą uczyń nas niewidzialnymi dla naszych wrogów! Święty Michale Archaniele, który wraz z Aniołami zwyciężyłeś szatana w niebie, dopomóż nam zwyciężyć go na ziemi. AMEN
Egzorcyzm królewski
Ja, NN, poddany pod panowanie Jezusa Króla i naznaczony znamieniem Ducha Świętego rozkazuję tobie, duchu nieczysty: szatanie, diable, demonie, abyście odstąpili ode mnie, nie wyrządzając mi żadnej szkody. W imię Ojca i Syna, i Ducha Świętego. Amen (odmówić 3 razy)

MODLITWA UWOLNIENIA  (w miejscu znaku + należy zrobić znak krzyża ręką w powietrzu bądź krzyżykiem)
Panie Jezu Chryste! Wyznajemy, ze jesteśmy grzesznikami. W swoim nieskończonym miłosierdziu, Zbawicielu nasz, odpuściłeś nam grzechy i obmyłeś nasze dusze Twoją Najdroższą Krwią! Wyznajemy Panie, ze bez Ciebie nic dobrego i zbawiennego nie możemy uczynić! Przyzywamy na pomoc Twoją Niepokalaną Matkę Maryje, Świętego Michała Archanioła, wszystkich Aniołów i Świętych. Przez ich wstawiennictwo uciekamy się do Ciebie, Jezu Chryste! Przyjmujemy władze i moc, których nam udzielasz, aby zwalczać zasadzki szatana i złych duchów. Dlatego w Imię + Pana naszego Jezusa Chrystusa nakazujemy wam złe duchy, abyście się oddaliły od nas i poszły do piekła! 

W Imię + Jezusa Chrystusa duchy pychy i zarozumiałości i nieposłuszeństwa, - ODDALCIE SIE OD NAS, OD NASZYCH BRACI I SIÓSTR! (powtarzać za każdym wezwaniem)

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy nienawiści i przekleństwa, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy męczarni, tortur i zabójstwa, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy zazdrości i zawiści, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy pornografii, nieczystości i rozpasania seksualnego, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy gniewu i złości, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy kradzieży i rozboju, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy pijaństwa, narkomanii i nikotynizmu, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy lenistwa i próżnowania, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy podejrzliwości, uraz i niechęci, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy kłamstwa, oszustwa i obłudy, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy letniości, ospałości i apatii, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy plotkowania, obmowy i oszczerstw, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy podejrzeń, osadów i fałszywych opinii, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy chciwości, bogacenia się ziemskiego i zaborczości, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy niewiary i braku zaufania, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy niesumienności, niedbalstwa i niewierności, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy mafii, przemocy, gwałtu i wojny, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy fałszywej przyjemności i wygodnictwa, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy chorób i nagłych dolegliwości, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy smutku, zniechęcenia i depresji, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy zabobonów, sekciarstwa, okultyzmu i parapsychologii, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy magii, czarów, wróżenia i uroków, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy zabijania nienarodzonych i eutanazji, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy zapaści duchowej, rozpaczy i myśli samobójczych, 

W Imię + Jezusa Chrystusa, duchy fałszywej mistyki, odwodzące nas od Boga i zbawienia, 

Mocą Jezusa Chrystusa, + nakazujemy wam złe duchy, oddalcie się od naszych rodzin, krewnych, znajomych, przyjaciół i sąsiadów! Oddalcie się od granic naszej Ojczyzny, która ma być królestwem Chrystusa i Maryi! Oddalcie się od wszystkich narodów ziemi, odkupionych Krwią Jezusa! 

Oddalcie się od naszych braci i sióstr, których obmyła Krew Jezusa i napełniła laska Ducha Świętego na chrzcie świętym! Naszą siłą i mocą jest Jezus Chrystus, nasz Pan i Zbawiciel! Należymy do Niego i jesteśmy dziećmi Ojca Niebieskiego! Chcemy wypełniać, Ojcze Przedwieczny, Twoją najświętszą Wolę! Racz zesłać na nas śmierć, aniżeli mielibyśmy obrazić Cię grzechem ciężkim! 

Matko Najświętsza, otul nas płaszczem swojej macierzyńskiej opieki! Chcemy na zawsze należeć do Jezusa i Ciebie! Święty Michale Archaniele, bron nas przeciwko atakom szatana! Nasi Aniołowie Stróżowie i świeci Patronowie, przybywajcie nam z pomocą! Panie nasz i Boże! Do Ciebie chcemy należeć w życiu i przy śmierci. Amen. 
(Za zgoda Kurii Diec. Warszawsko-Praskiej z dnia 08.04.1998 r. nr 401/K/98 - do prywatnego odmawiania)

MODLITWA DO PANA JEZUSA O UWOLNIE OD ZŁEGO DUCHA 
O Jezu Zbawicielu, Panie mój i Boże mój, który poprzez ofiarę krzyża odkupiłeś nas i zwyciężyłeś władzę szatana, proszę Cię o uwolnienie mnie od wszelkiej obecności diabelskiej i od wszelkiego wpływu szatana. 

Proszę Cię o to w Twoje imię, 

Proszę Cię o to przez Twoje rany, 

Proszę Cię o to przez Twój Krzyż, 

Proszę Cię o to przez wstawiennictwo Maryi, Niepokalanej i Bolesnej. 

Krew i woda, które wypływają z Twojego boku, niech spłyną na mnie, aby mnie oczyścić, wyzwolić, uzdrowić. Amen
MODLITWA O UWOLNIENIE OD ZŁYCH DUCHÓW
„Panie Jezu Chryste, któryś mnie zbawił i do którego należę w sposób bezwarunkowy, proszę Cię pokornie, jak również Maryję Twoją Matkę i wszystkich Świętych Archaniołow o uwolnienie od złego ducha, aby już więcej do mnie nie wracał i mnie nie dręczył. AMEN.”.
MODLITWA PRZECIWKO WSZELKIEMU ZŁU 
Duchu Pana, Duchu Boży, Ojcze, Synu i Duchu Święty, Trójco Przenajświętsza, Dziewico Niepokalana, Aniołowie, Archaniołowie i Świeci z nieba, zstąpcie na mnie. 

Przemień mnie, Panie, ukształtuj mnie, napełnij mnie sobą, posługuj się mną. Odpędź ode mnie wszystkie moce zła, zniszcz je, abym ja był zdrów i mógł dobrze pracować. Oddal ode mnie czary, gusła, czarną magię, czarne msze, przedmioty zaczarowane, zamówienia, przekleństwa, uroki, napady złego ducha, opętanie diabelskie, obsesję diabelską, wszystko, co jest złem, grzechem, zawiścią, zazdrością, przewrotnością, chorobą fizyczną, psychiczną, moralną, duchową, pochodzącą od złego ducha. Spal te wszystkie rodzaje zła w ogniu piekielnym, aby już nigdy więcej nie dotykały mnie, ani żadnego innego stworzenia na tym świecie. Rozkazuję i polecam mocą Boga wszechmogącego, w imię Jezusa Chrystusa Zbawiciela, przez wstawiennictwo Niepokalanej Dziewicy, wszystkim duchom nieczystym i wszystkim ich objawom, które mnie niepokoją, i aby mnie opuściły natychmiast, aby mnie opuściły raz na zawsze i by poszły do piekła wieczystego, związane przez św. Michała Archanioła, św. Archanioła Gabriela, św. Archanioła Rafała, przez naszych Aniołów Stróżów, zmiażdżone piętą Najświętszej Dziewicy Niepokalanej. Amen
MODLITWA O UWOLNIENIE 
Panie, Ty jesteś wielki, Ty jesteś Bogiem, Ty jesteś Ojcem. 

Ciebie prosimy przez wstawiennictwo i pomoc Archaniołów Michała, Rafała i Gabriela, aby nasi bracia i siostry zostali uwolnieni od złego ducha, który uczynił ich niewolnikami. 

Wszyscy święci, przyjdźcie nam z pomocą. 

Od niepokoju, smutku, obsesji, Ciebie prosimy, uwolnij nas, Panie. 

Od nienawiści, nierządu, zawiści, Ciebie prosimy, uwolnij nas, Panie. 

Od myśli o zazdrości, gniewie, śmierci, Ciebie prosimy, uwolnij nas, Panie. 

Od wszelkiej myśli o samobójstwie i poronieniu dziecka, Ciebie prosimy, uwolnij nas, Panie. 

Od rozbicia rodziny, od wszelkiej złej przyjaźni, Ciebie prosimy, uwolnij nas, Panie. 

Od wszelkiej formy czarów, uroków, guseł i od wszelkiego zła ukrytego, Ciebie prosimy, uwolnij nas, Panie. 

Panie, który powiedziałeś pokój zostawiam wam, pokój mój wam daję, przez wstawiennictwo Dziewicy Maryi, uwolnij nas od wszelkiego przekleństwa i spraw, abyśmy się cieszyli Twoim pokojem. Przez Chrystusa, Pana naszego. Amen
MODLITWA O UZDROWIENIE WEWNĘTRZNE 
Panie Jezu, Ty przyszedłeś po to, aby uzdrowić serce zranione i udręczone, proszę Cię, abyś uzdrowił urazy, powodujące niepokoje w moim sercu. Proszę Cię w szczególny sposób, abyś uzdrowił tych,  którzy są przyczyną grzechu. Proszę Cię, abyś wszedł w moje życie i uzdrowił mnie od urazów psychicznych, które mnie dotknęły w dzieciństwie i od tych ran, które mi zadano w ciągu całego życia. 

Panie Jezu, Ty znasz moje trudne sprawy, składam je wszystkie w Twoim Sercu Dobrego Pasterza. 

Proszę Cię, odwołując się do Twej wielkiej rany, otwartej w Twoim Sercu, abyś uleczył małe rany mojego serca. Ulecz rany moich wspomnień, aby nic z tego, co mi się przydarzyło, nie przysparzało mi cierpienia, zmartwień, niepokoju. Amen. 
http://www.rycerstwomicha...id=25&Itemid=94
Modlitwa o uwolnienie od przekleństwa
Panie Jezu Chryste, wierzę, że jesteś Synem Bożym i jedyną drogą do Boga. Wierzę, że umarłeś za moje grzechy i zmartwychwstałeś. Ty stałeś się przeklęty każdym przekleństwem, które powinno spaść na mnie za moje grzechy. Ty, Jezu, wykupiłeś mnie z każdego przekleństwa, abym mógł żyć w błogosławieństwie. Panie Jezu, przepraszam Cię za wszystkie moje grzechy i grzechy moich przodków. Proszę Cię o przebaczenie szczególnie tych grzechów, które otworzyły mnie na działanie przekleństwa. Uwolnij mnie Jezu od skutków grzechów moich przodków. W Twoim Imieniu Jezu, rezygnuję z buntu przeciwko Tobie, wyrzekam się wszystkich moich grzechów i grzesznych przyzwyczajeń i poddaję całe moje życie Tobie jako jedynemu mojemu Panu i Zbawicielowi. Decyzją woli przebaczam wszystkim, którzy mnie skrzywdzili, ponieważ pragnę, aby Bóg mi wszystko przebaczył. W sposób szczególny przebaczam…(w sercu wymieniam osoby, które mnie skrzywdziły). Przebaczam Jezu tak, jak Ty im wszystko przebaczyłeś. Przebaczam również samemu sobie wszystkie moje grzechy, błędy i porażki życiowe, tak jak Ty mi wszystko przebaczasz. Staję teraz we Krwi Jezusa, w Sercu Maryi Wspomożycielki chrześcijan, chroniony od każdego zła. Szatan nie ma do mnie żadnych praw.

Krew Jezusa odkupiła mnie, oczyszcza z każdego grzechu i uświęca mnie. Wyrzekam się wszelkich kontaktów z okultyzmem (z magią, bioenergoterapią, reiki, kartami tarota i wszelkimi formami wróżenia, uzdrawiania za pomocą różnej energii, homeopatią, jogą, religiami i medytacjami wschodu, astrologią, radiestezją, horoskopami itp.).

Jeśli posiadam jakieś amulety, talizmany, książki okultystyczne, ezoteryczne, jakieś przedmioty "na szczęście", odpromienniki, symbole religijne innych religii itp., to postanawiam zniszczyć je natychmiast.

Teraz  Panie Jezu, w autorytecie dziecka Bożego, na mocy chrztu świętego, przez wstawiennictwo Matki Bożej Niepokalanej, św. Michała Archanioła, mojego Anioła Stróża i wszystkich Świętych w niebie wyzwalam siebie w Twoje Imię Jezu, od jakiegokolwiek przekleństwa w moim życiu. W tej chwili w Imieniu Jezusa niech tak się stanie. AMEN

Z wiarą i pełnym zaufaniem przyjmuję uwolnienie od przekleństwa i dziękuję Ci za nie Jezu!  Otwieram się teraz całkowicie na przyjęcie wszystkich błogosławieństw, które dla mnie przygotowałeś. AMEN
Tak brzmi modlitwa o uwolnienie od przekleństwa. Zawiera ona w większej mierze istotę naszej wiary. Odmawiana codziennie z wiarą otworzy nas na błogosławieństwa – wierzę w to mocno, bo już przychodzą świadectwa bardzo wielu osób, którym tę modlitwę rozdałem, którzy ją odmawiają, o wielkich błogosławieństwach wylewanych w uwalnianiu od przekleństwa.

Modlitwa, musimy mieć świadomość tego,  nie może być w żaden sposób jakimś rytuałem magicznym, przeczytam modlitwę i już będę żył w błogosławieństwie, to nie jest tak! Ta modlitwa będzie nas otwierała na różnego rodzaju sytuacje, czasami zdumiewające, np. będzie wam ciężko wymówić pewne zdania – to Duch Święty będzie chciał coś pokazać. Przebadaj dokładnie swoje życie, czy w tym momencie nie masz jakiś problemów. Czy masz jakieś grzechy, z których nie wyspowiadałeś się. Duch Święty będzie ci przypominał z przeszłości różnego rodzaju sytuacje, może nawet jakieś nie grzechowe sytuacje, z których masz się spowiadać, ale sytuacje, które wymagają uzdrowienia w imieniu Jezusa. Zapisuj, zapamiętaj to. Oddaj je w modlitwie o uzdrowienie. Być może będą takie sytuacje, że zatrzymasz się nad czymś, będzie ci ciężko coś powiedzieć, z tej modlitwy, przepatrzysz swoje życie, dokładnie i wnikliwie i szczerze powiesz - to mnie nie dotyczy, ale mam problem, żeby to zdanie czy ten akapit wymawiać. To widocznie Duch Święty pokazuje Ci, że to jest problem, może któregoś z twoich przodków, że on z tego grzechu może się nie wyspowiadał, nie odpokutował, nie żałował. I teraz zapowiedz pokutę za ten konkretny grzech.

To jest modlitwa, która otwierać was będzie na nowe obszary poznawania siebie i swojej przeszłości. Duch Święty będzie przez nią działał bardzo mocno. Otwórzcie się na nią, a zobaczycie rzeczywiste błogosławieństwa i odmiany sytuacji, które dotychczas wydawały dla was się po ludzku przegrane na zawsze. Ale dla Boga nie ma nic niemożliwego. Wszystko mogę w Tym, który mnie umacnia. Amen
Ks. Egzorcysta JS
Modlitwa o pokorę
Święty Michale Archaniele, pogromco szatana, ducha pychy, pomóż mi zwalczyć mój egoizm, który nie chce poddać się Bogu i Jego Świętej Woli. Wstawiaj się za mną do Pana, abym zachwycony Bogiem wołał do Niego w każdej chwili mego życia: KTÓŻ  JAK  BÓG! Amen

Modlitwa w pokusach
Boże, Ty przez Łaskę Przybrania uczyniłeś mnie dzieckiem światłości. Spraw, proszę, abym się nie pogrążył (nie pogrążyła) w szatańskich ciemnościach, lecz zawsze trwał (trwała) w lasce, otrzymanej od Ciebie wolności. Przez Chrystusa Pana Naszego. Amen


Boże, źródło wszelkiego miłosierdzia i dobroci, Ty zechciałeś, aby Twój Syn wycierpiał za nas mękę na krzyżu i uwolnił nas od przemocy wroga. Proszę Cię, wejrzyj na moją udrękę i na mój ból. Skoro we chrzcie obdarzyłeś mnie nowym życiem, oddal ode mnie ataki złego ducha i napełnij łaską Swojego Błogosławieństwa. Przez Chrystusa Pana naszego. Amen
H. MODLITWA PRZECIW BURZOM
Otrzymana z korespondencji

http://www.echochrystusakrola.info/index.php/lipiec
W dobie nasilających się gwałtownych zjawisk atmosferycznych, których doświadcza nasz kraj zachęcam do użycia duchowej broni przeciwko burzom. Nie musimy bezczynnie patrzeć na to, jak burze niszczą nasze domy, zbiory, ogrody i samochody. Od kilku dni intensywnie "testuję" modlitwę na polu bitwy z burzami i jak do tej pory nie było w naszej miejscowości niszczycielskiej nawałnicy, nie wiał gwałtowny wiatr, nie padał grad, w jednym przypadku doszło do ulewy, ale chmura wyglądała na gradową, nie było też bliskich uderzeń piorunów. Jeden raz okropnie wyglądająca chmura w ciągu 0,5 godziny "przeszła bokiem" pomimo pierwotnego kursu prosto na miasto.
Poniżej modlitwa Św. Antoniego z Padwy przeciw burzom.

Modlitwa lub Błogosławieństwo Św. Antoniego z Padwy przeciwko burzom z mocą egzorcyzmu
Przy każdym krzyżyku należy uczynić ręką znak Krzyża Świętego w kierunku nadciągającego żywiołu.
Modlitwę tę należy odmawiać z mocą nie tylko w czasie burz, ale też w czasie innych zaburzeń w przyrodzie. 
Jezus Chrystus Król Chwały przyszedł w Pokoju.
 + Bóg stał się człowiekiem + i Słowo stało się ciałem.
 + Chrystus narodził się z Dziewicy. + Chrystus cierpiał.
 + Chrystus został ukrzyżowany. + Chrystus umarł.
 + Chrystus powstał z martwych.
 + Chrystus wstąpił do Nieba.
 + Chrystus zwycięża. + Chrystus króluje.
 + Chrystus rządzi.
 + Niechaj Chrystus ochroni nas przed wszelkimi burzami i błyskawicami.
 + Chrystus przeszedł przez ich środek w Pokoju,
 + i Słowo stało się Ciałem.
 + Chrystus jest z nami razem z Maryją.
 + Uciekajcie wy, wrogie duchy, ponieważ Lew z pokolenia Judy, z rodu Dawida zwyciężył.
 + Święty Boże! + Święty mocny! + Święty i Nieśmiertelny!
 + Zmiłuj się nad nami. Amen!
W XIII wieku Pielgrzymujący Kapłan odwiedził anonimowo zakon i kościół niedaleko Lizbony w Portugalii. Kościół ten był niszczony nieomalże każdego roku przez burze, powodujące poważne zniszczenia zabudowań oraz śmierć pośród ludzi. Pielgrzymujący Kapłan zostawił u furtiana zakonu spisaną kopię tej modlitwy i zniknął. Została ona przechowana i stosowana przez mnichów i od tego czasu burze nie czyniły żadnej szkody ani zakonnikom ani zabudowaniom. W następstwie tego papież Innocenty III (1198-1216) nakazał opublikowanie tej modlitwy.

Nasza Pani z Emmitsburga 15 stycznia 2005 podzieliła się z Gianną Sullivan informacją, że tym tajemniczym pielgrzymem – Kapłanem był Św. Antoni z Padwy. Zaleciła Ona również stosowanie tej modlitwy w naszych czasach.
I. Przepowiednia Anioła Stróża Polski, dotycząca przyszłych losów naszej Ojczyzny
Za: http://www.proroctwa.fora.pl/przepowiednie-dotyczace-polski,3/przepowiednia-aniola-stroza-polski-dotyczaca-przyszlych-los,86.html
Pismo Święte (m.in. Dn 12,1 i Dz 16,9) oraz tradycja są źródłem naszej wiary, że każda społeczność narodowa posiada swego anioła stróża – Księcia Narodu. Anioł Polski objawił się w widoczny sposób w konkretnym miejscu i czasie. To niezwykłe wydarzenie miało miejsce 3 maja 1863 r. w Przemyślu – w okresie klęski Powstania Styczniowego i nasilonych represji caratu. Nasz Anioł ukazał się Józefowi Dąbrowskiemu, który był kolegą szkolnym obecnego Sługi Bożego ks. Bronisława Markiewicza. Wysłannik Niebios miał wygląd ok.16 letniego, ubranego na biało wiejskiego chłopca. 

Przepowiednia Anioła Stróża Polski, dotycząca przyszłych losów naszej Ojczyzny 
„Pokój wam, słudzy i służebnice Pańscy! Ponieważ Pan najwyższy was więcej umiłował aniżeli inne narody, dopuścił na was ten ucisk, abyście oczyściwszy się z waszych grzechów stali się wzorem dla innych narodów i ludów, które niebawem odbiorą karę sroższą od waszej „ w zupełności grzechów swoich”. Oto już stoją zbrojne miliony wojsk z bronią w ręku, straszliwie morderczą. Wojna będzie powszechna na całej kuli ziemskiej i tak krwawa, iż naród położony na południu Polski wyginie wśród niej zupełnie. Groza jej będzie tak wielka, że wielu ze strachu postrada rozum. Za nią przyjdą następstwa jej: głód, mór na bydło i dwie zarazy na ludzi, które więcej ludzi pochłoną aniżeli sama wojna. Ujrzycie zgliszcza, gruzy naokół i tysiące dzieci opuszczonych, wołających chleba. W końcu wojna stanie się religijna. Walczyć będą dwa przeciwne obozy: obóz ludzi wierzących w Boga i obóz niewierzących w Niego. Nastąpi wreszcie powszechne bankructwo i nędza, jakiej świat nigdy nie widział, do tego stopnia, że wojna sama ustanie z braku środków i sił. Zwycięzcy i zwyciężeni znajdą się w równej niedoli i wtedy niewierni uznają, że Bóg rządzi światem i nawrócą się, a pomiędzy nimi wielu żydów. Wojnę powszechną poprzedzą wynalazki zdumiewające i straszliwe zbrodnie popełniane na całym świecie. Wy, Polacy, przez niniejszy ucisk oczyszczeni i miłością wspólną silni, nie tylko będziecie się wzajem wspomagali, nadto poniesiecie ratunek innym narodom i ludom, nawet wam niegdyś wrogim. I tym sposobem wprowadzicie dotąd niewidzialne braterstwo ludów, Bóg wyleje na was wielkie łaski i dary, wzbudzi między wami ludzi świętych i mądrych i wielkich mistrzów, którzy zajmą zaszczytne stanowiska na kuli ziemskiej. Języka waszego będą się uczyć w uczelniach na całym świecie. Cześć Maryi i Najśw. Sakramentu zakwitnie w całym narodzie polskim. Szczególnie przez Polaków Austria podniesie się i stanie się federacją ludów. A potem na wzór Austrii ukształtują się inne państwa. Najwyżej zaś Pan Bóg was wyniesie, kiedy dacie światu WIELKIEGO PAPIEŻA. Ufajcie przeto Panu, bo dobry jest, miłosierny i nieskończenie sprawiedliwy. On pokornych podwyższa i daje im łaskę, a pysznych poniża i odrzuca na wieki. Szukajcie przede wszystkim Królestwa niebieskiego, dóbr duchowych, które trwają na wieki, bo co nie trwa na wieki, nie jest dobrem prawdziwym. Tym sposobem zapełnicie niebo, a na tej ziemi znajdziecie szczęście, jakiego świat dać nie może. Polacy, Bóg żąda od was nie walki, jaką staczali najlepsi przodkowie wasi na polach bitew w chwilach stanowczych, ale bojowania cichego, pokornego i znojnego na każdy dzień, szczególnie przeciw nieprzyjaciołom waszych dusz; żąda od was walki w duchu Chrystusowym i w duchu Jego świętych. On chce od was, abyście każdy na swoim stanowisku wiedli przede wszystkim na każdy dzień bój bezkrwawy. Tylko pod tym warunkiem dostaniecie się do nieba, a w dodatku zajmiecie już na tej ziemi świetne stanowisko pomiędzy narodami. Pokój wam!” 
Jest to przepowiednia Anioła Stróża Polski, dotycząca przyszłych losów naszej Ojczyzny włożona przez Błogosławionego Księdza Bronisława Markiewicza w usta Postaci Nadludzkiej, która występuje w dramaciku scenicznym napisanym przez Błogosławionego Księdza Markiewicza zatytułowanym „Bój bezkrwawy”. 

3 maja 1863 roku na ulicach Przemyśla Józefowi Dąbrowskiemu ukazała się postać przepowiadająca przyszłe losy Polski. Józef Dąbrowski wraz z Bronisławem Markiewiczem zdawali wówczas maturę gimnazjalną. Bronisław Markiewicz uznał, że był to nie kto inny jak sam Anioł Stróż Polski / każdy naród ma swojego Anioła Stróża, o czym mówi Pismo Święte, a jedynym krajem na świecie, który czci swego Anioła Stróża jest Portugalia, która już od szesnastego wieku obchodzi uroczyście Jego doroczne święto, zatwierdzone przez Stolicę Apostolską /. 

Postać, która na ulicach Przemyśla przepowiadała przyszłe losy Polski Józefowi Dąbrowskiemu – opowiadała także o jakimś polskim kapłanie, który z całym zaparciem się siebie i poświęceniem odda się duszpasterstwu wśród ludu, który uda się na południe do wielkiego męża Bożego, a wróciwszy po latach założy pod Karpatami zgromadzenie zakonne oddane wychowaniu opuszczonej i bezdomnej młodzieży, którego zakłady rozszerzą się na całą Polskę i na cały świat, wydadzą uczonych i świętych. Prorocze te słowa odniósł do siebie osobiście Bronisław Markiewicz, który na skutek tych przepowiedni razem ze swoim kolegą Józefem Dąbrowskim wstąpił do Seminarium Duchownego. 

Ksiądz Bronisław Markiewicz – rzeczywiście udał się na południe, gdzie we Włoszech poznał świętego Jana Bosco, pod którego wpływem wróciwszy do kraju zajął się opuszczoną i bezdomną młodzieżą oraz założył Zgromadzenia Zakonne męskie i żeńskie pod wezwaniem świętego Michała Archanioła. 

9 czerwca 2005 roku Ksiądz Bronisław Markiewicz został w Warszawie beatyfikowany. 
Msza Święta beatyfikacyjna miała odbyć się nieco wcześniej w Rzymie, ale termin ten został przesunięty ze względu na śmierć WIELKIEGO Papieża Polaka, przepowiedzianego już 3 maja 1863 roku przez Anioła Stróża Polski. Należy zwrócić uwagę na przesunięcie terminu beatyfikacji księdza Bronisława Markiewicza, zapewne dlatego, aby do końca wypełniła się przepowiednia Anioła Stróża Polski dotycząca naszego Papieża. Wszak dopiero po śmierci został natychmiast okrzyknięty jako Wielki. 

I z tą nadzieją patrząc w przyszłość módlmy się o to, aby za wstawiennictwem Anioła Stróża Polski wypełniły się najpiękniejsze proroctwa dotyczące naszej Ojczyzny, które mówią o tym, że poniesiemy ratunek innym Narodom, a języka naszego uczyć się będą w uczelniach na całym świecie. 

Warto tu dodać, że obecny Ojciec Święty Benedykt XVI-ty bardzo liczy właśnie na nas – Polaków, że światło Ewangelii poniesiemy zlaicyzowanej Europie. 

Załącznik 4 – „Ściągi modlitewne” do 4 Krucjat:
NOWENNA  POMPEJAŃSKA
Jest najsilniejszą drogą modlitwy do Maryi. Jest to bardzo skuteczna NOWENNA!!! 

Jak odprawiać Nowennę Pompejańską – rady praktyczne:
1. Dzień, w którym rozpoczynamy Nowennę Pompejańską zaznaczamy w kalendarzu.

2. Nowenna Pompejańska trwa 54 dni. Każdego dnia przez te 54 dni odmawiamy dawne trzy części Różańca Świętego (radosną, bolesną i chwalebną). Jeśli ktoś chce, może odmawiać cztery części - z tajemnicami światła.

3. Przed rozpoczęciem każdej z wszystkich trzech części Różańca Św. wymieniamy najpierw intencję (krótko i zwięźle i tylko jedna intencję na wszystkie dni Nowenny), a następnie mówimy:

„Ten Różaniec odmawiam na Twoja cześć, Królowo Różańca Świętego”. 
4. Przez 27 dni odmawiamy tak zwaną część błagalną Nowenny Pompejańskiej (3 x 9dni – 3 nowenny błagalne) i codziennie, po ukończeniu każdej części Różańca Św. odmawiamy następująca modlitwę: 

„Pomnij o miłosierna Panno Różańcowa z Pompejów, jako nigdy nie słyszano, aby ktokolwiek z czcicieli Twoich, z Różańcem Twoim, pomocy Twojej wzywający, miał być przez Ciebie opuszczony. Ach, nie gardź prośbą moją, o Matko Słowa Przedwiecznego, ale przez Święty Twój Różaniec i przez upodobanie, jakie okazujesz dla Twojej świątyni w Pompejach, wysłuchaj mnie dobrotliwie. Amen”.
5. Przez pozostałe 27 dni odmawiamy tak zwaną część dziękczynną Nowenny Pompejańskiej (3 nowenny dziękczynne), po ukończeniu każdej z trzech części Różańca Świętego odmawiamy następującą modlitwę:

„Cóż Ci dać mogę, o Królowo pełna miłości? Moje całe życie poświęcam Tobie. Ile mi sił starczy będę rozszerzać cześć Twoją, o Dziewico Różańca Świętego z Pompejów, bo gdy Twojej pomocy wezwałem/am, nawiedziła mnie łaska Boża. Wszędzie będę opowiadać o miłosierdziu, które mi wyświadczyłaś. O ile zdołam, będę rozszerzać nabożeństwo do Różańca Świętego, wszystkim głosić będę jak dobrotliwie obeszłaś się ze mną, aby niegodni tak jak i ja, grzesznicy, z zaufaniem do Ciebie się udawali. O, gdyby cały świat wiedział jak jesteś dobra, jaką masz litość nad cierpiącymi, wszystkie stworzenia uciekałyby się do Ciebie. Amen.”
6. Niezależnie od modlitw końcowych, zapisanych w punktach 4 i 5 niniejszych „Rad praktycznych” każdą z trzech części Różańca Św. (np. chwalebną) kończymy - bezpośrednio po jej odmówieniu – 3-krotn.ym westchnieniem do Matki Bożej: 

„ KRÓLOWO RÓŻAŃCA ŚWIĘTEGO – MÓDL SIĘ ZA NAMI”.
KRUCJATA  NIEBIESKA   (1)
MODLITWA ŚW. GERTRUDY ZA DUSZE W CZYŚĆCU CIERPIĄCE: 
I  ETAP – MODLITWA  ZA  DUSZE  CZYŚĆCOWE
Boże miłosierny, z Tronu chwały Twojej wejrzyj na biedne dusze w czyśćcu cierpiące, wejrzyj na ich męczarnie, na łzy, które przed Tobą wylewają, usłysz ich błagania i jęki, zmiłuj się nad nimi, odpuść im grzechy. Za wszystkie przestępstwa, których się dopuściły, za niedbalstwa w służbie Twojej świętej popełnione, ofiaruję Ci najświętsze życie, wszystkie zasługi Jezusa Chrystusa, wszystkie pokuty, posty, czuwania, modlitwy, prace, boleści, Krew i Rany, Mękę i Śmierć niewinną, którą w najgorętszej miłości cierpiał za nas Najmilszy Twój Syn, proszę, abyś tym ubłagany raczył przyjąć te ukochane dusze do rajskiej szczęśliwości, aby Cię wielbiły na wieki. Amen.

Ojcze Przedwieczny, ofiaruję Ci Najdroższą Krew Boskiego Syna Twojego, Pana naszego Jezusa Chrystusa w połączeniu ze wszystkimi Mszami Świętymi dzisiaj na całym świecie odprawianymi, za dusze w Czyśćcu cierpiące, za umierających, za grzeszników na świecie, za grzeszników w Kościele powszechnym, za grzeszników w mojej rodzinie, w moim domu, a także za mnie. Amen.
(poprzez jednorazowe odmówienie tej modlitwy Pan Jezus obiecał wybawiać z czyśćca 1000 dusz) 
II  ETAP – MODLITWA DUSZ CZYŚĆCOWYCH O RATOWANIE POLSKI I KOŚCIOŁA


Po odmówieniu Modlitwy Św. Gertrudy za dusze czyśćcowe zwracamy się jeszcze (to drugi etap Krucjaty Niebieskiej) do uwolnionych dusz z prośbą o przedstawienie przed Tronem Pana Boga naszych intencji. W chwili obecnej wydaje się, że najważniejszymi są intencje dotyczące ratowania Polski i Kościoła. Poniżej zestaw takich przykładowych intencji.

* - Aby Krucjata Różańcowa o ratowanie Polski i Kościoła objęła jak największą liczbę Polaków
* - Aby Pan Bóg dotknął Swoim Miłosierdziem i przemienił serca wszystkich Polaków, 

odpowiedzialnych za losy Polski, szczególnie osób rządzących i konsekrowanych
* - Aby jak najszybciej Episkopat Polski wraz z Rządem i Prezydentem oraz Ludem Bożym dokonał Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski
* - Aby do władzy doszli ludzie uczciwi, patriotyczni, wierzący w Pana Boga i przestrzegający Jego Przykazań
*- Aby życie ludzkie było chronione zapisem w Konstytucji od poczęcia do naturalnej śmierci
* - Aby władze państwowe i media publiczne zaprzestały walki z Krzyżem Chrystusowym i Kościołem oraz nie prześladowali i nie dyskryminowali Radia Maryja, TV Trwam i innych mediów katolickich
* - Aby Papież ogłosił Dogmat o Maryi Współodkupicielce, Pośredniczce i Orędowniczce zgodnie z uznanymi Objawieniami Amsterdamskimi
* - Aby Papież ustanowił Święto Boga Ojca w dniu 7 sierpnia, zgodnie z Jego Orędziem, danym w 1932 r. Siostrze Eugenii Ravasio i uznanym przez Kościół
* - Aby Papież dokonał poświęcenia Rosji Niepokalanemu Sercu Maryi, która zgodnie z obietnicami Matki Bożej nawróciłaby się na katolicyzm i ustałyby na ziemi wojny
* - Aby Papież ustanowił w Kościele powszechne Nabożeństwo Pierwszych Pięciu Sobót Miesiąca
* - Aby Papież przywrócił powszechne przyjmowanie Komunii Świętej na klęcząco do ust przy balaskach
* - Aby Papież doprowadził do ujednolicenia z kościołami protestanckimi i prawosławnymi daty Wielkanocy
* - Aby Kościół powrócił do modlitw o nawrócenie Żydów. AMEN.
KRUCJATA  NIEBIESKA   (2)

„OJCZE NASZ” Świętej Mechtyldy w intencji dusz czyśćcowych
I  ETAP – MODLITWA  ZA  DUSZE  CZYŚĆCOWE
„OJCZE NASZ ZA UMARŁYCH” 

Pewnego razu, gdy Święta Mechtylda przyjęła Komunię Świętą za umarłych, ukazał się Jej Pan Jezus i rzekł: - Odmów za nich modlitwę - „Ojcze nasz”. I Święta z natchnienia Bożego tak się modliła:

OJCZE NASZ, KTÓRYŚ JEST W NIEBIE. Ojcze niebieski, proszę Cię, przebacz duszom czyśćcowym, że nie kochały Cię ani nie oddały Ci należnej czci; Tobie, ich Panu i Ojcu, któryś przez czystą łaskę uczynił je swymi przybranymi dziećmi. A one – przeciwnie - z powodu swych grzechów wypędziły Cię z serc, w których tak bardzo chciałeś mieszkać.
Aby zadośćuczynić za te grzechy, ofiaruję Ci miłość i uwielbienie, które Twój wcielony Syn składał Ci w ciągu całego swego ziemskiego życia. I ofiaruję Ci całą pokutę i zadośćuczynienie, które spełnił i przez które zmazał i odpokutował grzechy ludzi. Amen.
ŚWIĘĆ SIĘ IMIĘ TWOJE. Błagam Cię, najlepszy Ojcze, wybacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze godnie czciły Twoje święte Imię, ale często wzywały go na próżno i przez swoje grzeszne życie uczyniły się niegodnymi miana chrześcijan.

Aby zadośćuczynić za popełnione przez nie grzechy, ofiaruję Ci całą cześć, jaką przez swe słowa i czyny oddał Twemu Imieniu Twój umiłowany Syn, w czasie całego swego ziemskiego życia. Amen.
PRZYJDŹ KRÓLESTWO TWOJE. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze dość żarliwie szukały, pragnęły i wprowadzały w życie Twe Królestwo, które jest jedynym miejscem, gdzie panuje prawdziwy odpoczynek i wieczny pokój.

Aby zadośćuczynić, za ich brak gorliwości w czynieniu dobra, ofiaruję Ci najświętsze życzenie Twego Boskiego Syna, który żarliwie pragnął, aby stały się one - one także - dziedzicami Jego Królestwa. Amen.
BĄDŹ WOLA TWOJA, JAKO W NIEBIE, TAK I NA ZIEMI. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze poddawały swoją wolę Twojej, nie szukały we wszystkim wypełnienia Twojej woli, a często żyły i postępowały jedynie według swej własnej woli.

Aby zadośćuczynić za ich nieposłuszeństwo, ofiaruję Ci doskonałe poddanie Twej woli pełnego miłości Serca Twego Boskiego Syna. Poddanie najgłębsze, o którym zaświadczył wobec Ciebie, będąc Ci posłusznym aż do śmierci na krzyżu. Amen.
CHLEBA NASZEGO POWSZEDNIEGO DAJ NAM DZISIAJ. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nie zawsze przyjmowały Sakrament Eucharystii z dostatecznym pragnieniem, a często przyjmowały go bez miłości lub niegodnie, albo nawet zaniedbywały przyjmowanie.

Aby zadośćuczynić za wszystkie popełnione przez nie grzechy, ofiaruję Ci niezwykłą świętość i głęboką kontemplację naszego Pana, Twego Boskiego Syna Jezusa Chrystusa, jak również żarliwą miłość, z jaką złożył nam ten niezrównany dar. Amen.
I ODPUŚĆ NAM NASZE WINY, JAKO I MY ODPUSZCZAMY NASZYM WINOWAJCOM. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, wybacz duszom czyśćcowym wszystkie grzechy, które popełniły, ulegając siedmiu grzechom głównym, a także nie chcąc kochać ani wybaczać swoim wrogom.

Aby zadośćuczynić za wszystkie te grzechy, ofiaruję Ci pełną miłości modlitwę, którą skierował do Ciebie za swych wrogów Twój Boski Syn, kiedy był na krzyżu. Amen.
I NIE WÓDŹ NAS NA POKUSZENIE. Proszę Cię, najlepszy Ojcze, przebacz duszom czyśćcowym, że nazbyt często nie opierały się pokusom i namiętnościom, ale podążały za wrogiem wszelkiego dobra i oddawały się żądzom cielesnym.

Aby zadośćuczynić za te wszystkie tak różne grzechy, którymi zawiniły, ofiaruję Ci chwalebne zwycięstwo, które nasz Pan Jezus Chrystus odniósł nad światem, jak również Jego najświętsze życie, Jego pracę i trudy, Jego cierpienie i okrutną śmierć. Amen.
ALE NAS ZBAW ODE ZŁEGO. I od wszystkich kar, przez zasługi Twego umiłowanego Syna, i prowadź nas, jak również dusze czyśćcowe, do wiecznej chwały Twego królestwa, które oznacza Ciebie. Amen.
Święta Mechtylda za każdym razem, gdy odmawiała tę modlitwę, widziała legiony dusz czyśćcowych, idących do Nieba.

II  ETAP – MODLITWA DUSZ CZYŚĆCOWYCH O RATOWANIE POLSKI I KOŚCIOŁA
Po odmówieniu Modlitwy Św. Mechtyldy prosimy również dusze czyśćcowe, aby przedstawiły przed Tronem Ojca Niebieskiego nasze intencje, dotyczące ratowania Polski i Kościoła. Niech to będą te same intencje, jak w przypadku Modlitwy Świętej Gertrudy:

* - Aby Krucjata Różańcowa o ratowanie Polski i Kościoła objęła jak największą liczbę Polaków
* - Aby Pan Bóg dotknął Swoim Miłosierdziem i przemienił serca wszystkich Polaków, 

odpowiedzialnych za losy Polski, szczególnie osób rządzących i konsekrowanych
* - Aby jak najszybciej Episkopat Polski wraz z Rządem i Prezydentem oraz Ludem Bożym dokonał Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski
* - Aby do władzy doszli ludzie uczciwi, patriotyczni, wierzący w Pana Boga i przestrzegający Jego Przykazań
*- Aby życie ludzkie było chronione zapisem w Konstytucji od poczęcia do naturalnej śmierci
* - Aby władze państwowe i media publiczne zaprzestały walki z Krzyżem Chrystusowym i Kościołem oraz nie prześladowali i  nie dyskryminowali Radia Maryja, TV Trwam i innych mediów katolickich
* - Aby Papież ogłosił Dogmat o Maryi Współodkupicielce, Pośredniczce i Orędowniczce zgodnie z uznanymi Objawieniami Amsterdamskimi
* - Aby Papież ustanowił Święto Boga Ojca w dniu 7 sierpnia, zgodnie z Jego Orędziem, danym w 1932 r. Siostrze Eugenii Ravasio i uznanym przez Kościół
* - Aby Papież dokonał poświęcenia Rosji Niepokalanemu Sercu Maryi, która zgodnie z obietnicami Matki Bożej nawróciłaby się na katolicyzm i ustałyby na ziemi wojny
* - Aby Papież ustanowił w Kościele powszechne Nabożeństwo Pierwszych Pięciu Sobót Miesiąca
* - Aby Papież przywrócił powszechne przyjmowanie Komunii Świętej na klęcząco do ust przy balaskach
* - Aby Papież doprowadził do ujednolicenia z kościołami protestanckimi i prawosławnymi daty Wielkanocy
* - Aby Kościół powrócił do modlitw o nawrócenie Żydów. AMEN.
KRUCJATA  ANIELSKA

A. MODLITWA DO ŚW. MICHAŁA ARCHANIOŁA
(modlitwa ułożona przez Papieża św. Leona XIII o mocy egzorcyzmu)

Święty Michale Archaniele! Wspomagaj nas w walce, a przeciw niegodziwości i zasadzkom złego ducha bądź naszą obroną. Oby go Bóg pogromić raczył, pokornie o to prosimy, a Ty, Wodzu niebieskich zastępów, szatana i inne złe duchy, które na zgubę dusz ludzkich po tym świecie krążą, mocą Bożą strąć do piekła. Amen.
B. LITANIA DO ŚWIĘTYCH ANIOŁÓW
Panie, zmiłuj się nad nami, Chryste zmiłuj się nad nami
Chryste, usłysz nas, Chryste  wysłuchaj nas
Ojcze z Nieba Boże, Stworzycielu Aniołów, 

zmiłuj się nad nami
Synu Odkupicielu świata Boże, Władco Aniołów, 
zmiłuj się nad nami
Duchu Święty Boże, życie Aniołów, 


zmiłuj się nad nami
Święta Trójco Jedyny Boże, szczęście Aniołów, 

zmiłuj się nad nami
Święta Maryjo, Królowo Aniołów, módl się za nami
Święci Serafini, Aniołowie miłości, módlcie się za nami
Święci Cherubini, Aniołowie słowa, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Tronów, módlcie się za nami
Święci Aniołowie życia, módlcie się za nami
Święci Aniołowie wielbiący Boga, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Panowania, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Potęg, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Książąt, módlcie się za nami
Święci Aniołowie z chóru Mocy, módlcie się za nami
Święty Michale Archaniele, módl się za nami
Zwycięzco Lucyfera, módl się za nami
Aniele wiary i pokory, módl się za nami
Stróżu Sakramentu chorych, módl się za nami
Patronie umierających, módl się za nami
Wodzu Niebieskich Zastępów, módl się za nami
Ratunku dusz zagubionych, módl się za nami
Święty Gabrielu Archaniele, módl się za nami
Aniele Zwiastowania, módl się za nami
Wierny wysłanniku Boży, módl się za nami
Aniele nadziei i pokoju, módl się za nami
Opiekunie sług i służebnic Bożych, módl się za nami
Stróżu chrztu świętego, módl się za nami
Patronie Kapłanów, módl się za nami
Święty Rafale Archaniele, módl się za nami
Aniele miłości Bożej, módl się za nami
Zwycięzco złego ducha, módl się za nami
Wspomożycielu w każdej potrzebie, módl się za nami
Aniele cierpienia i uzdrowienia, módl się za nami
Patronie lekarzy, podróżnych i pielgrzymów, módl się za nami
Wielcy Święci Archaniołowie, módlcie się za nami
Aniołowie pełniący służbę przez Tronem Bożym, módlcie się za nami
Aniołowie pełniący służbę dla nas ludzi, módlcie się za nami
Świeci Aniołowie Stróżowie, módlcie się za nami
Pomocnicy w naszych potrzebach, módlcie się za nami
Światła w naszych potrzebach, módlcie się za nami
Oparcia nasze w każdym niebezpieczeństwie, módlcie się za nami
Upominający nas przez głos sumienia, módlcie się za nami
Orędownicy nasi przed Bożym Tronem, módlcie się za nami
Tarcze broniące nas przed złymi duchami, módlcie się za nami
Nasi stali towarzysze, módlcie się za nami
Nasi pewni przewodnicy, módlcie się za nami
Nasi wierni przyjaciele, módlcie się za nami
Nasi roztropni doradcy, módlcie się za nami
Dający nam przykład natychmiastowego posłuszeństwa, módlcie się za nami
Pocieszyciele w opuszczeniu, módlcie się za nami
Odbicia pokory i radości, módlcie się za nami
Aniołowie naszych rodzin, módlcie się za nami
Aniołowie naszych Kapłanów i duszpasterzy, módlcie się za nami
Aniołowie naszych dzieci, módlcie się za nami
Aniołowie naszej Ojczyzny, módlcie się za nami
Aniołowie Kościoła świętego, módlcie się za nami
Wszyscy Święci Aniołowie módlcie się za nami
Bądźcie z nami w życiu, bądźcie z nami przy śmierci,

W Niebie wam za to podziękujemy!

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, przepuść nam, Panie
Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, wysłuchaj nas, Panie
Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, zmiłuj się nad nami
V. Bóg rozkazał Swoim Aniołom, 

R. Aby cię strzegli na wszystkich twoich drogach.
Módlmy się: Wszechmogący, wieczny Boże udziel nam pomocy Twych Niebieskich Zastępów, aby nas strzegły przed napaściami złego ducha i abyśmy przez Najdroższą Krew Pana naszego Jezusa Chrystusa i przyczynę Najświętszej i Niepokalanej Dziewicy Maryi uwolnieni od wszelakiego nieszczęścia, mogli Ci służyć w pokoju. Przez Pana Naszego Jezusa Chrystusa, Twego Syna, który z Tobą i z Duchem Świętym żyje i króluje, Bóg przez wszystkie wieki wieków. Amen. 
Święty Michale Archaniele! Wodzu Niebieskich Zastępów, zwycięzco piekielnego smoka, otrzymałeś od Boga siłę i moc przez pokorę zniszczyć pychę potęg ciemności. Prosimy Cię, pomóż nam osiągnąć prawdziwą pokorę serca, niewzruszoną wierność w wypełnianiu Woli Bożej, siłę w cierpieniu i potrzebie. Pozwól nam się ostać na Ostatecznym Sądzie Bożym.
Święty Gabrielu Archaniele! Aniele Zwiastowania, wierny posłańcu Boży, otwórz nasze uszy nawet na ciche napomnienia i wołania kochającego Serca naszego Pana. Stój nam zawsze przed oczyma, abyśmy Słowo Boże należycie zrozumieli, słuchali i pełnili to, czego Bóg od nas żąda. Naucz nas czujnej gotowości, aby kiedy przyjdzie Pan, nie znalazł nas śpiących.
Święty Rafale Archaniele! Strzało miłości i lekarzu miłości Bożej, prosimy Cię, zrań nasze serca gorącą miłością i nie dozwól tej ranie zagoić się nigdy, abyśmy pozostali zawsze na drodze miłości i przez tę miłość wszystko zwyciężali.

Pomagajcie nam przed Bogiem wy, nasi wielcy Święci Bracia! Brońcie nas przed nami samymi, przed naszą słabością i oziębłością, przed naszym egoizmem i naszą chciwością, przed zazdrością i niewiarą, przed pragnieniem sytości, dobrobytu i uznania! Wyzwólcie nas z więzów grzechu i przywiązania do rzeczy doczesnych. Włóżcie w nasze serca cierń niepokoju za Bogiem, abyśmy nie ustali w szukaniu Boga, tęsknocie za Nim, w żalu i miłości.

Szukajcie Krwi naszego Pana w nas, która dla nas wypłynęła. Szukajcie łez naszej Królowej w nas, które dla nas wylała. Szukajcie w nas biednego, zamazanego zniszczonego Obrazu Bożego, który niegdyś Miłość Boża wycisnęła w naszych sercach. Pomóżcie nam Boga poznać i uwielbiać Go, kochać i Jemu służyć. Pomóżcie nam w walce z mocami ciemności, które nas skrycie osaczają i trapią. Pomóżcie nam, aby nikt z nas nie zginął, abyśmy się spotkali z wielką radością w Niebie. Amen.
Za: http://katecheta.narod.ru/litania_sa.htm
http://skarbiecmilosci.pl/litanie/42-litania-do-swietych-aniolow
C. MODLITWA DO ANIOŁA STRÓŻA POLSKI
Boże, nieskończenie dobry, Ty który w swej niezmierzonej miłości przydzieliłeś naszej chrześcijańskiej Ojczyźnie Świętego Anioła Stróża, aby strzegł nasz Naród i bronił od wszelkich niebezpieczeństw i zasadzek nieprzyjaciół, z całą pokorą błagamy Cię, udziel Narodowi polskiemu tych łask, o które Cię gorąco prosimy…*/.  Ty zaś Aniele Stróżu Polski, który na przestrzeni dziejów tak dzielnie przychodziłeś jej z pomocą we wszelkich zagrożeniach, uwalniając ją z niewoli i jarzma nieprzyjaciół wewnętrznych i zewnętrznych – bądź błogosławiony w Twoim oddaniu się Bogu i pełnieniu Jego świętej woli! Wstawiaj się za nami, aby Polacy wszystkich czasów i pokoleń, razem z Maryją Niepokalaną, Królową Aniołów, św. Michałem Archaniołem, ze wszystkimi Aniołami i Świętymi, uwielbiali zawsze i wszędzie Boga w Trójcy Jedynego. Amen
*/
W tym miejscu modlitwy możemy skierować do Anioła Polski nasze prośby i intencje

Wg naszej propozycji intencje przedstawiamy po odmówieniu wszystkich 3 modlitw do Aniołów. 

/ Za zgodą Kurii Diecezjalnej Warszawsko-Praskiej z dnia 19.IX.1994 r. nr 2149/K/94/

za: http://aniolpolski.isgreat.org/modlitwyaspmenuitem
Nasze intencje do Pana Boga za pośrednictwem Aniołów:
Prosimy Was, Święci Aniołowie Boży, wstawiajcie się przed Panem Bogiem za Polską, strzeżcie i brońcie Jej oraz Kościoła od wszelkich niebezpieczeństw i przed tymi, którzy chcą duchowo i fizycznie wyniszczyć naród polski i spowodować upadek Polski i Kościoła, będących własnością Jezusa Chrystusa, Pana naszego i waszego. AMEN
Szczególnie prosimy: 
* - o uwolnienie, usunięcie i przecięcie wszelkiego rodzaju klątw i przekleństw, w tym przekleństw pokoleniowych, rzuconych przez złych ludzi lub wynikłych z naszego grzesznego postępowania, które dotknęły nas, wiosek, miast i ziem polskich, o Boże Błogosławieństwo dla nas i dla nich oraz o zlikwidowanie skutków tych przekleństw,

* - o oczyszczenie i uwolnienie naszych miast, wiosek i ziem z praktyk okultyzmu, wróżbiarstwa, spirytyzmu, nałogów, dokonywanych zbrodni, w tym aborcji oraz o odnowę naszych ziem,

* - o nawrócenie, przemianę serc i sumień dla opętanych, zwiedzionych przez złe duchy rządzących, polityków, pracowników mediów, sądownictwa, prokuratury, nieuczciwych pracodawców, producentów żywności, leków, szczepionek i wszelkich dóbr, pseudouczonych, dokonujących diabelskich eksperymentów na zgubę ludzkości oraz wszystkich niegodziwych ludzi, nie przestrzegających Bożych Przykazań,

* - o oczyszczenie z wszelkiego rodzaju skażeń, zatruć i zanieczyszczeń polskich ziem, wód, lasów i polskiego nieba,

* - o dezaktywację, zobojętnienie i unieszkodliwienie zapasów wszelkiego rodzaju broni nuklearnej, chemicznej i biologicznej oraz broni typu HAARP, chemtraili, których celem jest zmniejszenie populacji ludzkiej na ziemi,

* - o przepędzenie upadłych aniołów z opętanych miast, wiosek i ziem polskich, o ich odnowę, oczyszczenie i usunięcie skutków opętań,

* - o wyjednanie przed Tronem Pana Boga Łaski mądrości i wiary dla Polaków, szczególnie rządzących i konsekrowanych, aby starali się ze wszystkich sił i modlili, aby Krucjata Różańcowa objęła jak największą liczbę Polaków, aby jak najszybciej dokonano w Polsce Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski oraz aby Papież poświęcił Rosję Niepokalanemu Sercu Maryi. 

AMEN.
KRUCJATA  ŚWIĘTYCH  I  BŁOGOSŁAWIONYCH  POLSKICH
Litania Narodu Polskiego

Kyrie, elejson, Chryste, elejson, Kyrie, elejson. 

Chryste, usłysz nas, - Chryste, wysłuchaj nas. 

Ojcze z nieba, Boże, - zmiłuj się nad nami. 

Synu Odkupicielu świata, Boże, - zmiłuj się nad nami. 

Duchu Święty, Boże, - zmiłuj się nad nami. 

Święta Trójco, jedyny Boże, zmiłuj się nad nami. 

Nad Polską, Ojczyzną naszą, zmiłuj się, Panie. 

Nad narodem męczenników, zmiłuj się, Panie. 

Nad ludem zawsze wiernym Tobie, zmiłuj się, Panie. 

Jezu nieskończenie miłosierny, zmiłuj się nad nami. 

Jezu nieskończenie mocny, zmiłuj się nad nami. 

Jezu, nadziejo nasza, zmiłuj się nad nami. 

O Maryjo, Bogurodzico, Królowo Polski, módl się za nami. 

Święty Stanisławie, Ojcze Ojczyzny, Główny Patronie Polski, módl się za nami. 

Święty Wojciechu, Główny Patronie Polski, módl się za nami. 

Święty Andrzeju Bobolo, Męczenniku, Patronie Polski, módl się za nami. 

Święty Adamie Chmielowski, Opiekunie ubogich, módl się za nami

Święty Brunonie z Kwerfurtu, Apostole ziem polskich, módl się za nami. 

Święty Cyrylu i Metody, Apostołowie Słowian, módlcie się za nami. 

Święta Edyto Stein, Karmelitanko, Męczennico z Oświęcimia, módl się za nami.

Święta Faustyno Kowalska, Apostołko Bożego Miłosierdzia, módl się za nami.

Święty Florianie, Patronie Krakowa, módl się za nami. 

Święty Jacku Odrowążu, Apostole Rusi, módl się za nami. 

Święta Jadwigo, Patronko Śląska, módl się za nami. 

Święty Janie z Kęt, Patronie profesorów i studentów, módl się za nami.

Święty Janie z Dukli, Patronie rycerstwa polskiego, módl się za nami

Święty Janie Sarkandrze, Męczenniku z Ołomuńca, módl się za nami.

Święty Jozafacie, Patronie Rusi, módl się za nami. 

Święty Józefie Bilczewski, Założycielu Józefitek, módl się za nami.

Święty Józefie Sebastianie Pelczarze, Założycielu Sercanek, módl się za nami.

Święty Kazimierzu, Patronie Litwy, módl się za nami. 

Święta Kingo, Patronko górników, módl się za nami. 

Święta Królowo Jadwigo, Patronko młodzieży żeńskiej, módl się za nami. 

Święty Maksymilianie Kolbe, Męczenniku z Oświęcimia, módl się za nami. 

Święty Melchiorze Grodziecki, Męczenniku z Koszyc, módl się za nami.

Święci Męczennicy polscy: Benedykcie, Janie, Mateuszu, Izaaku i Krystynie, módlcie się za nami. 

Święty Ottonie, Apostole Pomorza, módl się za nami. 

Święci Pustelnicy Andrzeju Świeradzie i Benedykcie, módlcie się za nami. 

Święty Rafale Kalinowski, Odnowicielu Karmelu w Polsce, módl się za nami.

Święty Stanisławie Kostko, Patronie młodzieży, módl się za nami. 

Święty Szymonie z Lipnicy, Kaznodziejo prawdy, módl się za nami.

Święta Urszulo Ledóchowska, Założycielko szarych urszulanek, módl się za nami.

Święty Wacławie, Patronie katedry wawelskiej, módl się za nami. 

Święty Zygmuncie Gorazdowski, Lwowski ojcze ubogich, módl się za nami.
Wszyscy Święci i Święte Boże, módlcie się za nami. 
Błogosławiona Angelo Truszkowska, Założycielko Felicjanek, módl się za nami

Błogosławiona Anielo Salawa, Patronko ubogich, módl się za nami

Błogosławiony Auguście Czartoryski, Kapłanie wierny w cierpieniu, módl się za nami

Błogosławiona Bernardyno Jabłońska, Współzałożycielko Albertynek, módl się za nami

Błogosławiony Bogumile, Arcybiskupie gnieźnieński, módl się za nami

Błogosławiona Bolesławo Lament, Założycielko Zgr. Sióstr Misj. Św. Rodziny, módl się za nami

Błogosławiony Bronisławie Markiewiczu, Założycielu Michalitów i Michalitek, módl się za nami

Błogosławiona Bronisławo, Patronko Śląska Opolskiego, módl się za nami

Błogosławiona Celino Chludzińska-Borzęcka, Założycielko Zmartwychwstanek, módl się za nami

Błogosławiony Czesławie, Patronie Wrocławia, módl się za nami

Błogosławiona Doroto z Mątowów, Patronko Prus i Pomorza, módl się za nami

Błogosławiony Edmundzie Bojanowski, Zał. Zgrom. Służeb. NMP Bogurodzicy…, módl się za nami 

Błogosławiony Honoracie Koźmiński, Założycielu licznych zgromadzeń zakonnych, módl się za nami

Błogosławiony Ignacy Kłopotowski, Założycielu Loretanek, módl się za nami

Błogosławiony Jakubie Strzemię, Patronie Lwowa, módl się za nami

Błogosławiony Janie Balicki, Wzorze cnót kapłańskich, módl się za nami

Błogosławiony Janie Beyzymie, Opiekunie trędowatych, módl się za nami

Błogosławiony Janie Pawle II, Papieżu Polaku, módl się za nami

Błogosławiony Jerzy Matulewiczu, Odnowicielu Zakonu Marianów, módl się za nami

Błogosławiony Jerzy Popiełuszko, Męczenniku, Kapelanie Solidarności, módl się za nami

Błogosławiona Jolanto, Krzewicielko odnowy ewangelicznej, módl się za nami

Błogosławiona Karolino Kózkówno, Dziewico i Męczennico, módl się za nami

Błogosławiona Kolumbo Gabriel, Zał. Zgrom. Sióstr Benedyktynek od Miłości, módl się za nami 

Błogosławiona Mario Karłowska, Zał. Instytutu Sióstr Dobrego Pasterza, módl się za nami

Błogosławiona Mario Franciszko Siedliska, Założycielko Nazaretanek, módl się za nami

Błogosławiona Mario Merkert, Założycielko Elżbietanek, módl się za nami

Błogosławiona Marcelino Darowska, Współzałożycielko Niepokalanek, módl się za nami

Błogosławiona Mario Mardosewicz i 10 towarzyszek Nazaretanek z Nowogródka, módlcie się za nami

Błogosławiona Mario Marto Wiecka, ze Zgr.S. Miłosierdzia św.Wincentego a Paulo, módl się za nami

Błogosławiona Mario Tereso Ledóchowska, Matko Afrykanów, módl się za nami.

Błogosławiony Michale Kozalu, Męczenniku z Dachau, módl się za nami

Błogosławiony Michale Sopoćko, Spowiedniku i Opiekunie św. Faustyny, módl się za nami

Błogosławiony Rafale Chyliński, Opiekunie chorych, módl się za nami

Błogosławiona Regino Protmann, Założycielko Katarzynek, módl się za nami

Błogosławiony Sadoku i 48 jego towarzyszy, męczenników z Sandomierza, módlcie się za nami

Błogosławiona Salomeo, Księżno Halicka, módl się za nami

Błogosławiona Sancjo Janino Szymkowiak, ze Zgromadzenia Serafitek, módl się za nami

Błogosławiony Stanisławie Kazimierczyku, Duszpasterzu krakowski, módl się za nami

Błogosławiony Stanisławie Papczyński, Założycielu Zgrom. Kapłanów Marianów, módl się za nami

Błogosławiony Stefanie Wincenty Frelichowski, Męczenniku z Dachau, módl się za nami

Błogosławiony Wincenty Kadłubku, Dziejopisarzu Polski, módl się za nami

Błogosławiony Wincenty Lewoniuku z 12 towarzyszami męczennikami, módlcie się za nami

Błogosławiony Władysławie z Gielniowa, Patronie Warszawy, módl się za nami.

Błogosławiony Władysławie Findyszu, Męczenniku komunizmu, módl się za nami.

Błogosławiony Zygmuncie Feliński, Założ. Zgrom. S. Franciszkanek Rodziny Maryi, módl się za nami.

Błogosławionych 108 męczenników II wojny światowej z lat 1939-45, módlcie się za nami.

Od długiej, ciężkiej pokuty dziejowej, wybaw nas, Panie. 

Od kajdan niewoli, wybaw nas, Panie. 

Od godziny zwątpienia, wybaw nas, Panie. 

Od podszeptów zdrady, wybaw nas, Panie. 

Od gnuśności naszej, wybaw nas, Panie. 

Od ducha niezgody, wybaw nas, Panie. 

Od nienawiści i złości, wybaw nas, Panie. 

Od wszelkiej złej woli, wybaw nas, Panie. 

Od śmierci wiecznej, wybaw nas, Panie. 

Winy królów naszych, przebacz, o Panie. 

Winy magnatów naszych, przebacz, o Panie. 

Winy szlachty naszej, przebacz, o Panie. 

Winy rządzących krajem, przebacz, o Panie. 

Winy kierujących ludem, przebacz, o Panie. 

Winy pasterzy naszych, przebacz, o Panie. 

Winy ludu naszego, przebacz, o Panie. 

Winy ojców i matek naszych, przebacz, o Panie. 

Winy całego Narodu polskiego, przebacz, o Panie. 

Głos krwi męczenników naszych, usłysz, o Panie. 

Głos krwi żołnierzy naszych, usłysz, o Panie. 

Płacz matek i żon, usłysz, o Panie. 

Płacz wdów i sierot, usłysz, o Panie. 

Płacz dzieci katowanych za pacierz polski, usłysz, o Panie. 

Łzy przesiedleńców i wygnanych z Ojczyzny, usłysz, o Panie. 

Łzy rolników pozbawionych swej ziemi, usłysz, o Panie. 

Wołanie krzywdzonego ludu robotniczego, usłysz, o Panie. 

Jęki z więzień, obozów koncentracyjnych, usłysz, o Panie. 

Brzęk kajdan naszych, usłysz, o Panie. 

Wiarę w Ciebie i ufność w Maryi, daj nam, o Panie. 

Nadzieję w zwycięstwo dobrej sprawy, daj nam, o Panie. 

Miłość Polski, Ojczyzny naszej, daj nam, o Panie. 

Męstwo, mądrość, łagodność i solidarność, daj nam, o Panie. 

Wszystkie dary Ducha Świętego, daj nam, o Panie. 

Służbę w świętej sprawie Twojej na ziemi, daj nam, o Panie. 

Wolność, chwałę, szczęście i pokój, daj nam, o Panie. 

Przez Narodzenie Twoje, bohatera wielkiego, wzbudź nam o Panie. 

Przez Bogurodzicę, Ojca Świętego na długie lata zachowaj nam, o Panie. 

Przez Najświętsze Życie Twoje, żyć dobrze nas naucz, o Panie. 

Przez Krzyż i Mękę Twoją, cierpienia nasze mężnie znosić daj, o Panie. 

Przez Święte Zmartwychwstanie Twoje, z ciemności grzechu wskrześ nas, o Panie. 

Przez Wniebowstąpienie Twoje, Ojczyznę wielką, wolną i szczęśliwą daj nam, o Panie. 

Przez Ducha Świętego Zesłanie, "ducha dobrego" daj nam, o Panie. 

Przez czystą Królowej Jadwigi ofiarę, w jedności Polskę naszą zachowaj, o Panie. 

Przez cnoty wielkich Ojców naszych na Twe błogosławieństwo, daj nam zasłużyć, o Panie. 

Boże Piastów i Jagiellonów, nie opuszczaj nas, o Panie. 

Boże Sobieskiego i Hallera, nie opuszczaj nas, o Panie. 

Boże Ojca Kordeckiego i Ojca Kolbe, nie opuszczaj nas, o Panie.
Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, przepuść nam, Panie.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, wysłuchaj nas, Panie.

Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, zmiłuj się nad nami. 
Módlmy się: Boże Wszechmogący, Panie Zastępów, padamy do stóp Twoich w dziękczynieniu, że przez wieki otaczałeś nas Swą przemożną opieką. Dziękujemy Ci, że Ojców naszych wyprowadziłeś z rąk ciemięzców, najeźdźców i nieprzyjaciół. Błogosławimy Cię za to, że po latach niewoli obdarzyłeś nas na nowo wolnością i pokojem. AMEN.
ANTYFONA
W tej chwili, kiedy tyle sił potrzeba naszemu Narodowi, aby zachować uzyskaną wolność, prosimy Cię, o Boże, napełnij nas mocą Ducha Twojego. Uspokój serca, dodaj ufności w Twoją Miłość. Oświeć zaćmione umysły naszych braci. Wzbudź w Narodzie chęć do cierpliwej walki o zachowanie pokoju i wolności. Spraw, byśmy stali się zdolni własnymi rękami i wzajemną solidarnością w służbie Twojego Krzyża zachować Twoje królestwo w nas, w naszych rodzinach, w naszym Narodzie jak za czasów naszych praojców. Wybaw nas od głodu, nędzy i wojny. Obdarz nas chlebem. Błogosław naszej pracy, Panie miłosierny, Panie sprawiedliwy, Panie wszechmocny. 

Boże, niech Duch Święty zmienia oblicze naszej ziemi i umacnia Twój lud. Daj nam, o Panie, abyśmy po przyjęciu w pokorze "Bierzmowania Dziejów" - udzielonego przez Ojca Świętego Jana Pawła II - Twego Ducha nigdy nie zasmucali, a przez zawierzenie Maryi, Matce Kościoła i Królowej Polski pozostali zawsze wierni Chrystusowi i Ojczyźnie. AMEN.
Pierwsza publikacja 1915 r. Uzupełniana w 1981 i 2001 r.

http://ekai.pl/wydarzenia/raport/x22781/swieci-i-blogoslawieni-polscy/?page=2
Nasze dalsze intencje do Pana Boga za pośrednictwem Świętych i Błogosławionych Polskich:
Oprócz zestawu pięknych inwokacji w treści Litanii Narodu Polskiego możemy w intencjach Krucjaty ująć jeszcze te same modlitwy do Pana Boga jak w Krucjacie Różańcowej, a mianowicie:

* Aby Krucjata Różańcowa objęła jak największą liczbę Polaków,
* Aby dokonano w Polsce jak najszybciej Intronizacji Pana Jezusa na Króla Polski,
* Aby Papież poświęcił Rosję Niepokalanemu Sercu Maryi,
* Aby do władzy w Polsce doszli ludzie uczciwi, patriotyczni i wierzący w Boga,
* Aby zaprzestano w Polsce walki z Krzyżem Chrystusowym, Kościołem i mediami katolickimi, takimi jak Radio Maryja, TV Trwam,
* Aby jak najwięcej Polaków podjęło modlitwy za dusze w Czyśćcu cierpiące, a zwłaszcza za te, o których już nikt nie pamięta i za które nikt się nie modli,
* Aby jak najwięcej Polaków podjęło modlitwy o nawrócenie grzeszników w Narodzie Polskim. 

AMEN.


